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W przypadku tak tajemniczej śmierci  
prokuratura musiała wszcząć śledztwo. 
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Blisko półtorej godziny szukano w siedleckim sklepie węża...

Wąż, pająk 
czy drzazga?
Czy rzeczywiście klientkę sklepu spożywczego ukąsił wąż,  
czy ukłuła się ona o skrzynkę? A może jednak pająk?

W minioną niedzielę doszło do 
nietypowej akcji siedleckich stra-
żaków. Poproszono ich o pomoc w 
schwytaniu węża. Informacja była 
elektryzująca: w sklepie spożywczym 
„Marysieńka” przy ul. Dylewicza ko-
bietę ukąsił wąż, który miał się znaj-
dować w skrzynce z owocami. 

– O tej sytuacji powiadomił nas 
właściciel sklepu, który poprosił 
klientów o opuszczenie placówki  
– mówi mł. bryg. Paweł Kulicki, o�-
cer prasowy siedleckiej PSP.

Strażacy skontaktowali się z Ja-
dwigą Konkiel, prezes Towarzystwa 
Przyjaciół Zwierząt AMICUS i pracow-
nicą siedleckiej uczelni, prowadzącą 
przez wiele lat minizoo. 

– Pani Jadwiga wykluczyła, aby 
o tej porze roku w sklepie mogła się 
znajdować żmija lub inny rodzimy 
wąż – mówi Paweł Kulicki. – Zwró-
ciła jednak uwagę, że w transportach 
owoców nie raz przybywały do Polski 
egzotyczne zwierzęta: pająki, węże, 
skorpiony.

W sklepie strażaków poinfor-
mowano, że kobieta pojechała do 
szpitala. Nie mieli z nią kontaktu, 
opierali się już na informacjach 
przekazanych przez personel. 

Przez półtorej godziny szuka-
no gada, ale nic nie znaleziono. 
Tymczasem, gdy potwierdzaliśmy 
informację w szpitalu, okazało się, 
że kobieta nie była pewna, co się 
naprawdę stało.

Szukali bomby prawie 9 godzin.  
Cztery tysiące osób ewakuowano.

Bombowy alarm  
na uniwersytecie 
Kilkudziesięciu strażaków i policjantów  
z wyszkolonymi psami szukało przez 9 godzin  
ładunków wybuchowych w obiektach siedleckiego 
Uniwersytetu Przyrodniczo-Humanistycznego.  
Nic nie znaleziono. 

Tylko w „TS”! Kolejna relacja z procesu  
o zabójstwo Katarzyny S.

Tajemnicze grypsy 
W sprawie o zabójstwo 
18-latki z gminy Sucho-
żebry pojawił się nowy 
świadek. Siedział w za-
kładzie karnym z Micha-
łem B. 
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 l Apogeum likwidacji 
Apogeum likwidacji gar-

nizonów na wschód od Wisły 

osiągnięto w czasie, kiedy 

funkcję ministra obrony na-

rodowej pełnił nominat Plat-

formy Obywatelskiej Bogdan 

Klich. To wtedy podjęto brze-

mienną w skutkach decyzję 

o likwidacji 1. Dywizji Zme-

chanizowanej w Legionowie, 

a co za tym idzie – jej jedno-

stek zlokalizowanych m.in. w 

Siedlcach, Chełmie oraz Za-

mościu – pisze w „Sieci” Artur 
Jagnieża. Decyzję o budowie 

18. Dywizji Zmechanizowa-

nej z siedzibą w Siedlcach 

najprościej można byłoby 

wytłumaczyć koniecznością 

naprawy decyzji o zlikwido-

waniu dywizji w Legionowie.
Jak znam życie, to kolejny 

nominat PO podejmie decy-
zję o likwidacji dywizji, gdyż 
decyzję o jej powołaniu pod-
jął nominat PiS, ponieważ o 
likwidacji zdecydował nomi-
nat PO... I tak dookoła Woj-
tek albo w koło Macieju... 
A Putin już pod Brześciem 
czołgom opony pompuje. 

 l Zupełnie inna 
kwestia 

Niezwykle wrażliwy na los 

dzików okazał się – zauważa 
felietonistka „Echa Katolickie-
go”, Anna Wolańska – świat 

celebrytów. Wrzask, jaki w 

związku z tym podniosły ce-

lebryckie persony, godzien 

jest, zaiste, większej sprawy. 

Ciekawe, że jakoś nikt z nich 

nie protestował, kiedy wy-

bijano całe hodowle świń, a 

także prośnych macior. Cie-

kawe, że niezwykle wrażliwe 

na wszelkie zaistniałe w na-

turze zło kobiety od lat wal-

czą o nieograniczone prawo 

do aborcji. Ciekawe, że żadna 

z nich nie zająknie się o rzezi 

nienarodzonych. Ciekawe, że 

według nich „to zupełnie inna 

kwestia”. 
!!!

 l Znalezione  
     w komentarzach 

Internetowa, lekko języko-
wo ocenzurowana, ocena stanu 
zimowego utrzymania ulic w 
Siedlcach: 

Rzeki przemierzyłem, 

góry pokonałem,

Do Siedlec dotarłem 

- i w zaspę wjechałem.
!!!

Mały kawałek Toledo 
13 068 biletów sprzedano na wystawę „Ars Sacra El Gre-

ca” w siedleckim Muzeum Diecezjalnym (czyt. str. 4). Tylu 
odwiedzających w naszym mieście nie miała wcześniej żad-

na z ekspozycji. Zainteresowanie wystawą było tak duże, że 
trwała o półtora miesiąca dłużej, niż planowano. Nic w tym 

dziwnego. Tak wielu dzieł mistrza z Toledo nie eksponowa-
no wcześniej nie tylko w Siedlcach czy w Polsce, lecz nawet w 

tej części Europy.  
Tym większe gratulacje za pomysł i ściągnięcie do Siedlec ob-

razów z europejskich placówek należą się Muzeum Diecezjalnemu. 
(O dyrektorze ks. Robercie Mirończuku – czytaj str. 6). Jeszcze raz 

okazało się, że do odważnych świat należy. 
Dzięki „Ars Sacra El Greca” od października do stycznia Siedlce 

stały się jasnym punktem na kulturalnej mapie Polski, miejscem, do któ-
rego przyjeżdżali goście z całego kraju, a nawet z zagranicy. 

Dzięki sile artystycznego przyciągania siedleckiej „Ekstazy św. Francisz-
ka” zaczęliśmy uczestniczyć w europejskiej wymianie dzieł sztuki. Czasami 
my, spragnieni artystycznych wrażeń, ruszamy w świat. A czasem świat 
przyjeżdża do nas. Miło. 

DARIUSZ KUZIAK 

Blisko półtorej godziny szukano w siedleckim sklepie węża... 

Wąż, pająk czy drzazga ze skrzynki?
DOKOŃCZENIE ZE STR. 1
– Powiedziała lekarzowi, że nie 

wie, czy ukąsił ją wąż, czy pająk, czy 
może ukłuła się o skrzynkę – mówi 
rzeczniczka prasowa szpitala woje-
wódzkiego Aneta Krajewska. – Zo-
stała opatrzona i poszła do domu. 

Przy okazji zapytaliśmy, czy szpi-
tal byłby przygotowany na ewentu-
alne podanie surowicy, gdyby w grę 
wchodziło ukąszenie przez egzotycz-
ne zwierzę.

 – W polskich szpitalach są surowi-
ce przeciwko jadowi żmii, ale nie ma 
przeciwko jadowi egzotycznych stwo-
rzeń – poinformowała pani rzecznik.

Dopiero na drugi dzień udało nam 
się skontaktować z właścicielem skle-
pu Zbigniewem Sobolewskim. Rzuca 
on nieco więcej światła na tę niezwy-
kłą historię. Poszkodowana kobieta 

to ekspedientka, która wykładała ze 
skrzynek owoce. 

– Kierowniczka zauważyła, że 
ekspedientka ma zakrwawioną rękę. 
Pracownica nie potra�ła powiedzieć, 
co się stało, skąd ta rana. Kierownicz-
ka uparła się, żeby ekspedientka po-
jechała do szpitala, bo to była dziwna 
sytuacja – opowiada Zbigniew Sobo-
lewski. – Przyznam, że poczuliśmy się 
bezradni, bo mieliśmy podejrzenie, że 
to mógł być pająk. Do kogo dzwonić? 
Kogo prosić o pomoc? Powiadomili-
śmy straż.

Tylko dlaczego strażacy szukali 
węża? Inaczej szuka się gada, inaczej 
pająka. Gdzieś musiało nastąpić prze-
kłamanie. Węża nie znaleziono...

– Niezależnie od tych poszuki-
wań, zamówiłem natychmiast usłu-
gę dezynsekcji, pod kątem obecności 

ewentualnego pająka – mówi wła-
ściciel sklepu. – Sklep zamknęliśmy, 
będzie otwarty gdy dezynsekcja się 
zakończy.

nnn
Wielkie brawa należą się właści-

cielowi sklepu, który nie zlekcewa-

żył zagrożenia, poprosił klientów o 

opuszczenie placówki i powiadomił 

odpowiednie służby. Do Polski istotnie 

przybywają w transportach z owocami 

przypadkowi niebezpieczni pasażero-

wie: głównie węże i pająki. Przed po-

szukiwaniami warto wtedy dokładnie 

wypytać, w jakich owocach znajdowa-

ło się zwierzę i z jakiego kraju przybyły 

owoce. Jeśli w winogronach z Włoch, 

możemy się spodziewać nieszkodliwe-

go węża, któremu trzeba by pomóc, 

bo zimą zginąłby w naszym klimacie. 

Ale jeśli w bananach z Ameryki Połu-

dniowej... mogłoby być bardzo nie-

bezpiecznie. W tych owocach można 

znaleźć jedne z najbardziej jadowi-

tych pająków na świecie – wałęsaki 

brazylijskie. Warto wtedy wiedzieć,  

że lubią się one chronić w zacienionych  

i wilgotnych miejscach. Są to agresyw-

ne stworzenia, lubią atakować. 

Gdy rozmawialiśmy z właścicie-

lem sklepu, ekspedientka miała jesz-

cze pójść do lekarza rodzinnego. Czy 

istotnie skaleczyła się o skrzynkę? Tej 

wersji się trzymajmy, bo to byłaby 

dobra wiadomość dla wszystkich.  

A właścicielowi sklepu naprawdę na-

leży się pochwała. Zareagował bar-

dzo odpowiedzialnie i profesjonalnie. 

Niestety z ekspedientką nie udało się 

nam skontaktować, aby zapytać o jej 

zdrowie.

MARIOLA ZACZYŃSKA

Szukali bomby prawie 9 godzin. Cztery tysiące osób ewakuowano.

Bombowy alarm na UPH 
Kilkudziesięciu strażaków i policjantów  
z wyszkolonymi psami szukało przez 9 godzin  
ładunków wybuchowych w obiektach siedleckiego 
Uniwersytetu Przyrodniczo-Humanistycznego.  
Nic nie znaleziono. 

– Te osoby nie zdawały sobie chy-
ba sprawy z tego, że gdyby rzeczy-
wiście był tam ładunek wybuchowy, 
to narażały swoje życie – komentuje 
jeden z policjantów. – Niestety, pod-
czas takich akcji zawsze jest trochę 
gapiów.

Specjalne sztaby utworzono w 
komendzie Straży Pożarnej i w Ko-
mendzie Policji. W akcji brało udział 
ponad 60 strażaków zawodowych i 
ochotników, a także 27 policjantów. 
Przeczesywanie wszystkich budyn-
ków trwało prawie 9 godzin. Żadne-
go ładunku nie znaleziono. Alarm był 
fałszywy.

KTO ZAPŁACI? 

Czy alarm mógł wywołać student 
obawiający się egzaminu?

 – Sesja egzaminacyjna się jeszcze 
nie zaczęła, więc żadnego egzaminu 
nie było – komentuje rzecznik. – Mo-
gły być jedynie zaliczenia, ale te prze-
cież i tak będą przeprowadzone. Nie 
sądzę, by ktoś ze studentów zdecy-
dował się wywoływać alarm z obawy 
o brak zaliczenia. Przecież to dorośli 

ludzie i doskonale zdają sobie sprawę 
z odpowiedzialności karnej i mate-
rialnej, grożącej za fałszywy alarm. 

Tego dnia na UPH odbywała się 
jedynie obrona przewodu doktor-
skiego. Na szczęście zdążyła się za-
kończyć dosłownie kilka minut przed 
ogłoszeniem alarmu. Jaki był koszt 
akcji ratowniczej? 

– Nie szacujemy takich kosztów  
– mówi sierż. sztab. Małgorzata 
Mazurek z Komendy Miejskiej Policji 
w Siedlcach. 

O konkretnych stratach mogą 
mówić za to właściciele punktów 
gastronomicznych na uczelni, któ-
rzy tego dnia musieli je zamknąć. 
Siedlecka policja prowadzi postę-
powanie w sprawie fałszywego 
alarmu. Grozi za to od 6 miesięcy 
do 8 lat pozbawienia wolności. Tego 
samego dnia informację o położeniu 
bomby dostały jeszcze trzy uczelnie 
w kraju: w Częstochowie, Gorzowie 
i Poznaniu. Tydzień wcześniej infor-
mację o bombie otrzymał Katolicki 
Uniwersytet Lubelski. 

JUSTYNA JANUSZ  

W środę, 23 stycznia, po godz. 
10 kilka osób z najwyższych władz 
siedleckiej uczelni dostało maila, 
podpisanego przez kobietę, która 
rzekomo podsłuchała rozmowę pew-
nych osób... Wynikało z niej, że w 
UPH podłożono bombę, nie wiado-
mo tylko, w którym obiekcie. Rektor 
Tamara Zacharuk natychmiast po-
informowała policję, straż pożarną 
i Wydział Zarządzania Kryzysowego 
Urzędu Miasta. Podjęła również de-
cyzję o ewakuacji osób ze wszystkich 
budynków uczelni (12 budynków w 4 
różnych lokalizacjach). To cztery ty-
siące osób: studentów, pracowników 
uczelni, wykładowców.

Część osób myślała, że to ćwicze-
nia i wyszła, nie zabierając rzeczy ze 
sobą. – Myślałem, że za chwilę wrócę 
– mówi jeden ze studentów. – A tu 
się okazało, że niestety, nie. 

W komunikacie podawanym 
przez radiowęzeł nie informowano 
również o ładunku wybuchowym.  
– Była jedynie informacja o ewaku-
acji, żeby nie wywoływać paniki – 
mówi rzecznik prasowy UPH dr hab. 
Adam Bobryk. 

Na uczelni przebywało tego dnia 
ponad 100 osób niepełnospraw-
nych. Część z nich nie porusza się 
samodzielnie lub też ma kłopoty ze 
sprawnym chodzeniem. Nimi musieli 
się zająć inni studenci i wykładowcy. 
Wszystko poszło bardzo sprawnie, 
choć taki alarm dla osób niepełno-
sprawnych mógł być nawet zagroże-
niem życia. 

GAPIE I AUTOBUSY 

Przeszukiwanie obiektów zaczęło 
się od akademików. Bomby szukały 
dwa wyszkolone psy, jeden z siedlec-
kiej jednostki, drugiego przywieziono 
z Radomia. W tym czasie pod uczel-
nię podjechały już autobusy MPK, w 
których studenci i pracownicy mogli 
się ogrzać. Urząd Miasta wyznaczył 
również miejsca, do których mogli 
pójść ci, którzy czekali na koniec alar-
mu. Była to sąsiadująca z Wydziałem 
Humanistycznym „Samochodówka” i 
znajdująca się obok budynku Wydzia-
łu Nauk Ścisłych Szkoła Podstawowa 
nr 6. Nie wszyscy jednak chcieli się 
ogrzewać. Niektórzy stali pod budyn-
kami obserwując działania służb. 

Ewakuowano studentów i pracowników uczelni

eprasa.pl b119358ca7
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Relacja z procesu o zabójstwo Katarzyny S. 

Tajemnicze grypsy
W sprawie o zabójstwo 18-lat-

ki z gminy Suchożebry pojawił 
się nowy świadek. Siedział w 
zakładzie karnym z Michałem B. 
Twierdził, że ten przyznał się do winy. 
Rodzicom drugiego oskarżonego 
chciał sprzedać grypsy z przyznaniem 
się Michała B. do winy. Ale biegły 
grafolog stwierdził, że Michał B. tych 
grypsów nie pisał, prawdopodobnie 
pisał je sam świadek. Prokurator po-
stawił mu już zarzut próby wyłudze-
nia pieniędzy. Mężczyzna zapiera się 
jednak, że niczego sam nie pisał, a w 
trakcie badań grafologicznych miał 
chorą rękę. Mówił również o pewnych 
faktach, o których do tej pory na sali 
sądowej nikt nie wspomniał. 

Proces Michała B. i Kewina M., 
oskarżonych o zabójstwo Katarzyny 
S., zbliża się już ku końcowi. W lutym 
zaplanowano jeszcze trzy terminy 
rozpraw. W ubiegłym tygodniu prze-
słuchano świadka, który pojawił się w 
sprawie dopiero kilka miesięcy temu. 

SPOTKANIE W SIECZKARNIKU 

M ł o d y  m ężc z y z n a  s i e d z i a ł  
w siedleckim Zakładzie Karnym 
od 2 października 2017 roku do  
1 października 2018 roku. Został 
skazany za próbę oszustwa. Miał być 
przesłuchany tydzień wcześniej, ale 
w sekretariacie zapytał, czy będzie 
„przesłuchiwany indywidualnie”. 
Gdy sekretarka kazała mu pójść pod 
salę, wyszedł z sądu. Kiedy pojawił 
się teraz, złożył wniosek, by prze-
słuchano go bez obecności oskar-
żonych, „z obawy o bezpieczeństwo 
swoje i swoich najbliższych”. Sąd się 
na to nie zgodził. 

Świadek o Michale B. słyszał, za-
nim jeszcze tra�ł do więzienia. Potem 
spotkał go na więziennym spacernia-
ku, a następnie w „sieczkarniku”, czyli 

miejscu, gdzie przebywają więźnio-
wie przed transportem do sądów. 

– Rozmawiałem z Michałem z czy-
stej ciekawości – opowiadał. – Byłem 
na pogrzebie zamordowanej Katarzy-
ny, bo nas tam wysłał szef. Pytałem 
Michała, jak to się stało, a on powie-
dział, że Kewin był tylko kierowcą, że 
jest miękki i niepotrzebnie „rozpruł 
się na psach”. 

Świadek zeznawał, że chciał na-
wiązać stały kontakt z Michałem B. 
Wykombinował, że będzie to możliwe, 
jeśli zostanie przeniesiony na ten sam 
oddział co oskarżony. Udało mu się. 

– Dzieliła nas tylko jedna cela. 
Od tego czasu chodziła między nami 
rozmowa – mówił, co w więziennym 
slangu oznacza, że wymieniali się 
grypsami. 

– Jak je przesyłaliście? – pytał sąd. 
– Na chabecie – odpowiedział 

świadek, wyjaśniając, że są to sznur-
ki przerzucane między celami, na 
których przesyła się grypsy zawijane 
w folię po chlebie i przypalane za-
palniczką, by folia się stopiła i nikt 
oprócz autora nie miał do nich do-
stępu. – Miałem z B. kilkanaście roz-
mów. Część mogło iść przez szemrane 
ręce (czyli niezaufane – przyp. red.). 

WUJEK STRASZYŁ? 

Zeznawał również, że część roz-
mów odbywała się przez otwarte 
okno. 

- Krzyczeliśmy do siebie. Raz, gdy 
B. wrócił z rozprawy, powiedział, że 
jego wujek przed sądem straszył Ke-
wina. 

Tę wersję potwierdził policjant, 
który uczestniczył w konwoju oskar-
żonych.

- Gdy przywieźliśmy Kewina M. na 
jedną z rozpraw, przed sądem stało 
dwóch mężczyzn. Jeden z nich zaczął 

krzyczeć, że w grudniu idzie siedzieć 
i „dojedzie” Kewina M. w zakładzie 
karnym - mówił policjant.  

Świadek utrzymywał, że chciał od 
oskarżonego wydobyć jak najwięcej 
informacji, by nie siedział niewinnie.

 – I dlatego wysyłałem do niego 
rozmowy. Jak się słyszy na sieczkarni-
ku, że druga  osoba siedzi niewinnie, 
to chce się pomóc. 

Świadek wyszedł z więzienia  
1 października. Tego samego dnia 
pojechał do rodziców Kewina M. Po-
wiedział, że ma dowody jego niewin-
ności. Chciał 25 tys. zł od razu i takiej 
samej kwoty po tym, jak Kewin M. 
zostanie zwolniony z aresztu. 

– Potem się z tych pieniędzy wy-
cofałem, bo ojciec powiedział mi, że 
nie ma co się bogacić na cudzym nie-
szczęściu – twierdził w sądzie. 

Spotkał się z ojcem Kewina M., 
ale spotkanie było częścią policyjnej 
zasadzki. Przy świadku znaleziono 
11 grypsów. W jednym z nich Mi-
chał B. miał się przyznawać do winy. 
Tyle że, jak stwierdził grafolog, 10 
grypsów było pisanych ręką oskar-
żonego, a jednego, tego opisujące-
go zabójstwo, Michał B. nie pisał. 
Biegły stwierdził, że istnieje duże 
prawdopodobieństwo, że pisał go 
sam świadek. 

– Wysoki sądzie, nie byłbym takim 
idiotą, żeby samemu to pisać – prze-
konywał świadek. – Jestem w stanie 
jeszcze raz poddać się badaniu, bo 
podczas poprzedniego byłem po pra-
cy i zgłaszałem, że zostałem uderzony 
w rękę młotkiem.

Prokurator Kamil Żmudziński  
zwrócił uwagę, że biegły grafolog 
napisał w swojej opinii, iż badany 
próbował „maskować” swój charakter 
pisma, to znaczy, że je zmieniał. 

JUSTYNA JANUSZ 

W mieście jeździło się fatalnie!   
Poważny wypadek w centrum 

Przechodziła  
po pasach...

25 stycznia, około godz. 9.50, 
przez przejście dla pieszych na ulicy 
Pułaskiego przechodziła 60-letnia ko-
bieta. Uderzył w nią volkswagen, kie-
rowany przez 36-letniego mieszkańca 
Lubartowa. Podobno mężczyzna wi-
dział pieszą na pasach i próbował ha-
mować, ale auto sunęło dalej, bo było 
bardzo ślisko. Zabrakło mu sekund, by 
się zatrzymać. Kobieta tra�ła do szpi-
tala w ciężkim stanie. 

Dlaczego centrum miasta było 
nieodśnieżone? I to w komunikacyj-
nym szczycie? Siedlce mają podpisaną 
umowę na odśnieżanie z �rmą PUK. 
Miesięcznie płacą za to 500 tys. zł. Py-
taliśmy, kiedy tego dnia �rma zaczęła 
odśnieżać ulice. 

– Nasz pracownik około godz. 7 
pojechał na bazę PUK, by sprawdzić, 
czy cały zakontraktowany przez nas 
sprzęt wyjechał na drogi – mówi 
naczelnik wydziału dróg Urzędu Mia-
sta w Siedlcach Wojciech Cylwik. 
– Wszystkie piaskarki, pługi i solarki 
były już na miejskich ulicach. 

Zgodnie z umową, ulice tzw.  
I strefy, mają być odśnieżone w cią-
gu 4 godzin po ustaniu opadów,  
w II strefie – w ciągu 10 godzin,  
a w stre�e III – w ciągu 24 godzin. 

– Zwykle jednak �rma nie czeka 
na ustanie opadów – dodaje naczel-
nik. – Tak też było w piątek rano. 

W grudniu Urząd Miasta naliczył 
PUK 50 tys. zł kary za to, że przez  
3 dni odśnieżanie, zdaniem urzędni-
ków, nie było prowadzone właściwie.

– Sprawdzamy nie tylko, czy 
sprzęt wyjechał z bazy, ale również, 
czy rzeczywiście dba o przejezdność 
naszych ulic – mówi Wojciech Cylwik.  

Poprosiliśmy naczelnika, aby 
obejrzał zdjęcia na naszej stronie, na 
których widać, że na jezdni zalega 
warstwa śniegu. 

– W tej chwili w PUK nie potra�ą 
ustalić, czy na Pułaskiego były pługi. 
Należy ona do I strefy odśnieżania- 
stwierdził naczelnik.

Nasze zdjęcia mówią same za sie-
bie.(jj)

Nawet na zdjęciu widać, jaka warstwa śniegu zalegała na jezdni.

DOKOŃCZENIE ZE STR. 1
W piątek, 25 stycznia, po godzinie 

10 ktoś anonimowy zadzwonił na 
numer alarmowy i poinformował, 
że na poboczu ulicy Ujrzanowskiej w 
Siedlcach stoi dostawczy Mercedes. 
Samochód cały czas był uruchomiony, 
miał włączone światła mijania. Mu-
siał tam jednak stać już od jakiegoś 
czasu, bo szyby pokrywała warstwa 
śniegu. Kierowcy mijali auto, ale nikt 
się nim nie interesował... W końcu 
jednak kogoś zaciekawiło, dlaczego 
samochód nie rusza ani dlaczego 
kierowca nie odśnieża szyb. Ktoś się 
zatrzymał i zajrzał do środka. 

Na siedzeniu kierowcy leżał męż-
czyzna. Nie reagował na pukanie w 
szybę. Gdy na miejscu pojawiła się 
policja i karetka pogotowia, na ratu-
nek było już za późno. Lekarz mógł 
tylko stwierdzić zgon. 

Na miejsce przyjechał prokurator. 
W samochodzie znaleziono rzeczy 
osobiste mężczyzny. Były to: torba 
podróżna z ubraniami na zmianę, 
telefon komórkowy i portfel z do-
kumentami i pieniędzmi. Wszystko 
należało do 51-letniego obywatela 
Macedonii. W poniedziałek nie było 
jeszcze wiadomo, czy Siedlce były 
miejscem docelowym jego podróży, 

czy zatrzymał się tu tylko na chwilę. 
Może źle się poczuł i zjechał na po-
bocze? Liczył, że za chwilę dojdzie do 
siebie? Nie zdążył poprosić o pomoc? 

Prokurator zlecił sekcję zwłok 
mężczyzny. Odbędzie się ona w 
czwartek. Prokuratura Rejonowa 
w Siedlcach rozpoczęła śledztwo w 
sprawie nieumyślnego spowodowa-
nia śmierci 51-letniego obywatela 
Macedonii. Na razie nic nie wskazuje 
na to, by do śmierci mężczyzny doszło 
w wyniku przestępstwa. 

– Na jego ciele nie było żadnych 
widocznych obrażeń – mówi prokura-
tor rejonowa Katarzyna Wąsak. (JJ)

W przypadku tak tajemniczej śmierci 
prokuratura musiała wszcząć śledztwo. 

Kierowca leżał bez oznak życia

Nie Lepsze Siedlce, ale Koalicja Obywatelska. Bez Magdaleny Daniel

Czy coś zgrzyta? 
Na ostatniej sesji siedleckiej rady 

miasta czterech radnych PO poinfor-
mowało, że utworzyło klub radnych 
Koalicja Obywatelska. W jego skład 
weszli: Krzysztof Chaberski, To-
masz Araszkiewicz, Mariusz Do-
bijański i Piotr Karaś. 

Do klubu nie weszła Magdalena 
Daniel, która razem z nimi starto-

wała do rady z list koalicji Lepsze 
Siedlce.

– Do wyborów startowaliśmy z list 
ponadpartyjnych Lepszych Siedlec i z 
takich wybrali nas wyborcy – tłu-
maczy radna. – Nie przystąpiłam do 
klubu, bo uważam, że w samorządzie 
reprezentuję wyborców Lepszych Sie-
dlec, którzy obdarzyli nas zaufaniem 

i wierzyli, że będziemy działać ponad 
partyjnymi interesami. 

Czy między radnymi coś zazgrzy-
tało? 

– Żadnego zgrzytu nie ma – za-
pewnia przewodniczący klubu KO 
Tomasz Araszkiewicz. – Każdy z nas 
jest dorosły i sam podejmuje decy-
zje.  (jj)

W piątek w Siedlcach panowały fatalne warunki: 
padał śnieg, było ślisko. Czy to było przyczyną  
dramatycznego wypadku? 
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Wystawa Ars Sacra El Greca budziła ogromne emocje. W Europie interesowano się, gdzie leżą Siedlce…

Sel�e z El Grekiem
Ponad 13 tysięcy biletów sprzedano na wystawę 
Ars Sacra El Greca w Muzeum Diecezjalnym  
w Siedlcach. Można ją było podziwiać przez  
3 miesiące, od października do połowy stycznia.

 Tyle biletów muzeum sprzeda-
wało zwykle przez cały rok. Była to 
jedyna wystawa dzieł El Greca w na-
szej części Europy. Żeby ją obejrzeć, 
trzeba było czekać w  kolejce nawet 
2-3 godziny!

 – To nic nowego – mówi kurator 
wystawy prof. Juliusz Chrościcki.  
– Tyle się czeka w wielkich muzeach na 
wejście na ważną czasową wystawę.  

Prezentowano siedem obrazów 
El Greca: „Ekstazę św. Franciszka”, 
należącą do siedleckiego muzeum 
i 6 dzieł przywiezionych z muzeów 
hiszpańskich oraz prywatnej kolekcji 
z Wiednia. 

TAKI POMYSŁ!

Na pomysł jej zorganizowania dwa 
lata temu wpadł dyrektor muzeum ks. 
Robert Mirończuk. 

– Byłem akurat w Madrycie. Spo-
tkałem księdza, który bardzo dobrze 
mówi po hiszpańsku. Gdy przechodzi-
liśmy obok muzeum, stwierdziłem, że 
może wejdziemy, zapytamy, czy nam 
wypożyczą posiadany obraz El Greca. 
Dyrektor muzeum popatrzyła począt-
kowo na nas jak na ludzi z kosmosu i 
kazała wysłać notę z prośbą. Od razu, 
idąc za ciosem, wstąpiliśmy do dru-
giego muzeum, z taką samą prośbą. 

Po powrocie do Polski ksiądz Mi-
rończuk wysłał pisma do 12 euro-
pejskich muzeów, z prośbą o wypo-

życzenie obrazów El Greca. Kierował 
się prostym kluczem – wielkością 
obrazów. 

 – El Greco malował bardzo duże, 
ołtarzowe obrazy, a my nie mamy 
warunków, żeby je wystawić. Wybie-
rałem więc mniejsze. 

Na 12 muzeów odpowiedziało 
osiem. Reszta się wycofała po zapo-
znaniu się ze szczegółami technicz-
nymi budynku muzeum, uznając, 
że jest za małe. Jedno z muzeów 
wycofało się nawet na 3 dni przed 
wystawą. Przedstawiciele innego 
przyznali, że gdy dostali zapytanie 
z Siedlec, szukali długo miasta na 
mapie Białorusi.

– Kiedy okazało się, że leżymy w 
państwie należącym do Unii Europej-
skiej, kamień spadł im z serca – śmie-
je się ksiądz Mirończuk. 

Cały czas prowadzono również 
szczegółowe ustalenia. Nerwowo 
zaczęło się robić, gdy obrazy miały 
przyjechać do Polski w specjalnym 
konwoju. Każde dzieło wcześniej 
dokładnie oglądano, spisując każdą 
ryskę. Obrazy włożono do skrzyń, 
które musiały stać 24 godziny w po-
mieszczeniu, zanim spakowano je na 
samochód. Jechały przez pół Europy. 
Samolotem przylecieli przedstawi-
ciele muzeów, którzy uczestniczyli w 
Siedlcach w rozpakowywaniu dzieł, 
sprawdzaniu ich stanu, a potem w 

zawieszaniu obrazów. – Oczywiście 
każdy chciał, żeby jego obraz pre-
zentować na głównej ścianie – mówi 
ksiądz Mirończuk.

 – Przez cały czas trwania wysta-
wy wysyłaliśmy do wszystkich muze-
ów informacje o warunkach, w jakich 
przebywają obrazy: o temperaturze, 
wilgotności itd. – dodaje prof. Juliusz 
Chrościcki. 

POCHWALIĆ SIĘ NA FEJSIE 

Wystawa trwała do 13 stycznia. 
Tego dnia o godzinie 18.00 sprzedano 
ostatni bilet z numerem 13068. Jak 
mówi dyrektor, niektórzy widzowie 
spędzali na wystawie nawet 2 godzi-
ny, a inni… 2 minuty. – Raz przy-
szedł młody chłopak. Pobył półtorej 
do dwóch minut. Niemal biegał od 
jednego obrazu do drugiego. Zrobił 
sel�e i wybiegł. Widocznie uznał, że 
jest to wydarzenie kulturalne, którym 
warto się pochwalić, ale kontempla-

cją szczególnie zainteresowany nie 
był.

Do Siedlec przyjeżdżali ludzie  
z całej Polski, ale również Ukrainy czy 
Białorusi. 

– Mieliśmy gości ze Świnoujścia, 
którzy przyjechali do Siedlec na dwa 
dni specjalnie na tę wystawę – mówi 
dyrektor. – Stwierdzili, że do Siedlec  
i tak jest bliżej niż do Toledo, skąd wy-
pożyczyliśmy jeden z obrazów.  

Jak podkreślał kurator wystawy, 
była ona jedyną taką wystawą w tej 
części Europy.

 – Duża, ważna wystawa zawsze 
budzi ogromne emocje. I tutaj tak 
się stało. Sztuka El Greca jest sztuką 
mistyczną. 

Wystawa budziła też emocje, bo 
po raz pierwszy osoby, które chciały 
wejść do Muzeum Diecezjalnego, mu-
siały czekać w długich kolejkach. 

– Na świecie to nic dziwnego – 
mówił profesor. – W zeszłym roku 

wybrałem się na wystawę Vermeera 
do Luwru, w kolejce czekałem 2,5 
godziny, a zobaczyłem wystawę, 
która kompletnie mi się nie podo-
bała. Zawsze przy dużej wystawie 
czasowej trzeba uzbroić się w cierpli-
wość. Po prostu się czeka w kolejce.

I ZNOWU SENSACJA!

A co po wystawie? – Mamy teraz 
czas, by ocenić, jak udało nam się 
zrealizować tak duże wydarzenie 
– mówi kustosz Muzeum Diecezjal-
nego Dorota Pikula. – Musimy też 
sprawdzić, jaki jest stan budynku, 
który przyjął tak dużą liczbę zwie-
dzających. 

– Na pewno przyjdą zaprosze-
nia dla „Ekstazy św. Franciszka”, by 
pokazywać ten obraz w muzeach – 
dodaje profesor. – Będziemy się sta-
rali, żeby to były europejskie muzea, 
by nie narażać obrazu na transport 
lotniczy. Muzeum Diecezjalne musi 
również pomyśleć o zwiększeniu 
swojej powierzchni, by można było 
pokazać to, co znajduje się w jego 
zbiorach. 

Dyrektor Mirończuk zdradził 
również, że niedługo w siedleckim 
muzeum powstanie sala hiszpańska. 
Obok Ekstazy zawiśnie tam obraz 
XVII-wiecznego malarza Jose de Ri-
bery „Filozof”, który niedawno kupiło 
muzeum. Jest to jedyny obraz Jose 
de Ribery w Polsce! 

– I jest z nim związana tajemni-
cza, wręcz sensacyjna historia – do-
daje ksiądz, zapewniając, że szczegó-
ły zdradzi niebawem. 

JUSTYNA JANUSZ

Marznie w ręce, ale nie daje za wygraną.

Superwolontariusz 

Rozdaje tam ulotki o akcjach 
charytatywnych dla chorych dzieci, 
o zbiórkach funduszy na operacje 
ratujące zdrowie i życie ludzi potrze-
bujących pomocy albo o możliwości 
wpłacania 1% podatku na organiza-
cje pożytku publicznego.

Ostatnio Piotrek, sam będący 
osobą niepełnosprawną, informował 
o smutnym losie małego Kaspiana 
cierpiącego na autyzm oraz choroby 
oczu. Wręczając miniaturowe kalen-
darzyki z podobizną chłopca, wyda-
ne przez Fundację Avalon, zachęcał 
do przekazywania 1% podatku na tę 
właśnie fundację.

Cały czas pamięta też o Amelce 
Chybowskiej z Borków-Paduchów  
w powiecie siedleckim. 

– Trzyletnia dziewczynka ma 
poważną wadę nóżek i oczekuje na 
operację w USA. Bez niej w Polsce 
amputują jej kończyny. Dziecko 
nigdy nie będzie już mogło samo 
chodzić. Będzie musiała jeździć na 
wózku inwalidzkim do końca życia 
– z wielkim współczuciem opowia-

da wolontariusz. 
– Dlatego nic to, 
że jest mróz i 
bardzo mar z-
ną mi ręce, ale 
chcę, by teraz, 
gdy ludzie będą 
się rozliczali z 
podatków, do 
jak największej 
grupy dotar ły 
wizytówki Fun-
dacji SiePoma-
ga. Amelka jest 
pod opieką tej fundacji. Na wizy-
tówce znajduje się opis, jak łatwo, 
za pośrednictwem SMS-a, można 
na rzecz dziewczynki wpłacić pie-
niądze.

Piotr parę dni wcześniej kolpor-
tował ulotki łukowskiej Fundacji Jan 
Chrzciciel, która pomaga Renacie 
Suchodolskiej. Kobieta uległa pod-
czas pracy wypadkowi i straciła rękę. 
Fundacja s�nansowała koszt protezy. 
Teraz będą potrzebne pieniądze na 
jej dopasowanie oraz długotrwałą 

Znanego w Łukowie wolontariusza 
Piotra Wróbla najczęściej można 
ostatnio spotkać, pomimo  
mroźnych dni, przy dworcu PKS. 

rehabilitację. Piotr rozdaje ulotki,  
w których fundacja zachęca do wpła-
ty na jej konto pieniędzy z jednego 
procenta.

– Dlaczego Piotrze pracujesz bez 
rękawiczek, przecież bardzo marz-
niesz? – pytamy wolontariusza.

– Nie da się rozdawać ludziom 
małych karteczek w grubych rękawi-
cach. Nie ma na to rady – wyjaśnia 
społecznik Piotr Wróbel.

Tekst i zdjęcie
PIOTR GICZELA

Piotr Wróbel

Znowu oszustwo w internecie!

Uwaga na  
wirtualne pensjonaty

Sukces siedleckiej „Budowlanki” 

Mają „Złotą Kielnię”

W powiecie garwolińskim doszło 
niedawno do kolejnego interneto-
wego oszustwa, tym razem na wir-
tualne pensjonaty. To nowa, coraz 
bardziej popularna metoda wyłu-
dzania pieniędzy. Przestępcy tworzą 
profesjonalne strony internetowe 
fikcyjnych obiektów hotelarskich i 
otwierają konta bankowe, na które 
można wpłacić zaliczkę za nocleg. 
Taką zaliczkę wpłacił jeden z miesz-
kańców powiatu garwolińskiego. Po-

tem jednak kontakt z wynajmującym 
się urwał.

Policjanci apelują, aby transakcje 
internetowe robić z rozwagą. 

- Przed wpłaceniem pieniędzy 
warto poczytać opinie o osobie, któ-
rej zamierzamy przelać gotówkę, a 
jeżeli ich nie ma, najlepiej zapłacić na 
miejscu – podkreślają.

Teraz, w trakcie ferii, takie oszu-
stwa mogą się nasilić. Bądźmy zatem 
czujni. (KW)

W Mińsku Mazowieckim odbyły 
się eliminacje okręgowe 48. edycji 
Turnieju Budowlanego „Złota Kielnia”. 
Zakończyły się one dużym sukcesem 
uczniów Zespołu Szkół Ponadgimna-
zjalnych nr 5 w Siedlcach, czyli popu-
larnej „Budowlanki”. 

Uczniowie szkół branżowych mu-
sieli wykazać się wiedzą zawodową i 
umiejętnościami praktycznymi. Każ-
dy miał do rozwiązania test składają-
cy się z 40 pytań oraz zadanie proble-
mowe z danej dziedziny w zawodzie 
budowlanym. 

 – Uczniowie naszej szkoły zakwa-
li�kowali się do �nału centralnego, 
nawiązując tym samym do wielo-
letnich, wspaniałych tradycji naszej 
szkoły – informują w „Budowlance”. 
– W kategorii robót malarsko-tape-
ciarskich pierwsze miejsce zajął Ja-
kub Konrad, a drugie Przemysław 
Kojtek. A do pokonania mieli aż 95 
uczestników z całej Polski.

Teraz pora na �nał centralny, któ-
ry odbędzie się 13-15 lutego podczas 
Targów Budownictwa „BUDMA 2019” 
w Poznaniu. (Z.J.)

 ks. Robert Mirończuk i prof. Juliusz Chrościcki
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fot. R. Ostapowicz
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Rok temu adoptowali psa. Teraz toczy się o niego walka. 

Awantura o psa
Siedlczanin Rafał Ostapowicz twierdzi,  
że przedstawicielki Zwierzolubów podstępnie  
zabrały mu psa, którym on zajmował się  
od prawie roku. Zwierzoluby odpowiadają, że pies 
nigdy do niego nie należał, a ponadto mężczyzna 
nie zajmował się nim właściwie. 

Na Facebooku trwa festiwal 
oskarżeń. Mężczyzna zgłosił sprawę 
w prokuraturze. Zwierzoluby mówią, 
że to dobrze, bo sprawa zostanie wy-
jaśniona. 

Z MILKĄ DO DOMU 

Pan Rafał opowiada, że w maju 
ubiegłego roku razem ze swoją byłą 
dziewczyną adoptowali małą sunię. 
Od Zwierzolubów dowiedzieli się, że 
w podsiedleckiej miejscowości są po-
rzucone szczeniaki, którymi się ktoś 
chwilowo zajmuje. Wzięli 1,5-mie-
sięczną suczkę, nazwali ją Milka. 

Zwierzoluby z Siedlec to stowa-
rzyszenie składające się z osób, które 
chcą pomagać psom. Pracy mają bar-
dzo dużo. Zbierają psy z ulic, leczą, 
przeprowadzają adopcje. Wszyst-
ko robią społecznie. W przypadku  
adopcji, zawsze podpisują umowę,  
w której adoptujący zobowiązuje się 
do dbania o zwierzę, regularnych wi-
zyt u weterynarza, szczepień, itd. 

Pan Rafał twierdzi, że Milką zaj-
mował się razem z dziewczyną i że 
pies został z nim, gdy się już rozstali.

 – Moja była dziewczyna nie chcia-
ła wziąć Milki, bo nie miała warun-
ków. Suczka została ze mną. Zresztą, 
to ja się nią częściej zajmowałem. 

Na początku stycznia w jego 
mieszkaniu pojawiły się przedstawi-
cielki Zwierzolubów. 

– I zabrały mi Milkę – mówi. 
Twierdzi też, że stało się to w wy-
niku zemsty jego byłej dziewczyny. 
– Przyznaję, że umowa adopcyjna 
była podpisana przez nią. Wtedy nie 
było dla mnie ważne, kto podpisze 
tę umowę. Ale to ja chodziłem z 
psem do weterynarza i zajmowałem 
się nim częściej. 

Pan Rafał twierdzi, że po rozsta-
niu była dziewczyna zadzwoniła do 
Zwierzolubów i powiedziała, że nie 
wie, gdzie jest pies. Wtedy Zwierzo-
luby pojawiły się w jego mieszkaniu. 

– To była zemsta, bo doskonale 
wiedziała, że pies jest ze mną. Sama 
tu przecież przychodziła!  

CO BYŁO W MISKACH? 

– Była dziewczyna tego pana po-
wiedziała nam, że pies nie jest wy-

– W pewnym momencie pies się 
zsikał ze strachu – mówi mężczyzna. 

– Zsikała się, bo nie była wypro-
wadzona – odpowiada pani Renata. 
– Pies schował się za koleżankę, nie 
chciał podejść do mężczyzny, on go 
na siłę przyciągnął. Zabrałyśmy psa, 
bo nie był on własnością tego męż-
czyzny. My z nim umowy nie podpi-
sywałyśmy. Zgodnie z umową i tak 
powinnyśmy być zawiadomione, że 
pies został przekazany komuś inne-
mu. 

Pan Rafał pokazuje książeczkę 
zdrowia psa, z której wynika, że Milka 
była zaszczepiona 12 maja. 

–Jest tylko jedno szczepienie, 
drugie powinno być wykonane po 
2 tygodniach. W dodatku zgodnie z 
umową sunia powinna zostać wyste-
rylizowana do 6. miesiąca życia, ale 
nie zostało to zrobione – mówi Rena-
ta Więckowska.  

 – Weterynarz powiedział, że wy-
sterylizuje Milkę, jak będzie miała rok 
– twierdzi pan Rafał. 

Zgłosił sprawę na policję i w pro-

kuraturze, jak również w sądzie cy-
wilnym.

– To dobrze, bo sprawa się wyjaśni 
– uważa Renata Więckowska. – Nie 
odebraliśmy psa dla zasady, tylko 
dlatego że nie było mu tam dobrze. 
Suczka bez problemu wyszła ze mną 
z mieszkania. Czy tak się zachowuje 
zwierzę, które jest związane ze swo-
im właścicielem?

– Byłem z nią związany – twier-
dzi pan Rafał. –Zajmowałem się nią 
od prawie roku. Zresztą, w chipie były 
nawet moje dane, a Zwierzoluby nie-
leganie zmieniły tego chipa. 

– Zmieniłyśmy, bo zgodnie z umo-
wą pies nie był własnością tego męż-
czyzny – tłumaczy R. Więckowska. 

Zwierzoluby przeprowadzają co 
roku kilkaset adopcji. 

– Dostajemy zdjęcia psów w no-
wych domach – mówi Renata Więc-
kowska. – W zdecydowanej większo-
ści są zadbane. Nie odbieramy psów 
dla zasady. Takich przypadków jak ten 
miałyśmy zaledwie kilka. 

JUSTYNA JANUSZ

VIPCATERING
NOWOŚĆ!!!

VILLA PARK

ul. Nauczycielska 12, 25 63 23 003
www.hotel.siedlce.pl/menu

ORGANIZACJA IMPREZ BIZNESOWYCH,
OKOLICZNOSCIOWYCH, EVENTÓW

Serdeczne wyrazy współczucia z powodu śmierci

Matki
Jarosławowi Głowackiemu

i Jego Bliskim

składają 
poseł RP Krzysztof Tchórzewski 

i Koleżanki i Koledzy  
z Prawa i Sprawiedliwości

prowadzany i nie zawsze ma co jeść 
– mówi Renata Więckowska ze 
Zwierzolubów. – Poszłyśmy do nie-
go. Zaczęłyśmy od rozmów z sąsiada-
mi. Okazało się, że żaden nie widział, 
aby wychodził on z psem na spacer. 
Spotkałyśmy pod blokiem mężczyznę 
z psem, który mieszka w tej samej 
klatce co pan Rafał. Był zdziwiony, że 
jakiś pies tu przebywa, bo nigdy go 
nie widział. 

Przedstawicielki stowarzyszenia 
zadzwoniły do mieszkania pana Ra-
fała około 9.30.

– Był zaspany, pies nie został wy-
prowadzony, nie miał nawet miski na 
wodę, a w misce na karmę zobaczy-
łyśmy tylko jakieś jej resztki i suchy 
chleb. 

– To nieprawda – zaprzecza pan 
Rafał. – Milka zawsze miała co jeść. 
Byłem zaspany, bo pracuję w domu. 
Siedziałem do 4 nad ranem, wypro-
wadziłem psa i położyłem się spać. 
Zresztą, nie tylko ja wyprowadzałem 
psa. Czasem robiła to moja mama, 
która do mnie przychodziła. 

PIES SIĘ SCHOWAŁ 

W mieszkaniu doszło do kłótni. 
Obie strony twierdzą, że pies był 
przestraszony. 

– Schował się za moją koleżankę – 
mówi Renata Więckowska.

 – Schował się za mnie – twierdzi 
Rafał Ostapowicz. 

Gmina nie wypłaciła wykonawcy blisko 200 tys. zł,  
teraz musi oddać ponad 300 tysięcy!
Wyroku już nie zmienią

Sprawa ma początek w 2012 roku, 
ale konsekwencje gmina Siedlce 
poniesie dopiero teraz. Chodzi o bu-
dowę kilkukilometrowego odcinka 
chodnika i ścieżki rowerowej w Strza-
le. Inwestycja prowadzona wspólnie 
z Generalną Dyrekcją Dróg Krajowych 
i Autostrad bardzo się przedłuża-
ła. Dlatego gmina sięgnęła po kary 
umowne. W praktyce nie zapłaciła 
całej kwoty za wykonane prace. Na 
tym się jednak sprawa nie skończyła. 

Syndyk masy upadłościowej, dzia-
łając w imieniu wykonawcy, zaskarżył 
gminę oraz GDDKiA do sądu, twier-
dząc, że opóźnienia nie wynikały z 
winy wykonawcy, tylko gminy Siedlce. 

Sprawa ciągnęła się w sądzie aż  
4 lata. Niedawno Sąd Okręgowy wy-
dał wreszcie wyrok, który oznacza dla 
gminy znaczne konsekwencje �nan-
sowe. 

 – Gmina częściowo przegrała 
proces, choć i tak udało się ograni-
czyć potencjalne konsekwencje dla 
naszego budżetu – mówił na ostat-
niej sesji rady gminy wójt Henryk 
Brodowski.

Kwota należna �rmie wynosi 184 
tys. zł, ale po doliczeniu odsetek od 
2012 r. urasta do 317 tys. zł. A ponie-
waż takiego wydatku nie zaplanowa-
no w budżecie, radni musieli dokonać 
w nim zmian. Wiceprzewodniczący 
rady gminy Mikołaj Walo szukał 
jeszcze innych rozwiązań.

 – Czy gmina nie rozważała 
możliwości odwołania się od tej 
niekorzystnej decyzji sądu? – pytał.  

– Z czego gmina pokryje taki wyda-
tek?

O problemach z inwestycją szcze-
gółowo opowiedział radca prawny 
urzędu. 

 – Inwestycję zakończono w 2012 
roku, ale nie do końca została ona 
rozliczona – wyjaśniał mecenas. 
– Gmina potrąciła kary umowne, 
zresztą bardzo duże. Wykonawca się z 
tym nie zgodził i wytoczył przeciwko 
gminie powództwo. Zeznania stron 
były sprzeczne. Generalnie jednak 
zarzucano gminie, że opóźnienia po-
wstały właśnie z jej powodu, a także 
to, że gmina nie usuwała przeszkód w 
sprawnym prowadzeniu inwestycji. 
Sąd doszedł więc do wniosku, że kara 
umowna zastosowana przez gminę 
oraz GDDKiA była za wysoka. W toku 
rozprawy syndyk masy upadłościowej 
i tak dostał mniej niż się domagał,  
o 40 tysięcy złotych.  

W związku ze sprzecznymi zezna-
niami, sąd oparł się na dokumencie, 
czyli zapisach w dzienniku budowy.  
I akurat to nie było dla gminy korzyst-
ne.

 – Dowody z dziennika budowy 
obciążają gminę i GDDKiA – przyzna-
je mecenas. – Koszty ewentualnego 
odwołania byłyby duże. Poza tym 
odwołanie by sprawiło, że odsetki od 
zasądzonej kwoty byłyby naliczane 
jeszcze przynajmniej przez kilkana-
ście miesięcy. 

Mecenas podkreślił, że dziennik 
budowy nie daje podstaw do podwa-
żenia dowodów świadczących prze-

ciwko gminie. 
 – Wiem, że także GDDKiA nie za-

mierza wnosić odwołania od wyroku, 
uznając, że brak jest szans na jego 
korzystną zmianę.

 – Dzisiaj wykonawcy doskona-
le znają swoje prawa i doskonale 
potrafią z nich korzystać – komen-
towali radni. – To nie jest tak, że 
obowiązki leżą tylko po ich stronie. 
Także gmina musi być dobrze przy-
gotowana do inwestycji, bo inaczej 
może ją to mocno zaboleć finan-
sowo. I teraz taką gorzką pigułkę 
przyjdzie przełknąć także naszemu 
samorządowi. Nie ma tragedii, ale 
jest wypadek przy pracy. Szkoda tej 
kasy, szczególnie że idą coraz trud-
niejsze czasy.

ZBIGNIEW JUŚKIEWICZ

A to jest Miłka...
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Czy obietnica 10-procentowej  
podwyżki zarobków skłoniłaby 
cię do zmiany miejsca pracy?

imię, nazwisko: . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . .

adres do korespondencji . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . .

telefon . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . 
Czy plotki budzą złe emocje?
. . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . .

. . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . .

Tygodnikowy kącik z książką
Weź udział w konkursie i wygraj 

ciekawą książkę! Wystarczy odpo-
wiedzieć na pytanie: Czy plotki bu-

dzą złe emocje? Napisz odpowiedź 
na zamieszczonym kuponie i wyślij 
go lub przynieś do redakcji („TS”, ul. 
Armii Krajowej 11, 08-110 Siedlce). 
Autorzy najciekawszych odpowiedzi 
mogą wygrać w tym tygodniu książ-
kę: „Sekrety i śmierć” J.D. Robb. Na 
odpowiedzi czekamy do 8 lutego. 
Książki wyślemy pocztą!

Do rozlosowania mamy 2 egzem-
plarze dzięki uprzejmości Wydawnic-
twa Prószyński i S-ka!

Tym razem porucznik Eve Dal-

las z nowojorskiej policji musi zna-

leźć mordercę, który niemal na jej 

oczach zadał śmiertelną ranę zna-

nej autorce popularnego programu 

telewizyjnego, przedstawiające-

go pikantne plotki o celebrytach.  

Utrzymany we francuskim stylu bar Du 

Vin w centrum Manhattanu nie należy 

do lokali, które chętnie odwiedzałaby 

Eve Dallas, szefowa Wydziału Zabójstw 

nowojorskiej policji. Zresztą w takich 

MAGAZYN „TS”

MOIM ZDANIEM...
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PAWEŁ  
MAZURKIEWICZ, 
dyrektor gabinetu 
ministra energii

STEFAN  
SOMLA  
były radny, PiS

dr SŁAWOMIR 
KINDZIUK 
dziennikarz, 
historyk sportu

Czy telewizja publiczna straciła 
wiarygodność i obiektywizm?

miejscach rzadko dochodzi do rozlewu 

krwi. Ale pewnego zimnego lutowego 

wieczoru zostaje tam zamordowana 

Larinda Mars, dziennikarka prezentu-

jąca w swoim programie plotkarskie 

wiadomości z życia bogatych i sław-

nych osób. W trakcie śledztwa okazuje 

się, że o�ara z całym cynizmem szan-

tażowała bohaterów kompromitują-

cych historii, jakie udało jej się odkryć. 

I oto teraz ktoś śmiertelnie ugodził ją 

nożem. 

nnn

„Pokrewne dusze” Agaty Kołakow-
skiej wędrują do: Sylwii Dębskiej  
z Siedlec, Małgorzaty Chromińskiej 
z Kosnów, Sylwii Wasilewskiej  
z Siedlec i Emilii Koper z Siedleck. 
Piszcie, wysyłajcie kupony, wygry-
wajcie! 

Miłego czytania! (MZ)
Biorąc udział w konkursie, wyra-

żacie zgodę na przetwarzanie danych 
osobowych na potrzeby konkursu,  
w tym na publikację nazwisk osób 
wygrywających. 

MARLENA  
PUZIA  
radna, 
Bezpartyjne 
Siedlce 

– Straciła. A zaczęło się w 2005 r., kiedy rządy po raz 
pierwszy przejął PiS, a premierem został Kazimierz 
Marcinkiewicz. Potem już każda partia wyrywała so-
bie okienka programowe i mimo zmiany rządów nie 
podjęto żadnych prób, by powrócić do bezstronności 
publicznych mediów. Wyborcy PiS mogą mieć za-
strzeżenia również do telewizji w czasach PO i PSL, bo 
bezstronna też nie była, ale nie było jeszcze tak źle, 
jak teraz.  Pracę dziennikarza zaczynałem w 1983 r., 
czyli jeszcze w czasach komuny, i nawet wtedy nie było 
takich manipulacji w telewizji, jak teraz. Jako dzien-
nikarzowi trudno mi się pogodzić z tym, jak bardzo 
to medium odbiega od standardów dziennikarstwa. 
I chyba trzeba się już pożegnać z TVP jako telewizją 
publiczną. 

 – Nie wiem, na jakiej podstawie są takie opinie. Prze-
cież gdy inna partia sprawowała władzę, informacje 
dla niej niewygodne były zatajane w telewizji. Teraz 
jest mowa o wszystkim, a ja nie raz widziałem w TVP 
przedstawicieli opozycji, w tym Ryszarda Petru czy 
przedstawicieli Platformy Obywatelskiej. Programy 
informacyjne oglądam rzadko, ale jeśli już, to „Wiado-
mości” i programy publicystyczne. Nie oglądam z kolei 
mediów prywatnych: Polsatu czy TVN. Te stacje po 
2016 roku  przestały być dla mnie wiarygodne. Podają 
informacje przedstawione w taki sposób, by zaspokoić 
swoich mocodawców. Ja im nie ufam. 

Dla mnie media to dziennikarze, i wierzę, że oni swo-
ją pracę wykonują najlepiej, jak potrafią, zgodnie  
z zasadami etyki. Jeśli wiarygodność straciły media 
publiczne, to z pewnością tracą ją i media prywatne, 
bo są zależne od określonych źródeł �nansowania,  
a, jak wiadomo, ten, kto ma pieniądze, ten ma władzę. 
Ja jednak nie uważam, żeby przekaz w TVP różnił się 
zbyt mocno od przekazu w innych stacjach. Przekaz 
w mediach publicznych i prywatnych jest inny, bo 
podawany z dwóch różnych stron sceny politycznej. 
Dzisiaj nie da się zresztą forsować jedynego „słuszne-
go poglądu”, bo dostęp do informacji jest bardzo duży. 
Funkcjonują media społecznościowe, które od razu 
wery�kują podawane informacje. Ja sama oglądam 
zarówno telewizję publiczną, jak i telewizje prywat-
ne, ale najczęściej sama szukam również informacji  
w mediach społecznościowych.

 – Nie lubię, kiedy politycy zabierają głos na temat 
obiektywizmu i rzetelności mediów. W przypadku 
TVP dyskusja na ten temat przekształciła się w hejt, 
kierowany pod adresem tej stacji. Rzeczą do tej pory 
niespotykaną jest żądanie przez Platformę Obywatel-
ską odwołania władz TVP. Przecież to nic innego, jak 
jawne dążenie do bezpośredniego władztwa politycz-
nego nad telewizją. Być może takimi standardami kie-
rowano się za czasów poprzednich rządów. Dam przy-
kład. Jeżeli w głównym wydaniu „Wiadomości” mamy 
informację o rekordowo niskim bezrobociu czy zaha-
mowaniu przez rząd wzrostu cen energii, to przecież 
są to fakty. Mamy też info z posiedzenia prac komisji 
ds. wyłudzeń VAT, afery Amber Gold i reprywatyzacji, 
a to są fakty. Są one niewygodne dla opozycji, ale czy 
z tego powodu można oskarżać TVP o brak obiektywi-
zmu? Myślę, że nie. (jj)

fot. A. Król

fot. A. Król

W tym tygodniu pytamy:

Sonda „TS”

Głosować można na: 
www.tygodniksiedlecki.com

Oddano głosów: 270

Złote Skrzydła - nominacje
Marcin Sójka

– Myślę, że niewiele osób w Pol-
sce ma taki głos jak ty – komplemen-
tował Marcina Sójkę juror „The Voice 
of Poland” Michał Szpak. Cała Polska 
pokochała siedlczanina. 

Jego debiutancki singiel „Zaskakuj 
mnie” z miejsca podbił krajowe listy 
przebojów. Jest nr 1 na listach RMF 
FM i Radia ZET. Teledysk do piosenki 
ma już ponad 4 miliony wyświetleń 
na YouTube (57 tysięcy polubień). 
W grudniu ubiegłego roku Marcin 
Sójka występował z całą plejadą 
polskich i zagranicznych gwiazd na 
„Sylwestrze w Zakopanem”.

Jego życie zmieniło się o 180 stop-
ni. – Kiedy byłem małym chłopcem, 
do głowy by mi to nie przyszło! Ale 
dopiero później Forrest Gump olśnił 
mnie, wypowiadając słynne: „Życie 

31% 
raczej nie

28% 
zdecydowanie nie

24% 
raczej tak

17% 
zdecydowanie tak

Złote Skrzydła

jest jak pudełko czekoladek, nigdy nie 
wiesz, na co tra�sz” – pisał niedawno 
na Facebooku. Ale to przecież dopiero 
początek... Teraz wszyscy pytają, czy 
Marcin Sójka będzie reprezentował 

Polskę na konkursie Eurowizji w Izra-
elu.

W 2008 roku siedlczanin Marcin 
Mroczek i Edyta Herbuś w wielkim 
stylu wygrali w Glasgow (w Szkocji) 
konkurs tanecznej Eurowizji. Jak wi-
dać, wszystko jest możliwe... Mamy 
nadzieję, że jeśli Marcin poleci do 
Izraela, to już na naszych „Złotych 
Skrzydłach”. Dzięki Marcinowi Siedlce 
dostały taką promocję, o jakiej nawet 
nie marzyły. 

TOMASZ MARKIEWICZ

Ksiądz Robert Mirończuk 
Ksiądz Robert Mirończuk może 

uznać rok 2018 za udany. Był pomysło-
dawcą wystawy, której zorganizowanie 
początkowo wydawało się niemożli-
we. A jednak! Dzięki niemu do Siedlec 
przyjechało 6 obrazów El Greca z całej  
Europy i przez ponad 3 miesiące byli-
śmy jednym z najważniejszych miejsc 
na muzealnej mapie Europy. 

Ksiądz Robert Mirończuk jest dy-
rektorem Muzeum Diecezjalnego w 
Siedlcach. Reklamuje muzeum w nie-
typowy, ale skuteczny sposób. Wpadł 
na pomysł sprzedaży kawy i wina pod 

marką El Greco. Wybijał okazjonalne 
monety „Franki”. Organizował biegi z 
„Frankiem” (od „Ekstazy św. Francisz-
ka”). A w końcu stworzył wystawę na 
europejskim poziomie, z obrazami 
z muzeów w Hiszpanii i z prywatnej 
kolekcji Wiednia. Przez siedleckie 
muzeum przewinęło się ponad 13 ty-
sięcy widzów. Znawcy sztuki okrzyk-
nęli tę wystawę jedną z najlepszych 
w Europie. Latem w Siedlcach kręcono 
również jeden odcinek serialu „Ojciec 
Mateusz”. Głównym bohaterem rów-
nież był obraz El Greca. (jj)

Urząd skarbowy  
przygotuje za nas  
zeznanie podatkowe  
za 2018 rok. Czy podoba 
Ci się takie rozwiązanie? 
- tak
- nie
- nie mam zdania 

eprasa.pl b119358ca7

http://www.tygodniksiedlecki.com/
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REKLAMA

Wiadomość tylko dla osób  
mających problemy ze słuchem

Szanowny Czytelniku,

Nazywam się Tomasz Kamiński i specjali-
zuję się w problemach układu słuchowe-
go. Zależy mi, żeby ten list przeczytało jak 
najwięcej osób mających problemy ze słu-
chem. Mam dla nich ważną wiadomość. 

Pomagam ludziom odzyskać słuch – bez 
operacji i wszczepiania implantów. I robię 
to w 60 sekund. To możliwe, ponieważ ko-
rzystam z technologii, która pozwala odzy-
skać sprawność słuchową. 

Technologia, o której Ci opowiadam, 
posłużyła do stworzenia Audiokorekto-
ra Wzmacniającego Słuch – urządzenia, 
dzięki któremu każdy może znów słyszeć 

tak, jak w wieku 25–30 lat! 
Odkrywcą tej technologii i współkonstruktorem Audiokorekto-

ra Wzmacniającego Słuch jest prof. Mathieu Deschamps. Oto, jak 
opisuje on proces odzyskiwania słuchu przez osoby używające jego 
urządzenia: 

„Wraz z moim zespołem odkryliśmy pewne prawidłowości w ludzkim 
uchu, na które można oddziaływać na poziomie nanokomórkowym. Na-
stępnie stworzyliśmy specjalny mikrochip (AVD-873), który umożliwia 
takie oddziaływanie. W rezultacie osoby, które go noszą, słyszą nawet  
o 264% dokładniej niż wtedy, gdy nosiły aparaty słuchowe”.

Prof. Mathieu Deschampsa znam od czasów moich praktyk w USA. Po-
prosił mnie o pomoc w uruchomieniu jego programu odzyskiwania słu-
chu w naszym kraju. 

Jedną z pierwszych uczestniczek polskiej edycji programu była moja 
mama. Wytłumaczyłem jej, że Audiokorektor Wzmacniający Słuch to 

nie jest zwykły aparat 
słuchowy. Jest o wiele 
lepszej jakości i nie zo-
stał stworzony do nabi-
jania kasy prywatnym 
firmom – technologia  
w nim zastosowana 
jest 6 razy tańsza od 
tej zastosowanej w apa-
ratach słuchowych po-
dobnej jakości. 

Mama zdecydowała 
się spróbować. Kiedy po-

nownie ją odwiedziłem, 
powtarzała, że słyszy 
tak, jak w wieku 30 lat! 
Byłem zachwycony, po-

nieważ jako osoba posia-

dająca wiedzę na temat 
schorzeń słuchu mam 
świadomość, że 80% 
osób tracących słuch 
(głównie po 70. roku 
życia) jest zagrożonych 
demencją, a nawet 
chorobą Alzheimera. 
Dlatego postanowiłem 
napisać ten list. 

Każdy, kto zgłosił się do programu odzyskiwania słuchu, 
potrzebował 60 sekund, by zapewnić sobie idealny poziom 
słyszenia. Tylko tyle trwa ustawienie i włożenie do ucha Audio-
korektora Wzmacniającego Słuch. Zawsze, gdy trafiała do mnie 
nowa osoba, najpierw była euforia podczas testowania urządze-
nia, a potem... krępujące pytanie o jego cenę. 

Audiokorektor Wzmacniający Słuch: 
-    może 7-krotnie lepiej niż zwykłe urządzenie wzmacniające wyczulać 

ucho na szept i różne dźwięki w tłumie,
- nie emituje szumów i pisków, 
-  może „cofać wiek” Twojego słuchu średnio do przedziału 25-35 lat, 
- pozwala słuchać muzyki, radia, rozmawiać przez telefon. 

Markowe urządzenia dorównujące parametrami Audiokorekto-
rowi Wzmacniającemu Słuch, kosztują od 8000 do 12000 zł. Tym-
czasem Audiokorektor, dzięki optymalizacji produkcji i usunięciu 
pośredników, jest dostępny cenowo dla wszystkich! Bez dofinan-
sowania za 1987 zł, ale Ty możesz go otrzymać za ułamek tej kwo-
ty za udział w Klubie Seniora!

 Być może wciąż jesteś sceptycznie nastawiony. Dlatego daję 
Ci słowo, że Audiokorektor Wzmacniający Słuch zapewnia pełne 
dopasowanie do kształtu Twojego ucha. Posiada zestaw siliko-
nowych wkładek w różnych rozmiarach, które można dopasować 
do każdego ucha. Jest wygodny, nie wypada i nie sprawia bólu 
przy noszeniu. 

Wracając do ceny... Gdyby Audiokorektor sprzedawany był  
w sklepach, byłby dostępny za kwotę aż 6 razy wyższą. To wła-
śnie pominięcie sklepów umożliwiło obcięcie kosztów i obniżenie 
ceny. Dodatkowo teraz jest ono objęte specjalnym dofinanso-
waniem, dzięki któremu otrzymasz Audiokorektor Wzmacniający 
Słuch za udział w Klubie Seniora za jedyne 137 zł (zamiast za 
1987 zł)! 

Aby skorzystać z dofinansowania, wystarczy jak najszybciej zadzwo-
nić pod numer podany na dole. Pamiętaj, że dofinansowanie przysłu-
guje wyłącznie tym osobom, które zgłoszą się do 6 lutego 2019 roku. 
Później te pieniądze przepadną. To tak, jakbyś podarł i wyrzucił 1850 zł 
(naprawdę stać Cię na taki gest?). 

Zadzwoń, aby otrzymać Audiokorektor Wzmacniający Słuch za 
udział w Klubie Seniora za jedyne 137 zł. A już za kilka dni pod 
Twoimi drzwiami zjawi się kurier z ubezpieczoną paczką. W razie 
jakichkolwiek pytań zadzwoń, a ja lub inni nasi wykwalifikowani 
specjaliści z przyjemnością z Tobą porozmawiamy. Działaj zanim 
fundusz na dofinansowanie zostanie wyczerpany. 

Łączę wyrazy głębokiego szacunku, 

 Tomasz Kamiński 

Jeśli... 
   masz 40 lat (i więcej) i zauważasz u siebie ubytki słuchu,
   jesteś obywatelem Polski,
    Twój miesięczny dochód (emerytura, pensja, renta)  

 nie przekracza 3500 zł...

Koniecznie przeczytaj ten list, ponieważ przysługuje Ci prawo do udziału   
w ogólnopolskim programie odzyskiwania słuchu. Dzięki niemu tylko  
w tym roku blisko 11 000 Polaków skorzystało z bezzwrotnego dofinansowania. 
Wszyscy oni znów odzyskali szansę, by normalnie słyszeć. 

Zadzwoń już dzisiaj!
tel. 81 300 34 74
 

Od poniedziałku do niedzieli: 8:00–20:00
(Zwykłe połączenie lokalne bez dodatkowych opłat)

Prof. Tomasz Kamiński, 
specjalista  

ds. problemów  
ze słuchem  

i koordynator programu 
odzyskiwania słuchu

Sprawdź, czyprzysługuje Ci dofinansowanie

pasuje  
na prawe  
i lewe ucho

Audiokorektor Wzmacniający 
Słuch dzięki swym 
rozmiarom jest niewidoczny 
dla osób postronnych. 

Posiada uniwersalne 
wkładki w różnych 
rozmiarach dzięki którym 
Audiokorektor idealnie 

dopasowuje się do budowy 
ucha i przylega do skóry. 

Usłyszysz nawet 
najmniejszy szept! 
Mikroczip AVD- 873 
wyłapuje dźwięki we 
wszystkich zakresach,  
w których operuje 
ludzkie ucho. 

Dzięki niemu możesz 
znów usłyszeć czyjś 
szept, wyłapywać  
i rozróżniać głosy  
w tłumie – nie umknie 

Ci żaden ważny dźwięk! 

REKLAMOWANE W TV

eprasa.pl b119358ca7
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JAK NA DROŻDŻACH
Są na tym świecie rzeczy, które nie śniły się �lozofom, ale za to nie dziwią 

biologów. A już mikrobiologów w szczególności. Oto w siedleckim magi-
stracie narodził się nowy klub! Z ogłoszeniem narodzin wstrzymywano się 
konsekwentnie przez miesiąc od świąt, co należy odbierać jako zachowanie 
z gruntu skromne i taktowne - zapewne mające na celu niezdominowanie 
Bożego Narodzenia innymi, nie mniej doniosłymi narodzinami. Z wrodzoną 
euforią odbieram fakt narodzin nowego klubu jako dowód prężnego rozwo-
ju naszej samorządności. Można mówić o sukcesie!

Opinię publiczną ciekawi sposób, w jaki do narodzin doszło. Być może się 
mylę, sądząc, że przyczyną tegoż nie było niepokalane poczęcie, ale też nie 
wykluczam, że doszło do niego również w sposób bezpłciowy. Stąd skłonny 
jestem doszukiwać się tu podobieństw względem organizmów rozmnażają-
cych się przez podział. Przemawia za tym choćby sama skala tych organizmów. 
U bakterii przebieg procesów rozmnażania się polega na podziale komórki. 
Przez pączkowanie rozmnażają się np. gąbki, parzydełkowce, stułbie, również 
niektóre grzyby, jak np. drożdże. Dajmy na to drożdże z rodzaju Schizosaccha-
romyces rozmnażają się przez podział prosty, czyli rozszczepianie. I właśnie 
coś podobnego miało miejsce u nas. Z ledwie pięcioosobowego klubu, przez 
podział powstały dwa - nowy, czteroosobowy Koalicji Obywatelskiej i jedno-
osobowy Lepszych Siedlec. Takoż nasza samorządność jest o cały jeden klub do 
przodu! I proszę nie marudzić, że „Koalicja” jest mniejsza, niż klub, który sta-
nowiła wcześniej. Nie pierwszy to w tym kraju przykład koalicji, której celem 
założycielskim jest wykluczenie kogoś. I nie pierwszy to w świecie medycyny 
przypadek, gdy organizm odrzucił przeszczep.

Wracając do drożdży, to pamiętajmy, że są to organizmy z gruntu jedno-
komórkowe. Jeśli pączkują, to tylko w ściśle określonym celu. Ich bezpłciowe 
rozmnażanie przez podział nasila się, gdy wyczują w podłożu cukier i wtedy, 
z wizją lukrowanej przyszłości przeprowadzają fermentację w atmosferze 
cokolwiek dusznej, bo beztlenowej. A przecież kolejne wybory za pasem! 
Lepsze Siedlce okazały się dla PO ciałem obcym już kwartał po wyborach. 
Stanowiły zatem zaledwie coś na kształt kokonu, formy larwalnej na potrze-
by kampanii samorządowej (nie pierwszy raz, pamiętacie Forum Samorzą-
dowe?), z której teraz, w roku podwójnych wyborów, ma się wyłonić i skrzy-
dła niebawem rozwinąć jakiś zdumiewającej urody motyl albo przynajmniej 
mól, z apetytem na tytuł Posła Ziemi Siedleckiej. I coś mi podpowiada, że 
będzie on w okularach.

Póki co, powstanie nowego klubu cieszy. Liczę, że proces ten będzie po-
stępował i w efekcie każdy z radnych założy swój własny klub, który będzie 
odpowiadał sensu stricto jego wyborczemu okręgowi.

PRZEMEK BADOWSKI

BADYL W MROWISKO

Temperatura uczuć 
 – Najnowsze badania Centrum Badań nad Uprzedzeniami UW pokazu-

ją, że my nienawidzimy ich bardziej niż oni nas” – przyznaje w rozmowie 
w „Gazecie Wyborczej” (26-27 stycznia 2019) Kaja Puto, publicystka zwią-
zana z „Krytyką Polityczną”. 

Podpowiadały to intuicja i dowodziło codzienne doświadczenie, ale 
przeczuwać coś i bazować na subiektywnych doświadczeniach to jedno. 
Mieć to na papierze, po przeprowadzeniu badań przez Uniwersytet War-
szawski – to nowa jakość. Materiał wart jest przemyślenia. 

Co wynika analizy Centrum Badań nad Uprzedzeniami? Wnioski są 
spisane już na wstępie. Społeczeństwo polskie jest podzielone – to oczy-
wistość. Ale emocje nie układają się symetrycznie: „Postawy zwolenników 
partii opozycyjnych wobec zwolenników PiS są bardziej negatywne niż 
postawy zwolenników PiS wobec zwolenników opozycji – wyborcy partii 
opozycyjnych żywią bardziej  negatywne uczucia, w większym stopniu 
dehumanizują i mają mniejsze zaufanie do swoich oponentów politycz-
nych niż zwolennicy partii  rządzącej” – czytamy w analizie. Tłumacząc z 
naukowego na zwyczajne: odczłowieczające „dożynanie watahy” i „szarań-
cza” padają na bardziej podatny grunt niż „szmaty” i „mordy zdradzieckie”. 

Zwolennicy partii opozycyjnych uważają, że są bardziej nielubiani przez 
swoich oponentów niż zwolennicy partii rządzącej. Co znaczy, że sami nie-
nawidzą bardziej, ale są przekonani – niesłusznie – że ci z PiS nienawidzą 
ich bardziej.  

Czyżby czytanie „Do rzeczy” i oglądanie TVP Info działało na wyborców 
PiS łagodniej niż czytanie „Newsweeka” i oglądanie TVN24 na wyborców 
PO i Nowoczesnej? Nie jest to niemożliwe. 

„Zwolennicy PiS mają częstszy kontakt ze zwolennikami opozycji niż 
zwolennicy opozycji ze zwolennikami PiS”. Tak wyszło z badań. 29,5 proc. 
zwolenników partii opozycyjnych twierdzi, że nigdy (!) nie rozmawia ze 
zwolennikami partii rządzącej. Wśród zwolenników PiS odsetek tych, któ-
rzy nigdy nie rozmawiają ze swoimi oponentami wynosi tylko 22,6 proc. 
Ale tyle samo – 22,6 proc. – rozmawia z nimi codziennie. Wśród anty-PiS-
-u rozmawiających z oponentami codziennie jest tylko 14,9 proc., czyli 
niemal o połowę mniej. 

Co jeszcze można wyczytać z badań?
„Zwolennicy partii opozycyjnych mają bardziej negatywne posta-

wy wobec zwolenników PiS niż wobec grup, które są najmniej lubiane  
w społeczeństwie polskim (tj. Żydów, muzułmanów, uchodźców, osób  
homoseksualnych i osób transpłciowych)”. Czyli milszy im Żyd, muzułma-
nin i uchodźca niż zwolennik PiS. Co ciekawe, sympatycy PiS tak nie mają. 

Bardzo ciekawe, bardzo ciekawe... 
DARIUSZ KUZIAK

RAPORT „TS”

Ostatnia szansa, żeby się zgłosić!

Walentynki  
z „Tygodnikiem Siedleckim”
3 lutego minie termin przyjmowania zgłoszeń  
do konkursu Walentynki z „Tygodnikiem Siedleckim”. Śpieszcie się!

Zasady zabawy są proste. Przyślij-
cie nam zdjęcie ze swoją drugą po-
łówką, wykonane w konwencji sel�e, 
na adres e-mail: internet@24ts.pl 
bądź w wiadomości prywatnej przez 
naszego Facebooka. Napiszcie kil-
ka słów o sobie, jak się poznaliście, 
dlaczego akurat Was powinniśmy 
wybrać. Podajcie również numer 
telefonu. Z regulaminem konkur-
su zapoznacie się na naszej stronie  
www.tygodniksiedlecki.com, w za-
kładce „Konkursy”.

Sześć par, których zdjęcia i historia 
najbardziej przypadną nam do gustu, 
nagrodzimy kolacjami z noclegiem w 
najlepszych lokalach naszego regio-
nu – 8 lutego. Szykujcie sobie wolny 
wieczór! Zwycięskie pary ugoszczą: 
Hotel i Restauracja Janusz, Hotel Villa 
Park, Hotel i Restauracja Kamienica, 
Wersal Siedlecki, Hotel i Restauracja 
Aleksandria oraz Ośrodek Miód La-
wenda w Biardach.

W poprzednim numerze przedsta-
wiliśmy część z naszych sponsorów, 
oto prezentacja kolejnych obiektów.

Wersal Siedlecki (Grabianów, 
ul. Łukowska 74) to miejsce, którym 
kierują: Hanna Borkowska – wła-
ścicielka, Leszek Kowalczyk – szef 
kuchni oraz manager – Marzena 
Troć. Wspólnie z wykwalifikowaną 
kadrą pracują na dobre imię lokalu i 
najwyższą markę na siedleckim ryn-
ku gastronomii. Chlubą Wersalu jest 
kuchnia. Potrawy przygotowuje się 
z najlepszych jakościowo produktów, 
bo tylko w ten sposób można ser-
wować prawdziwe cuda na talerzu. 
Oczkiem w głowie szefa kuchni jest 
mięso. Dokładnie je selekcjonuje, 
żeby każda potrawa mogła służyć 
za markę lokalu. Leszek Kowalczyk 
szczególnie poleca: tatara wołowego, 
podawanego z kroplą koniaku, stek 
z polędwicy wołowej oraz kaczkę  
z jabłkami. Ogromnym wzięciem 
cieszą się również różnego rodzaju 
domowe ciasta, pieczone przez Mag-
dę Zbieć, kobietę wielu talentów. 
O Wersalu często się słyszy: pyszne 
jedzenie i porcje, jak dla chłopa od 
kosy! Poczytują to sobie jako zasłu-

żony komplement, gdyż kwestią 
honoru jest dla nich to, żeby goście 
wychodzili syci z każdej imprezy. 
Poza stroną kulinarną, Wersal może 
się poszczycić pięknymi pokojami ho-
telowymi ze wszystkimi wygodami. 
Każdy z gości może w cenie noclegu 
skorzystać z sauny oraz z sejfu hotelo-
wego, dostępnego w każdym pokoju. 
Długo by szukać w okolicy innego, 
tak zielonego obiektu. Soczysta zie-
leń trawników i drzew oraz ogromna 
przestrzeń zachęcają gości, a przede 
wszystkim dzieci, do spędzania czasu 
na świeżym powietrzu i placu zabaw. 
Ogród upiększa przestronna altana. 
Tam odbywa się grillowanie, a także 
pieczenie prosiaka na obrotowym 
ruszcie. Wersal zaprasza do organizo-
wania różnego rodzaju imprez: wesel 
i bankietów do 300 osób, komunii, 
chrzcin, styp, półmetków, imienin 
oraz wszelkich jubileuszy. Zachęca 
również do odwiedzania strony inter-
netowej – wersal.net.pl oraz pro�lu 
na Facebooku – www.facebook.com/
WersalSiedlecki/.

Hotel Kamienica  (Siedlce,  
ul. Wojska Polskiego 60) mieści się  
w odrestaurowanym budynku z 1903 
roku. To miejsce, w którym tradycja 
łączy się z nowoczesnością. Oferuje 
16 komfortowych, bogato wyposażo-
nych pokoi, utrzymanych w wysokim 
trzygwiazdkowym standardzie. Ho-
tel znany jest ze znakomitej kuchni. 
Menu jest inspirowane porami roku, 
opiera się na sezonowych świeżych 
produktach lokalnych. Szef kuchni nie 
uznaje  konserwantów i barwników, 
używa za to pełnej palety naturalnych 
ziół i przypraw, serwując dania, które 
są prawdziwą rozkoszą dla podnie-
bienia. Co ważne, są one oferowane 
w przystępnych cenach. Na trzecim 

piętrze hotelu mieści się przestronna 
i klimatyzowana sala konferencyjno-
-bankietowa. To doskonałe miejsce 
na przyjęcia i spotkania biznesowe. 
Jest wyposażona w projektor multi-
medialny, ekran oraz wysokiej klasy 
system nagłośnieniowy, wbudowany 
w su�t. Elegancki wystrój sprosta wy-
maganiom nawet najbardziej wyma-
gających gości. 

Ośrodek Miód Lawenda w Biar-
dach po raz pierwszy będzie gościł 
uczestników naszego konkursu. Jego 
dołączenie do grona sponsorów, jest 
dla nas dużym wyróżnieniem i rado-
ścią, gdyż to miejsce wyjątkowe na 
hotelowo-gastronomicznej mapie 
regionu. Ośrodek to prawdziwa perła 
Ziemi Łukowskiej. Położony w otocze-
niu pięknych lasów, co zachęca gości 
do spacerów i spędzania wolnego 
czasu na łonie natury. Oferuje prze-
stronne i komfortowo wyposażone 
pokoje o niepowtarzalnym wystroju. 
Dwie sale bankietowe są idealną lo-
kalizacją do zorganizowania wyma-
rzonej imprezy okolicznościowej. W 
ośrodku znajdziecie również mini- 
centrum SPA, co gwarantuje jakże po-
trzebną w dzisiejszych czasach dawkę 
relaksu. Kuchnia spełni wymagania 
nawet najbardziej wyrafinowanych 
smakoszy. Możecie liczyć na dania 
nietuzinkowe, przyrządzane z pasją 
z najwyższej klasy świeżych produk-
tów. Pewnie się zastanawiacie, skąd 
zaczerpnięto pomysł na oryginalną 
nazwę ośrodka? Otóż okolica, w której 
się znajduje, słynie z produkcji mio-
dów. Na miejscu możecie skosztować 
aż 17 jego odmian! Po prostu, mniam! 
Każdy, kto choć raz przekroczył progi 
Miodu Lawendy, wyczekuje kolejnej 
wizyty z utęsknieniem. To miejsce 
uzależnia. Przekonacie się sami! (PŚ)

Będą strzelać dla Gabrysi

Po tragedii w Waśkowólce

Apel o pomoc
Informowaliśmy o tragicznym 

pożarze w miejscowości Waśkowólka 
w gminie Huszlew. W jego wyniku 
śmierć poniosły trzy osoby. Dwoje 
starszych i schorowanych małżonków 
oraz 48-letnia kobieta, która bohater-
sko usiłowała przyjść im z pomocą. 
Osierociła 7-letniego syna Patryka, 
którego samotnie wychowywała. 
Z kolei 60-letni pan Zygmunt, syn 
zmarłych małżonków, został pozba-

wiony dachu nad głową. Nie ma pod-
stawowych sprzętów gospodarstwa 
domowego i nawet niezbędnych do 
codziennego funkcjonowania rzeczy.

Z apelem o pomoc poszkodo-
wanym wystąpił Gminny Ośrodek  
Pomocy Społecznej w Huszlewie. 

 – Pieniądze życia nie zwrócą, ale 
pozwolą dwóm rodzinom przetrwać 
ten trudny okres – apeluje GOPS.  
– Dlatego gorąco prosimy wszystkich, 

którzy chcą i mają możliwości udzie-
lenia pomocy, o wpłaty na indywidu-
alne konta w Banku Spółdzielczym  
w Łosicach.

Dla osieroconego chłopca Patryka: 
32 8038 0007 0000 1111 2000 0660  
– z dopiskiem „Pomoc dla Patryka”. 

Dla pana Zygmunta: 53 8030 0007 
0000 1111 2000 0670 – z dopiskiem 
„Pomoc dla pogorzelcy z Waśkowól-
ki”. (Z.J.)

Siedlecki Klub Strzelectwa Spor-
towego Dragon zaprasza na charyta-
tywne zawody strzeleckie 3 lutego w 
siedzibie SKSS Dragon przy ul. Soko-
łowskiej 180 A. Start o godz. 9. Zawo-
dy odbędą się w kategoriach dla osób z 

licencją i dla amatorów (zapisy w dniu 
zawodów). Cały dochód z imprezy 
zostanie przeznaczony na pomoc w 
rehabilitacji 10-letniej Gabrysi, która 
w październiku 2018 r. została potrą-
cona przez samochód w Siedlcach. Po 

wybudzeniu ze śpiączki nie odzyskała 
w pełni świadomości i jest częściowo 
sparaliżowana. Potrzebne są środki 
na długą i kosztowną rehabilitację. 
Więcej informacji na www.dragon-
siedlce.org, tel. 25 633 07 30. (ak)
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Jest do wyboru siedem tematów: „Rodzic 

w Internecie”, „Mój biznes w sieci”, „Moje 

finanse i transakcje w sieci”, „Działam w sie-

ciach społecznościowych”, „Tworzę własną 
stronę internetową (blog)” „Rolnik w sieci”, 
„Kultura w sieci”. Nikt nie będzie męczył 
uczestników zbędną teorią. Celem orga-

nizatorów jest przekazanie umiejętności 
praktycznych umożliwiających swobodne ko-

rzystanie z sieci rodzicom, ludziom biznesu, 

osobom prowadzącym rachunki domowe, 
internautom szukającym możliwości wymia-

ny poglądów, autorom własnych e-stron, rol-
nikom, fanom kultury i sztuki.
Gminy mogą wybrać od jednego do siedmiu 
powyższych tematów, mogą też zorganizo-

wać w każdym z tych tematów dowolną licz-

bę szkoleń. Warunkiem jest zmieszczenie się 
w budżecie nie większym niż 150 tys zł.

Siedem kompetencji 
cyfrowych mogą zdobyć w 
prezencie od swojego wójta 
albo burmistrza mieszkańcy 
gminy. Na zorganizowanie 
szkoleń samorządy mogą 
dostać środki do 150 tys. 
zł bez żadnego wkładu 
własnego.

Szczegółowe informacje oraz dokumentacja konkursowa dostępne są na stronie Fundacji 
Promocji Gmin Polskich: www.fpgp.eu w zakładce PO P 3.1. 
Nasz adres: Warszawa ul. Jaworzyńska 7/3, telefon: (22) 697 52 99,  
maile: fundacjapgp@gmail.com lub biuro@fpgp.eu

Sprawdź, czy Twoja gmina funduje mieszkańcom szkolenia internetowe. 

Granty w ramach 3.1 PO PC. 

100% dofinansowania do kwoty 150 000 złotych.

Tekst powstał w ramach kampanii promocyjno-informacyjnej projektu „Podniesienie kompetencji cyfrowych 
mieszkańców województwa mazowieckiego współfinansowanego ze środków 

Europejskiego Funduszu Rozwoju Regionalnego w ramach PO PC na lata 2014 -2020, działanie 3.1

- Władza nas nie rozumie, bo władza autobusami nie jeździ...

19.45 do Olszyca 
- Dla kogoś to może nie zna-

czy wiele, ale dla nas ten autobus 
to dosłownie całe życie – mówi 
mieszkanka gminy Domanice. - 
Zabrano nam ostatni kurs z Sie-
dlec do Olszyca Szlacheckiego. 
To nam rujnuje życie! Po prostu 
stracimy pracę. A w naszej gmi-
nie na pewno jej nie znajdziemy.  
Prosimy o pomoc.

Do redakcji przyszło 13 osób, 
niektóre ze łzami w oczach. Wszy-
scy podkreślali, że kurs o 19.45  jest 
niezbędny. O tym, że od 2 stycznia 
kurs Siedlce-Olszyc Szlachecki zosta-
je zawieszony, dowiedzieli się, kiedy 
poszli kupić bilety miesięczne. PKS 
wprowadził inny kurs - o 18.30. Ale 
to nie rozwiązuje problemu ludzi.

   Mąż jednej z kobiet nie może 
znaleźć zatrudnienia, ma już swoje 
lata. Cały dom jest więc na jej utrzy-
maniu. Od 18 lat pracuje w staro-
stwie powiatowym w Siedlcach jako 
sprzątaczka. Pracę kończy o 19.30. 
Wcześniej się nie da, bo obowiązki 
zaczyna wtedy, kiedy z gabinetów 
wyjdą urzędnicy. 

- Pracuję tu od 18 lat – mówi ko-
bieta. - Lubię swoją pracę, wykonu-
je ją najlepiej jak potra�ę. Teraz nie 
mam jak wrócić do domu. Dla mnie 
to tragedia. Nie wyobrażam sobie, że 
stracę pracę. Na razie zmieniono mi 

godziny, ale to tylko czasowe rozwią-
zanie. A co potem? Zostanę bez środ-
ków do życia. Na taksówkę mnie nie 
stać, a przecież nikt nie będzie mnie 
codziennie odwoził do domu.

   Z kolei pani Jadwiga z Kolonii 
Śmiary jest zatrudniona w firmie 
sprzątającej w szpitalu wojewódz-
kim. Wieczornym autobusem wra-
cała z pracy „od zawsze”. Pracę koń-
czy o 18.15, więc na 18.30 nie zdąży. 
Podobnie jak kilka innych mieszka-
nek gminy Domanice, które także 
sprzątają w szpitalu. 

- Niektóre koleżanki wracały tym 
autobusem od 42 lat – mówi kobieta. 
- Zawsze jechało nim kilkanaście, a na-
wet kilkadziesiąt osób. Nie tylko tych, 
które pracują w Siedlcach, ale także 
mieszkańców gminy, którzy znaleź-
li zatrudnienie w Warszawie. Teraz 
większość ludzi nie ma czym wrócić 
do domu. A nie są to prezesi ze swoimi 
samochodami, tylko przede wszystkim 
kobiety przed emeryturą, które zaj-
mują się sprzątaniem i ledwie wiążą 
koniec z końcem. Dla nas wycofanie 
ostatniego kursu to dramat. Bez pracy 
wszystko nam się zawali. 

   Do redakcji przyszło także kil-
koro uczniów z siedleckiej „Królówki”. 
Również dla nich wycofanie kursu to 
wielki problem.

- Niektórzy mają różne dodat-

kowe zajęcia w szkole, czasem ko-
repetycje – mówi Kasia. - Wracali 
właśnie tym autobusem. Takich osób 
tylko w naszym liceum jest kilkana-
ście. Teraz będziemy musieli prosić 
kogoś o odwiezienie do domu albo 
wracać okazją.

- Od września nauka ma się 
odbywać na dwie zmiany – do-
daje Agnieszka. - I wtedy bez kur-
su o 19.45 to będzie już katastrofa. 

Pani Teresa z gminy Domanice 
pracuje w ochronie obiektów. I także 
korzystała z zawieszonego kursu.

- Teraz muszę płacić znajomym 
za odwiezienie z pracy. Co zarobię, to 
wydam na transport. Z Olszyca Szla-
checkiego do Siedlec jest 25 kilome-
trów, a z Domanic 18. Niby niedaleko, 
ale żyjemy jak w getcie. Kurs o 19.45 
na pewno nie był de�cytowy. Było 
dużo pasażerów, a ceny biletów chy-
ba jeszcze większe.

Faktycznie, za bilet jednorazowy 
do Olszyca płaci się 8,80 zł. Drogie są 
też bilety miesięczne. 

- Proszę popatrzeć – pokazuje bi-
let jedna z kobiet. - Płacę 284,31 zł! 
To cena porównywalna z miesięcz-
nym do Warszawy. A nasze zarobki to 
najniższa krajowa. 

   Do urzędu gminy wpłynęło pi-
smo z prośbą o interwencję w spra-
wie zlikwidowanego kursu, pod któ-
rym podpisało się 19 mieszkańców. 

- Poruszyliśmy tę sprawę na 
sesji – mówi radna Jolanta Urba-
nek. - Wcześniej wójt obiecywał, że 
będzie rozmawiał z dyrektorem PKS. 
Nie mamy jednak żadnych informa-
cji o efektach. Zresztą problemy z PKS 
narastały przez lata. Wszyscy biernie 
patrzyli na jego agonię, bo władza 
autobusami nie jeździ.

- Już w lecie ubiegłego roku krą-
żyły słuchy o zamiarach likwidacji 
tego i innych kursów – mówi pani 
Agnieszka. - I już wtedy prosiłyśmy 
wójta o interwencję. No i się docze-
kałyśmy. Ja jedyna w rodzinie pracu-
ję. Kilka koleżanek jest w podobnej 
sytuacji. Byłyśmy w PKS, to jakiś pan 
powiedział, że porozmawia z preze-
sem, ale niczego nie obiecuje. Wszy-
scy nas zbywają, a ja po całych no-
cach ze zmartwienia nie śpię. 

- Mnie wójt powiedział, żebym 
sobie samochód kupiła – mówi z pła-
czem inna z pań. - A do emerytury  
2 lata mi zostały. Samochód? Ja te-
raz nie mam nawet na rachunek za 
światło. 

Prezes siedleckiego PKS na co 
dzień pracuje w �rmie transporto-
wej w Olsztynie. W Siedlcach bywa 
raz na dwa tygodnie, we wtor-
ki. W miniony wtorek go jednak nie 
było. Telefon komórkowy do olsztyń-
skiej firmy milczy od kilkunastu 
dni. W minionym tygodniu dyrektor 
PKS był na urlopie. 

- Rozmawiałem z paniami, któ-
re prosiły o przywrócenie tego kur-
su – mówi wójt gminy Domanice 
Jerzy Zabłocki. - Skontaktowałem 
się z dyrektorem siedleckiego PKS. 
Uzgodniliśmy, że kiedy zostaną za-
łatwione pewne formalności, to kurs 
zostanie przywrócony. Być może na-
stąpi to jeszcze do końca stycznia. 

Zbigniew JUśkiewicZ

fot. pyt

Policjanci charytatywnie

Bez skrzydeł, 
a jednak anioły

Dzięki inicjatywie łukowskich 
policjantów udało się zebrać 
fundusze na sprzęt dla Oddziału 
Dziecięcego Szpitala św. Tade-
usza w Łukowie. 

Zaczęło się przed paru laty, od 
zbiórki w Komendzie Powiatowej 
Policji zabawek i łakoci dla małych 
pacjentów. Pod koniec ubiegłego 
roku zrodził się nowy pomysł. Po-
stanowiono kupić potrzebny sprzęt 
do diagnozowania i leczenia dzieci. 
Ordynator oddziału Anna kołodziej 
powiedziała policjantom, co jest naj-
bardziej potrzebne.

Technik kr yminalistyczny, w 
obowiązkach którego jest m.in. 
wykonywanie zdjęć wypadków i 
miejsc przestępstw, zaoferował, że 
zrobi swoim koleżankom i kolegom z 
komendy zdjęcia przy ich codziennej 
pracy. Wybrano 12 najlepszych foto-
grafii, które znalazły się w Kalenda-
rzu Policyjnym, pierwszej tego typu 
publikacji w mieście. 

Zdjęcia policjantek i policjantów 
nic nie kosztowały, ale za opracowa-
nie gra�czne, skład komputerowy i 
druk kalendarza trzeba było zapłacić. 
Tu z pomocą przyszedł Zarząd Tere-
nowy Niezależnego Samorządnego 
Związku Zawodowego Policjantów 
oraz wójt gminy Trzebieszów. To oni 
wyłożyli potrzebną kwotę.

Sprzedano cały nakład za ponad  
6 tys. zł, które przeznaczono na wspar-
cie oddziału dziecięcego. 

– Sprzęt przekazany przez poli-
cjantów jest niezbędny do leczenia 

dzieci. Stary, ponad 20-letni aparat 
EKG czasem odmawiał już posłuszeń-
stwa. Jesteśmy wzruszeni i wierzymy, 
że istnieją wśród nas anioły, nie ma-
jące co prawda skrzydeł, tylko szybkie 
samochody, ale o sercach otwartych 
dla wszystkich, którzy są w potrzebie 
– powiedziała Anna Kołodziej tuż po 
przekazaniu cennych podarunków. 

Naczelnik Wydziału Prewencji 
nadkom. Dariusz Zdanikowski 
oraz Paweł Joński z NSZZ Policjan-
tów i wójt gminy Krzywda Mirosław 
Szekalis dostali od małych pacjen-
tów oraz personelu oddziału �gurki 
aniołów.

Wójt Mirosław Szekalis pogratu-
lował policjantom pomysłu i powie-
dział, że z przyjemnością wsparł taką 
akcję �nansowo. Dariusz Zdanikowski 
zapewniał, że pomysły na czynienie 
dobra nie kończą się łukowskim po-
licjantom. Wyraził nadzieję, że może 
łukowianie doczekają się kalendarza 
prezentującego przy pracy pielęgniar-
ki i lekarki z łukowskiego Szpitala św. 
Tadeusza, a dochód z jego sprzedaży 
wspomoże w razie potrzeby policję. 
Ordynator oddziału pomysł przyjęła z 
radością i stwierdziła, że taka sytuacja 
nie jest wykluczona. Zaprosiła również 
darczyńców na pierwsze pro�laktycz-
ne badania EKG wykonane nowym 
aparatem. Dodajmy, że na oddział 
tra�ły: dwunastostrefowy elektrokar-
diograf, inhalatory i uniwersalne auto-
matyczne ciśnieniomierze z zestawem 
różnej wielkości rękawów pomiaro-
wych. (PgL)

R E K L A M A

eprasa.pl b119358ca7
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Braki kadr i sprzętu, a do tego mało pieniędzy. 

Łukowski ZOZ ma kłopoty 
Sprawa czasowego zawieszenia działania  
punktów nocnej i świątecznej pomocy medycznej  
w Wojcieszkowie i w Stoczku Łukowskim  
niepokoi mieszkańców i lokalne władze. 

– Nie interesuje mnie, jak to zro-
bicie, ale ta pomoc w Stoczku musi 
być! – stwierdził kategorycznie An-
drzej Wisiński, radny powiatowy ze 
Stoczka, na spotkaniu Rady Społecz-
nej SPZOZ.

LEPSI NIŻ USTAWA PRZEWIDUJE

Od 2012 r. punkty nocnej pomo-
cy medycznej działały w Łukowie 
(dwa), w Stoczku Łukowskim i w 
Wojcieszkowie. Oddział Wojewódzki 
Narodowego Funduszu Zdrowia w 
Lublinie przyznawał pieniądze na 
ich prowadzenie proporcjonalnie do 
liczby mieszkańców w powiecie. Na 
50 tys. osób �nansował jeden zespół 
lekarsko-pielęgniarski. Powiat łukow-
ski ma ponad 108 tys. mieszkańców,  
a więc NFZ przekazywał pieniądze na 
3 zespoły. Jednak dyrekcja SPZOZ, kie-
dy kierował nią Grzegorz Gomoła, 
zdecydowała o prowadzeniu 4 zespo-
łów. Decyzja zapadła po wyraźnych 
sugestiach Zarządu Powiatu Łukow-
skiego. Chodziło o względy społeczne 
i obawę, że przed wyborami w 2014 r. 
 mieszkańcy mogą być niezadowole-
ni. Czwarty punkt zlokalizowano w 
Stoczku Łukowskim. Przez 7 lat ZOZ 
nie otrzymywał na niego prawie żad-
nych pieniędzy. 

– Wygospodarowywaliśmy je  
z własnego budżetu – podkreśla dy-
rektor SPZOZ Mariusz Furlepa. –  Od  
2017 r. na pomoc nocną musieliśmy 

dokładać. W ubiegłym roku była to 
kwota 500 tys. zł, w tym roku, przy 
4 punktach, musielibyśmy dołożyć 
około miliona.

Bernarda Machniak, przewod-
nicząca Związku Zawodowego Pie-
lęgniarek i Położnych w łukowskim 
ZOZ wyliczyła, że od 2012 r. na pomoc 
nocną ZOZ wydał ponad 3,5 mln zł. 

– Tyle kosztowały naciski powiatu, 
którego władze chciały uzyskać przy-
chylność mieszkańców gmin cudzym 
kosztem. Słyszałam, że za taką kwotę 
można by wyremontować wszystkie 
ośrodki POZ (Jedlanka, Trzebieszów, 
Wandów, Stoczek Łukowski i Woj-
cieszków – przyp. red.), a nawet za-
cząć dostosowywać łukowski szpital 
do nowych rygorów ministerialnych.

BRAK  LEKARZY,  
PIENIĘDZY I SPRZĘTU

Pod koniec ub.r. nowy Zarząd Po-
wiatu i Rada Społeczna SPZOZ prze-
jęli się problemami placówki. Bo brak 
pieniędzy na działanie nocnej i świą-
tecznej pomocy, to nie wszystko.

– Od miesięcy poszukiwaliśmy 
lekarzy do Stoczka i Wojcieszkowa. 
Były ogłaszane konkursy, ale nikt się 
nie zgłosił. Za niskie stawki lekarze 
nie chcą pracować – mówi Mariusz 
Furlepa. – Działają solidarnie, więc 
podobne kłopoty kadrowe ma nieje-
den ZOZ.

Oprócz zatrudnienia lekarzy 

punkty nocnej i świątecznej pomocy 
medycznej muszą być odpowiednio 
wyposażone. Braki specjalistów i wy-
posażenie odbiegające od warunków 
kontraktu, to proszenie się o kary. Są 
one bardzo dotkliwe. Sięgają kilkuset 
tysięcy zł.

Czy mieszkańcy Stoczka i Woj-
cieszkowa zostali pozbawieni opieki 
lekarskiej? Dyrekcja SPZOZ twierdzi, 
że tak nie jest. Do popołudnia funk-
cjonują ośrodki POZ, a w porze wie-
czorowo-nocnej i w dni wolne od 
pracy w nagłych wypadkach można 
korzystać z pogotowia ratunkowe-
go. Można też telefonicznie wzywać 
lekarza z nocnej pomocy w Łukowie.

APELE O SOLIDARNOŚĆ

Samorządowcy na spotkaniu za-
inicjowanym przez starostę Dariusza 
Szustka ustalili, że gminy solidarnie 
powinny wesprzeć powiat. Pieniądze 
starosta przekazałby do ZOZ na pro-
wadzenie punktów pomocy nocnej 
w terenie. Decyzje mają zapaść do 
końca lutego. Nie brakuje jednak 
sceptyków, bo przed paroma laty była 
podobna inicjatywa. W kosztach dzia-
łania punktów nocnej i świątecznej 
pomocy medycznej w Wojcieszkowie 
i Stoczku zgodziły się partycypować 
jedynie 2 gminy, a zapewnienia resz-
ty o wsparciu okazały się gołosłowne.

Starosta z szefem ZOZ byli u dyrek-
tora Oddziału Wojewódzkiego NFZ. 
Prosili, by do Łukowa tra�ało więcej 
pieniędzy na nocną pomoc medycz-
ną. Dyrektor Karol Tarkowski nie 
zgodził się tłumacząc, że zabrania 
tego prawo.

ON WSZYSTKO WIE NAJLEPIEJ

Tymczasem zdaniem radnego po-
wiatowego ze Stoczka Łukowskiego 
Andrzeja Wisińskiego, za kłopoty 
z zatrudnieniem lekarzy odpowiada-
ją pielęgniarki i nieudolna dyrekcja 
SPZOZ.

– Jaśnie panie pielęgniarki żądają 
podwyżek płac, dlatego są za tym, by 
zlikwidować u nas nocną i świątecz-
ną pomoc lekarską! Wówczas będą 
pieniądze na ich podwyżki! – stwier-
dził na sesji rady miasta. – Przed 
laty chodziłem od domu do domu 
i namawiałem na datki na budowę 
domu lekarskiego przy powstającym 
ośrodku zdrowia. Ten dom, który te-
raz dyrektor Furlepa mógłby zaofero-
wać jakiemuś młodemu lekarzowi, za 
przyzwoleniem władz powiatowych 
został przez ZOZ sprzedany! Mnie się 
to wszystko w głowie nie mieści!

– Słusznie, że takie rzeczy nie chcą 
się mieścić panu radnemu w głowie, 
bo nieprawdą jest to, co wygłasza pod 
adresem pielęgniarek – odniosła się 
do tych słów Bernarda Machniak. 
– To dziwne, że wieloletni radny, a 
nawet członek Rady Społecznej SPZOZ 
nie wie, że pieniądze na podwyżki dla 
pielęgniarek, lekarzy i innych pracow-
ników nie mają nic wspólnego z kosz-
tami funkcjonowania zespołu lekar-
sko-pielęgniarskiego w Stoczku. Radny 
oczernia nas, zamiast wyjaśnić, że od 
2012 r. lubelski oddział NFZ w ogóle 
nie ujmuje w kontrakcie prowadzenia 
punktu nocnej i świątecznej pomocy 
medycznej w Stoczku, i nie przekazuje 
już przez 6 lat na ten cel ani złotówki. 
A ZOZ mimo wszystko taki punkt pro-

wadzi. Czy dla zyskania poklasku, jako 
jedyny sprawiedliwy, radny nastawia 
mieszkańców przeciwko pielęgniar-
kom, lekarzom i dyrekcji?

Bernarda Machniak pyta, gdzie 
przez minione 4 lata był radny Wi-
siński, gdy zasiadając w Zarządzie 
Powiatu Łukowskiego podejmował 
decyzje dotyczące SPZOZ.

Dyrektor Mariusz Furlepa oskar-
żeń o nieudolność komentować nie 
zamierza. Wyjaśnia tylko, że stare 
mieszkania służbowe ZOZ sprzedał w 
latach 90., gdy dyrektorem był An-
drzej Rogaliński. Kiepskiej jakości 
lokale dziś byłyby tylko balastem, a nie 
czynnikiem motywującym lekarzy do 
decyzji o podjęciu pracy na prowincji. 
Z wyjaśnień dyrektora Furlepy wynika, 
że lekarze posiadają samochody i nie 
ma problemu, by ze swego miejsca za-
mieszkania dotarli do pracy w Stocz-
ku, Wojcieszkowie czy w Łukowie. Dziś 
problemem są stawki za pracę.

Być może punkty nocnej pomocy 
medycznej w Stoczku i Wojcieszkowie 
znikną  na dobre. Coraz głośniej mówi 
się o nowelizacji przepisów i o loko-
waniu takich punktów jedynie przy 
SOR. Funkcjonowanie punktu nocnej 
pomocy medycznej ma być tematem 
najbliższej sesji rady miasta w Stocz-
ku Łukowskim. Planuje się na nią 
zaprosić przedstawicieli łukowskiego 
starostwa oraz SPZOZ.

Wó j t  g m i n y  Wo j c i e s z kó w 
Agnieszka Cieślak zadeklarowała, 
że jeśli ZOZ znajdzie lekarza do pracy 
w punkcie pomocy nocnej, to gmina 
zapewni mu mieszkanie.

PIOTR GICZELA

W Sarnakach bój o zarobki wójta

Bo doświadczenia nie ma...

Zarobki wójta ustalono na po-
czątku kadencji. Wzbudziły skrajne 
emocje, bo to niewiele ponad 5 tys. 
zł netto.

 – To wynagrodzenie urąga god-
ności wójta. Jest mi wstyd za radnych 
– mówi mieszkaniec gminy Czesław 
Wawryniuk.

To on złożył wniosek, aby wyna-
grodzenie Grzegorza Arasymowi-
cza podwyższyć.

Ustalając pobory wójta, część rad-
nych uważała, że początkujący wójt 
nie powinien zarabiać tyle, co jego 
poprzednik. Argumentowano, że nie 
ma on doświadczenia i podkreślano, 
że były wójt, rozpoczynając pracę  
w samorządzie, też miał jedną z naj-
niższych pensji.

 – Ale to było osiem lat temu,  
w innych realiach. Moja córka pracu-
je w Siedlcach „za biurkiem” i nie ma 
takiej odpowiedzialności jak wójt,  
a ma większą pensję – mówi Czesław 
Wawryniuk. – Czy to nie jest śmiesz-
ne? 5 tys. zł dla osoby, która zarzą-
dza naszą małą ojczyzną? Byłem tak 
zbulwersowany, że napisałem wnio-
sek i zbierałem podpisy. Mogłem ich 
zebrać nie 21, a 100. Bo osób, które 
tak uważają, jest w gminie mnóstwo. 
Nie było jednak sensu jeździć po 

wszystkich miejscowościach. Cho-
dziło o zasygnalizowanie radnym, że 
mieszkańcy nie godzą się, by wójt tak 
marnie zarabiał.

Czesław Wawryniuk podkreśla, że 
nie wnioskował o konkretną podwyż-
kę dla Grzegorza Arasymowicza.

 – Napisałem, że ktoś, kto zapro-
ponował taką pensję, czuje chyba 
niechęć do nowego wójta, a pozostali 
radni mu przyklasnęli. I dodałem, że 
naszą gminę stać na wyższe pobory 
wójta, skoro jego poprzednik miał 
nawet 12 tys. zł brutto. Jak można 
upokorzyć człowieka, dając mu tak 
niskie wynagrodzenie? Człowiekowi, 
którego wybrali mieszkańcy. Bo nie 
jest z Sarnak, tylko z Serpelic? Bo 
mieszka w naszej gminie od kilku lat?

BURZLIWE DYSKUSJE

Wniosek mieszkańców przedsta-
wiono w grudniu na posiedzeniu 
wspólnych komisji, jednak na sesji 
nawet o nim nie wspomniano. Te-
mat wrócił w styczniu. Tym razem 
o podwyżkę dla wójta wnioskował 
radny Tadeusz Baczyński. Dysku-
sja na posiedzeniu komisji była do-
syć burzliwa.

 – Nie wiem, o czym rozmawiano, 
bo wyszedłem. Nie będę komentować 

ani pisma, ani zachowania radnych – 
mówi Grzegorz Arasymowicz.

Za wójtem wstawiła się przewod-
nicząca rady Justyna Filipiuk.

 – Jeśli mieszkańcy go wybrali, to 
oznacza, że chcieli zmian. To miesz-
kańcy, a potem radni z komitetu wój-
ta, wnioskowali o podwyżkę. Więc 
dlaczego nie poddać takiej uchwały 
pod głosowanie na sesji? – pytała. 
– Wszyscy wiemy, że wójt dostał za 
mało. Zresztą, po analizie wynagro-
dzeń wójtów w sąsiednich gminach  
z powiatu, okazało się, że ma najniż-
szą pensję. A nasza gmina ma wyż-
sze przychody niż sąsiedzi.

 ZASŁUŻYŁ CZY NIE?

W miniony piątek sprawa poborów 
wójta stanęła na nadzwyczajnej sesji. 
Zaproponowano najwyższe możliwe 
wynagrodzenie zasadnicze i podwyż-
kę pozostałych składników wynagro-
dzenia. To 1 tys. zł netto więcej.

 – Skąd się wzięła ta kwota? Czy 
wójt zasłużył na nią? Na początku 
kadencji ustaliliśmy przecież jego 
pobory. Przypomnę, że były propozy-
cje wyższej pensji, ale radni tego nie 
zaakceptowali. Komisje rewizyjna i 
budżetowa odrzuciły projekt uchwa-
ły w sprawie wyższych poborów 
wójta – powiedział tuż przed głoso-
waniem radny Adam Wawryniuk.

Radny prosił, by odczytać pismo 
od mieszkańców. Ale, dziwnym tra-
fem, pismo gdzieś... zaginęło.

 – Ktoś podobno wzywał nie-
których radnych i mówił: „Daliście 
mi jałmużnę”. Prawda to jest, wój-
cie? Wzywał pan? Było też jakieś 
ciche spotkanie w sprawie pod-
wyżki – mówił Adam Wawryniuk. 
– Wpływa do gminy jakieś pismo od  
20 mieszkańców i nagle dziewięciu 
radnych podnosi larum, że wójtowi 
należy się podwyżka. Panie wójcie, 
trochę skromności. Pan nie jesteś car!

Wójt Arasymowicz stwierdził, że 
o swojej pensji nie będzie się wypo-
wiadał.

Mieczysław Bartoszewski, 
przewodniczący komisji budżetowej, 
podkreślił, że propozycja podwyżki 
opiera się na maksymalnych kwotach, 
jakie można przyznać wójtowi gminy 
do 5 tys. mieszkańców.

 – Mając na uwadze to, że wójt 
przepracował miesiąc, nie widzimy 
uzasadnienia do przyznania podwyż-
ki – powiedział Mieczysław Barto-
szewski.

Prosił Tadeusza Baczyńskiego  
o uzasadnienie wniosku. Ten przy-
znał, że wniosek jest pokłosiem pisma 
mieszkańców.

 – Proszę przedstawić mi gminę  
z wójtem z mniejszym wynagrodze-
niem. To jest moje uzasadnienie – za-
kończył Tadeusz Baczyński.

 – Jednym ze składników wyna-
grodzenia jest wysługa lat. W przy-
padku naszego wójta jest to 9%. 
Proszę mi pokazać wójta, który prze-

Grzegorz Arasymowicz

pracował w swoim życiu zawodowym 
8 lat – domagał się Mieczysław Bar-
toszewski.

Gdy Adam Wawryniuk znów 
chciał zabrać głos, nie udzielono mu 
go. Przewodnicząca przypomniała, 
że zgodnie ze statutem, radny może 
zabrać głos tylko 3 razy.

Ostatecznie podjęto uchwałę o 
podwyżce pensji wójta. Na 15 rad-
nych 9 było „za”. Przeciwko opo-
wiedzieli się: Adam Wawryniuk, 
Tomasz Obrębalski, Mieczysław 
Bartoszewski, Renata Dziwińska 
i Tomasz Tyszko. Od głosu wstrzy-
mała się Monika Obrępalska.

Pismo od mieszkańców znalazło 
się już po głosowaniu… Odczytano 
je w sprawach różnych. ©

MILENA CELIŃSKA

Na wniosek mieszkańców gminy pensję wójta  
Sarnak podniesiono o 1 tys. zł. Radni nie byli 
 jednomyślni. „Pan nie jesteś car!” 
 – pokrzykiwał jeden z nich.
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Z REGIONU

Setki ton folii rolniczej mogą wylądować w lasach i domowych paleniskach. 

Nikt tego nie ogarnia
tem będzie lament, że odpady lądują 
w lasach albo są palone.

Problem nie dotyczy tylko produ-
centów pieczarek, bo także i ogrodni-
ków, i rolników. Skala zagrożenia jest 
ogromna. 

 A KIEDYŚ SIĘ O NIĄ BILI

 – Wcześniej folię, i to w nieograni-
czonych ilościach, odbierały prywatne 
�rmy – wyjaśnia producent pieczarek. 
– Tylko w rejonie gminy Kotuń było ich 
kilka. Firmy same docierały do pieczar-
karzy i własnym transportem zabierały 
folię. I jeszcze dopytywały, gdzie jest 
jakaś pieczarkarnia. Ścigały się jedna 
przed drugą, i nawet płaciły parę zło-
tych za zużytą folię. Widać miały w 
tym interes. Teraz, kiedy dzwonię do 
nich, to słyszę, że nie biorą już folii, bo 
nie mają na nią zbytu. Podobno zała-
mał się rynek chiński, który wcześniej 
wchłaniał każdą ilość folii. 

Od lat folię od pieczarkarzy odbie-
rała rodzinna �rma z gminy Siedlce. 

Teraz całkowicie wycofała się z tego 
interesu.

– Na folię mieliśmy kilku hur-
towych odbiorców na terenie całej 
Polski – tłumaczą w firmie. – Jak 
nazbieraliśmy odpowiednią ilość, 
czyli kilkadziesiąt ton, to wystarczył 
telefon i przyjeżdżał TIR po odbiór 
surowca. Ale jakieś dwa lata temu 
rynek zaczął się załamywać, a teraz 
runął całkowicie. Interes się skoń-
czył. Syn musiał sobie poszukać pra-
cy w firmie transportowej. Chińczycy 
nie biorą już folii od pieczarkarzy, 
nie chcą cienkiej i brudnej. Nikt jej 
już nie chce. Wolą grubą folię, choć-
by po workach. Udało mi się znaleźć 
jednego odbiorcę na folię z pieczar-
karni, ale zażądał, żeby była umyta. 
To się zupełnie nie kalkuluje, bo ile 
trzeba pracy i wody, żeby umyć folię 
zabrudzoną tłustą ziemią? 

DZIWNE POŻARY

Okazuje się, że Chiny biorą folię, 

ale już nie tę prasowaną w kostki, 
ale przerobioną, w formie granulatu. 
Żeby dostarczyć taki surowiec, trzeba 
zainwestować w drogie urządzenia do 
przetwarzania folii. Zwykły skup już 
nie wystarcza. Problemu nie rozwią-
żą też �rmy, z którymi poszczególne 
samorządy mają podpisane umowy 
na odbiór odpadów.

– Tego typu folia jest odpadem  
z procesów produkcyjnych – mówi 
wójt gminy Kotuń Grzegorz Góral. 
– Nie można jej więc traktować jako 
śmieci komunalnych, które są odbiera-
ne z gospodarstw. W tej sytuacji przed-
siębiorcy, w tym producenci pieczarek, 
muszą zawierać umowy na odbiór folii 
we własnym zakresie. Wiem jednak, 
jakie są realia. Problem z folią, i to w 
ogólnopolskiej skali, jest już od dawna. 
W tej kwestii potrzebne są jakieś regu-
lacje na szczeblu centralnym. Ale do tej 
pory żadnej pomocy nie ma. 

 – Niedawno w pobliżu Wrocławia 
wybuchł wielki pożar na składowisku 

odpadów – mówi właściciel pieczar-
karni z gminy Kotuń. – I dziwnym 
zbiegiem okoliczności spłonął tylko 
magazyn plastików. Podobnych poża-
rów w całej Polsce było bardzo wiele. 
Ktoś chyba powinien się zastanowić, 
z czego to wynika. Tylko nikt się tym 
najwyraźniej nie przejmuje i nie ogar-
nia sprawy. I może skończy się na tym, 
że konsekwencje poniosą właściciele 
pieczarkarni. Przyjdzie kontrola i zażą-
da kwitów, poświadczających odbiór 
zużytej folii. A potem wlepi mandat. 
Tylko czy to rozwiąże problem?

ZBIGNIEW JUŚKIEWICZ 
PS 
W 2016 roku Główny Inspektor 

Ochrony Środowiska wydał zgodę na 
import do Polski 720,3 tysiąca ton 
odpadów. W tym samym czasie wy-
dal zgodę na eksport z naszego kraju 
133,5 tysiąca ton odpadów. Czy sta-
jemy się wysypiskiem Europy, i to w 
sytuacji, kiedy nie jesteśmy w stanie 
zagospodarować własnych śmieci?

Mordy  
teatrem stoją

Dyrektor Miejsko-Gminnego 
Ośrodka Kultury w Mordach Łukasz 
Wawryniuk jest jedną z dziewięciu 
osób w województwie mazowieckim, 
które zakwali�kowały się do progra-
mu: „Mój Teatr – Trening Szkolenio-
wy – Grupa Teatralna”. Jest to projekt 
Mazowieckiego Funduszu Teatralne-
go, prowadzony przez Mazowiecki In-
stytut Kultury, wspierający edukacyj-
ne i artystyczne działania teatralne. 
Bezpośrednimi odbiorcami programu 
są instruktorzy teatralni oraz uczest-
nicy zajęć. 

– W naszym przypadku będą to 
członkowie Dziecięcej Grupy Teatral-
nej „Skrzaty” – informuje Łukasz 
Wawryniuk. – Uczestnictwo w pro-
jekcie to wielka szansa dla naszego 
ośrodka, ale przede wszystkim dla 
młodych adeptów teatralnych. Poza 
zajęciami warsztatowymi dla in-
struktorów, naszej grupie teatralnej 
zostanie przydzielony opiekun arty-
styczny, wspierający przygotowania 
do wystawianego co roku spektaklu.

Realizacja programu trwa 3 lata. 
Na koniec każdego roku dzieci będą 
prezentować swój spektakl na scenie 
wybranego teatru w Warszawie.  

Program powstał nie tylko z myślą 
o rozwijaniu już istniejących grup, ale 
także o inicjowaniu nowych aktyw-
ności artystycznych. W pierwszym 
roku zakłada on realizację treningu 
szkoleniowego, czyli 120-godzin-
nego cyklu warsztatów. W drugim 
roku będą realizowane warsztaty 
dla instruktorów i uczestników grup 
w miejscu ich działania, a w trzecim 
przewidziana jest ściślejsza współ-
praca z opiekunem artystycznym. 

Warto wiedzieć, że Łukasz Wawry-
niuk prowadzi aż 5 grup teatralnych, 
a przygotowywane przez nie spekta-
kle są wydarzeniami artystycznymi 
wykraczającymi poza gminę. Jednym 
słowem wygląda na to, że Mordy te-
atrem stoją. (Z.J.)

To wielki problem. Narasta 
stale, można powiedzieć, że do-
słownie się piętrzy. Jeśli nic się 
nie zmieni, to tony folii tra�ą do 
rowów i lasów albo będą spalane 
w domowych kotłowniach. Sto-
imy u progu katastrofy.

Nasz rolniczy region jest też za-
głębiem produkcji pieczarek. Rolnicy 
używają folii do produkcji sianoki-
szonek, pieczarkarnie przy uprawie 
grzybów. Foliowe odpady liczone są 
w tonach. Teraz nie wiadomo, co z 
nimi robić, bo nie ma już �rm, które 
by je odebrały. Winę za taki stan rze-
czy ponoszą... Chińczycy. 

 – Folii nikt nie chce odbierać od 
wiosny ubiegłego roku – mówi rol-
nik z gminy Kotuń. – Podobnie jest 
we wszystkich pieczarkarniach. Na 
naszych oczach rośnie bomba z opóź-
nionym zapłonem. W mojej niewiel-
kiej pieczarkarni zostaje przynajmniej 
pół tony folii miesięcznie, przede 
wszystkim z opakowań po podłożu 
do produkcji grzybów. Od kilku mie-
sięcy składuję ją na działce, koło bu-
dynków gospodarczych, ale zaraz nie 
będzie tam miejsca. Pryzma ma już 
wysokość dobrych dwóch metrów, to 
parę ton folii. I z każdym miesiącem 
przybywają setki kilogramów. A po-

eprasa.pl b119358ca7



str. 12 TYGODNIK SIEDLECKI NR 5 30 stycznia - 5 lutego 2019 r.

P
K

Nie tylko dla uczniów łukowskiej „Piątki”

Zdążyć przed wybuchem agresji

Danuta Dybciak-Bocian, pedagog w Szkole Podstawowej nr 5 w Łukowie, 
prowadzi też w mieście świetlicę „Parasol”. Za te działania w 2014 r. została 
wyróżniona przez Miejską Komisję Rozwiązywania Problemów Alkoholo-
wych tytułem „Pro�laktyk Roku”. Debata „Zdążyć na czas” jest w Łukowie 
pierwszym działaniem przeciwstawiającym się agresji w życiu społecznym, 
którego adresatem jest młodzież szkolna. Do SP nr 5 uczęszczają uczniowie 
pochodzący z Czeczenii, Dagestanu, krajów dawnej WNP, a także dzieci pol-
skich reemigrantów z Anglii.

W Szkole Podstawowej 
nr 5 im. Władysława Sikor-
skiego w Łukowie szkolna 
pedagog D anuta D ybciak- 
-Bocian zorganizowała debatę 
pod hasłem „Zdążyć na czas”. 
Uczestniczyli w niej uczniowie 
klas VII i VIII. Chodziło o przeciw-
działanie  agresji narastającej 
między ludźmi.

Organizatorzy nie ukrywali, że ich 
działania są pokłosiem gdańskiej trage-
dii podczas 27. Finału WOŚP. Problem 
przedstawiono z dużym wyczuciem, 
by rozmowa o tragedii w Gdańsku 
nie pogłębiała traumatycznych prze-
żyć. Skupiono się głównie na tym, co 
doprowadza ludzi do niepożądanych 
zachowań.

Jeszcze Jedna cegła  
w murze

Po przedstawieniu uczestni-
ków i programu debaty uczennice 
ustawiły na scenie kartonowe paczki. 
Były na nich wypisane agresywne za-
chowania. Jeden z uczniów próbował 
na każdym etapie budowania kartono-
wego muru przekraczać go. Stawało 
się to trudniejsze, gdy paczek przy-
bywało. Nim mur całkiem przysłonił 
widok, chłopak spostrzegł, że z czyjąś 
pomocą jeszcze dałby radę przedo-
stać się na drugą stronę. Działanie to 

nawiązywało do tzw. piramidy agresji, 
rosnącej od słów do zdarzeń nieod-
wracalnych, w tym eksterminacji.

W taki sposób zaprezentowano 
źródła poważnych problemów spo-
łecznych. Jednocześnie uczniowie 
uzyskali rady. 

– Wszystkie opisane na kartonach 
działania odbieramy jako krzywdę – mó-
wiła Danuta Dybciak-Bocian. – Wywo-
łują w nas różne emocje. Nie należy 
ich w sobie gromadzić. Jeśli jest moż-
liwość, to osobę, która nas krzywdzi, 
trzeba o tym poinformować. Trzeba 
rozmawiać z przyjaciółmi. Przypad-
ki agresywnego zachowania trzeba 
zgłaszać pedagogom, psychologowi, 
dyrekcji, rodzicom. Nie zostawimy was 
bez pomocy.

agresJa I blizny 

W loży ekspertów zasiadali: dr Jo-
anna Zienkiewicz (psycholog), Mariusz 
Kaniewski (kurator zawodowy Sądu 
Rejonowego w Łukowie i specjalista 
pracujący z osobami doświadczającymi 
przemocy), Piotr Łukaszewski (kierow-
nik kuratorów rodzinnych przy Sądzie 
Rejonowym w Łukowie oraz mediator 
sądowy), Piotr Giczela (dziennikarz „Ty-
godnika Siedleckiego”, specjalista praw 
człowieka), Piotr Płudowski (bur-
mistrz Łukowa) oraz Iwona Kmieć 
(dyrektorka SP 5). Moderatorka 

zwracała się do specjalistów o facho-
we informacje i komentarze.

Joanna Zienkiewicz zaapelowała, 
by nie lekceważyć pojawiającego się 
zła. Informowanie o agresywnych za-
chowaniach nie może być traktowane 
jako donosicielstwo. Zacytowała ir-
landzkiego �lozofa i polityka Edmun-
da Burke’a: „Zło zwycięża, gdy dobrzy 
ludzie nic nie robią”.

Eksperci związani z prawem wska-
zywali przepisy, które świadka szerzenia 
zła zobowiązują do informowania o tym 
policji albo prokuratury. Mariusz Ka-
niewski opowiedział, jak trudno jest 
przywrócić spokój osobom, które do-
świadczają przemocy. Nawet gdy to 
się udaje, i tak człowiek skrzywdzony, 
choćby słowami, nosi w sobie blizny. Jak 
drewniany płot, w który ktoś złośliwie 
powbijał gwoździe zostawiające ślady 
nawet po ich usunięciu i pomalowaniu 
uszkodzonych sztachet.

słowa ranią,  
słowa zabiJaJą

Piotr Łukaszewski mówił o inter-
netowym hejcie, czyli szerzeniu niena-
wiści w sieci. Pozorna anonimowość 
internautów jest jedną z przyczyn 
atakowania innych. Ale organy ści-
gania mogą namierzyć kompute-
ry, z których hejt jest rozsyłany. Wspo-
mniał też o ośrodkach wychowawczych 
dla młodzieży i o działaniu kuratorów 
sądowych, którzy pracują z nielet-
nimi sprawcami przestępstw, po-
pełnianych z powodu agresywnych 
zachowań. Kiedyś częściej miał do 
czynienia z agresywnymi chłopaka-
mi, a obecnie więcej jest agresywnie 
zachowujących się dziewcząt.

Dziennikar z  Piotr  Gicze -
la opowiedział o komentarzach 

na stronie internetowej „TS”. 
– Nasze fora są moderowane. 

Każdy komentarz przed publikacją 
czytamy i oceniamy pod względem 
prawnym oraz etycznym. Nie za-
twierdzamy zawierających wulgary-
zmy, groźby, antagonizujących grupy 
społeczne, narodowościowe, poli-
tyczne czy religijne i łamiących pra-
wo w inny sposób. Również na stronę 
„TS” nie tra�ają zazwyczaj komentarze, 
których autorzy, nie używając słów 
wulgarnych i teoretycznie nie na-
ruszając prawa, celowo ranią uczucia 
innych.

W życiu społecznym istnieje zjawi-
sko dopuszczalnej krytyki. Zdarzenia, 
wypowiedzi, projekty podlegają pu-
blicznej ocenie. Trzeba jednak ważyć 
słowa, by komentarze nie były agre-
sywne oraz by dotyczyły rzeczy (ad 

rem), a nie osób (ad personam). 

staram się heJtu nie czytać

Burmistrza Łukowa zapytano, 

czy spotyka się z hejtem jako poli-
tyk, i gdzie w Łukowie mogą szukać po-
mocy młode osoby, które są przez kogoś 
nękane. Piotr Płudowski potwierdził, że 
wszechobecny hejt dotyka osoby pu-
bliczne. 

– Krytyce poddawano mnie 
już w poprzedniej kadencji, gdy 
byłem radnym. Nie każda krytyka 
jest hejtem. Prawdziwego hejtu na 
swój temat staram się nie czytać 
– mówił burmistrz do młodzieży. 
Doradzając, gdzie szukać pomocy, 
wymienił rodziców, wychowawców, 
pedagogów i szkolnego psychologa. 
Dodał do tej listy również łukowską 
Poradnię Psychologiczno-Pedago-
giczną i Komendę Powiatową Poli-
cji w Łukowie.

Podsumowując spotkanie Danuta 
Dybciak-Bocian stwierdziła: – Mam na-
dzieję, że każdy zapamiętał przynaj-
mniej jedną ważną myśl i zabierze ją 
ze sobą, by stosować w życiu.

JACEK PIOTROWSKI

To duży i kosztowny problem...

System, podwyżki, deklaracje
Od 1 kwietnia mieszkańcy 

Siedlec zapłacą o 47% więcej za 
odbiór śmieci. Będą też kontro-
le posegregowanych odpadów, 
głównie na osiedlach. Wszystko 
po to, by skłonić ludzi do segre-
gacji. Jeśli się to nie uda, może 
nas czekać kolejna podwyżka. 

– A tego nie chcemy – mówi 
prezydent Siedlec Andrzej Sitnik. 
–Apeluję do wszystkich: segreguj-
my śmieci, bo jest to nasz wspólny 
interes. 

Do tej pory siedlczanie za odbiór 
śmieci płacili 8,5 zł od osoby za odpa-
dy segregowane i 17 zł za zmieszane. 
Od 1 kwietnia zapłacą odpowiednio 
12,5 zł i 25 złotych. W rodzinach czte-
roosobowych ogólna stawka wynie-
sie 41,5 zł, w pięcioosobowych 44,5 
zł, a w sześcioosobowych 46,5 zł (w 
przypadku śmieci segregowanych). 

w roku wyborczym cisza 

Do 2017 r. system odbioru 
śmieci w Siedlcach sam się bilan-
sował. Miasto płaciło za wywóz 
śmieci tyle, ile funduszy zbierało od 
mieszkańców, czyli ponad 7 mln zł. 
Jednak po roku 2017 koszty zaczę-
ły rosnąć, a stawki pozostały nie-
zmienione. Powinny one wzrosnąć 
już w 2018 r., ale że były wybory, nikt 

się na to nie zdecydował. W efekcie 
na odbiór śmieci zabrakło w budżecie 
1,6 mln zł, co miasto pokryło z wła-
snych środków. 

– Zgodnie z ustawą miasto 
powinno s�nansować te koszty je-
dynie z pieniędzy zbieranych od 
mieszkańców – mówi kierownik 
referatu ochrony środowiska Urzę-
du Miasta w Siedlcach Małgorzata 
Furmaniak. 

Stawki na śmierci segregowane 
utrzymują się w Siedlcach na tym 
samym poziomie od 2013 roku. Tym-
czasem koszty rosną. 

– Ceny odbioru odpadów w Pol-
sce wzrastają nawet o 200% - mówi 
prezes Zakładu Utylizacji Opadów 
Anna Goś-Pszczółkowska. - Zmie-
niają się uwarunkowania prawne 
przetwarzania odpadów. Na skła-
dowisku w Suchożebrach musimy 
zbudować nową instalację do prze-
twarzania odpadów, a to wiąże 
się z wydatkami. Opłata za składo-
wanie śmieci w 2016 r. wynosiła 74 
zł, a teraz wynosi 270 zł za tonę. Poza 
tym o 50% wzrosły koszty energii 
elektrycznej, koszty paliwa, koszty 
pracy. 

Pani prezes zwraca również uwa-
gę na kłopoty z odbiorem niektórych 
śmieci segregowanych. – Kiedyś to 

nam płacono chociażby za folie. A te-
raz to my musimy płacić, żeby ją od 
nas odebrano. 

dziury W systemie 

Te koszty przekładają się na 
wzrost stawek. W Siedlcach jest 
jednak dodatkowy kłopot. Aż 70% 
mieszkańców zadeklarowało segre-
gowanie odpadów, ale rzeczywisty 
poziom segregacji wynosi około 
20%. Szczególnie źle jest w budyn-
kach wielorodzinnych. Ale płacimy 
za to wszyscy. Kiedyś to �rma odbie-
rająca śmieci odpowiadała za to, co 
przywozi na wysypisko. Jej pracowni-
cy jeszcze w śmietnikach sprawdzali, 
czy śmieci są rzeczywiście posegre-
gowane. Jest to ważne, bo za tonę 
śmieci segregowanych dostarczonych 
do składowiska w Suchożebrach pła-
cimy 23 zł, a za niesegregowane 270 
zł. Teraz za zmianę klasy�kacji śmieci 
płaci miasto. Umowa zobowiązuje 
�rmy do kontroli, czy śmieci są pose-
gregowane, ale chyba tego nie robią. 

– Czasem na wierzchu są odpa-
dy posegregowane, a pod spodem 
już nie – mówi skarbnik Kazimierz 
Paryła. 

Jednak miasto nie naliczało �r-
mie żadnych kar za niedopilnowanie 
tego obowiązku. Praktycznie nie ma 

też konsekwencji za to, że wbrew 
deklaracjom w budynkach wieloro-
dzinnych śmieci nie są segregowa-
ne. Miasto prowadzi jedynie dwa 
postępowania administracyjne w tej 
sprawie. 

Śmieci na kredyt 

Za podwyżką cen odbioru śmieci 
głosowało 10 radnych, 6 było prze-
ciw, a 7 wstrzymało się od głosu.

 – Głosując „za”, dałem prezyden-
towi kredyt zaufania – mówi radny 
Mariusz Dobijański. 

- Nie poparłem podwyżek, bo 
problem nie leży w cenach odbioru, 
tylko w nieszczelnym systemie – 
tłumaczy Robert Chojecki. – Nie 
ma żadnej kontroli nad segregacją 
śmieci w mieście. Podnosząc ceny, 
nie zmusimy siedlczan do segregacji. 
Obawiam się, że odpadami zapełnią 
się okoliczne lasy. 

Radny w ylicza niedostatki 
obecnego systemu, w tym m.in. źle 
ułożone harmonogramy wywozu, 
przepełnione wiaty. I przede wszyst-
kim oszukiwanie w deklaracjach. 
Są mieszkania wynajmowane przez  
4 studentów, a w deklaracji napisano, 
że mieszka tam jedna osoba. - Wszy-
scy o tym wiemy i nic nie robimy. 

Rzeczywiście, zgodnie z dekla-

racjami śmieciowymi, w Siedlcach 
mieszka jedynie... 67,5 tys. osób. 
Tymczasem zameldowanych jest o 10 
tysięcy mieszkańców więcej. 

– Ten problem jest w każdym 
mieście – mówi prezes Anna Goś-
-Pszczółkowska. – Są to tzw. star-
trekowcy, którzy po prostu zniknę-
li z miasta, gdy przyszło do wypeł-
niania deklaracji. 

- Ale tu nikt nie zniknął – mówi 
radny Chojecki. – Ci ludzie są i miesz-
kają, a za ich śmieci płacimy wszyscy. 
Musimy w końcu usiąść do rozmów ze 
spółdzielnią mieszkaniową i wspól-
notami. To jest w naszym interesie, 
by system uszczelnić. 

Miasto przymierza się również 
do tego, by odbiór śmieci w mieście 
prowadziła miejska spółka, czyli ZUO, 
która mogłaby mieć lepszą kontrolę 
nad systemem. – W tej chwili ZUO 
ma za mało samochodów, ale przy-
mierzamy się do tego – przyznał 
skarbnik. 

Ze zmianami trzeba się spieszyć, 
bo w Sejmie trwają prace nad usta-
wą, która ma nakazywać samorzą-
dom, by za śmieci zmieszane pobie-
rały stawkę czterokrotnie wyższą niż 
za segregowane. W Siedlcach byłoby 
to 50 zł od osoby. 

JUSTYNA JANUSZ 

z regionu

fot. arch.

eprasa.pl b119358ca7
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Byłam dobrym gospodarzem
rozmowa z Hanną KelleHer, byłą wójt gminy Wierzbno

 Q Była pani wójtem jedną ka-
dencję. Zazwyczaj tacy wójtowie 
wygrywają kolejne  wybory. Jeśli 
przegrają, to znaczy, że narazili 
się swoim wyborcom, albo... nie 
chcieli wygrać.

- Jak ktoś startuje w wyborach, 
myśli o wygranej. Ale stało się, jak 
się stało. Dlaczego? Pełniąc funk-
cję wójta, naraziłam się niektórym 
mieszkańcom, bo chciałam wpro-
wadzać reformy. Bardzo trudne, ale 
konieczne dla dobrego funkcjono-
wania gminy. Zdecydowałam się na 
służbę samorządową, bo chciałam 
osiągnąć pewien cel. Nie było nim 
zdobycie funkcji wójta, ale zrobienie 
czegoś pozytywnego dla społecz-
ności. W 2014 roku przejęłam gmi-
nę w bardzo złej sytuacji, z wielo-
letnimi zaniedbaniami. W pewnym 
momencie zabrakło pieniędzy na 
bieżące funkcjonowanie, trzeba było 
brać pożyczkę w banku. A na dodatek  
samorząd musiał wziąć na utrzyma-
nie 36 krów (słynna sprawa zanie-
dbanych zwierząt z hodowli w Wy-
ględówku - przyp. red.). Miesięcznie 
kosztowało nas to  ponad 6,5 tys. zł.

 Q Wspomniała pani o trudnych 
reformach. Czy myśli pani o nie-
udanej próbie likwidacji szkoły 
w Krypach?

- Niektórzy dziś mówią mi 
wprost: Gdyby nie to, że chciała pani 
zamknąć szkołę w Krypach, może 
by pani była wójtem. Próbowałam 
zlikwidować tę placówkę, bo budżet 
gminy się nie dopinał. Opór był bar-
dzo silny. Szczęście w nieszczęściu, że 
dostaliśmy wówczas sporo pieniędzy 
- opłatę za służebność od �rmy pla-
nującej budowę wiatraków. O wiatra-
ki też trzeba było toczyć boje, bo gru-
pie radnych i mieszkańców nie było 
to na rękę. Tymczasem dzięki opła-
tom, które otrzymaliśmy, mogliśmy 
później złożyć deklarację o udziale 
�nansowym w budowie drogi Paplin
-Roguszyn-Kałuszyn.

 Q Ale o pani przegranej zadecy-
dowała nie tylko próba likwida-
cji szkoły?

- Moi oponenci mieli dobrze 
zorganizowany komitet. Byli prak-
tycznie w każdym domu. A jedynymi 

tematami rozmów było oczernianie 
mnie i obiecywanie „gruszek na 
wierzbie”. W ten sposób na pewno 
zdołali przekonać sporo ludzi. Co 
więcej, po całej gminie rozkolporto-
wywali pismo, które zawierało mnó-
stwo skierowanych przeciw mnie 
pomówień i manipulacji faktami. 
Pismo było roznoszone kilka godzin 
przed ciszą wyborczą. Nie miałam 
nawet możliwości, by odpowiedzieć 
na zarzuty, czy choćby w trybie wy-
borczym skierować sprawę do sądu. 

Dodam, że podczas kampanii by-
łam zajęta głównie sprawami gminy. 
Może za mało czasu poświęciłam na 
spotkania wyborcze, na odpieranie 
często absurdalnych zarzutów opo-
zycji. Przegrałam różnicą ponad 200 
głosów, ale nie uważam tego za klę-
skę. 

 Q Przez całą kadencję była pani 
w kon�ikcie z większością rady 
gminy... 

- Miałam inną niż większość rady 
wizję zarządzania gminą. Proszę też 
pamiętać, że ówczesny przewod-
niczący rady, który dziś jest wój-
tem, również w 2014 r. był moim 
kontrkandydatem. Wtedy przegrał 
wybory, ale... Od początku pan prze-
wodniczący i skupieni wokół niego 
radni robili wszystko, by nie dopuścić 
do jakiegokolwiek mojego sukcesu. 
Bo sukces dawałby mi szansę na to, 
że mieszkańc y 
wybraliby mnie 
ponownie. Każda 
moja propozycja, 
czy dobra, czy 
zła,  spot ykała 
się z oporem. Tu 
nie chodziło o do-
bro mieszkańców. 
Ci radni jeszcze 
nie dorośli  do 
tego, żeby patrzeć poza czubek wła-
snego nosa.

 Q Gmina Wierzbno potrzebu-
je inwestycji w infrastrukturę. 
Wieloletnich zapóźnień nie da 
się nadrobić podczas jednej ka-
dencji. Warto jednak podsumo-
wać: co za pani rządów udało się 
zrobić w gminie?

- W porównaniu do kadencji 

mojego poprzednika, bardzo wie-
le. Zaoszczędziliśmy w budżecie (i 
wydaliśmy) około 2,5 mln zł na in-
westycje. Mój poprzednik wydał na 
ten cel podobną kwotę, ale brał na 
to kredyty, które później  należało 
spłacać. Bardzo sprawnie zamknę-
liśmy wysypisko odpadów. Zbudo-
waliśmy trzy drogi, zdobyliśmy na 
nie pieniądze z FOGR. Wyremonto-
waliśmy kuchnię i łazienki w szko-
le w Wierzbnie, świetlicę w Karczew-
cu, świetlicę i strażnicę w Krypach. 
Kupiliśmy sprzęt dla straży pożar-
nych. Było jeszcze szereg drobniej-
szych inwestycji. Odchodząc, w kasie 

gminy zosta-
wiłam prawie 
1,4 mln zł na 
ewentualne 
z a p ł a c e n i e 
naszej części 
kosztów bu-
dow y drogi 
Paplin-Rogu-
s z y n - K a ł u -
szyn. Myślę, 

że byłam dobrym gospodarzem.
 Q A co się nie udało? Na pewno 

można tu mówić o wodociągu 
Czerwonka-Krypy. 

- Mój poprzednik wybudował 
studnię w Czerwonce, ale nie po-
myślał o rozbudowie wodociągu, 
albo chociażby wykonaniu pro-
jektu technicznego. No i na skutek 
tego zaniedbania mamy najdroż-

szą wodę w powiecie. Gdy byłam 
wójtem, zadbałam o to, by powstał 
projekt wodociągu. Można ogłaszać 
przetarg i budować. Ale kosztorys 
inwestorski to około 2,5 mln zł. Skąd 
gmina ma wziąć taką kwotę?  Nie są-
dzę, żeby nowy wójt ją zdobył, choć 
ma poparcie polityczne sprawujących 
obecnie władzę w kraju. Nie ma jed-
nak już żadnych programów, wspie-
rających budowę wodociągów.

 Q Wspomniała pani już o dro-
dze powiatowej Paplin-Roguszyn
-Kałuszyn. Wierzbno zadeklaro-
wało, że przekaże powiatowi na 
to zadanie 1,3 mln, a później od-
mówiło płatności. Spór przeniósł 
się na salę sądową. Warto było 
się upierać?

- Od nas oczekiwano tylko, że 
zapłacimy i nie będziemy zada-
wali żadnych pytań. Gdyby gmina 
Wierzbno od początku była trakto-
wana jak partner, a nie jak banko-
mat, to nie byłoby tego konfliktu. 
Ale zostaliśmy oszukani. Jako wójt 
chciałam tylko, żeby inwestycja była 
wykonana zgodnie z projektem, jaki 
nam pokazano w dniu podpisania 
umowy partnerskiej. Czyli żeby na 
całej długości drogi powstały rowy 
odwadniające. Tylko tyle i aż tyle.

 Q Spór sądowy kończy się ugo-
dą, którą pani następca, Emil 
Wąsowski, podpisał z powiatem. 
Gmina ma wpłacić powiatowi 
zadeklarowaną wcześniej kwotę 

i połowę kosztów sądowych. Jak 
pani ocenia decyzję wójta?

- To skandal i działanie na szko-
dę interesu gminy. Gdyby nowy wójt 
wnikliwie zapoznał się ze wszyst-
kimi dokumentami,  może by zro-
zumiał, o co walczyłam. Nie o to, 
żeby nie płacić. Walczyłam o to, żeby 
wszystkie prace, które przewidywał 
projekt, zostały wykonane. Jestem 
przekonana, że orzeczenie sądu 
brzmiałoby: trzeba wykonać te rowy. 
Zapłacić należało dopiero po ich wy-
budowaniu. 

 Q Może nowy wójt bał się ro-
snących z dnia na dzień odsetek, 
które dzięki ugodzie zostały gmi-
nie darowane?

- A skąd wiadomo, że sąd zasą-
dziłby odsetki? Moim zdaniem, to 
powiat obawiał się przegranej i były 
naciski, żeby się dogadać. Jeszcze raz 
podkreślam, że ugoda to  działanie 
na szkodę gminy. Myślę, że kiedyś 
wójt zostanie za to pociągnięty do 
odpowiedzialności.   

 Q Zmieńmy temat. Czym teraz 
pani się zajmuje?

- Korzystam jeszcze z urlo-
pu i szukam nowego zajęcia.

 Q W Polsce?
- Na razie skłaniam się do wyjaz-

du do Anglii, gdzie spędziłam niemal 
pół życia. Ale to jeszcze niesprecyzo-
wane plany... Jeśli znajdę ciekawą 
propozycję w kraju, zostanę.

 Q Chciałaby pani za niespełna 
5  lat powalczyć znów o funkcję 
wójta gminy Wierzbno?

- Przyznam, że w 2014 roku ina-
czej to sobie wyobrażałam. Sądziłam, 
że jeśli człowiek jest uczciwy i goto-
wy do ciężkiej pracy, znajdzie apro-
batę. Okazało się, że z uczciwością 
wygrywają cwaniactwo i układy. A ja 
nie jestem osobą, który idzie na ukła-
dy, by zyskać coś dla siebie. Co będzie 
za 5 lat? Jeżeli znajdzie się kandydat, 
którego z czystym sumieniem będę 
mogła wesprzeć, nie będę się ubie-
gała o funkcję wójta. Ale jeśli będzie 
to tylko kandydatura podobna do 
obecnego wójta, nie wykluczam, że 
wystartuję.

 Q Dziękuję za rozmowę.
STANISŁAW JASTRZĘBSKI    

Ugoda z powiatem  

węgrowskim, którą podpisał  

nowy wójt Wierzbna, 

to - zdaniem byłej wójt 

„skandal i działanie na 

szkodę interesu gminy”.

fot. sej

Ceranów: 36 złotych Par Małżeńskich

Uroczystość Złotych Godów rozpoczęła się uroczystą mszą w ceranowskim kościele.

Trzydzieści sześć małżeństw na 
ten dzień czekało bardzo długo, nie-
które pary nawet 10 lat. Przez taki 
okres w gminie Ceranów nie wręcza-
no prezydenckich medali „Za Długo-
letnie Pożycie Małżeńskie”. 

Medal dostają wszystkie mał-
żeństwa, które przeżyły wspólnie 
50 lat. O nadanie odznaczeń do 
Prezydenta RP występują wójto-
wie. W gminie Ceranów od deka-
dy o tym zapominano, więc „zaległo-
ści” dotyczyły wielu par.

Medale wręczono 12 stycz-
n i a .  U ro c z y s to ś ć  roz p o c zę ł a 
msza w kościele w Ceranowie. Po-
tem wszyscy przeszli do szkoły, 
gdzie odbyła się część artystycz-
na, przygotowana przez dzieci. 
Był tort i szampan. Odznaczenia 
otrzymali: Regina i Stanisław Ba-
naszukowie, Jadwiga i Franciszek 
Chędożkowie, Cecylia i Czesław Dąb-
kowscy, Danuta i Stanisław Deka-
banowie, Anna i Kazimierz Ewiako-
wie, Natalia i Stanisław Garczyńscy, 

Weronika i Marian Harasimowie, 
Euzebia i Kazimierz Iwanowscy, Ha-
lina i Józef Iwanowscy, Janina i Ta-
deusz Iwanowscy, Jadwiga i Tadeusz 
Kapustowie, Wiesława i Czesław 
Kamińscy, Teresa i Antoni Kacprzew-
scy, Jadwiga i Józef Kossowscy, Hali-
na i Józef Maliszewscy, Maria i Zenon 
Olszewscy, Zdzisława i Franciszek 
Ołdakowscy, Teresa i Jan Ositkowie, 
Barbara i Franciszek Radomscy, 
Anna i Jan Ratyńscy, Alicja i Józef 
Rostkowscy, Halina i Czesław Ro-
szukowie, Jadwiga i Henryk Samu-
lakowie, Krystyna i Jan Samulako-
wie, Irena i Eugeniusz Sieńczewscy, 
Barbara i Zygmunt Składanowscy, 
Barbara i Kazimierz  Stelmacho-
wie, Krystyna i Henryk Szajkowie, 
Wanda i Jerzy Tomaszewscy, Tere-
sa i Tadeusz Trzcińscy, Zo�a i Zdzisław 
Wilkowie, Barbara i Mieczysław Wi-
śniewscy, Krystyna i Stanisław Wró-
blowie, Mieczysława i Ludwik Zyśko-
wie, Zdzisława i Marian Żebrowscy, 
Anna i Stanisław Żochowscy. (JP)

Hanna Kelleher

fot. arch. UG
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Historia w kartach zapisana

Ta gra uzależnia
Gra karciana może się kojarzyć nie najlepiej,  
szczególnie, kiedy jest dedykowana dzieciom  
i młodzieży. Bo karty to czasem hazard i nałóg.  
Nie w tym jednak wypadku. Ta gra może wciągnąć 
w nałóg, ale pozytywny – w nałóg poznawania  
historii swojej małej ojczyzny. 

Grę „VI wieków historii. Zbuczyn 
1418-2018” wydało „stowarzyszenie 
tutajteraz” w partnerstwie z gminą  
i GOK w Zbuczynie z okazji obchodzo-
nego niedawno 600-lecia gminy i pa-
ra�i Zbuczyn. Dzięki dotacji z Fundacji 
PZU jest dostępna bezpłatnie. Można 
ją otrzymać między innymi w GOK  
w Zbuczynie oraz w bibliotekach. Cie-
szy się dużą popularnością. 

– Gra jest przygotowana bardzo 
starannie, co wymagało wielu mie-
sięcy pracy – mówi dyrektor GOK  
w Zbuczynie Adam Tarkowski.  
– Trzeba było wybrać najciekaw-
sze zdarzenia historyczne naszego 
regionu, na przestrzeni aż 600 lat. 
Gra zawiera też lokalne ciekawost-
ki i legendy. Są doskonałym tłem 
karcianej rozgrywki, podczas której 
trzeba się wykazać dobrą pamięcią  
i spostrzegawczością. To wręcz ide-
alna forma nauki historii. W ramach 
promocji gry przeprowadzono szko-
lenia dla nauczycieli z naszych pla-
cówek oświatowych, którzy swoją 
wiedzę będą przekazywali uczniom.

Gra jest bardzo prosta. Składa się 
z 49 kart z wydarzeniami historycz-
nymi oraz 5 kart z ciekawostkami  

i legendami. Gracze mają ułożyć karty 
chronologicznie, zgodnie z historycz-
nymi wydarzeniami. Są jednak różne 
warianty, które szczegółowo opisuje 
instrukcja. 

– Z grą doskonale radzą sobie dzieci 
już w wieku 7 lat – mówi prezes „sto-
warzyszenia tutajteraz” Agnieszka 
Janiszewska. – Ona tak wciąga, że 
dzieciaków nie sposób od niej ode-
rwać. Ma to oczywiście walor zabawy, 
ale jest także formą edukacji. Podobne 
lokalne gry przeżywają w tej chwili 
swój wielki rozkwit. Stały się tak po-
pularne, że mają je nie tylko miasta, 
ale także mniejsze miejscowości. 

Stowarzyszenie opracowało rów-
nież popularną grę o Siedlcach „Mia-
steczko”. Projekty gra�czne oraz ry-
sunki powstały dzięki pracy Renaty 
Orzeszek z pracowni „Bez Szablonu”. 

– Ciekawostką jest fakt, że gra 
jest dostępna także w wersji print 
and play, co znaczy, że każdy będzie 
ją sobie mógł wydrukować w domu 
– dodaje Agnieszka Janiszewska. 
– Wystarczy pobrać pliki. Jest ona 
dostępna także na stronie naszego 
„stowarzyszenia tutajteraz”. 

Przygotowanie gry było wy-

zwaniem, wymagającym 
wiedzy historycznej. Korzy-
stano  z bogatej literatury 
autorstwa między innymi: 
dr. Wiesława Charczuka, 
Krzysztofa Koziestań-
skiego, Piotra Dyczka, 
dr hab. Joanny Kalagi czy 
Mieczysława Kalickiego. 

 – Szczególne podzięko-
wania należą się historyko-
wi i regionaliście dr. Wie-
sławowi Charczukiwi, 
który był głównym konsul-
tantem historycznym – do-
daje Agnieszka Janiszew-
ska. – Za wkład w powsta-
nie gry dziękujemy także 
Tomaszowi Borkowskie-
mu, Mieczysławowi Ka-
lickiemu, Ewie Jurkowskiej oraz 
księdzu Stanisławowi Chodźko, 
który udostępnił obraz Sacra Conver-
satione ze św. Stanisławem. Widać, 
jak duże grono pasjonatów było za-
angażowane w powstanie naszej gry. 
Liczymy, że będzie ona iskrą, która 
zapali graczy do poszukiwania regio-
nalnych informacji o gminie, zarów-
no tych sprzed wieków, jak i bardziej 
współczesnych. 

Dzięki grze można się dowiedzieć, 
że pierwsza historyczna wzmianka 
o Zbuczynie pochodzi z 1418 roku. 
W dokumencie wystawionym w Lu-
blinie przez biskupa krakowskiego 
Wojciecha Jastrzębca jest zapis o po-
wtórnej erekcji para�i w Zbuczynie.  
A skoro tak, to pierwsze ustanowie-

nie para�i musi sięgać czasów jeszcze 
odleglejszych. W XIV wieku Zbuczyn 
i okoliczne miejscowości  stanowiły 
pogranicze. Z tego powodu były czę-
sto najeżdżane przez plemiona Pru-
sów, Jadźwingów a potem Litwinów, 
Tatarów i Rusinów. W późniejszych 
wiekach mieszkańcy Zbuczyna wie-
lokrotnie wykazywali się męstwem, 
uczestnicząc w narodowych zrywach 
niepodległościowych. Podczas in-
surekcji kościuszkowskiej Zbuczyn 
stanowił ważne ogniwo w obronie 
Warszawy i Podlasia przed armią ro-
syjską. Mieszkańcy Zbuczyna zapisali 
się też podczas powstania stycznio-
wego, które wielu przypłaciło zsyłką 
na Syberię. Z kolei podczas II wojny 
światowej, w okolicach wsi Borki-Ko-
sy, 110 żołnierzy AK Obwodu Siedlce 

brało udział w akcji wysadzenia nie-
mieckiego pociągu. 

Gra zachęci nas też do odwie-
dzenia jednej z ciekawostek gminy 
Zbuczyn, jaką jest lapidarium geo-
logiczne w Wólce Kamiennej. Wieś 
słynie z głazów narzutowych, przy-
niesionych ze Skandynawii przez lo-
dowiec – około 140 tysięcy lat temu. 
Szczególnie cenny jest granit, ważący 
przeszło 100 ton! 

Zapewne niewiele osób spoza 
gminy wie, że w dworze w Krzesku 
kręcono film „Wrota Europy”, mó-
wiący o wojnie polsko-bolszewickiej  
z 1920 roku. Wiele innych ciekawych 
faktów znalazło się na kartach gry. 
Warto więc w zimowy wieczór ruszyć 
w historyczną podróż.

ZBIGNIEW JUŚKIEWICZ

Marianna Rękawek  
z Garwolina
obchodziła 
105. urodziny

Mieszkanka Garwolina Marianna 
Rękawek, z domu Jasińska, 25 stycz-
nia obchodziła 105. urodziny. Jest 
jedną z najstarszych osób w regionie.

Pani Marianna od urodzenia 
mieszka w Garwolinie. Ma dwoje 
dzieci, dziewięcioro wnucząt i szes-
naścioro prawnucząt. W dniu uro-
dzin z życzeniami i prezentami od-
wiedzili ją przedstawiciele władz 
miasta i urzędnicy. 

- Cieszy się znakomitym zdro-
wiem, kondycją i do tego ma poczucie 
humoru. Jest otwartą i bardzo pogod-
ną osobą – mówili o jubilatce. - Jej 
receptą na długowieczność jest m.in. 
praca, a także wiara w Boga.

Pani Marianno, redakcja „TS” życzy 
zdrowia i wszystkiego, co najpiękniej-
sze. (KW)

fot. arch.

Marianna Rękawek

Wójt nie może liczyć, ile par kapci stoi u kogoś przy łóżku...

na cwaniaków nie ma rady
Wiadomo było, że wcześniej 

czy później spadnie to na miesz-
kańców gminy Siedlce. Niewia-
domą pozostawał jedynie wy-
miar kary. Okazało się, że nie jest 
on szczególnie dotkliwy, choć na 
pewno odczuwalny. Ceny za od-
biór śmieci segregowanych rosną 
z 7 na 9 zł, natomiast niesegrego-
wanych z 16 na 20 zł. Podwyżka 
wynosi więc około 30 procent, 
podczas gdy w niektórych sa-
morządach wyniosła nawet 100 
procent.

Na ostatniej sesji radni dyskuto-
wali nie tylko o skali podwyżki, ale 
wskazywali także na pewne nieści-
słości, a raczej absurdy, dotyczące 
odbioru śmieci. Padło także wiele 
słów na temat uczciwości składanych 
przez mieszkańców deklaracji i ewen-
tualnych działań dyscyplinujących 
obywateli, aby uczciwi nie musieli 
płacić za kombinatorów.  

Podwyżka cen jest konieczna, bo 
samorządy nie mogą dopłacać do 
odbioru odpadów. System musi się 
samo�nansować. A tak nie jest.

- W ubiegłym roku zabrakło 258 
tys. zł – mówił wójt Henryk Bro-
dowski. - To różnica między wpłata-
mi za odbiór śmieci od mieszkańców, 
a rzeczywistymi kosztami, ponoszo-
nymi przez gminę. W gminie jest 
obecnie wytwarzanych o około 30 
procent więcej odpadów. Proponu-
ję, aby nowe stawki obowiązywały 

od 1 marca tego roku, by długi już 
nie rosły. Odkładanie tej decyzji i tak 
nie zapobiegnie podwyżce, a potem 
będzie ona tylko większa, tak, jak 
w innych gminach.

Wiceprzewodniczący rady gminy 
Mikołaj Walo uznał, że problem jest 
bardziej złożony, niż przedstawił to 
wójt. 

-  Rzeczywiście, ilość odpadów,  
a tym samym koszty, ponoszone 
przez gminę, gwałtownie urosły  
– mówił. - Tylko popatrzmy, jakich 
odpadów. Chodziło przede wszystkim 
o odpady zielone i opony. Co robić, 
żeby tak nie było? Uważam, że nie 
wykorzystujemy Punktu Selektywnej 
Zbiorki Odpadów przy ulicy Brzeskiej, 
za który płacimy 29 tys. zł rocznie.  
A tam mogłaby tra�ać znaczna część 
odpadów zamiast do Woli Suchożebr-
skiej, Czemu nie tra�ają?

Okazuje się, że na stronie inter-
netowej PUK jest zapis, iż z PSZOK 
mogą korzystać zarówno mieszkańcy 
Siedlec, jak i gminy Siedlce, ale w re-
gulaminie PSZOK jest już informacja, 
mówiąca, że mogą z niego korzystać 
tylko mieszkańcy miasta. 

- Nie potrafimy sobie poradzić  
z takimi sprzecznymi zapisami – mó-
wił Mikołaj Walo. - W regulaminie 
są także inne sprzeczności, choćby 
dotyczące odbioru odpadów budow-
lanych. Nie do końca jest też roz-
wiązana sprawa opon. Odbierane są 
tylko opony z pojazdów do 3,5 tony, 

czyli praktycznie osobowych. Więk-
sze opony musimy zbierać i wozić do 
ZUO, a to generuje dodatkowe koszty. 

Radny apelował, aby mieszkańcy 
przetwarzali odpady zielone we wła-
snym zakresie, co w gospodarstwach 
wiejskich nie jest trudne. Wystarczy 
zwykły kompostownik. Zwrócił też 
uwagę na problem z opłatami od 
użytkowników ogródków działko-
wych na terenie gminy.

- Ogrody działkowe mają zaległo-
ści w opłatach. Będą one pokrywane 
z nowej, wyższej stawki za odbiór 
śmieci, czyli przez wszystkich miesz-
kańców. Trzeba sięgnąć do kieszeni 
działkowców.

Okazuje się, że sprawa z ogrodami 
jest jeszcze bardziej skomplikowana. 
W tej chwili nie ma podstaw praw-
nych do naliczania od ich żadnych 
opłat. 

 - Ogrody działkowe zaskarżyły 
wysokość uchwalonych dla nich sta-
wek – wyjaśnił radca prawny urzędu 
gminy. - Stwierdzono nieważność 
wcześniejszej uchwały, określającej 
stawki. Oznacza to, że do zakończe-
nia procesu gmina nie ma podstaw 
do naliczania jakichkolwiek opłat. 
Śmieci z ogrodów jednak się odbiera, 
co generuje określone koszty. 

Henryk Brodowski odniósł się do 
kwestii PSZOK w szerszym wymiarze. 

- W gminie byłyby ewentualnie 
potrzebne 3-4 takie punkty – mó-
wił wójt. - Tylko ludzie są przeciwni 

podobnym inwestycjom w pobliżu 
miejsca ich zamieszkania. Trzeba by 
też ponieść nie tylko koszty budowy, 
ale i późniejszej obsługi. W naszej 
gminie takie rozwiązanie jest nieeko-
nomiczne, dlatego jestem przeciwny 
budowie PSZOK. Potem i tak wszyst-
kie odpady trafiają do ZUO. To nie 
jest tak, że jeśli gmina ma PSZOK, to 
stawki za śmieci są niższe. Miasto ma 
PSZOK, a stawki są tam wyższe. 

- Do PSZOK tra�ają nie tylko opo-
ny, ale też sprzęt RTV czy AGD, które 
po rozbiórce doskonale się sprzedaje 
– ripostował Mikołaj Walo. - Może 
wtedy ZUO nie musiałoby podnosić 
stawek?

Inną, ale ważną kwestię podniosła 
radna Aneta Olszak, za co zebrała 
brawa od sołtysów.

- Śmieci jest więcej i opłaty rosną, 
ale trzeba się pochylić nad tym, jak 
ludzie wypełniają deklarację – mó-
wiła radna. - W domu mieszka pięć 
osób, a w deklaracjach są dwie. Kosz-
ty ponoszą ci, którzy są uczciwi. 

- Całkowicie się zgadzam, ale wójt 
nie ma instrumentu, żeby to skutecz-
nie kontrolować - stwierdził wójt.  
- Nie wejdę do domu, żeby policzyć, 
ile kapci stoi przy łóżku.

Wójt zapowiedział jednak, że od 
marca w gminie będą dwie osoby 
do kontroli sortowania śmieci oraz 
sprawdzania, ilu domowników jest  
w gospodarstwie. 

ZBIGNIEW JUŚKIEWICZ

fot. ZJ
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Sabina Celińska, 66 lat
Józef Nowicki, 57 lat
Eugeniusz Słomka, 90 lat
Stanisław Kielak, 65 lat
Konstanty Gawłowicz, 82 lata
Sławomira Fronc, 79 lat 

USC w Siedlcach
Zestawienie zgonów zarejestro-
wanych w okresie od 21 stycznia 
2019 roku do 26 stycznia 

Mieczysław Ilczuk, 74 lata
Urszula Mućko, 74 lata
Regina Rozbicka, 80 lat
Leokadia Bogowicz, 92 lata
Eugenia Klencner, 90 lat
Marianna Chojecka, 101 lat
Regina Borkowska, 89 lat
Henryk Kleszcz, 89 lat
Krystyna Kosiorek, 55 lat
Halina Brzozowska, 92 lata
Tadeusz Borkowski, 83 lata
Andrzej Świątek, 67 lat
Czesław Sęktas, 70 lat
Zo�a Zazuniak, 73 lata
Henryka Nędza, 94 lata
Lucjan Krogulec, 97 lat
Ignacy Dybek, 67 lat
Krystyna Łukasiewicz, 88 lat
Włodzimierz Wrzosek, 65 lat

Obiady
po pogrzebie

„U Anny”
Siedlce,

ul. Garwolińska 83,
tel. 609 620 315, 25 643 44 90

Sala „Olimpia” Janowska 92, Siedlce

Stypy
l blisko cmentarza (300 m)
l duży parking  

ń Łuków, ul. 700-lecia 15

tel. 502 259 861, 25 798 37 75

Ś

przewody hydrauliczne do wszelkich
   maszyn i pojazdów

węże do myjek ciśnieniowych
przewody klimatyzacyjne
różne typy zakuć (proste, gięte)
gwinty (metryczne, calowe)
szybkozłącza
elementy złączne hydrauliki siłowej
oleje hydrauliczne

SUPEREXPRESS

Państwu 

Przemysławowi i Małgorzacie 

Dybciakom 
oraz najbliższej Rodzinie

przekazujemy serdeczne wyrazy współczucia 
z powodu śmierci 

Ojca i Teścia
Rada Nadzorcza, Zarząd i Pracownicy
Centrum Medyczno-Diagnostycznego 

Sp. z o.o. w Siedlcach

USC w Łosicach
osoby, których akty zgonu zostały 
sporządzone od 14 do 28 stycznia

Henryk Kucharczuk, 85 lat
Zbigniew Chwedoruk, 50 lat
Kazimierz Izdebski, 83 lata

Łuków
osoby z powiatu łukowskiego, 
zmarłe od 19 do 28 stycznia

Czesława Szaniawska, 86 lat
Marek Jezierski, 61 lat
Stanisław Wojciech Młynarczyk, 
52 lata
Zo�a Kowalczyk, 90 lat
Franciszek Seweryn Rzymowski, 
88 lat
Marian Burzecki, 91 lat
Eugenusz Miński, 71 lat
Irena Olejnik, 73 lata
Stefan Celiński, 94 lata
Jan Kruczek, 63 lata
Janusz Mościcki, 75 lat
Helena Zborowska, 70 lat
Henryk Dybciak, 87 lat
Heronima Rzewuska, 88 lat
Edward Laskowski, 86 lat
Barbara Głuchowska, 70 lat
Jerzy Dołęgowski, 73 lata

zmarł Bogdan 
Jan Pasik 

23 stycznia zmarł Bogdan Jan Pa-
sik – wieloletni radny gminy Miast-
ków Kościelny i komendant miejsco-
wego zarządu gminnego OSP. Miał 64 
lata. 

P a n  B o g d a n  m i e s z -
kał w Zabruzdach. Tam w latach 70. 
wstąpił w szeregi OSP. Przez kilkana-
ście lat pracował też jako strażak za-
wodowy w garwolińskiej PSP. W 1995 
roku został komendantem gminnym 
OSP w Miastkowie. Tę funkcję spra-
wował aż do śmierci. Za swoją dzia-
łalność był kilkukrotnie nagradzany, 
m.in. Złotym Znakiem związku oraz 
medalem honorowym im. Bolesława 
Chomicza. Ponadto w latach 1998-
2019 był radnym gminnym. 

- Cieszył się ogromnym zaufa-
niem wyborców. Z entuzjazmem 
podejmował wyzwania, które przy-
czyniały się do rozwoju całej gminy. 
Poza tym słuchał głosu mieszkań-
ców, poważnie traktował zgłaszane 
problemy. Był człowiekiem zawsze 
uśmiechniętym, życzliwym i wraż-
liwym na krzywdę ludzką – pod-
kreślają urzędnicy w Miastkowie 
Kościelnym. 

Pogrzeb śp. Bogdana Jana Pasika 
odbył się w sobotę, 26 stycznia. (KW)

Danuta Księżopolska, 78 lat
Zdzisław Czarnocki, 95 lat

USC 
w Sokołowie Podlaskim
osoby, których akty zgonu zostały 
sporządzone od 18 do 24 stycznia 

Jerzy Połosa, 66 lat
Jadwiga Socha, 92 lata
Stanisław Kozanka, 56 lat

Marian Korczewski, 72 lata
Jan Chomka, 91 lat
Mikołaj Chromiec, 80 lat
Danuta Gawryś, 80 lat
Zdzisław Nazarczuk, 61 lat
Szczepan Wysokiński, 89 lat
Zbigniew Jaroszuk, 86 lat
Daniela Skórska, 88 lat
Anna Miściorak, 82 lata

Od serca do ucha

Fot. P. Księżopolski

Nasze nazwiska (302)

Araj – nie ma go w dziele K. Rymuta „Nazwiska Polaków”. Można przy-
puszczać, że tak jak według Rymuta nazwisko Arbat powstało od nazwiska 
Harbat czy Arfarz od Harfarz, tak Araj mogło pochodzić od nazwiska Haraj 
(współcześnie występuje w Polsce), a to od gwarowego hara – dół na ziem-
niaki, nędzna wódka „trącąca nieprzyjemną wonią”, śmierdziucha. Harajem 
mógł zostać nazwany ten, kto taką wódkę pijał. Gorzałka, zwana później 
także wódką, rozpowszechniła się w Polsce w XVI wieku. Wydaje się, że na-
zwisko Haraj mogło być znane nieco później. J. Siwik w „Encyklopedii nazwisk 
i przydomków szlacheckich” podaje krótką informację o szlacheckim rodzie 
Harajewiczów (herb nie jest znany). Wiadomości o rodzie są od 1700 roku. 
Harajewicze w XVIII wieku byli dziedzicami wsi Harajec, która leżała w powie-
cie lwowskim, 3 km na północ od Pustomyt. Nazwisko Harajewicz powstało 
najprawdopodobniej w formie odojcowskiej: Harajewicz był synem ojca, któ-
rego nazywano Harajem. Trzeci trop, mniej prawdopodobny, może prowadzić 
do Petersburga. Wiązałby on nazwisko Araj z kompozytorem włoskim, który 
do roku 1760 przebywał na dworze carskim. To Francesco Araja, dyrygent  
i kompozytor, który w 1755 roku wystawił pierwszą operę do tekstu w języku 
rosyjskim. Jak podaje SNWPU, w 1990 roku nazwiskiem Araj posługiwało się 
w Polsce tylko 68 osób, z czego w dawnym woj. siedleckim – 46. 

Kresa – ani K. Rymut w „Nazwiskach Polaków”, ani L. Tomczak w „Słow-
niku nazwisk odapelatywnych Polaków” nie podają, od kiedy jest znane.  
W pracy „Antroponimia Polski od XVI do końca XVIII wieku” pod redakcją  
A. Cieślikowej znajdujemy informację, że zostało odnotowane po raz pierwszy 
w 1755 roku na Kresach. W 1555 roku, także na Kresach, zostało zapisane 
nazwisko Kres, w roku 1622 - Kresak. Jak pisze S. Uruski w swoim herbarzu, 
w 1652 roku za zasługi dla Rzeczypospolitej szlachectwo oraz własny herb 
otrzymał kozak zaporoski o nazwisku Kresa. W wiekach XV-XVI słowa kresa 
używano zamiennie do kres w znaczeniu linia graniczna (zwłaszcza zamyka-
jąca miejsce wokół pojedynku), w wiekach XVIII-XIX słowo kresa funkcjono-
wało w znaczeniu blizna, „tęga szrama” („Kresa od ucha przez nos aż do zębów 
idąca była dowodem jego dzielności”, „Ujrzeliśmy wąsala z kresą przez łeb  
i twarz”). Od II połowy XIX wieku kresami w liczbie mnogiej nazywano sta-
nowiska wojskowe do przesyłania listów, pocztę wojskową. Nazwisko raczej 
nie ma związku ze słowem kresa, kryza oznaczającym kołnierzyk z falbanką. 
Nazwisko Kresa może natomiast także pochodzić od słowa kres, w gwarze 
dawniej służba jednodniowa na posyłki w urzędzie wójta gminy, obwódka u 
kapelusza, tor wyścigowy, przenośnie granica. Kresić znaczyło dawniej kreślić. 
Jak podaje SNWPU, w 1990 roku nazwiskiem Kresa posługiwało się w Polsce 
148 osób, z czego najwięcej w dawnym woj. warszawskim – 52 i siedleckim 
– 49.

Andrzej Karlikowski 

W Stoku Lackim odbył się IV Mię-
dzyszkolny Festiwal „Zaśpiewajmy 
Jezuskowi 2019”. Można było posłu-
chać kolęd i pastorałek w wykonaniu 
przedszkolaków i uczniów młodszych 
klas szkół podstawowych gminy Sie-
dlce. 

Już od rana w Zespole Oświato-
wym gromadzili się widzowie i wy-
konawcy z opiekunami. Koncert po-
prowadziły: Katarzyna Marciniak, 
Sylwia Słupska i dyrektor placówki 
Marzenna Kapel. Uczestnicy festi-
walu, reprezentujący Zespoły Oświa-
towe w Golicach, Stoku Lackim, 
Strzale, Pruszynie, Żelkowie, Iga-
niach i Białkach, rywalizowali w ka-
tegoriach: przedszkola i zerówki (so-
liści i zespoły) oraz klasy I-III – rów-
nież soliści i zespoły.

W sali panowała radość mu-
zykowania, bo maluchy nie tylko 
śpiewały, ale także akompaniowały 
sobie na różnych instrumentach. 

Wszyscy uczestnicy bardzo się starali.
- Prawie miałem łzy w oczach, 

gdy dziewczynka ze Strzały wyko-
nywała kolędę. Była bardzo zaan-
gażowana w występ oraz to, o czym 
śpiewa, i zrobiła to na wysokim po-
ziomie - mówi Hubert Kręgol, je-
den z jurorów konkursu. Oprócz niego 
młodych wykonawców oceniali: Iza 
Kuniewicz (dyrektor GOK w Chodo-
wie) i Tomasz Markiewicz (autor 
tekstu).

W kategorii przedszkola i grupy 
„0” (soliści) - pierwsze miejsce zajęła 
Iza Łęczycka (ZO Stok Lacki). W ka-
tegorii zespołów najbardziej podobał 
się występ ZO z Pruszyna. W kategorii 
solistów z klas I-III pierwsze miejsce 
wyśpiewała Magda Księżopolska 
(ZO Strzała), a w kategorii zespołów 
- ZO w Stoku Lackim. Prawdziwym 
hitem przeglądu okazała się „Pasto-
rałka od serca do ucha”, wykonana 
również w finale imprezy przez 

wszystkich uczestników, jurorów, 
organizatorów i nauczycieli.

Wykonawcy otrzymali dyplo-
my i upominki, a także piękne statu-
etki ufundowane przez Urząd Gminy, 
Starostwo Powiatowe w Siedlcach 
oraz GOK w Chodowie. Wójt Henryk 
Brodowski gratulował: - Poziom 
był tak wysoki, że jury miało pro-
blem z wyborem zwycięzców. Gdy-
bym to ja oceniał, wszyscy mieliby 
pierwsze miejsca - podsumował.

- Przegląd z roku na rok cieszy 
się coraz większym powodzeniem 
- mówi Marzenna Kapel, dyrektor 
ZO w Stoku Lackim. - Mamy już sy-
gnały, że uczniowie klas III chcieliby 
wziąć udział w konkursie za rok, 
ale, zgodnie z regulaminem, już nie 
mogą. Jednak skoro jest zaintereso-
wanie, spróbujemy w przyszłym roku 
utworzyć kategorię klas IV-VI - zapo-
wiada.

TOMASZ MARKIEWICZ

Na zakończenie kategorii przedszkola lauraci wykonali kolędę wspólnie z organizatorami

Magazyn „tS” / odeSzli

eprasa.pl b119358ca7

mailto:biuro@sandmar.pl
http://www.hydromax-siedlce.pl/
http://www.siedlce.praca.gov.pl/
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APTEKI

O powiecie garwolińskim  
czytaj na str. 4,14,15

POWIAT GARWOLIŃSKI

Do 3 lutego – ul. Senatorska 4,  
tel. 25 682 14 04

Od 4 lutego – ul. Długa 6,  
tel. 25 682 30 02

 ] ZDERZENIE NA ANDERSA
18 stycznia na ulicy Andersa w 

Garwolinie z dotychczas nieustalo-
nych przyczyn zderzyły się dwa sa-
mochody osobowe: volkswagen golf 
i toyota yaris. Na szczęście nikt nie 
odniósł poważnych obrażeń. 

 ] NA PODWÓJNYM GAZIE
25 stycznia w Garwolinie poli-

cjanci z ogniwa patrolowo-interwen-
cyjnego tutejszej komendy zatrzy-
mali do kontroli drogowej samochód 
osobowy marki Seat. Kierujący nim 
24-letni mężczyzna, mieszkaniec po-
wiatu garwolińskiego, był kompletnie 
pijany. Miał ponad 2,5 promila alko-
holu w wydychanym powietrzu. 

998
 ] ZAPALIŁY SIĘ SADZE

18 stycznia w jednym z budynków 
mieszkalnych w Łaskarzewie przy 
ulicy Poprzecznej zapaliły się sadze w 
kominie. W akcji gaśniczej, trwającej 
blisko dwie godziny, uczestniczyły 
dwie jednostki OSP i jedna PSP. (KW)

fot. KW.

Badania dla pań

Kradzież  
i narkotyki

W poprzednim tygodniu na tere-
nie modernizowanej linii kolejowej 
nr 7 w Podebłociu (gm. Trojanów) 
doszło do kradzieży elementów od 
maszyny budowlanej. Straty osza-
cowano na ok. 30 tys. zł. Już tego 
samego dnia policjanci znaleźli skra-
dzione mienie i zatrzymali dwóch 
mężczyzn w wieku 19 i 35 lat. Obaj 
trafili do policyjnego aresztu. Jak 
się okazało, mają oni na swoim 
koncie inne kradzieże. To jednak nie 
wszystko. Podczas zatrzymania jeden 
z mężczyzn posiadał przy sobie nar-
kotyki oraz kastet, którego posiada-
nie jest zabronione.

 – Obaj mężczyźni usłyszeli już za-
rzuty. Prokurator zastosował wobec 
nich dozór policji – informuje asp. szt. 
Marek Kapusta, rzecznik garwo-
lińskiej policji. – Niebawem sprawa 
znajdzie swój finał sądzie. Za samą 
kradzież grozi nawet do 5 lat więzie-
nia. (KW)

Wcześniej brakowało współpracy
Rozmowa ze starostą powiatu garwolińskiego, Mirosławem Walickim

 Q Początek kadencji nie był dla 
pana łatwy. Konieczność emisji 
obligacji na około 10 mln zł, aby 
powiat mógł spłacić zobowiąza-
nia w spadku po poprzednikach, 
nienależnie naliczana subwencja 
oświatowa na jedną z niepublicz-
nych placówek wychowawczych, 
a także nieopłacone składki na 
PFRON przez dwie szkoły ponad-
gimnazjalne – to chyba najwięk-
sze problemy, z którymi musiał 
się pan zmierzyć?

 – Tak. Oprócz tego była jeszcze 
źle rozliczona dotacja z Urzędu Woje-
wódzkiego na zakup karetki dla szpi-
tala, wartej około 400 tys. złotych. 
Poprzedni zarząd powiatu najpierw 
ją kupił, a dopiero potem czekał 
na obiecane pieniądze. A powinno 
być odwrotnie. Pieniądze najpierw 
musiały do nas wpłynąć, a dopiero 
potem można je było spożytkować.  
W efekcie dotacja przepadła. Wszyst-
ko przez niedomówienia i błędy or-
ganizacyjne poprzedniego zarządu. 
Jedyne, co udało się uratować, to 
pieniądze na zakup wyposażenia 
ambulansu – ponad 150 tys. zł. Na to 
wojewoda dał nam pieniądze, mimo 
wszystko.

 Q Zapowiadał pan małą refor-
mę w funkcjonowaniu urzędu:  
w soboty, raz w miesiącu, wydział 
komunikacji miał być czynny 
dla petentów.

 – W styczniu już mieliśmy jedną 
sobotę pracującą.

 Q Zainteresowanie było spore?
 – Przyszło ponad 20 petentów. 

Może nie jest to dużo, ale podejrze-
wam, że z czasem będzie ich więcej. 

Nie wszyscy mieszkańcy jeszcze o tym 
wiedzieli.

 Q Kiedy kolejna sobota pracu-
jąca?

 – Zawsze będzie to trzecia w mie-
siącu. A więc najbliższa 16 lutego.

 Q Czy w planach jest otwarcie 
innych wydziałów w soboty?

 – Cały czas o tym myślimy. Mowa 
m.in. o wydziałach budownictwa  
i geodezji. To spora wygoda dla tych, 
którzy pracują w dni powszednie. 
Dzięki tym usprawnieniom miesz-
kańcy nie będą musieli zwalniać 
się z pracy, aby załatwić sprawy w 
urzędzie.

 Q Przed wyborami wielokrotnie 
Pan podkreślał, że poprzedni za-
rząd powiatu nie współpracował 
z gminami. Pod Pana rządami się 
to zmieni?

– Już poczyniłem pewne kroki. 
Niebawem odbędzie się konwent 
wójtów i burmistrzów z powiatu. 
Będziemy omawiać bieżące sprawy 
w poszczególnych gminach. Kon-
wenty będą się odbywały na pewno 
kilka razy w roku. Niestety, za czasów 
8-letnich rządów poprzedniego sta-
rosty, takich spotkań nie było. Bra-
kowało współpracy, o czym wójtowie  
i burmistrzowie otwarcie mówili.  
A współpraca jest bardzo ważna.

 Q Nieciekawie sytuacja wyglą-
da też w powiatowej spółce PKS...

 – To prawda, tylko w 2018 roku 
przewoźnik odnotował ponadmi-
lionową stratę. Gdy objąłem urząd, 
�rma była w trudnej sytuacji �nan-
sowej i organizacyjnej. Mam jednak 
nadzieję, że niebawem się to zmieni. 
Pierwszym naszym krokiem była wy-

miana 3-osobowej rady nadzorczej. 
Jej nowi członkowie już zapoznali 
się z sytuacją w firmie. Lada dzień 
planuję zorganizować z nimi spotka-
nie. Będziemy dyskutować, a potem 
podejmować racjonalne decyzje  
o przyszłości przewoźnika.

 Q A jak sytuacja wygląda w szpi-
talu? W poprzedniej kadencji, bę-
dąc radnym, wiele razy Pan mó-
wił, że ówczesne władze powiatu 
zaniedbywały placówkę.

 – Bo zaniedbywały, i to bardzo. 
Inne powiaty przekazywały szpitalom 
po kilka milionów złotych rocznie, a 
nasz otrzymał raptem 500 tys. zł, w 
dodatku przez parę lat. Różnica jest 
spora. Mimo wszystko dyrektor SPZOZ 
świetnie sobie radził bez pomocy sta-

rosty. Szpital cały czas się rozwija, 
niedawno powstały nowe oddziały, 
m.in. ortopedyczny i kardiologiczny. 
A w planach jest dalsza modernizacja 
zakładu. Oczywiście będziemy wspie-
rać dyrektora w jego planach, także 
�nansowo.

 Q Odkąd został pan starostą, w 
kilku wydziałach urzędu zmienili 
się dyrektorzy. Jeden z dotych-
czasowych szefów został prze-
niesiony na inne stanowisko, 
inny przebywa na zwolnieniu 
lekarskim. A czy wręczył pan ko-
mukolwiek wypowiedzenie?

 – Nikomu. I nie mam takich pla-
nów, przynajmniej na razie.

 Q Dziękuję za rozmowę.
KAMIL WASZCZUK

Mirosław Walicki

W najbliższych dniach do powiatu 
garwolińskiego przyjedzie mammo-
bus. Kobiety w wieku 50-69 lat będą 
mogły zbadać swoje piersi. Dotyczy 
to szczególnie tych pań, które przez 
ostatnie 2 lata nie wykonywały mam-
mogra�i.

W niedzielę (3 lutego) mammobus 

zawita do Górzna, będzie do dyspozy-
cji pań przy ul. Rynek 1 w godz. 9-15. 
Następnego dnia będzie się można 
przebadać w Żelechowie przy ośrodku 
zdrowia w godz. 14-16, a także w So-
bolewie (ul. Rynek 1) od 9 do 17. Bada-
nia mają być wykonywane również we 
wtorek, 5 lutego. Mammobus najpierw 

przyjedzie do Trzcianki, gdzie zaparku-
je przy kościele w godz. 9-12. Potem, 
od 13 do 16, pojedzie do Maciejowic 
(ul. Kościuszki 17). Natomiast w godz. 
13-17 będzie można się przebadać w 
Trojanowie – przy urzędzie gminy.

Badania są bezpłatne. Warto je 
wykonać i mieć pewność. (KW)

Serwis telefonów komórkowych
ul. Kościuszki 2, Garwolin
(na terenie dworca PKS)

BIURA OGŁOSZEŃ

Czad w Starym 
Puznowie

20 stycznia, tuż po północy, stra-
żacy z garwolińskiej PSP otrzymali 
zgłoszenie o możliwym zatruciu tlen-
kiem węgla w budynku mieszkalnym 
w Starym Puznowie (gm. Garwolin). 

Na miejscu strażacy przy pomocy 
detektora wielogazowego dokonali 
pomiaru na obecność tlenku węgla. 
Czad, niestety, został wykryty. 

 – Pomocy medycznej jednej oso-
bie poszkodowanej udzieliła załoga 
pogotowia ratunkowego – informuje 
st. kpt. Tomasz Biernacki, rzecznik 
PSP w Garwolinie. – Strażacy nato-
miast dokonali przewietrzenia po-
mieszczeń oraz odcięli dopływ gazu 
do piecyka.

Pracownicy PSP zachęcają do wy-
posażenia mieszkań w czujniki tlenku 
węgla. Można je kupić nawet za kilka-
dziesiąt złotych. (KW)

Kto został  
dyrektorem?

 – Do 11 stycznia można było 
składać oferty w konkursie na sta-
nowisko dyrektora Zespołu Szkół nr 
1. Ile ofert wpłynęło? Czy konkurs 
został już rozstrzygnięty – zapytała 
na ostatniej sesji rady powiatu radna 
Teresa Bąk. 

 – Wpłynęła jedna oferta. Konkurs 
odbył się dzisiaj o godz. 10 – odpo-
wiedziała wicestarosta Iwona Ku-
rowska.

Nie zaznaczyła jednak, kto ubie-
gał się o to stanowisko. Z naszych 
informacji wynika, że była to Ma-
rzena Tudek, pracująca dotychczas 
w tej szkole jako nauczyciel języka 
polskiego. W 2014 roku startowała 
też do rady powiatu z list PiS. Bez 
powodzenia. 

Przypomnijmy, że wybór nowego 
dyrektora był konieczny. Obecna sze-
fowa szkoły Hanna Wilczek kilka 
tygodni temu złożyła bowiem rezy-
gnację. (KW)

Złote gody w Sobolewie

fot. GDK Sobolew

Kilkanaście małżeństw z gminy 
Sobolew obchodzi w tym roku złote 
gody. Władze gminy wręczyły im me-
dale, przyznane przez prezydenta RP. 

– Jesteście wzorem do naślado-
wania – zwrócili się do jubilatów.  
– Życzymy wam zdrowia i dalszych 
lat udanego pożycia.

Nie zabrakło oczywiście tortu, 
upominków i hucznie odśpiewane-
go “Sto lat”. Uroczystość uświetnił 
występ Zespołu Ludowego z Gończyc 

pod kierownictwem Elżbiety Radziej. 
Złote gody obchodzili: Ma-

ria i Leon Kowalczykowie, Barba-
ra i Henryk Magnuszewscy, Zo�a i Jan 
Więckowscy, Monika i Jan Pędzier-
scy, Henryka i Jan Kowalczykowie, 
Teresa i Henryk Zaczkowie, Jani-
na i Henryk Czamarowie, Maria i Ja-
nusz Naporowie, Władysława i Jerzy 
Bernaciakowie, Regina i Henryk 
Zduniakowie oraz Janina i Mirosław 
Zuchniakowie. 

Medale otrzymali także mał-
żonkowie, obchodzący 51. rocznicę 
ślubu. Oto oni: Wacława i Jan Ta-
larkowie, Jadwiga i Józef Ślizowie, 
Maria i Aleksander Śmietankowie, 
Wacława i Kazimierz Maraszko-
wie, Irena i Stanisław Babikowie, 
Janina i Bronisław Konopkowie, 
Halina i Stanisław Mąkowscy, Elżbie-
ta i Edward Zięcinowie, Janina i Hen-
ryk Mądrzy oraz Zo�a i Edward Świąt-
kowie. (KW)

Jubilaci z władzami gminy

ZS nr 1 w Garwolinie

eprasa.pl b119358ca7
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APTEKI

O powiecie łosickim  
czytaj na str. 8,10

POWIAT ŁOSICKI

Bezpieczeństwo maluchów powinno być najważniejsze.

Ktoś coś zaniedbał...

Już w styczniu ubiegłego roku 
burmistrz Łosic wiedział, że otrzyma 
dotację na remont Przedszkola Samo-
rządowego nr 2, i że budynek będzie 
trzeba zamknąć. Burmistrz zapewniał 
rodziców, że „samorząd przygotował 
się do tematu”. Młodsze dzieci (3-4 
lata) miały zostać przeniesione do in-
nego przedszkola, natomiast 5-latki do 
szkoły podstawowej. W rzeczywistości, 
gdy ruszył remont, młodsze dzieci tak-
że tra�ły do szkoły, tyle że drugiej.

NOCNIKI NA SALI Z DZIEĆMI

Obowiązek przygotowania zastęp-
czej bazy lokalowej i zapewnienie 
bezpiecznych warunków higienicz-
nych dla dzieci w szkolnych placów-
kach burmistrz Mariusz Kucewicz 
scedował na świeżo wyłonioną  
w konkursie dyrektor remontowane-
go przedszkola Agnieszkę Wierz-
bicką. Nie wszystko poszło tak, jak 
trzeba.

– Nasze dzieci śpią na podłodze  
i siusiają do nocnika, postawionego 
na sali! To skandal! – zaalarmowała 
nas mama trzylatka.

Dyrektor Agnieszka Wierzbicka po-
twierdza, że przy sali nie ma toalety.

– Wychodzimy z dziećmi do toalet 
na korytarzu szkolnym, które są w bez-
pośrednim sąsiedztwie sal. Naprawdę 
dbamy o nasze dzieci – zapewnia 
Agnieszka Wierzbicka. – Budynek 
szkoły, pomimo że nie jest przedszko-
lem, został przystosowany do funkcjo-
nowania naszych maluchów.

A BEZPIECZEŃSTWO?

Ale okazało się, że nocnik na sali 
to najmniejszy problem. Wiele do 
życzenia pozostawia bezpieczeństwo 
przeciwpożarowe!

Przenosząc oddziały przedszkol-
ne do innej placówki, należy spełnić 
określone warunki. Zapytaliśmy sane-
pid, straż pożarną, nadzór budowlany 
oraz referat budownictwa w staro-
stwie, czy samorząd lub dyrekcja pla-
cówki wystąpili o opinię, bądź wnio-
skowali o zmianę warunków sposobu 
użytkowania części budynku szkoły.

Komendant straży pożarnej Sła-
womir Zaniuk potwierdził, co już 
wiedzieliśmy: budynek szkoły jest 
zaliczany do innej kategorii zagro-
żenia pożarowego niż placówka 
przedszkolna. A łosicka komenda nie 
wydawała żadnych opinii w sprawie 
zabezpieczeń przeciwpożarowych, 
gdy przenoszono oddziały przed-
szkolne do szkoły. Reszta instytucji 
także przyznała, że nikt do nich się 
nie zwracał w tej sprawie. Ani dyrek-
cja przedszkola, ani samorząd.

Dopiero gdy zaczęliśmy zadawać 
pytania, jeden z kierowników powia-
domił o tym urząd gminy. Wówczas 
dyrektor Agnieszka Wierzbicka została 
wezwana do kierownika gminnego 
wydziału oświaty. Przyznała, że po tej 
rozmowie napisała pismo do siedlec-
kiej delegatury kuratorium, informu-
jące, że oddziały przedszkolne zostały 
przeniesione do szkół od 1 września i 
że dzieciom zapewniono bezpieczne i 
higieniczne warunki. Trzy miesiące po 
rozpoczęciu roku szkolnego. Zdążyła je 
wysłać, zanim do redakcji przyszły od-
powiedzi z poszczególnych instytucji.

 KONTROLE

 My także skontaktowaliśmy się 
z kuratorium. Poinformowaliśmy, że 
według naszej wiedzy, zastępcza baza 
lokalowa nie jest dostosowana do 
wymogów bezpieczeństwa przeciw-

pożarowego. Dyrektor siedleckiego 
kuratorium Adam Skup zareagował 
natychmiast. Kilka dni po naszym te-
lefonie w Łosicach pojawili się wizy-
tatorzy z kuratorium. Przeprowadzili 
kontrolę w obu podstawówkach, do 
których przeniesiono przedszkolaki.

Z protokołu pokontrolnego wy-
nika, że „nie można jednoznacznie 
stwierdzić, czy w pomieszczeniach 
zastępczych przedszkola są zapew-
nione zabezpieczenia przeciwpoża-
rowe”, bo dyrektor nie ma stosownej 
dokumentacji. Kuratorium zwróciło 
się do burmistrza z pytaniem, czy 
organ prowadzący dysponuje opi-
nią straży pożarnej o zapewnieniu 
bezpieczeństwa przeciwpożarowego 
wychowankom przedszkola.

 – Wystąpiliśmy także do komen-
danta PSP w Łosicach z prośbą o 
skontrolowanie placówki pod kątem 
bezpieczeństwa przeciwpożarowego 
przedszkolaków w obydwu szkołach 
– poinformował Andrzej Kulmatycki, 
rzecznik prasowy Kuratorium Oświaty 
w Warszawie.

„Tygodnik Siedlecki” jeszcze przed 
kontrolą pytał burmistrza, czy posia-
da opinie rzeczoznawców w sprawie 
warunków sanitarno-higienicznych 
oraz bezpieczeństwa przeciwpożaro-
wego w zastępczej bazie lokalowej 
przedszkola. Niestety, burmistrz na 
to pytanie jeszcze nie odpowiedział 
(czekamy od połowy grudnia).

Komendant Sławomir Zaniuk tak-
że zapowiada przeprowadzenie kon-
troli. Kiedy? Nie wiadomo.

Tymczasem dyrektorka przedszko-
la zapewnia, że samorząd uzyskał 
niezbędne dokumenty i dostosował 
pomieszczenia dla maluchów do 
przepisów przeciwpożarowych.

 – Pani interwencja skutkowa-
ła przyspieszeniem zamontowania 
drzwi, oddzielających część przed-
szkolną od szkolnej – przyznaje 
Agnieszka Wierzbicka. – Użytkowana 
przez nas baza lokalowa była skon-
trolowana przez Kuratorium Oświaty 
Delegatura w Siedlcach i w protokole 
kontroli nie wydano zaleceń. Stwier-
dzono natomiast, że dzieci mają 
zapewnione bezpieczne warunki po-
bytu w zakresie sanitarnym, wyposa-
żenia sal oraz pod względem opieki 
pedagogicznej. Potwierdza ten stan 
również kontrola Powiatowej Stacji 
Sanitarno-Epidemiologicznej w Ło-
sicach. Uważamy, że lokale zastępcze 
zorganizowane są dobrze i zapewnia-
ją naszym przedszkolakom higienicz-
ne warunki pobytu. Dzieci czują się tu 
dobrze, przychodzą chętnie. Wiemy, 
że jest to sytuacja przejściowa, której 
�nałem będzie piękne i nowoczesne 
przedszkole.

 O konieczności przeniesienia 
przedszkolaków do szkół wiadomo 
było od dawna. Burmistrz Łosic, pla-
nując remont placówki, powinien 
wcześniej podjąć stosowne decy-
zje. Wtedy dyrekcje podstawówek 
i przedszkola, odpowiadające za 
bezpieczeństwo dzieci, miałyby czas 
właściwie dostosować zastępcze po-
mieszczenia. Na czas. (mc)

Łosicki Dom Kultury,
ul. Piłsudskiego 4,  
tel. 83 357 34 23, 83 359 05 09
Centrum Finansowe,
ul. Rynek 29, wejście od
podwórka, tel. 83 357 35 70
Epaka.pl ul. 1 Maja 2, pn.-pt.
8.00-16.00, tel. 504 221 153

BIURA OGŁOSZEŃ

Dopiero po interwencji „Tygodnika Siedleckiego” 
zaczęto naprawiać błędy istotne dla bezpieczeń-
stwa dzieci. Aż strach pomyśleć, co by się stało, 
gdyby wybuchł pożar.

Przedszkola są zaliczane do kategorii zagrożenia ludzi ZL II (budynki lub 
ich części przeznaczone przede wszystkim do użytku ludzi o ograniczonej 
zdolności poruszania się, takie jak: szpitale, żłobki, przedszkola, domy dla 
osób starszych), a budynki szkół do ZL III. Przy przeniesieniu oddziałów 
przedszkolnych do szkoły podstawowej niezbędna jest zmiana sposobu 
użytkowania części budynku. Zmianę użytkowania placówki należy zgłosić 
organowi administracji architektoniczno-budowlanej (starostwo powia-
towe). Niezgłoszenie tego może skutkować karą �nansową. (za portalem 
www.portaloswiatowy.pl)

Czy w Łosicach taka kara będzie?

EKOGROSZEK Pieklorz z Polskiej Grupy Górniczej
Niemojki 186, tel. 83 357 16 17   AUTORYZOWANY SPRZEDAWCA
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Nie siedź  
w domu w ferie! 

Łosicki Dom Kultury przygotował 
wiele atrakcji dla dzieci i młodzieży, 
które zostają na ferie w domu.

 – Zapraszamy do skorzystania ze 
sprawdzonych i lubianych zajęć oraz  
z nowości – zachęca Dorota Kozłow-
ska, dyrektor ŁDK.

W ŁDK będą się odbywać zajęcia 
rekreacyjno-sportowe z elementami 
karate, warsztaty teatralne, otwar-
te warsztaty umuzykalniające oraz 
warsztaty artystyczne, na których 
będzie można wykonywać pachnące 
mydełka oraz torby.

– Nie zabraknie także warsztatów 
kulinarnych, tanecznych, będziemy 
również grać w gry planszowe. Przy-
gotowaliśmy wiele konkursów oraz 
seansów w kinie. A na zakończenie 
ferii zapraszamy dzieci i dorosłych 
na nowości filmowe do kina objaz-
dowego. Zagramy „Chłopca z burzy”, 
przedpremierowo „Jak wytresować 
smoka 3” oraz „Miszmasz, czyli kogel 
mogel 3” i „Planetę Singli 3” – wyli-
cza D. Kozłowska. Szczegóły dotyczące 
programu na plakatach.

 ] FAŁSZOWANIE  
    DOKUMENTÓW 

Łosicka policja prowadzi postępo-
wanie w sprawie podrobienia faktur 
przez właścicielkę �rmy z wojewódz-
twa wielkopolskiego. Sfałszowanie 
tych dokumentów mogło być przestęp-
stwem skarbowym na szkodę 31-let-
niego mieszkańca gminy Platerów. 

 ] KRADZIEŻ Z WŁAMANIEM 
W nocy z 21 na 22 stycznia w Krzy-

wośnitach (gm. Huszlew) nieznany 
sprawca wyważył drzwi w garażu 
i ukradł piłę spalinową marki Stihl. 
Pokrzywdzoną jest 60-letnia kobieta, 
która oszacowała straty na 500 zł. 

 ] ZNĘCANIE PSYCHICZNE 
Dwóch nastolatków z gminy Pla-

terów znęcało się słownie na komuni-
katorze internetowym nad 14-letnim 
kolegą. O sprawie powiadomiono 
policję, która obecnie prowadzi po-
stępowanie.

 ] OSZUKANI W INTERNECIE
W minionym tygodniu łosic-

ka policja została powiadomiona  
o dwóch przypadkach oszustwa inter-
netowego. Pierwsze z nich dotyczyło 
26-latka, który przyznał, że za pośred-
nictwem jednego z portali interneto-
wych kupił za 420 zł Iphona, ale te-
lefonu nie otrzymał. Drugi przypadek 
nieudanych zakupów w internecie do-
tyczył 38-letniego mieszkańca gminy 
Sarnaki. On jednak został oszukany 
na o wiele wyższą kwotę, bo na 2300 
zł. 38-latek znalazł w internecie 
ogłoszenie o sprzedaży motocykla, 
przelał na wskazane konto pieniądze,  
a sprzedawca urwał z nim kontakt.  
W obu przypadkach postępowanie 
prowadzi KPP w Łosicach. 

 ] NARUSZENIE ZAKAZU  
    W STANIE NIETRZEŹWOŚCI 

26 stycznia w Starej Kornicy po-
licjanci ruchu drogowego zatrzymali 
do kontroli volkswagena. Jechał nim 
29-letni mieszkaniec powiatu łosic-
kiego, który miał 3 promile alkoholu 
w organizmie. Podczas kontroli oka-
zało się, że kierujący jest nie tylko 
nietrzeźwy, ale ma też sądowy zakaz 
kierowania pojazdami mechaniczny-
mi. (mc)

Złote gody w Sarnakach

W minionym tygodniu w Sarna-
kach odbyła się uroczystość 50-lecia 
pożycia małżeńskiego. Medale od 
prezydenta RP przyznano 18 parom z 
gminny Sarnaki. Uroczystość odbyła 
się w urzędzie gminy i uczestniczyło w 
niej 12 par: Janina i Marian Toma-
szukowie, Marianna i Zbigniew 
Gregorczukowie, Teresa i Zenon 

Głuchowscy, Janina i Kazimierz 
Wawryniukowie, Krystyna i Jerzy 
Lewczukowie, Janina i Czesław 
Domańscy, Kazimiera i Jan Ho-
łubowie, Michalina i Witold Gre-
gorczukowie, Teresa i Mieczysław 
Ogłozińscy, Krystyna i Jan Taraso-
wie, Sabina i Henryk Demianiuko-
wie, Irena i Jan Pawlińscy.

Uroczystość uświetniły występy 
zespołu dziecięcego, działające-
go przy Gminnym Ośrodku Kultury  
w Sarnakach, zespołu mandolinowo-
gitarowego Tremolo oraz Kabaretu 
Łzy Sołtysa. Wystąpiły również dzieci 
z Gminnego Przedszkola Samorządo-
wego w Sarnakach. 

MILENA CELIŃSKA

30 stycznia – 3 luty  
- ul. Rynek 1, tel. 83 359 03 73

4 lutego -  ul. Rynek 10, 
tel. 83 359 03 20

5 lutego - ul. Berka Josele-
wicza 13, tel. 833573523.

R E K L A M A
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BIURO OGŁOSZEŃ
Dom Handlowy  
przy skwerku,  

stoisko "Triumf",  
ul. Zdanowskiego 4

Łuków, os. Unitów Podl. 17

tel./fax 25 798 89 94

www.telewizja.lukow.pl
TELEWIZJĄ

WASZĄ

JESTEŚMYJESTEŚMY

WASZĄ

TELEWIZJĄ

R E K L A M A

POWIAT ŁUKOWSKI

Nowe zarządzenie burmistrza Łukowa

Jest nowa Rada Sportu
W Łukowie w nowym 
składzie rozpoczęła dzia-
łalność Rada Sportu. Ma 
doradzać burmistrzowi 
przy podejmowaniu de-
cyzji dotyczących kultu-
ry fizycznej  
i sportu.

Burmistrz Piotr Płudowski po-

wołał do niej 9 osób. Większość to 

nauczyciele wychowania fizycznego 

z łukowskich szkół oraz trenerzy. Są 

w niej też przedstawiciele rady mia-

sta, urzędu miasta i instytucji, zaj-

mujących się krzewieniem rekreacji, 

kultury �zycznej oraz popularyzacją  

sportu. 

Podczas pierwszego posiedzenia 

wybrano przewodniczącego i jego 

zastępcę. Przewodniczącym został 

Zenon Pawlikowski, zastępcą - Ar-
kadiusz Pogonowski. Opracowano 

harmonogram działań na najbliższy 

fot. arch. UM
Nowo powołana Rada Sportu w Łukowie w pełnym składzie podczas pierwszego spotkania. 

Trzeci z prawej strony stoi burmistrz Piotr Płudowski.

Na walnym zebraniu łukowskich „Orląt” nie udało się wybrać nowych władz.

Strach o 100 tysięcy

Sytuacja w klubie jest nieciekawa. 

Brakuje pieniędzy i kończy się okres pra-

cy kuratora sądowego, zarządzającego 

stowarzyszeniem. Czy uda się w końcu 

wyłonić nowe władze „Orląt”?

Przypomnijmy, że o wyznaczenie 

kuratora dla stowarzyszenia w ubie-

głym roku do sądu wystąpił łukowski 

starosta Janusz Kozioł. Stało się to po 

tym, gdy zaledwie po 13 dniach od wy-

boru podali się do dymisji: nowy prezes 

Ryszard Wałachowski, wiceprezes 

Michał Zarzycki i 3 członków zarządu. 

Nie uchwalili  przy tym terminu kolejne-

go nadzwyczajnego zebrania członków, 

które mogłoby wyłonić nowe władze. 

Zdekompletowany zarząd nie mógł już 

takich decyzji podejmować.

Kurator na odchodnym

Sąd powołał Sławomira Rzy-
mowskiego na kuratora klubu. „Or-

lęta” miały na koncie 170 tys. zł oraz 

nieuregulowane zobowiązania na 169 

675,07 zł. Zostały one uregulowane. 

Kurator uporządkował również rejestr 

członków. Członkostwo w klubie stra-

ciło kilkanaście osób, które ponad rok 

zalegały ze składkami.

Później kuratorowi udało się po-

zyskać od sponsorów 40 000, następ-

nie 50 000 zł. Do tego doszło 13 900 

zł za stadionowe reklamy. Na koniec 

grudnia 2018 r. w kasie było 73,59 

zł, a na rachunku bankowym 29,60 zł. 

Jednak w nowy rok „Orlęta” weszły ze 

zobowiązaniami, sięgającymi 79 237,69 

zł. Po doliczeniu należności stycznio-

wych kwota urasta do około 100 000 zł.

I chyba to okazało się straszakiem 

na potencjalnych kandydatów na pre-

zesa klubu. Wymieniany jako pewny 

kandydat, łukowski 

przedsiębiorca, a swe-

go czasu także miejski 

radny i społecznik, 

Ireneusz Goławski, 
nie zgodził się na 

kandydowanie. Zło-

żył w tej sprawie ob-

szerne wyjaśnienia.

– Do dzisiejsze-

go ranka (piątek 25.01) gotów byłem 

podjąć to wyzwanie – mówił. – Ale 

po rozmowie z burmistrzem Łuko-

wa doszedłem do wniosku, że moje 

poświęcenie nie będzie miało sen-

su. W klubie jest kilkuset członków, a na 

zebranie przychodzi 40, spośród któ-

rych nie ma nawet chętnych do pra-

cy w komisji skrutacyjnej. Przy takim 

zaangażowaniu długo ten klub nie 

pociągnie. Naszym największym 

sponsorem jest Miasto Łuków i doce-

niamy to. Kiedyś doprowadzono do 

zadłużenia „Orląt”, co ciągnie się za 

klubem od lat. Z Piotrem Płudowskim 

rozmawialiśmy o sposobach pomocy 

„Orlętom”, by w końcu wyszły z za-

paści. Z miasta otrzymujemy granty 

na realizację miejskich programów, 

to jest duża kasa, w tym roku ok. 

350 tys. zł. Miałem propozycje, aby 

burmistrz znalazł sposób na prze-

kazanie klubowi jeszcze 100 tys. zł, 

albo chociażby na pożyczenie takiej 

kwoty. Burmistrz nie widzi takich 

możliwości. Ja na swoją głowę nie 

mogę wziąć tak wielkiej odpowie-

dzialności. Nie będą zapewne chcieli 

jej również wziąć potencjalni człon-

kowie zarządu, z wybraniem których 

też możemy mieć kłopoty. Trzeba 

wiedzieć, że członkowie zarządu 

stowarzyszenia razem z prezesem 

za majątek klubowy odpowiada-

ją swoim własnym majątkiem.

maszynKa się zepsuła

Burmistrz też zabrał głos. 

– Jestem całym sercem za „Or-

lętami”. Władze miasta od wielu lat 

wspierają �nansowo stowarzyszenie, 

przeznaczając w budżecie pieniądze 

na sport. Jeśli mieliśmy możliwości, 

dokładaliśmy największemu łukow-

skiemu klubowi. W ubiegłym roku 

mój poprzednik zadecydował, by ze 

spółek miejskich przekazać najpierw 

290 tys. zł, a później jeszcze 100 tys. 

zł. Ale nie mogę tak ekstra przekazać 

100 tys. zł pod stołem. Jako bur-

mistrz, nie mogę nawet dać wam 

takiej obietnicy, bo to nie są moje 

prywatne pieniądze – podkreślił 

Piotr Płudowski. 

Dodał, że prezes PEC złożył 

wniosek o podwyżki stawek za 

ciepło, więc ludzie będą mieli uza-

sadnione pretensje, że przedsiębior-

stwo z jednej strony daje pieniądze 

klubowi, a z drugiej wyciąga rękę 

do mieszkańców. Burmistrz stwier-

dził, że jest zdziwiony, iż pieniądze 

przekazywane przez miasto, spon-

sorów i reklamodawców gdzieś 

uciekają. W innych stowarzyszeniach 

do takich zjawisk nie dochodzi. „Być 

może maszynka działała tyle lat  

i w końcu się zepsuła. Może jest na 

tyle zepsuta, że nie da się jej już na-

prawić” - stwierdził.

Miasto także pozabudżetowo 

wspiera „Orlęta”. W siedzibie klubu 

utworzono biuro obsługi sportu. For-

malnie znajduje się ono w strukturze 

organizacyjnej OSiR i z jego pieniędzy 

jest finansowane. Pracownik biura 

zajmuje się tymczasem głównie klu-

bową buchalterią. Co więcej, zawod-

nicy „Orląt” mogą nieodpłatnie korzy-

stać ze wszystkich miejskich i szkolnych 

obiektów sportowych.

przerwijmy ten marazm

Przewodniczący klubowej ko-

misji rewizyjnej Arkadiusz Kasznia 

wyjaśnił, że jeśli członkowie „Orląt” 

nie wybiorą na walnym prezesa i za-

rządu, to sąd może przedłużyć Sła-

womirowi Rzymowskiemu kurator-

ską kadencję. Oczywiście, na jego 

wniosek. Zaproponował, by na kilka 

dni ogłosić przerwę w obradach,  

a w tym czasie poszukać skutecznych 

rozwiązań patowej sytuacji w „Or-

lętach”. Podczas głosowania tego 

wniosku tylko jeden z członków klu-

bu wstrzymał się od głosu.

PIotR GIcZelA

Piątkowe Walne Zebranie Członków 
Łukowskiego Klubu Sportowego 
„Orlęta-Łuków” trzeba było przerwać, 
ponieważ nikt nie był zainteresowany 
kandydowaniem na prezesa zarządu. 

czas. Wkrótce odbędzie się kolejne, 

tym razem robocze spotkanie.

Rada będzie zajmowała się głów-

nie opiniowaniem, np. zasad współ-

pracy z organizacjami pozarządowy-

mi upowszechniającymi rekreację, 

kulturę �zyczną i sport. Ma też inspi-

rować i promować podobne działania 

na terenie Łukowa. (PGl)

 ] Senior Z amfeTaminą
23 stycznia łukowscy policjanci 

sprawdzili prawdziwość uzyskanej 

wiadomości, że jeden z mieszkańców 

spółdzielczego os. Klimeckiego może 

posiadać narkotyki. W mieszkaniu 

59-letniego łukowianina istotnie 

znaleźli amfetaminę. 

 ] GDZie jeST poDpalacZ?
23 stycznia o godz. 1 w nocy na 

polu w Malcanowie zaczęły pło-

nąć bele słomy. Do akcji gaśniczej 

skierowano 6 zastępów strażackich 

- 2 z JRG w Łukowie, 2 z OSP w Grę-

zówce i po jednym z OSP w Łazach 

oraz w Dąbiu. W chwili dotarcia na 

miejsce płonęło 790 bel słomy. Pożar 

trwał długo. Wokół panowała bardzo 

wysoka temperatura. Na szczęście 

nie było w okolicy zabudowań, więc 

ogień nie miał możliwości rozprze-

strzeniania się. Według wstępnych 

ustaleń, prawdopodobną przyczyną 

zapalenia się słomy było  podpalenie. 

Policja prowadzi śledztwo.

 ] jak koSTki Domina
23 stycznia na ul. Siedlec-

kiej w Łukowie kierująca nissa-

nem 35-letnia łukowianka uderzy-

ła w citroena, którym kierował 31-la-

tek z gminy Stanin. Kierowca citroena 

uderzył z kolei w peugeota, którym 

kierował 22-latek z gminy Ulan Ma-

jorat. W groźnie wyglądającej kraksie 

ucierpiała jedynie kierująca nissa-

nem. Karetka pogotowia zabrała ją 

do szpitala.

 ] oGień  
     w SkłaDZie Drewna

24 stycznia ok. godz. 20.40 

zapalił się dach na hali magazy-

nowej w składzie drewna przy ul. 

Warszawskiej w Łukowie. Do 

akcji gaśniczej wyjechały 2 zastępy 

strażackie z JPR KP PSP w Łukowie 

oraz po jednym zastępie z jednostek 

OSP w Dąbiu i Gręzówce. Szybka akcja 

uniemożliwiła rozprzestrzenienie się 

ognia i ograniczyła straty. Spaleniu 

uległo ok. 10 m2 poszycia dachu. Do 

zapalenia doszło najprawdopodob-

niej od gorącej metalowej rury komi-

nowej, przechodzącej przez dach. 

 ] HaSZySZ w jeDlance
26 stycznia w Jedlance, pod-

czas przeszukania 20-latka z gminy 

Stoczek Łukowski, policjanci znaleźli 

pewną ilość haszyszu. Trwa docho-

dzenie w tej sprawie.

 ] ranni Ze ŚwiDerSkiej
28 stycznia około godz. 9.30 

doszło do zderzenia dwóch samo-

chodów na ul. Świderskiej w Łuko-
wie. W kraksie brały udział volkwa-

gen polo i ford transit. Aż 4 osoby 

zostały przewiezione karetkami po-

gotowia do szpitala. (PGl)

fot. PGL

Proceduralne sprawy na walnym zebraniu „Orląt” jeszcze udało się przegłosować.

 Gdy miał być wybierany nowy prezes - doszło do pata, bo nie było chętnych.

O powiecie łukowskim  

czytaj też 

na str. 4, 9, 10, 12
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powiat miński

BiURo oGŁosZEń
„CAR-POL”, ul. Konstytucji 3 Maja 2,

 tel. 25 758 72 41
Mrozy - Kiosk „MROzeR” 

ul. Armii Krajowej 6

aptEki
30 stycznia – ul. Kopernika 5
31 stycznia – ul. Dąbrówki 52
1 lutego – ul. Rudzkiego 9
2 lutego – ul. Piłsudskiego 32
3 lutego – ul. Widok2/4
4 lutego – ul. Cicha 12/55
5 lutego – ul. Kościuszki 14/U-2

Mogą zadbać o kondycję albo rozwijać wyobraźnię

Szansa na lepsze życie
pomocy dla maksymalnie 15 osób. 
- Ale możliwości mamy dużo większe, 
ośrodek dysponuje pomieszczeniami 
o powierzchni 430 metrów kwadra-
towych - podkreśla Justyna Adamiec. 

Uruchomienie ŚDS jest ważne tak-
że dla rodzin niepełnosprawnych. Od-
ciąży opiekunów, rodziców i bliskich, 
którzy często rezygnują z pracy zarob-
kowej, by opiekować się chorymi.

dyrektor Caritas Diecezji Warszawsko
-Praskiej.   

Zajęcia odbywają się w sześciu 
pracowniach. W pracowni arteterapii 
podopieczni ćwiczą wyobraźnię i kre-
atywność: malują, rysują, ale także 
uczą się grać na instrumentach mu-
zycznych. W porządkowo-technicznej 
uczą się prostych napraw i majsterko-
wania. W pracowni �zjoterapii mogą 
zadbać o kondycję, ćwiczą na steppe-
rach i rowerach stacjonarnych, a tak-
że grają w piłkarzyki czy ping-ponga. 
W ŚDS są też pracownie multimedial-
na (wyposażona w sześć stanowisk 
komputerowych), psychologicz-
na oraz gospodarstwa domowego 
z kuchnią, w której niepełnosprawni 
uczą się przygotowywać posiłki.

Różnica wieku między podopiecz-
nymi jest czasem duża, ale wszystkich 
łączy coraz silniejsza więź. Są dla sie-
bie bardzo wyrozumiali. - Jeżeli ktoś 
ma kłopot z utrzymaniem w ręku 
łyżki czy widelca, inna osoba natych-
miast pomaga - mówi kierownik Ju-
styna Adamiec.

ZADOWOLONY BURMISTRZ

Burmistrz Mrozów Dariusz 
Jaszczuk jest bardzo zadowolony, 
że w mieście powstała tego typu pla-
cówka. 

- Cieszę się z niej bardziej niż 
z wielu innych inwestycji. Przez 20 
lat, najpierw będąc wójtem, a potem 
burmistrzem, ciągle dowiadywałem 
się, że gdzieś jest jeszcze jakaś osoba, 
z którą się nigdy nie widziałem, bo 
nie wychodziła z domu - zaznacza.

Do tej pory rzadko wychodzili 
z domów, zamknięci w czterech 
ścianach pędzili monotonne 
życie. Teraz, w nowo powsta-
łym Środowiskowym Domu Sa-
mopomocy dla osób niepełno-
sprawnych w Mrozach, uczą się 
majsterkowania, gotują, grają 
w ping-ponga. 

Podopieczni są dla siebie bar-
dzo wyrozumiali. - Jeżeli ktoś ma 
kłopot z utrzymaniem w ręku 
łyżki czy widelca, inna osoba 
natychmiast pomaga - mówi kie-
rownik ŚDS Justyna Adamiec.

Placówka działa w Mrozach od 
miesiąca. Konkurs na jej prowadze-
nie, rozpisany przez Zarząd Powiatu 
Mińskiego, wygrała Caritas Diecezji 
Warszawsko-Praskiej. W zajęciach 
ŚDS biorą udział osoby chore m.in. na 
porażenie mózgowe wielokończyno-
we i autyzm. Dom Samopomocy za-
pewnia dzienne wsparcie dorosłym, 
bez ograniczeń wiekowych. Justyna 
Adamiec zaznacza, że są tu zarówno 
osoby, które dopiero osiągnęły peł-
noletność, jak i na przykład bardzo 
aktywna pani po sześćdziesiątce. 

W placówce każdy z podopiecz-
nych może znaleźć zajęcia, odpowia-
dające indywidualnym zainteresowa-
niom i potrzebom.

MALUJĄ, MAJSTERKUJĄ

- Zapewniamy różne formy aktyw-
ności i rehabilitacji, które mają pomóc 
niepełnosprawnym w wykonywaniu 
prostych czynności codziennego ży-
cia – podkreśla ks. Kamil Chojnacki, 

fot. Aga Król

 ] miaŁ amfEtaminę
Policjanci zespołu wywiadow-

czego mińskiej komendy zatrzymali 
32-letniego mieszkańca gminy Ka-
łuszyn. Gdy kontrolowali mężczyznę, 
okazało się, że ma on przy sobie am-
fetaminę. 32-latek dobrowolnie pod-
dał się karze grzywny.

 ] BRawo, pani siERżant
Starszy sierżant Izabela Malinow-

ska z komisariatu w Stanisławowie 
udowodniła, że policjantem jest się 
cały czas. Nie była akurat na służbie, 
gdy w jednym ze sklepów w Mińsku 
Mazowieckim zauważyła poszukiwa-
nego przez policję mężczyznę. Poli-
cjantka błyskawicznie powiadomiła 
o tym swoich kolegów z Mińska Ma-
zowieckiego. Mińscy funkcjonariusze 
zatrzymali poszukiwanego. Mężczy-
zna tra�ł do więzienia.

 ] wypadEk 
    w sUlEjówkU

W Sulejówku kierowca forda nie 
ustąpił pierwszeństwa przejazdu na 
skrzyżowaniu ulic. Ford zderzył się 
z pojazdem marki Sabb. Pasażerka 
forda doznała ogólnych obrażeń, 
została przewieziona do szpitala.

 ] toyotĄ w fiata
W Kobiernem kierujący toyotą 

skręcając w lewo nie udzielił pierw-
szeństwa przejazdu jadącemu z prze-
ciwka �atowi. Samochody się zderzy-
ły. Pasażerka �ata tra�ła do szpitala. 

 ]  ZdERZEniE 
    w stojadŁach

W Stojadłach kierowca skody 
nie ustąpił pierwszeństwa przejazdu 
kierującej autem marki KIA. Pojazdy 
się zderzyły. Poszkodowane zostały 
dwie osoby - kierującą samochodem 
KIA odwieziono do szpitala w Mińsku 
Maz., natomiast pasażera skody (był 
nieprzytomny) pogotowie lotnicze 
przetransportowało do jednego 
z warszawskich szpitali. (T.MARK)

Powstaje „Encyklopedia gminy Jakubów” 

Zaproponujcie hasła 

samochody 
przy „kulfonie”

Mieszkańcy Mrozów od wielu 
miesięcy skarżą się, że przy ul. Pokoju 
parkuje dużo samochodów. Przejazd 
tą ulicą jest uciążliwy. - Ludzie sta-
wiają auta na chodniku przy delikate-
sach „Kulfon”. Nierzadko samochodów 
jest tak dużo, że jadący tędy kierowcy 
mają problem, by je wyminąć. Poza 
tym brakuje miejsc do parkowania 
– skarżą się mrozianie. Urząd Miasta 
postanowił zaradzić tym kłopotom: 
wybuduje około 60 nowych miejsc 
parkingowych przy pobliskiej ul. Ar-
mii Krajowej. Jednocześnie wystąpi 
do Zarządu Dróg Powiatowych o za-
kaz parkowania na ul. Pokoju (od ul. 
Armii Krajowej do ul. Kilińskiego) oraz 
na ul. Armii Krajowej (od ul. Pokoju 
do ul. Kolejowej). (T.MARK)

cały sulejówek
kocha małgosię!

fikowana do udziału w terapii. 
Ale leczenie jest bardzo drogie. 

Dzięki darczyńcom i zaangażowaniu 
fundacji „Się pomaga” na razie udało 
się zgromadzić 1,2 mln zł. A potrzeba 
jeszcze co najmniej 3 miliony zł. Rzecz 
prawie niemożliwa, ale organizatorzy 
akcji wierzą, że z pomocą ludzi o wiel-
kim sercu może się udać!  

Od kilku dni trwa zbieranie fantów 
na licytację. Mogą to być: vouche-
ry, bilety, karnety, zabawki, obrazy, 
ozdoby i inne przedmioty. Trzeba je 
dostarczyć do 15 lutego do Biura Po-
dawczego Urzędu Miasta Sulejówek 
ul. Dworcowa 55. Więcej informacji 
na stronie  https://www.siepomaga.
pl/malgosia. (T.MARK)

 ...pod takim tytułem miasto 
Sulejówek przeprowadzi 24 lutego 
akcję charytatywną na rzecz jednej 
z młodych mieszkanek, 16-miesięcz-
nej Małgosi. Dziewczynka cierpi na 
bardzo rzadko występującą chorobę 
genetyczną - Canavan. To choroba 
układu nerwowego, która prowadzi 
do stopniowego niszczenia mózgu. 
Rodzicom Małgosi udało się dotrzeć 
do amerykańskiej profesor genetyki 
Paoli Leone, która obecnie kończy po-
nad 20-letnią pracę nad eksperymental-
ną terapią genową, która może stać się 
pierwszą na świecie skuteczną metodą 
leczenia Canavan. Małgosia, jako jedyne 
polskie dziecko (wśród pięciu dzieci 
z całego świata) została zakwali-

Formularz zgłoszenia jest dostępny 
na stronie internetowej Urzędu Gminy 
oraz w Gminnej Bibliotece Publicznej. 
Pierwsze spotkanie, na którym zostanie 
omówiona praca nad wydawnictwem, 
odbędzie się 18 lutego  o godz. 
16.00 w Urzędzie Gminy.  (T.MARK)

 Encyklopedia ma być kompen-
dium wiedzy o lokalnej historii 
i współczesności. Władze samorzą-
dowe liczą, że publikację pomogą 
stworzyć mieszkańcy. Każdy może 
zgłosić propozycje haseł, które po-
winny znaleźć się w encyklopedii. 

oczybaszki w mińsku
Ubiegłego lata Oczybaszki wzięły 
także udział w Festiwalu FAMA 
w Świnoujściu. W grudniu ukazała 
się pierwsza płyta zespołu. 2 lu-
tego o godz. 20.00 grupa zapre-
zentuje się w MDK w Mińsku Mazo-
wieckim. Wystąpią: Baszka Biel - 
śpiew, ukulele, gitara elektryczna, Ola 
Biel (Gocał) - śpiew, melodyka, duduk, 
�et poprzeczny, Michał Sember  - gitara 
elektryczna, kalemba. (T.MARK)

Oczybaszki to rodzinna formacja, 
tworząca muzykę z pogranicza folku, 
alternatywy i piosenki autorskiej. 
Zespół powstał w 2016 roku. Wy-
stępował na scenie przed takimi 
artystami, jak: Natalia Grosiak, 
Joao de Sousa, Stanisław Soyka czy 
Stanisława Celińska (w ramach Fe-
stiwal Piotra Skrzyneckiego w Miń-
sku Mazowieckim, na którym Oczy-
baszki zdobyły pierwszą nagrodę). 

darmowe treningi
To gratka dla miłośników aktyw-

nego wypoczynku: w hali sportowej 
w Cegłowie ruszyły bezpłatne zajęcia 
sportowe. Rozpoczęły się 26 stycznia 
i potrwają do 27 kwietnia. W każdą 
środę od godz. 17.00 do 19.00 oraz 

w soboty od 10.00 do 12.00 miesz-
kańcy Cegłowa będą mogli sprawdzić 
swoje umiejętności w różnych dyscy-
plinach sportowych m.in. w: siatków-
ce, piłce nożnej, koszykówce i tenisie 
stołowym. (T.MARK)

Do ITF, które odbędą się w kwietniu 
w bawarskim mieście Inzell. Na-
tomiast mińszczaninowi Jackowi 
Łuniewskiemu została powierzo-
na funkcja trenera kadry narodo-
wej kobiet w tej dyscyplinie sportu. 
W Niemczech odbędą się zarówno mi-
strzostwa juniorów (na których będą 
walczyć Marta i Cezary), jak i senio-
rów. (T.MARK)

powołani do reprezentacji
 Marta Krajewska i Cezary 

Jackowski z Mińska Mazowieckiego 
zostali powołani do kadry narodowej 
na Mistrzostwa Świata w Taekwon-

nie tylko na wesoło
Gminna Biblioteka Publiczna 

w Siennicy zaprasza dzieci na kolejną 
edycję Kulturalnych Ferii w Bibliotece, 
które odbędą się od 4 do 8 lutego 

w godz. od 10.00 do 14.00. 
W programie zajęcia: muzyczne, pla-
styczne, taneczne i język angielski na 
wesoło. (T.MARK)

dębskie kolędowanie
W Domu Kultury w Chrośli odbyła 

się kolejna edycja „Dębskiego Kon-
kursu Kolędowego”.  W tym roku 
w przeglądzie, zorganizowanym 
przez Gminny Ośrodek Kultur y 
w Dębem Wielkim, zaprezento-
wało się 30 solistów i zespołów (ra-
zem setka wykonawców). Imprezę 

poprowadzili „Góreccy Kolędnicy”.
I miejsca w poszczególnych kate-

goriach zajęli: Przedszkole DO-RE-MI, 
Para�alny Chór pw. Św. Piotra i Paw-
ła, Laura Bajera, Halszka Rembowska, 
Zespół Szkoły Podstawowej w Dębem 
Wielkim oraz duet Magda Puła i Jakub 
Ładno. (T.MARK)

Środowiskowy Dom Pomocy w Mrozach

Dlatego Caritas wspólnie z Powia-
towym Centrum Pomocy Rodzinie 
w Mińsku złożyła do ministerstwa 
wniosek o zwiększenie liczby uczest-
ników zajęć. A to wiąże się z zatrud-
nieniem kolejnych opiekunów. ŚDS, 
w którym przebywają osoby z auty-
zmem i podopieczni z większą liczbą 
schorzeń, musi mieć liczniejszą kadrę 
niż inne placówki opiekuńcze. Nie 
może być to mniej niż jeden pracow-
nik na trzech podopiecznych.

Ośrodek działa już od kilku tygo-
dni, ale jego o�cjalne otwarcie zapla-
nowano na 4 lutego.

TOMASz MARKIeWICz

PAŃSTWO PŁACI, 
POWIAT ORGANIZUJE

W Polsce przybywa środowi-
skowych domów samopomocy. Jak 
poinformowało Ministerstwo Ro-
dziny, Pracy i Polityki Społecznej, 
w ubiegłym roku było ich ponad 800, 
a z ich pomocy skorzystało 32,5 tysią-
ca osób. ŚDS �nansowane są w całości 
z budżetu państwa. Wysokość dotacji 
określa wojewoda, a zadania realizują 
na swoich terenach samorządy gmin-
ne lub powiatowe.

Pieniądze przekazane przez mi-
nisterstwo na prowadzenie SDS 
w Mrozach pozwalają na zapewnienie 
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 ] wŁamaniE na dZiaŁkach
Nieznany sprawca wybił szybę w 

domku na ogródkach działkowych w 
Siedlcach. Złodziej ukradł narzędzia 
oraz wiertarkę o łącznej wartości 100 zł. 

 ] kRadŁ pRĄd
Nieznany sprawca włamał się do 

skrzynki energetycznej na niezamiesz-
kanej posesji w Siedlcach. Jak wynika 
z ustaleń policji, sprawca podłączył prąd 
do blaszanego kontenera, znajdującego 
się w pobliżu tej posesji. 

 ] a miaŁo Być BEZpiEcZniE
W jednym ze sklepów w Siedl-

cach nieznany sprawca prawdopo-
dobnie odgiął górną część drzwiczek 
metalowej szafki na ubrania i ukradł 
portfel z dokumentami i pieniędz-
mi, należący do 60-letniej kobiety. 
W portfelu kobieta miała 130 zł.

 ] chciaŁ, 
   alE mU się niE UdaŁo

Nieznany sprawca usiłował wła-
mać się do jednego z kiosków w 
Siedlcach. Wandal wyłamał roletę 
antywłamaniową w drzwiach kiosku 
i próbował kamieniem wybić w nich szybę. 
Wartość strat wyceniono na 1,2 tys. zł.

 ]  pijana wjEchaŁa 
    w oGRodZEniE

Siedleccy policjanci zatrzymali 
27-letnią kobietę, która kierowała 
fiatem, mając w wydychanym po-
wietrzu 1,6 promila alkoholu. Kobieta 
wjechała w ogrodzenie jednej z pose-
sji na terenie miasta.

 ] spowodowaŁ 
    i odjEchaŁ

W Woli Suchożebrskiej policjan-
ci zatrzymali 45-letniego obywatela 
Ukrainy, który kierował mercedesem, 
mając w wydychanym powietrzu 2,8 
promila alkoholu. Mężczyzna niedługo 
przed zatrzymaniem spowodował koli-
zję na terenie powiatu sokołowskiego.

 ] ZapŁaciŁa, niE dostaŁa
26-letnia siedlczanka zgłosiła w 

komendzie policji, że w jednym ze 
sklepów internetowych kupiła ko-
szulkę za 71,99 zł. Pieniądze przelała 
na wskazane przez sprzedawcę konto, 
ale do tej pory towaru nie dostała. (jj) 

ile dla ochotników?
Ochotnicze Straże Pożarne działa-

ją społecznie, ale powszechnie wia-
domo, że druhowie otrzymują jakieś 
pieniądze za swoją służbę. I zdarza 
się, że na temat wynagradzania stra-
żaków z OSP krążą różne opowieści. Jak 
jest w rzeczywistości? W gminie Siedlce 
ochotnicy otrzymują wprawdzie pie-
niądze, ale tylko za konkretną ratującą 
zdrowie i życie ludzi robotę. I nie są to 
kokosy, tylko kwoty symboliczne.

Do tej pory członkowie OSP za 
udział w akcjach ratowniczych otrzy-
mywali 14 zł za godzinę, a za godzinę 
uczestnictwa w szkoleniu pożarni-
czym 9 zł. W końcu stycznia radni 
podjęli uchwałę (jednogłośnie) o 
podniesieniu tych stawek odpowied-
nio do 16 i 10 zł. Nie ma więc chyba 
wątpliwości, że do OSP nie idzie się po 
pieniądze. To pasja i ciężka, czasem 
niebezpieczna, służba dla lokalnych 
społeczności. (z.J.)

powiat siEdlEcki

 ul. Armii Krajowej 11,  tel. 25 633 05 05;
 DomTel, ul. Chrobrego 9/3,   tel. 25 740 20 20,  

Punkt przesyłek kurierskich E-paka,  zbuczyn, ul. Terespolska 64,  
tel. 504 221 153,  pn.-pt. 8.00-16.00 

Biuro Ogłoszeń  „Gazety Wyborczej” 
Margus - Marzena Gustołek, tel. 512 212 441,   m.gustolek@gazeta.pl, dojazd do klienta

BiURa oGŁosZEń

 
Całodobowy  dyżur pełni apteka
ul. Kilińskiego 23,  tel. 25 631 30 84 

aptEki

Koncert Kolęd i Pastorałek okazją do integracji

Dzieci były szczęśliwe
Patronat „TS”

twórczości dziecięcej – dodaje Anna 
Hołownia. - O wrażeniach z tej impre-
zy dzieci opowiadają potem całymi 
tygodniami. Z kolei w kinie „Helios” 
w Siedlcach organizujemy imprezę 
integracyjną, która odbywa się z oka-
zji Światowego Dnia Autyzmu. Jest 
ona połączona z konferencją, podczas 
której rodzice dzieci autystycznych 
zdobywają wiedzę na temat tego 
zaburzenia od specjalistów. Także w 
kwietniu tego roku odbędzie się takie 
spotkanie, na które już serdecznie za-
praszamy.

Honorowy patronat nad Koncer-
tem Kolęd i Pastorałek objął starosta 
siedlecki Karol Tchórzewski.

zBIgnIeW JuŚKIeWICz

poznać dzieci z co najmniej kilkunastu 
placówek z naszego regionu – mówi 
Anna Hołownia. - A trudno o lepszą 
okazję niż wspólne kolędowanie. Na 
te kilka godzin wróciła prawdziwie 
świąteczna atmosfera. Wszyscy byli 
dumni i szczęśliwi, że mogli zaprezen-
tować swe artystyczne umiejętności 
rówieśnikom. 

Podobne imprezy integracyjne od-
bywają się między innymi w Specjal-
nym Ośrodku Szkolno-Wychowaw-
czym w Siedlcach, który regularnie 
organizuje kilkudniowe ogólnopol-
skie warsztaty teatralne. 

- Nasz ośrodek co roku organizuje 
także w CKiS w Siedlcach przegląd 

gawce, budząc duże zainteresowanie 
tym oryginalnym i mało znanym in-
strumentem. 

W koncercie uczestniczyły też 
dzieci z siedleckich przedszkoli inte-
gracyjnych nr 20, 25 i 27, Niepublicz-
nego Przedszkola „Słoneczna Dolina”, 
katolickiej szkoły podstawowej z Sie-
dlec, szkół podstawowych z Pruszyna, 
Golic i Dziewul, Zespołu Oświatowego 
w Stoku Lackim, Specjalnego Ośrodka 
Szkolno-Wychowawczego im. Marii 
Grzegorzewskiej z Siedlec i oczywiście 
z placówki w Stoku Lackim. Byli także 
prawdziwi profesjonaliści z Zespołu 
Szkół Muzycznych w Siedlcach. Grom-
kie brawa zbierała też Schola z para�i 
św. Maksymiliana Kolbego w Siedl-
cach. Koncert trwał aż 3,5 godziny, 
ale publiczności i wykonawcom ciągle 
było mało. Zresztą taki podział zaczął 
się zacierać, bo wszyscy śpiewali naj-
popularniejsze kolędy wspólnie.

- Ten koncert miał przede wszyst-
kim zintegrować dzieci i młodzież z 
niepełnosprawnością intelektualną 
z lokalnym środowiskiem. Był spo-
tkaniem, podczas którego mogły się 

Organizatorem imprezy, przy 
udziale CKiS w Siedlcach, był Specjal-
ny Ośrodek Szkolno-Wychowawczy w 
Stoku Lackim. Koncert na taką skalę 
odbył się w Siedlcach po raz pierwszy, 
ale już wiadomo, że nie ostatni.

- Nie mamy wyjścia, trzeba konty-
nuować imprezę w kolejnych latach 
– mówi dyrektor SOSzW w Stoku Lac-
kim Anna Hołownia. - Prosiły o to 
dzieci, a każdy widział, że były szczę-
śliwe. Mogły wystąpić na profesjonalnej 
scenie przed wielką publicznością. Bez 
stresu, bo koncert nie był konkursem, 
któremu towarzyszy rywalizacja. Tu 
wszyscy mogli się cieszyć wspólnym 
spotkaniem i śpiewem. 

Widownia była wypełniona po 
brzegi. Zasiadły na niej nie tylko dzie-
ci i młodzież, ale także opiekunowie i 
rodzice. Samych wykonawców kolęd 
i pastorałek było około 70. Do Siedlec 
przyjechali nawet z dość odległych 
miejscowości. 

- Gościliśmy uczniów i wychowaw-
ców z Zespołu Szkół Publicznych nr 1 
w Terespolu. Był też gość specjalny, 
Roman Brochocki, który grał na li-

W Laskowicach

wieża widokowa
wspanialszy. W tym miejscu po-
wstanie też wiata wypoczynkowa 
z ławeczkami i miejscem do grilla.  

Projekt zakłada też uatrakcyjnie-
nie nadbużańskiego szlaku kajako-
wego. 

- Przy szlaku zamontujemy tablice 
z informacjami, co ciekawego znajdu-
je się na danym terenie lub w określo-
nej miejscowości. Bo nasz region na 
pewno zasługuje na to, aby wysiąść 
na chwilę z kajaka i lepiej poznać 
okolicę. 

Planowane inwestycje mają być 
gotowe jeszcze w tym roku. (z.J.)

Gmina Korczew otrzymała dofi-
nansowanie ze środków unijnych na 
realizację programu „Łączy nas Bug - 
utworzenie dwóch transgranicznych 
szlaków turystycznych”. Powstaną za 
nie wieża widokowa, wiata wypo-
czynkowa oraz kilka obiektów małej 
architektury.  

Wyborem miejsca na budowę wie-
ży zajmował się wójt gminy Korczew 
Sławomir Wasilczuk, który jest ro-
dowitym mieszkańcem tych terenów 
i zna wszystkie nadbużańskie ostępy.

- Oglądałem wiele miejsc, ale 
najlepszym do budowy wieży wy-
daje się rejon wsi Laskowice - mówi 
wójt. - Rozciąga się tam piękny pa-
noramiczny widok na Dolinę Bugu. 
A z wieży, która ma mieć wysokość 
około 20 metrów, będzie on jeszcze 

Rolnik w sieci
Stowarzyszenie Ośrodek Kultu-

ry i Aktywności Lokalnej w Krzesku 
w partnerstwie z poszczególnymi 
samorządami rozpoczęło realizację 
projektu „Ja w Internecie”. Polega on 
na cyklu szkoleń komputerowych dla 
osób w wieku powyżej 25 roku życia. 

Szkolenia są prowadzone aż w 
siedmiu zakresach: rodzic w Inter-
necie, moje finanse i transakcje w 
sieci, rolnik w sieci, tworzę własną 
stronę internetową (blog), kultura 
w sieci, działam w sieciach społecz-
nościowych oraz mój biznes w sieci. 
Szkolenia, które są bezpłatne, trwają 
po 12 godzin, a zajęcia są rozłożone 
na dwa lub trzy dni. Grupy liczą od 10 
do 12 osób.

- Fundusze na ten rozległy pro-
gram pozyskaliśmy z fundacji „Le-
galna kultura” - mówi ewelina Pę-
dzich-Chyży ze stowarzyszenia w 
Krzesku. - Pierwszeństwo do udziału 
w szkoleniach mają osoby bezrobot-
ne, niepełnosprawne oraz wyklu-

czone cyfrowo. W ramach projektu 
poszczególne gminy kupują sprzęt 
komputerowy, który po zakończeniu 
szkoleń zostanie przekazany do szkół 
lub lokalnych placówek kultury.     

Szkolenie trwa już w gminach: 
Zbuczyn, Wiśniew, Kotuń, Sokołów 
Podlaski i Sabnie. Ci, którzy nie zdą-
żyli się na nie zapisać, mają jeszcze 
taką szansę. 

- Nabór jest otwarty, rekrutacja 
trwa w czasie całego projektu - in-
formuje Ewelina Pędzich-Chyży. - W 
przypadku większej liczby chętnych, 
przewidziano tworzenie kolejnych 
grup szkoleniowych. 

W najbliższym czasie kursy roz-
poczną się w kolejnych gminach: Ło-
sice, Bielany, Kosów Lacki, Jabłonna 
Lacka, Miedza i Wierzbno. Bliższe in-
formacje w poszczególnych urzędach 
gmin lub w Stowarzyszeniu Ośro-
dek Kultury i Aktywności Lokalnej 
w Krzesku pod numerem telefonu: 
728 521 777. (z.J.)

atmosfera panowała jak na koncercie rockowym. 
publiczność śpiewała razem z młodymi artystami. 
żywiołowo, spontanicznie i radośnie. 
koncert kolęd i pastorałek zatytułowano trafnie: 
„kolęda łączy”.

szkolenia dla rolników
dego gospodarstwa, zajmującego 
się produkcją roślinną. Rozpoczyna-
my także cykl szkoleń dotyczących 
uprawnień chemizacyjnych. Brak od-
powiedniego zaświadczenia naraża 
rolnika na karę.

Z kolei 15 lutego o godzinie 10.00 
w Urzędzie Gminy w Wodyniach od-
będzie się szkolenie dotyczące uboju 
gospodarczego zwierząt. Będzie ono 
prowadzone przez weterynarię, a 
koszt szkolenia wynosi 17 złotych.

- Wcześniej obowiązywał zakaz 
uboju zwierząt w gospodarstwach, 
ale teraz jest on możliwy – dodaje 
Wiesław Tarkowski. - Obowiązkowe 
jest jednak przejście odpowiedniego 
szkolenia. (z.J.)

Dzisiaj każdy rolnik jest przedsię-
biorcą, więc powinien dobrze znać 
się na przepisach. Inaczej naraża się 
na różne niemiłe konsekwencje, a 
nawet kary. W najbliższym czasie 
Mazowiecki Ośrodek Doradztwa Rol-
niczego organizuje dwa szkolenia. 
Jedno z nich odbędzie się 14 lutego 
o godzinie 10.00 w Urzędzie Gminy w 
Siedlcach.

- Zapraszamy na szkolenie na te-
mat ograniczania zanieczyszczeń azo-
tem – informuje Wiesław Tarkow-
ski z MODR. - Od niedawna obowią-
zuje w tej kwestii ustawa, co oznacza, 
że zapewne wielu rolników będzie 
kontrolowanych pod względem jej 
przestrzegania. Sprawa dotyczy każ-

fot. Aga Król

ferie bez nudy
Miejsko-Gminny Ośrodek Kultury 

w Mordach oraz Biblioteka Publiczna 
im. Ireny Ostaszyk zapraszają w czasie 
ferii na atrakcyjne zajęcia, prowadzo-
ne do 8 lutego.

- Przygotowaliśmy warsztaty 
z tańca współczesnego, akrobatyki 
i baletu – mówi dyrektor MGOK Łu-
kasz Wawryniuk. - Będą też zajęcia 
plastyczne, warsztaty z autoprezen-

tacji i komunikacji. Jak co roku nie 
zabraknie balu przebierańców. Pla-
nujemy też spektakl w wykonaniu 
aktorów z Krakowa.

Dyrektor GPB w Mordach Marlena 
Soszyńska dodaje:

 - Do biblioteki zapraszamy na te-
atrzyk kukiełkowy, zajęcia z malowa-
nia na jedwabiu i spotkania z bajką. 
(z.J.)

O powiecie siedleckim 
czytaj też na str.: 5, 

9, 11, 14, 15, 24
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powiat sokoŁowski

jęta super. Nie spodziewałam się takie-
go przyjęcia – przyznaje Ewa Częścik.

Pani wójt nie zwolniła nikogo, 
jedynie nie przedłużyła trzech czaso-
wych umów.

- Zaraz po moim zaprzysiężeniu 
urzędnicy przebywający na zwolnie-
niach wyzdrowieli. Przyszli do pracy, 
miałam problem, nie było tylu biurek 
– mówi Ewa Częścik.

Na stanowisko skarbnika wróciła 
elżbieta Kurowicka, wyrzucona 
przez poprzedniego wójta. Znów 
pracuje inna zwolniona urzędniczka 
– inspektor ds. zamówień publicz-
nych i drogownictwa Jadwiga 
Żochowska. W minionej kadencji 
skierowała do sądu 3 sprawy, między 
innymi o mobbing. Jedną, o przywró-
cenie do pracy, już wygrała. 

Współpracownica byłego wójta 
Marta Pogorzelska już nie jest 
prawnikiem Urzędu. Na stanowisko 
radcy prawnego wrócił Michał Bury.

Zmieniła się organizacja pracy. 
- Zadania między pracowników roz-
dysponowałam na stałe. Dotychczas 
urzędnicy narzekali, że idąc do pracy, 
nie wiedzieli, co będą robić. Zakres 
obowiązków, zawarty w umowach 
nijak się miał do rzeczywistości. Na 
dodatek urzędnicy musieli często 
zmieniać pokoje, w których pracowa-
li. Przenoszenie akt, szaf, kompute-
rów było normą – mówi Ewa Częścik. 
Pracownicy potwierdzają jej słowa. 

Nowa wójt zakomunikowała też: 
- Nie toleruję intryg i plotek. Ten, kto 
doniesie do mnie na inną osobę, bę-
dzie dotkliwiej ukarany niż ten, który 
przewinił.

Ewa Częścik zaznaczyła także, że 
pracownicy tworzą zespół: - Ten zespół 
działa, jak tryby w maszynie, jeśli jeden 
ząbek się wyłamie, będzie źle.

JuSTynA PyCKA

droga z kostki. Dzieci chodzą nią do 
szkoły. - Ta droga to udogodnienie dla 
mieszkańców, choć uważam, że zamiast 
6 metrów szerokości wystarczyłyby 4,  
można też było wcześniej zdobyć do�-
nansowanie – twierdzi wójt. 

Na wzrost zadłużenia miały też 
wpływ odprawa i ekwiwalent za  
urlop, wypłacone odchodzącemu 
wójtowi. Ten wydatek (ok. 40 tys. zł) 
nie był zaplanowany w budżecie, ale 
pieniądze należało wypłacić w pierw-
szej kolejności.

Rezultaty? Do istniejącego długu 
(1,8 mln zł) doszedł nowy kredyt 
(prawie 1,2 mln zł). Razem blisko 
3 mln. Kwota gigantyczna jak na gmi-
nę liczącą ok. 2 tys. mieszkańców.  

KOLEJNE NIESPODZIANKI

... pojawiły się na początku stycz-
nia. To faktury za prace, wykonane we 
wrześniu i październiku 2018 r.

-  Musimy zapłacić już z tegorocz-
nego budżetu. Nikt tego nie przewi-
dywał. Mam nadzieję, że ten napływ 
faktur się skończył - mówi Ewa Czę-
ścik. I dodaje: - Nie mam kontaktu 
z poprzednikiem.  Nie przyszedł na 
sesję, na której było moje zaprzysię-
żenie. Nie przekazał władzy o�cjalnie. 
A w programie sesji mieliśmy przeka-
zanie mu podziękowań. 

Nowa wójt ma nadzieję, że choć 
część kredytów uda się jej spłacić 
w ciągu pierwszych 2 lat kadencji. 
Będą więc potrzebne oszczędności.

CUDOWNE UZDROWIENIA 

Z nieo�cjalnych wypowiedzi pra-
cowników i zapewnień wójt wyni-
ka, że sytuacja w Urzędzie, znanym 
ostatnio z awantur i spraw sądowych, 
zaczyna się uspokajać.

- Przez pracowników zostałam przy-

powinna podjąć nowa rada.  
Po wyborach okazało się, że jeśli 

nie będzie kredytu, nie będzie pienię-
dzy na wypłaty dla pracowników i na 
inne zobowiązania. Tylko nie chodziło 
już o 700 tys., ale prawie o 1,2 milio-
na. Nowa rada zgodziła się na kredyt. 
Pracownicy musieli czekać kilkanaście 
dni na grudniowe pensje.

INWESTYCJE I DZIURA

Dlaczego dziura w budżecie była 
t a k  d u ż a ?  J a k 
mówi Ewa Częścik, 
przyczyniły się do 
t e g o  p r z e d w y -
borcze inwestycje 
jej  popr zednika 
-  m o d e r n i z a c j e 
dróg, drobne re-
monty gminnych 
obiektów. 

Kiedy nowe wła-
dze dowiedziały 
się o rachunkach 
za te prace, wyszło 
na jaw, że terminy 
płatności minęły. 
Gmina wynegocjo-
wała ich przedłu-
żenie. Teraz są już 

pieniądze z kredytu. Ale za jedną z in-
westycji nie można jeszcze zapłacić. - 
Chodzi o drogę, zbudowaną na grun-
cie, należącym do osoby prywatnej. 
Nie możemy nawet przeprowadzić 
oficjalnego odbioru prac, najpierw 
grunt powinien być notarialnie prze-
kazany gminie. Załatwiamy tę sprawę 
– mówi Ewa Częścik.

Trzeba przyznać, że część nowych 
inwestycji przyda się lokalnej społecz-
ności. Na przykład wyremontowano 
remizę OPS w Długich Grzymkach. 
W Ceranowie przy piekarni powstała 

- urząd się zmienił. zdarza 
się, że interesanci zwracają się 
do nas: „Czy ktoś tu w ogóle 
pracuje?”. gdy chcemy się do-
wiedzieć, skąd takie pytanie, 
słyszymy: „Bo tak tu teraz cicho” 
– mówi jedna z pracownic.

Po zmianie wójta, ceranowski 
Urząd Gminy, który był, również do-
słownie, jednym z najgłośniejszych w 
naszym regionie (głównie za sprawą 
konfliktów pomiędzy dawnym sze-
fem samorządu 
i pracownikami) 
znów stał się 
małą, spokojną 
inst ytucją  na 
krańcach Ma-
zowsza.  Wró -
ci l i  z wolnieni 
p r a c o w n i c y . 
Ci, którzy byli 
chorzy - nagle 
w y z d r o w i e l i . 
Teraz głównym 
problemem są 
gigantyczne dłu-
gi gminy. 

O ich pełnej 
wysokości wójt 
ewa Częścik (w 
minionej kadencji - radna) dowie-
działa się dopiero, gdy objęła nową 
funkcję. 

- Spodziewałam się, że sytuacja 
finansowa może być zła, ale nie aż 
tak zła. Po wyliczeniach okazało się, 
że aby zamknąć rok, w budżecie bra-
kowało nam 1 180 000 zł.

Ewa Częścik pamięta, że jesienią 
jej poprzednik Krzysztof Młyński 
proponował radzie zaciągnięcie kre-
dytu na bieżące wydatki - 700 tys. zł. 
Radni się nie zgodzili. To było tydzień 
przed wyborami. Uznali, że decyzję 

O Urzędzie Gminy w Ceranowie do niedawna było głośno: awantury, procesy sądowe. Teraz...  

Nastała cisza

Nowa wójt Ewa Częścik
fot. UG

BiURo oGŁosZEń
AgD-RTV Sonex,  ul. Długa 

76, tel. 25 781 21 89, 
e-mail:  

sokolow@sonex.com.pl

 ] UkRadli toyotę
20 stycznia z niestrzeżonego par-

kingu przy ul. Żołnierzy niezłom-
nych w Sokołowie Podlaskim 
skradziono samochód osobowy marki 
Toyota Avensis. 

 ] Bo odkRęciŁ BUtlę
22 stycznia około do sokołowskiej 

KPP wpłynęło zgłoszenie, że 23-letni 
mieszkaniec jednego z bloków odkrę-
cił butlę gazową. W bloku był wyczu-
walny zapach gazu, więc podjęto de-
cyzję o ewakuacji mieszkańców. Miesz-
kanie, w którym przebywał 23- latek, 
zostało przewietrzone. Policja wyjaśnia 
szczegółowe okoliczności zdarzenia.

 ] BEZ UpRawniEń 
26 stycznia w Skrzeszewie poli-

cjanci zatrzymali do kontroli drogo-
wej pojazd marki Opel Astra. Okazało 
się, że kierujący nie ma uprawnień do 
prowadzenia pojazdów mechanicznych. 

 ] jEchaŁ Za sZyBko
25 stycznia na trasie Borychów

-Wyrozęby Konaty kierowca forda 
mondeo nie dostosował prędkości 
do warunków panujących na drodze. 
Ford zderzył się z jadącym z przeciw-
nego kierunku autobusem. Nikt nie 
odniósł obrażeń.

 ] wpadŁ w pośliZG
Niedostosowanie prędkości do 

warunków drogowych było również 
przyczyną zdarzenia koło emiliano-
wa (trasa Kosów Lacki-Sokołów Pod-
laski). Kierowca opla insignia wpadł 
w poślizg. Samochód zjechał do rowu 
i dachował. Kierujący został przewie-
ziony do szpitala. 

 ] niE UstĄpiŁa 
    piERwsZEństwa

27 stycznia na trasie Wirów-Mo-
łożew (w gm. Jabłonna Lacka) 
kierująca seatem toledo, wyjeżdżając 
z drogi dojazdowej do posesji, nie 
ustąpiła pierwszeństwa przejazdu 
kierowcy forda mondeo. Samochody 
się zderzyły. (jp)

W Sokołowie 

Będzie 
mcdonald’s

Niektórzy nie wierzyli, ale zapo-
wiadany podczas kampanii wybor-
czej McDonald’s jednak powstanie 
w Sokołowie Podlaskim. O restauracji 
mówił jeden z kandydatów na bur-
mistrza Włodzimierz nowotniak. 
Tak nietypowa obietnica wyborcza 
rozsławiła go na cały kraj, ale... wy-
borów nie wygrał.

16 stycznia do sprawy wrócił 
burmistrz Bogusław Karakula. Na 
spotkaniu z delegacjami miast part-
nerskich powiedział, że McDonald’s  
będzie miał siedzibę w pobliżu Parku 
Przemysłowego. 

- Mój kontrkandydat zapowiadał 
to, kiedy inwestor miał już pierwsze 
formalności za sobą. Wiedziałem 
o tym, ale w tamtej sytuacji wolałem 
głośno nie komentować – zaznaczył 
burmistrz.

Restauracja ma rozpocząć działal-
ność już we wrześniu tego roku.  (jp)

Stadion przy ul. Lipowej

przetarg (prawie) rozstrzygnięty
Gdy prowadzono remont, wyszło 

na jaw, że stadion, na który MKS Pod-
lasie prowadzi ligowe rozgrywki, ma 
poważna wadę: płyta główna z jednej 
strony jest wyższa niż z drugiej. Na-
wierzchnia musiała zostać zerwana. 
Piłkarze przenieśli się na boisko za-
stępcze, miasto rozpoczęło starania 
o kolejną dotację.

Jesienią ubiegłego roku udało się 
pozyskać 820 tys. zł z Ministerstwa 
Sportu i Turystyki. Drugie tyle ma do-
łożyć budżet miasta.

Planowane prace miały objąć bu-

 Na razie bez nawodnienia boiska 
do piłki nożnej, ale ważne, że prace 
na Stadionie Miejskim przy ul. Lipo-
wej wreszcie ruszają. Czy to koniec 
problemów z sokołowskim boiskiem?

W 2017 r. był prowadzony pierw-
szy etap prac na stadionie. Powstały 
wtedy m.in. 400-metrowa bieżnia 
z tartanową nawierzchnią, skocznie 
do skoku w dal i wzwyż, rzutnia do 
pchnięcia kulą. Wykonane zadania 
pochłonęły półtora miliona złotych, 
połowa była dotacją z Ministerstwa 
Sportu i Turystyki.

dowę boiska do piłki nożnej z trawy 
naturalnej (z nawodnieniem i drena-
żem), częściową przebudowę dojazdu 
do boiska, a także zainstalowanie ka-
mer i sieci monitoringu.

- Część przetargu, dotycząca na-
wodnienia, została unieważniona. Ale 
udało się rozstrzygnąć pozostałą część. 
Resztę zaplanowanych prac będzie 
można prowadzić – mówi burmistrz 
Sokołowa Bogusław Karakula.

Boisko z powierzchnią z trawy na-
turalnej musi być nawadniane, więc 
miasto ogłosi kolejny przetarg. (jp)

plac dla 
wszystkich

W sokołowskim I LO zakończyła się 
budowa placu sportowo-rekreacyj-
nego. Jest wyposażony w urządzenia 
treningowe (wioślarz, rower-jeź-
dziec, wyciąg-krzesło, biegacz-orbi-
trek, twister-stepper, zestaw street 
workout). Na placu nie zabrakło też: 
sztangi, worka treningowego, mate-
raca wyhamowującego do skoków. 
Urządzenia są ogólnodostępne. Za-
płacił za nie powiat sokołowski przy 
wsparciu samorządu województwa w 
ramach „Mazowieckiego Instrumentu 
Wsparcia Infrastruktury Sportowej 
Mazowsze 2018”. (jp)

sokołowianie oddali hołd 
A burmistrz powiedział m.in.: 

- Jego śmierć przygnębiła nie tylko 
gdańszczan, ale także wszystkie 
polskie środowiska samorządo-
we. Uświadomiła nam, jak kruche 
jest życie człowieka i jakie ryzyko 
wiąże się z działalnością publicz-
ną. Ale ta śmierć, zadana w cza-
sie pełnienia służby niewinnemu 
człowiekowi, którego misją była 
nieustanna praca na rzecz spo -
łeczności lokalnej, nie mieści się 
w żadnej kategorii  r yzyka. Jest 
wynikiem zbrodni.  ( jp)

Burmistrz Sokołowa Bogusław 
Karakula 19 stycznia zaprosił miesz-
kańców do Kościoła pw. św. Jana 
Bosco na mszę w intencji zamordo-
wanego prezydenta Gdańska Pawła 
Adamowicza.

Po mszy pod pomnikiem Niepod-
ległości delegacje złożyły kwiaty. 

Gmina Jabłonna Lacka
cała szkoła na scenie

Potem młodzi aktorzy prezentują 
historię narodzin Jezusa. Najważ-
niejsze, że w Jasełkach biorą udział 
wszyscy uczniowie szkoły - 32 z 
nich jest aktorami, 150 śpiewa w 
chórze. Uczniów wspomagają pra-
cownicy szkoły, wykonujący kolędę 
„Gdy się Chrystus rodzi”. 

Jasełka tak się spodobały, że 
w styczniu zostały zaprezentowane 
w przedszkolu w Jabłonnie Lackiej, 
a potem w jabłońskim Domu Pomocy 
Społecznej. (jp)

Uczniowie Szkoły Podstawowej 
w Jabłonnie Lackiej przygotowali 
jasełka. Już kilkakrotnie zaprezen-
towali swój program, pierwszy raz 
w grudniu, podczas wizyty, którą 
w gminie złożyła dyrektor siedlec-
kiej delegatury urzędu marszał-
kowskiego  Magdalena Sałata. 
Spektakl podziwiali wtedy także 
przedstawiciele władz gminy, rad-
ni i sołtysi. Przedstawienie zaczy-
na się od widowiskowego wejścia 
kolędników z kolorową gwiazdą. 

O powiecie sokołowskim  
czytaj też na str.:  13, 23

eprasa.pl b119358ca7
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powiat węgrowski

 ] Pijany sPowodował 
wyPadek

21 stycznia w Popielowie (gm. 
Liw) 32-letni kierowca citroena zje-
chał na lewy pas ruchu. Citroen zderzył 
się z ciężarówką scania. Okazało się, że 
kierowca samochodu osobowego miał 
blisko 1,5 promila alkoholu w wydy-
chanym powietrzu.

 ] skręcił niePrawidłowo
23   stycznia na ul. Podla-

skiej w Węgrowie 35-letni kierowca 
audi nieprawidłowo skręcił w lewo. 
Audi zderzyło się z fordem mondeo. 

 ] Miał 3 ProMile i jechał 
24 stycznia w Łochowie policjan-

ci skontrolowali kierowcę samochodu 
marki Alfa Romeo. Okazało się, że 
był pijany (blisko 3 promile alkoho-
lu w wydychanym powietrzu). Poli-
cjanci zatrzymali kierującemu prawo 
jazdy.

 ] Był Pijany, PoMylił auta
Przed kilkoma dniami w Łocho-

wie policjanci zatrzymali do kontroli 
22-latka, kierującego skodą. Okazało 
się, że mężczyzna miał 2,5 promila 
alkoholu w organizmie. A na doda-
tek... jechał nie swoim autem. Jak 
do tego doszło? Mężczyzna pomy-
lił samochody stojące na parkin-
gu i wsiadł do cudzego pojazdu. 
Kierowcy zarzucono, że w stanie nie-
trzeźwym kierował samochodem. 
Drugi zarzut brzmiał: „zabór pojazdu 
mechanicznego w celu krótkotrwałego  
użycia”. (sej)

Komu bardziej leży na sercu los dzieci niepełnosprawnych: opozycji czy koalicji? 
- zastanawiali się radni powiatowi.

Nie budujemy, ale kupujemy 

Gimnazjum gminy Liw

G
mina Liw chce sprzedać bu-
dynek swego gimnazjum, 
powiat węgrowski chce go 

kupić i przeznaczyć dla Specjalnego 
Ośrodka Szkolno-Wychowawczego. 
Władze powiatu zarezerwowały na 
to w budżecie 2 mln zł. Na s�nali-
zowanie transakcji i przystosowanie 
dawnego gimnazjum do potrzeb 
Ośrodka trzeba jeszcze 8 milionów. 
Czy uda się je zdobyć z budżetu pań-
stwa?

Zmiany w budżecie powiatowym 
omawiano na sesji 24 stycznia. Dys-
kusja była gorąca. Padały argumenty 
natury �nansowej i technicznej, rad-
ni zastanawiali się też, komu (opozy-
cji czy koalicji) leży bardziej na sercu 
los dzieci niepełnosprawnych.

Sztandarowa inweStycja

Gimnazjum przy ul. Mickiewi-
cza w Węgrowie zostało wybudowa-
ne przez gminę Liw w 2002 r. O sprze-
daży budynku mówi się od wpro-
wadzenia reformy, likwidującej 
gimnazja (w czerwcu naukę skończy 
ostatni rocznik gimnazjalistów). 
Opustoszała szkoła to kłopot dla 
gminy Liw. Zrodził się więc pomysł, 
że powiat węgrowski mógłby kupić 
dawne gimnazjum i przeznaczyć go 
dla położonego „za miedzą” SOSzW. 
Wydawało się to racjonalne. Budy-
nek Ośrodka jest stary, dość znisz-
czony (przed wojną były tam stajnie, 
potem szkoła podstawowa). Jakiś 
czas temu Sanepid nakazał remont 
generalny obiektu do 1 września 
2019 roku. Gdyby powiat kupił daw-
ne gimnazjum, rozwiązałby proble-
my lokalowe SOSzW, a jednocześnie 
wybawiłby z kłopotu wójta gminy.

Za tym rozwiązaniem optowała 
obecna starosta Ewa Besztak. Będąc 
jeszcze radną opozycji, do znudzenia 
mówiła o tym na sesjach. A wicemar-
szałek Senatu Maria Koc najpierw 

od premier Beaty Szydło, potem od 
premiera Mateusza Morawieckie-
go, uzyskała zapewnienie, że rząd 
wesprze zakup pieniędzmi z rezerwy 
ogólnej (mówiło się o 4-5 mln zł). 
Jednak rządząca wówczas powiatem 
koalicja miała inne plany. W budżecie 
na 2019 r. ustępujące władze przewi-
działy 100 tys. zł na projekt nowego 
budynku SOSzW.

Kiedy po jesiennych wyborach 
władzę w powiecie przejął PiS, a sta-
rostą została Ewa Besztak, stało się 
jasne, że zakup budynku gimnazjum 
będzie jedną ze sztandarowych inwe-
stycji.

wybecylujemy 10 milionów

Dzień przed sesją rady powiatu 
na stronie internetowej gminy Liw 
ukazało się ogłoszenie o sprzedaży 
gimnazjum. Cena - ponad 8,3 mln 
zł. Zarząd powiatu, zainteresowany 
ofertą, zaproponował zmiany w bu-
dżecie. Chodziło o zarezerwowanie 2 
mln zł jako „zabezpieczenie wkładu 
własnego w związku z ubieganiem 
się o dofinansowanie z rezerwy 
ogólnej zadania »Zakup budynku 
na potrzeby Specjalnego Ośrodka 
Szkolno-Wychowawczego w Węgro-
wie wraz z jego modernizacją oraz 
wykonanie dokumentacji projekto-
wo-kosztorysowej«”.

Nie spodobało się to opozycji.  
– Wybecylujemy (wyrzucimy? – 
przyp. red.) 10 milionów na coś, co 
moim zdaniem nie jest tego warte – 
powiedział były starosta Krzysztof 
Fedorczyk. Zaznaczył, że przysto-
sowanie budynku do nowych wy-
mogów będzie „drogą przez mękę”. 
Lepiej zbudować nowy obiekt. 

– Gdybyśmy to my mieli te 10 
milionów, na obecnej działce po-
wstałoby cacuszko – zauważył.

- Na komisji pani starosta pró-
bowała nas przekonać, że zakup 

budynku jest najlepszym rozwią-
zaniem – powiedział radny Paweł 
Stelmach. Ale najwidoczniej prze-
konać się nie dał. Poparł Krzysztofa 
Fedorczyka. Zwrócił uwagę, że speł-
nienie wszystkich norm (m.in. prze-
ciwpożarowych), koniecznych, by 
istniejący budynek  spełniał potrze-
by kształcenia niepełnosprawnych, 
będzie bardzo trudne albo wręcz 
niemożliwe.

– Po co się w to pchać i prosić 
się o kłopoty? – pytał.    

wypełniamy kupon

- Cieszę się, że państwu tak 
bardzo leży na sercu los dzieci z SO-
SzW – zwróciła się Ewa Besztak do 
opozycji. – Przypomniała, jak wiele 
razy upominała się u poprzednich 
władz powiatu o budowę obiektu 
dla SOSzW czy kupienie budynku 
gimnazjum. – Przez 4 lata nie było 
odzewu, a teraz przez godzinę słu-
chamy na temat wielkiej troski o los 
dzieci niepełnosprawnych. Miesz-
kańcy gotowi pomyśleć, że my coś 
złego robimy dla Ośrodka, a tak nie 
jest – stwierdziła.   

Zarezerwowane w budżecie  
2 mln mają umożliwić powiatowi 
starania o pieniądze rządowe. – Nie 
wiemy, czy dostaniemy do�nanso-
wanie, ale, jak mawiał mój poprzed-
nik, wypełniamy kupon – zaznaczy-
ła Ewa Besztak.

I zaapelowała do opozycji: 

-Wiem, że będzie trudno, ale wszyst-
ko jest możliwe. Jak państwu na tym 
(poprawieniu warunków w SOSzW - 
przyp. red.) zależy, proszę nas wspie-
rać, a nie przeszkadzać. 

nie jeSteśmy wrogami

Radna Lidia Siuchta zwróciła 
uwagę, że 2 lata temu podczas spo-
tkania starosty Krzysztofa Fedorczy-
ka z wicemarszałek Marią Koc padła 
deklaracja: gdy będą pieniądze z re-
zerwy ogólnej, powiat szybko wybu-
duje nowy obiekt dla SOSzW. Radna 
przypomniała, że w poprzedniej 
kadencji władze powiatu prowadzi-
ły pilną budowę kompleksu domów 
dziecka w Kaliskach.  

– Proszę nas nie przedsta-
wiać w takim świetle, że jesteśmy 
wrogami dzieci niepełnosprawnych 
– zaapelowała do Ewy Besztak.

C złonek zarządu Tadeusz 
Kot  zwrócił uwagę, że opozy-
cja mówi o budowie nowego 
obiektu, a działka SOSzW ma 70 
arów i jest w dużej części zabudo-
wana. – Czy istnieje realna szansa, 
żeby tam coś pobudować? – pytał. 
Potem zgłosił  wniosek o zamknięcie 
dyskusji. Zmiany w budżecie zostały 
zatwierdzone 10 głosami radnych 
PiS (koalicyjny radny Włodzimierz 
Miszczak wstrzymał się od głosu, 
opozycja była przeciw). Starosta Ewa 
Besztak ma zielone światło.

STANISŁAW JASTRZĘBSKI 

poprzemy cię, włodek
Na ostatniej sesji 

rady powiatu węgrow-
skiego (24 stycznia) 
ustalono, kto będzie 
pracował w trzech ko-
misjach i wybrano ich 
przewodniczących. Zgod-
nie z przewidywaniami, 
przewodniczącymi zo-
stali radni koalicji rzą-
dzącej (opozycja z klubu 
Wspólna Droga nawet 
nie próbowała zgłaszać 
kandydatów).

Przy wyborze szefów komisji 
opozycyjni radni głosowali przeciw 
lub wstrzymywali się od głosu. Wyją-
tek zrobili dla szefa komisji rozwoju, 
rolnictwa i ochrony środowiska. Na tę 
funkcję wicestarosta Marek Renik 
zgłosił członka zarządu Włodzimie-
rza Miszczaka, który w poprzedniej 
kadencji był w koalicji z radnymi 
obecnego klubu Wspólna Dro-
ga i również zasiadał w zarządzie. 

 – Włodek, po starej znajomości 
poprzemy cię – zadeklarował były 
starosta Krzysztof Fedorczyk. I tak 
się stało. Za Włodzimierzem Miszcza-

kiem głosowało 17 
radnych.

Pr zewodniczą-
cą komisj i  zdro -
wia i spraw społecz-
nych została Anna 
M y t kows k a  ( 1 4 
głosów za), a prze-
wodniczącą komisji 
oświat y,  kultur y, 
sportu i turystyki – 
wiceprzewodnicząca 
rady Brygida Gór-

niaczyk (11 głosów poparcia).
Gdy wybrano przewodniczących, 

prowadzący obrady Leszek Redosz 
ogłosił kilkuminutową przerwę, by 
radni mogli zapisać się do poszcze-
gólnych komisji. Najwięcej, bo aż 
10 radnych, zapisało się do komisji 
oświaty, kultury, sportu i turysty-
ki. Nie powinno to dziwić: wśród 
radnych powiatowych dominującą 
grupą są nauczyciele (9 na 19 rad-
nych wykonuje lub wykonywało 
ten zawód). W pozostałych dwóch 
komisjach będzie pracowało (ra-
zem z przewodniczącymi) po 5 rad-
nych. (sej)

w rocznicę bitwy 
Uoczystości związane z obcho-

dami 156. rocznicy bitwy pod Wę-
growem odbędą się w najbliższą 
niedzielę 3 lutego. 

O godz. 10.30 w Bazylice Mniej-
szej zostanie odprawiona msza świę-
ta w intencji poległych powstańców. 
Po mszy przed Bazylikę podjadą 
autokary, którymi będzie można po-
jechać na przedmieścia, gdzie przy 

Gościńcu Niepodległości znajduje się 
pomnik powstańców styczniowych. 
Uroczystości rozpoczną się o godz. 12. 

O godz. 13.30 w Węgrow-
skim Ośrodku Kultury odbędzie się 
wykład dr. Rafała Dmowskie-
go z UPH w Siedlcach pt. „Co wie-
my o bitwie pod Węgrowem”. Po wy-
kładzie odbędzie się koncert zespołu 
Intermezzo.  (sej)

wymyśl logo, wygraj nagrodę
Na przełomie lutego i mar-

ca w podziemiach węgrowskiego 
poreformackiego klasztoru zostanie 
otwarte Muzeum Węgrowa. W pla-
cówce znajdzie się stała ekspozycja 
pn. „Węgrów – miasto wielu kul-
tur i religii”.

W związku z otwarciem mu-
zeum i przygotowywaną wystawą, 
został ogłoszony konkurs na logo 
stałej ekspozycji. Organizatorem 
konkursu jest para�a rzymskokato-
licka pw. św. Piotra z Alkantary i św. 

Antoniego z Padwy w Węgrowie. 
Konkurs skierowany jest do wszyst-
kich artystów plastyków, a szczegól-
nie studentów i absolwentów uczelni 
kierunków artystycznych. Na autora 
zwycięskiej pracy czeka nagroda - 
300 zł. 

Regulamin konkursu wraz z za-
łącznikami dostępny na stronie www.
klasztorwegrow.pl. Dodatkowych in-
formacji udziela dr Marek Sobisz, 
tel. 791 176 604.  (sej)  

Mistrzostwa szaradziarskie w Łochowie
9 lutego o godz. 11 w sali Dworca Kolejowego w Łochowie odbędą się VI 

Ogólnopolskie Mistrzostwa Szaradziarskie Łochowa.
Organizatorem imprezy jest łochowski MiGOK. Zainteresowani turniejem mogą 

zapisywać się do 6 lutego. Zapisy przyjmowane są drogą elektroniczną (e-mail: biu-
ro.migok@gmail.com) lub telefonicznie (512 100 354).  (sej)

Po starej znajomości

WOK, ul. Mickiewicza 4a, 
tel. 25 792 00 59
SONEX AGD RTV, ul. Rynek 
Mariacki 1, tel. 25 792 25 84
AVANS, ŁOCHÓW,  
ul. 1 Maja 7, tel. 25 675 14 12

Biura ogłoszeń

 
28 stycznia - 3 lutego - ul. Wy-
szyńskiego 7, tel. 25 661 40 07
4-10 lutego - ul. 11 Listopada 13, 
tel. 25 792 44 44

apteki

Ferie z biblioteką
31 stycznia o godz. 12.30 w bi-

bliotece Miejskiej w Węgrowie odbę-
dzie się spektakl teatralny „Dziadek 
do orzechów”, zaś 2 lutego o godz. 
16.00 – koncert muzyczny „Rozśpie-
wany Disney” w wykonaniu aktorów 
warszawskich scen muzycznych. 
Wstęp na spektakl i koncert wolny.

 5 lutego o godz. 12.00 dzieci 
będą mogły wziąć udział w zajęciach 
kreatywnych z Małgorzatą Pepłowską. 
Temat przewodni: „Walentynkowe serca”. 

n
- Czy wulkany mogą być źródłem 

energii? Czy pterodaktyle i mamuty 
mogłyby żyć do dziś? Czy ludzie są 
cyborgami? Odpowiedzi na te m.in. 
pytania będzie można poznać na 
warsztatach literackich „Na ratunek 
cywilizacji”, które poprowadzi Jerzy 
Uszyński, autor powieści przygodo-
wej „Waszmość krokodyl”. W warsz-
tatach, które odbędą się 6 lute-
go o godz. 12.00, mogą wziąć udział 
dzieci w wieku 10-12 lat.  

Zapisy na zajęcia w bibliotece lub 
pod tel. 25 792 24 74. (sej)  

 

  

Włodzimierz Miszczak
fot. sej

fot. sej

O powiecie węgrowskim  
czytaj też na str. 13, 24, 37

eprasa.pl b119358ca7
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KRÓTKO
Z AFISZA
subiektywnie o kulturze

trafieni 
strzałą amora
Ile razy w życiu można się za-

kochać? Tylko raz czy nieskończe-
nie wiele? Kto jest bardziej „ko-
chliwy” - chłopcy czy dziewczyny? 
Czy Strzała Amora może trafić 
już w przedszkolu? Szaleństwo na 
punkcie piosenek o miłości zaczęło 
się na dobre od „Love me do” Be-
atlesów i „Love me tender” Elvisa 
Presleya. No i trwa do dzisiaj... Bo 
nic nie porusza tak mocno jak mi-
łosne wyznanie wyśpiewane pro-
sto z serca.

14 lutego w Gminnym Ośrodku 
Kultury w Chodowie odbędzie się 
III Walentynkowy Festiwal Piosenki 
Miłosnej. Przegląd będzie prowa-
dzony w kategoriach: przedszkola, 
szkoły podstawowe, gimnazja, 
szkoły średnie oraz dorośli.

W ubiegłym roku zgłosiło się 
blisko 300 uczestników (około 90 
prezentacji), mieszkanców nie tyl-
ko gminy, ale także np. Lubartowa, 
Węgrowa, Sokołowa Podlaskiego 
czy Sarnak. II Walentynkowy Festi-
wal Piosenki Miłosnej trwał - ba-
gatela - dziesięć godzin. Takiego 
maratonu muzycznego w gminie 
Siedlce jeszcze nie było.  „Napraw-
dę trudno się połapać, czy to jesz-
cze Strzała, czy już Woodstock...” 
- żartowano. Frekwencję celnie 
skomentował również wójt Henryk 
Brodowski. „Organizatorom gratulu-
ję, a jurorom współczuję” - powie-
dział, otwierając festiwal. I rzeczy-
wiście, komisja artystyczna miała 
niezwykle trudne zadanie.

N o  c ó ż ,  p r z y c h y l n a 
fama o festiwalu poszła w świat. 
Ciekawe, czy w tym roku zgłosi się 
jeszcze więcej uczestników. Organi-
zatorzy oczekują na zgłoszenia do 8 
lutego. Repertuar dowolny (ale tek-
sty oczywiście o miłości). W ubie-
głym roku zaprezentowano kilka 
aktualnych hitów z list przebojów 
(Bruno Mars, Ed Sheeran), ale war-
to podkreślić, że uczestnicy sięgali 
także np. po piosenki do tekstów 
Agnieszki Osieckiej czy Wojciecha 
Młynarskiego. Oprócz tego królo-
wały muzyczne lata osiemdziesiąte 
(„Babę zesłał Bóg” Renaty Przemyk), 
hity rodem z San Remo (Romina Po-
wer i Al Bano), a na-
wet z Moskwy („Mi-
l i o n  r ó ż ” A ł ł y  
Pugaczowej).

TOMASZ 
MARKIEWICZ

kultura w powiatach

 
 

GARWOLIN 1-5 lutego
godz. 13.30 – „Asteriks i Obeliks. 
Tajemnica magicznego wywaru” 3D
godz. 16.00 – „Asteriks i Obeliks. 
Tajemnica magicznego wywaru” 2D
godz. 18.00 i 20.15 – „Miszmasz czyli 
Kogel Mogel 3”
ŁOSICE 
31 stycznia, godz. 18.00 „Sama 
przeciw wszystkim” (Francja, USA, 
16)
ŁUKÓW
23-24.01, godz. 13: „Sekretny 
świat kotów” (Chiny, b.o.)
godz. 14.45, 16.30: „Asteriks i Obe-
liks. Tajemnica magicznego wywa-

ru” (Francja, b.o.)
godz. 18.15: „Teraz albo nigdy” 
(USA, 12)
godz. 20.15: „Underdog” (Polska, 12)
25.01, godz. 16.15: „Asteriks i Obe-
liks. Tajemnica magicznego wywa-
ru” (Francja, b.o.)
godz. 18, 20: „Miszmasz czyli Kogel 
Mogel 3”, (Polska, 12)
26-27.01, godz. 14.15: „Aste-
riks i Obeliks. Tajemnica magiczne-
go wywaru” (Francja, b.o.)
godz. 16, 18, 20: „Miszmasz czyli 
Kogel Mogel 3” (Polska, 12)
29-31.01, godz. 16.15: „Aste-
riks i Obeliks. Tajemnica magiczne-

go wywaru” (Francja, b.o.)
godz. 18, 20: „Miszmasz czyli Kogel 
Mogel 3” (Polska, 12)
SIEDLCE, NoveKino 1-7.02
Filmowe ferie: „Sekretny świat ko-
tów” dubbing 105’ 10:30 (wt.)
Filmowe ferie: „Królowa śniegu: po 
drugiej stronie lustra” dubbing 
80’ 10:30 (czw.)
Oczami Kobiet: „Powrót Bena” 
103’ 19:00 (śr.)
PREMIERY: „Arktyka” napisy 97’ 
20:30
„Mia i biały lew” dubbing 98’ 
10:15; 15:15
„Mój piękny syn” - napisy 16:45

„Roma” -  napisy 135’ 19:00 (pt., 
ndz., wt.)
„Zimna wojna” 88’ 9:00 (wt.); 
19:00 (sob., pon., czw.)
„Miszmasz czyli Kogel Mogel 3” 
93’ 12:30; 14:30; 16:00 (sob., ndz.); 
16:30; 18:30; 19:15; 20:30 
„Maria, królowa Szkotów” napisy 
129’ 18:00
„O psie, który wrócił do domu” - 
dubbing  96’ 
10:30; 13:15; 14:45; 17:15
„Asteriks i Obeliks: tajemnica ma-
gicznego wywaru” - dubbing 86 
12:15; 14:15 (bez sob., ndz.)
„Chłopiec z burzy” - dubbing 99 

11: 15
„Diablo. Wyścig o wszystko” 106’ 
20:45 (sob., pon., czw.) 21:30 (bez 
sob., pon., czw.)
„Underdog” 115’ 21:15
„Ralph Demolka w internecie” 
2D - dubbing 112’ 10:00 (bez wt.,  
czw.); 12:30
„Zabawa zabawa” 89’ 14:15 (sob. 
ndz.); 16:00 (bez sob., ndz.)
SIEDLCE, kino Helios 30-31.01
POKAZY SPECJALNE:
Kultura Dostępna - „Dywizjon 303. 
Historia prawdziwa” 
(czw. 13:00, 18:00) 
PREMIERY:   

„Miszmasz czyli Kogel Mogel 3” 
(2D, oryginał)   
śr.: 11:45, 14:00, 16:15, 17:15, 
18:30, 19:30, 20:45, 21:45  
„O psie, który wrócił do domu” (2D, 
dubbing) 
śr.: 10:00, 14:30, 18:00  
czw.: 10:00, 14:30, 19:30  
FILMY TYGODNIA:  
„Chłopiec z burzy” (2D, dubbing)  
12:15, 16:45  
„Diablo. Wyścig o wszystko” (2D, 
oryginał)    
15:00, 20:00, 22:20  
„Glass” (2D, napisy) 14:10, 20:15 
„Underdog” (2D, oryginał)   

czw. 19:00, 21:40  
śr. 10:45, 19:00, 21:40  
FILMY DLA DZIECI:  
„Asteriks i Obeliks. Tajemnica ma-
gicznego wywaru” (2D, dubbing) 
śr.: 10:30, 12:45, 15:50  
czw.: 10:30, 12:00, 15:50  
„Ralph Demolka w internecie”(2D, 
dubbing)    
śr. 13:15,  17:30  
czw. 10:40, 13:15, 17:30  
„Ralph Demolka w internecie” (3D, 
dubbing) śr .10:30  
SOKOŁÓW, kino „Sokół”  
28-30.01. 15:30 „Asteriks i Obeliks: 
Tajemnica magicznego wywaru” 

(Francja, b.o.)
31.01.-3.02 godz. 15.30 „Chło-
piec z burzy” (Australia, od lat 7)
31.01.-3.02 godz. 15:30, 17.30 
„Narodziny gwiazdy” USA, od lat 15
31.01.-3.02 godz. 15.30, 20:00 
„Underdog” (Polska, od lat 15)
WĘGRÓW, kino „Kongres” 
31 stycznia – 3 lutego 
godz. 16: „Spider-Man Uniwer-
sum”, dubbing, (USA)
godz. 18.15: „Kursk”  (Belgia, Fran-
cja, Luksemburg)
godz. 20.30: „Underdog” (Polska)

ŁukÓw
2 lutego, godz. 19.00-23.00. Bal 

karnawałowy z kapelą „Szwagry 
Band”. Wstęp bezpłatny. Sala wido-
wiskowa ŁOK 

3 lutego, godz. 10.00. Giełda Ko-
lekcjonerów. Sala widowiskowa ŁOK

MiŃsk MaZowiecki
1 lutego, godz. 19.00. Kameralne 

kino „Modigliani, pasja tworzenia”. 
Miejski Dom Kultury

2 lutego, godz. 20.00. Koncert 
„Oczybaszki”. Miejski Dom Kultury 

4-7 lutego, godz. 17.00. Bezpłat-
ne zajęcia brazylijskiego jiu jitsu dla 
dzieci. Klub Walki Grappler

sieDlce
1 lutego, godz. 18.00. Wernisaż 

wystawy „Świat w kolorach wokół 
nas”. Muzeum Regionalne

7 lutego, godz. 17.00. Wykład 
muzykologa Igora Pogorzelskiego 
pt. „Charles Aznavour - artysta glo-
balny”. Galeria DOM (Ana)

W siedleckim Muzeum Regionalnym

Ceramika Alika
8 lutego o godz. 18.00 w Mu-

zeum Regionalnym w Siedlcach zo-
stanie otwarta wystawa prac cera-
micznych Aleksandra T. Bieguńskiego 
„Syreny - ewolucja”.

Aleksander Bieguński, na-
zywany przez rodzinę i znajomych 
„Alik”, rysował już jako mały chłopiec. 
Jego tata, Włodzimierz Bieguński, 
pamięta, że kiedy syn chorował, się-
gał po blok rysunkowy. Wspomina też 
robione przez Alika lalki ze szmatek, 
poszwę na kołdrę, pociętą w przy-
pływie weny twórczej i starą tapetę, 
ozdobioną przez syna malowidłami.

Za ceramikę „Alik” wziął się po-
dobno dopiero po studiach. Rodzi-
com przywiózł w prezencie dwie 

lampy i ptaka z wielkim, czerwonym 
dziobem.  

Aleksander Bieguński - siedl-
czanin, członek Związku Ceramików 
Polskich i Wolnej Grupy Ceramika. 
Absolwent IV LO im. Hetmana Sta-
nisława Żółkiewskiego oraz Uniwer-
sytetu Warszawskiego, doktor nauk 
chemicznych. Od 2006 r. tworzy 
ceramikę artystyczną, obrazy cera-
miczne i formy rzeźbiarskie. Buduje 
piece, wykorzystywane podczas zajęć 
plenerowych. W 2010 r. założył grupę 
artystyczną ARTEMISJA.

Prace Aleksandra Bieguńskiego 
będzie można oglądać w Muzeum 
Regionalnym w Siedlcach do 31 mar-
ca. (Ana) Prace Aleksandra T. Bieguńskiego

Sokołów Podlaski

Jazz z wami i z sabiną 
Wokalistka i kompozytorka 

Sabina Meck wystąpi 15 lute-
go o godz. 19.00 w Sokołowskim 
Ośrodku Kultury w ramach Festi-
walu Jazz z Wami.

Sabinie Meck będzie towa-
rzyszył zespół w składzie: Łukasz 
Kokoszko – gitara, Przemysław 
Chmiel – saksofon, Michał Jakub-
czak - fortepian, Mateusz Szew-
czyk – kontrabas i Szymon Madej 
– perkusja.

Muzyci ci są związani z Instytu-
tem Jazzu Akademii Muzycznej im. 
Karola Szymanowskiego w Katowi-
cach.

W Sokołowie zaprezentują au-
torskie kompozycje Sabiny Meck, po-
chodzące z jej płyty – „Love is here” 

oraz polskie piosenki o charakterze 
jazzowym. 

Sabina Meck była nominowana 
do nagrody Fryderyk 2017 w kate-
gorii Fonograficzny Debiut Roku, 
Muzyka Jazzowa. Ma na swoim 
koncie I nagrodę w konkursie Blue 
Note Poznań Competiton w kate-

gorii wokalnej. Z założonym przez 
s iebie zespołem SoundMeck 
zdobyła Grand Prix na festiwalu 
Grupa Azoty Jazz International 
Contest w Tarnowie. Jury przyzna-
ło Sabinie również indywidualną 
nagrodę specjalną – Największy 
Talent Festiwalu. Zajęła też II 
miejsce w IX Konkursie Kompo-
zytorskim im. Krzysztofa Kome-
dy w Słupsku, w kategorii „temat 
jazzowy”, za utwór „A part of me”.

W kwietniu 2017 roku, na-
kładem Agencji Muzycznej Pol-
skiego Radia, ukazał się album 
„Eruption” z autorskimi kompozy-
cjami Sabiny. W 2018 r. wokalistka 
otrzymała stypendium Ministra Kul-
tury i Dziedzictwa Narodowego. (Ana)

charles aznavour 
- artysta globalny

Śpiewał po francusku, angielsku, 
włosku, neapolitańsku, hiszpańsku, 
niemiecku, rosyjsku, portugalsku i po 
ormiańsku. Skomponował około 1000 
piosenek. Sprzedał ponad 200 milio-
nów płyt. Wystąpił w ponad 60 �l-
mach. Charles Aznavour (1924-2018), 
nazywany francuskim Frankiem Sina-
trą, zmarł 1 października ubiegłego 
roku. 

7 lutego o godz. 17.00 w Galerii  
DOM Sokołowskiego Ośrodka Kultu-
ry będzie można posłuchać wykładu 
muzykologa Igora Pogorzelskie-
go pt. „Charles Aznavour - artysta 
globalny”. Wykład ma charakter  
otwarty. (Ana)

ostra jazda w ckis
Utrata pracy nie 

jest może najszczęśliw-
szym tematem walen-
tynkowym, ale... Jeśli 
towarzyszy jej „Ostra 
jazda” z fantazją, to...
n a  p r ze d s t aw i e n i e 
można się  wybrać na-
wet 14 lutego. W Dniu 
Zakochanych o godz. 
17.00 i 20.00 na Sce-
nie Teatralnej Cen-
trum Kultury i Sztu-
ki w Siedlcach będzie 
można obejrzeć spek-
takl  Teatru Kome -
dia z Warszawy. Marta Wierzbicka, 
Magdalena Wójcik, Mirosław Baka, 
Jan Jankowski i Przemysław Sadow-
ski pokażą, że tracąc pracę z dnia na 
dzień, uciekamy się do najbardziej 

szalonych pomysłów. Nakręcenie 
filmu erotycznego wydaje się być 
świetnym sposobem na szybki przy-
pływ gotówki. Trzeba tylko... znaleźć 
aktorów. (Ana)

 

Siedlce

Świat w kolorach
Pod koniec ubiegłego roku prezentowała swoje prace w „Kochanów-

ce”. W Muzeum Regionalnym w Siedlcach Stanisława Hardejewicz w naj-
bliższy piątek, 1 lutego, otworzy wystawę „Świat w kolorach wokół nas”. 

Zobaczymy obrazy olejne o różnej tematyce - od architektury drewnianej 
Siedlec po pejzaże, widoki z parku i ptaki. 

To już szósta wystawa indywidualna pani Stanisławy. Dwie z nich malarka 
zrealizowała w ramach stypendium Prezydenta Miasta Siedlce. (Ana)

Siennica

w różnych językach
Zespół Szkół im. Hipolity i Kazimierza Gnoińskich w Siennicy zaprasza 

wszystkich pasjonatów języków obcych i muzyki na XXIV Konkurs Piosenki 
Obcojęzycznej. Jak co roku uczniowie szkół podstawowych i ponadpodstawo-
wych będą śpiewać po angielsku, francusku, hiszpańsku, a także w mniej po-
pularnych językach, np. po grecku. Przesłuchania konkursowe zaplanowano 
na 26 lutego, koncert laureatów i wręczenie nagród 27 lutego. Szczegółowe 
informacje pod nr. tel. 25 757 22 24. (T.MARK)

eprasa.pl b119358ca7



str. 24 TYGODNIK SIEDLECKI NR 5 30 stycznia - 5 lutego 2019 r.

P
K

kultura

Międzynarodowe 
kolędowanie w Śmiarach

Patronat „TS”

Schola Para�alna z Domanic

14 zespołów i chórów oraz 4 
solistów wzięło udział w X Między-
narodowym Festiwalu Kolęd i Pa-
storałek „Kolędnicze serce polskie”, 
który w niedzielę 20 stycznia odbył 
się w Szkole Podstawowej Śmiarach.

Artystów i widzów (publiczność 
była liczna) witali: dyrektor szko-
ły w Śmiarach Katarzyna Wielgór-
ska, wójt gminy Wiśniew Krzysztof 
Kryszczuk i dyrektor GOK w Wiśnie-
wie Paweł Ksionek (GOK był organi-
zatorem imprezy). Kolędowy festiwal 
obchodzi w tym roku jubileusz (od-
bywa się po raz dziesiąty), dlatego 
szczególnie powitano inicjatorkę im-
prezy, byłą dyrektor GOK w Wiśniewie 
Janinę Dołgich (to jej przypadł za-
szczyt otwarcia festiwalu).

Wykony wane przez zespo -
ły i solistów kolędy i pastorałki oce-
niało jury w składzie: Michał Ho-
łownia (przewodniczący), ks. prof. 
Michał Szulik i Janina Dołgich. 

Choć poziom artystyczny festiwalu 
był wyższy niż w latach poprzednich, 
jury nie było hojne w przyznawaniu 
nagród i wyróżnień. 

– Oszczędność w nagrodach to 
także wpływ na wykonawców, żeby 
prezentowali coraz wyższy poziom  
– tłumaczył Michał Hołownia. I do-
dał: - Okazuje się, że zaśpiewanie ko-
lędy, czy pastorałki nie jest takie pro-
ste, tym bardziej jesteśmy wdzięczni 
zespołom, które sięgnęły po utwory 
rzadko śpiewane, które także są 
świadectwem naszej kultury i pro-
stej wiary. 

W kategorii „zespoły” pierw-
sze miejsce zdobył zespół „Fausty-
na” z Równego na Ukrainie. Drugiej 
nagrody nie przyznano, a trzecią 
otrzymał Zespół Ludowy „Węgrowia-
nie” z Węgrowa. 

W kategorii „chóry” pierwszą 
nagrodę zdobył Chór Kameralny 
KOE z Sokołowa Podlaskiego, dru-

gą – Chór Żeński „Polesie” z Brześcia 
na Białorusi, a wyróżnienie – Schola 
Młodzieżowa z para�i pw. Nawiedze-
nie Najświętszej Marii Panny w Do-
manicach. W kategorii „soliści” nie 
przyznało nagród i wyróżnień. Na-
grodę publiczność otrzymała Schola 
Młodzieżowa z para�i w Domanicach. 

 Przewodniczący jury Michał 
Hołownia zachęcał obecnych na 
festiwalu dyrektorów szkół, by do 
przyszłorocznej edycji w kategorii 
„soliści” zgłosili uczniów. – Dzieci 
pięknie śpiewają kolędy. Zachęćcie je, 
żeby chciały tu wystąpić – apelował. 
Apel słuszny, lecz żeby uczniowie ze 
szkół podstawowych mogli wystą-
pić na tym festiwalu, organizator 
musi nieco zmody�kować regulamin 
(teraz w imprezie mogą brać udział 
jedynie osoby dorosłe).

Laureatów nagrodzono dy-
plomami i statuetkami. Pozostali 
wykonawcy otrzymali dyplomy 

za udział i pamiątkowe statuet-
ki. W imieniu artystów organizato-
rom dziękowała liderka Grupy Śpie-
waczej „Białki” Elżbieta Łęczycka: 
- Pięknie, że tradycja nasza polska 

jest prezentowana. Dziękujemy za 
klimatyczny festiwal. 

Impreza zakończyła się wspól-
nym odśpiewaniem pierwszej i piątej 
zwrotki kolędy „Bóg się rodzi”.   (sej)

promocja albumu „węgrowskie drogi do Niepodległości”
- Wszyscy znamy wielkich 

ojców polskiej niepodległo-
ści. Ale ich sukcesu by nie 
było, gdyby nie tysiące tych, 
którzy poszli za nimi w wio-
skach i miasteczkach – powie-
dział prezes Instytutu Pamięci 
Narodowej dr Jarosław Sza-
rek podczas spotkania, pro-
mującego album Bogusława 
Niemirki „Węgrowskie drogi 
do Niepodległości”. 

Wśród publikacji, wyda-
nych z okazji 100. rocznicy 
odzyskania przez Polskę nie-
podległości, ta książka jest jed-
nym z wyjątków: pokazuje, jak 
rodziła się niepodległość nie 
gdzieś daleko, lecz w „małej 
ojczyźnie.”    

Początkowo miał to być tylko 
folder, towarzyszący wystawie ple-
nerowej „Węgrowskie drogi do Nie-
podległości”. Ale...

- Gdy pani marszałek Maria Koc 
pokazała nam materiał, przygoto-
wany przez mecenasa Niemirkę, nie 
mieliśmy wątpliwości, że trzeba to 
wydać – mówił dr Jarosław Szarek.

wyStawa na początek

Książki zapewne by nie było, 

gdyby nie wystawa. Przygotowanie 
ekspozycji to pomysł wicemarszałek 
Senatu Marii Koc. Kiedy jeszcze była 
dyrektorem Sokołowskiego Ośrodka 
Kultury, z powodzeniem organizowa-
ła tego typu przedsięwzięcia. Może 
dlatego pomyślała, że znajdą się 
fotogra�e i dokumenty, które moż-
na pokazać na wystawie na temat 
lokalnych aspektów odzyskania nie-
podległości. Do współpracy zaprosiła 
Bogusława Niemirkę (prawnik z Pol-
skiej Akademii Nauk, z zamiłowania 

historyk) i prezes Stowarzy-
szenia Edukacyjnego Ziemi 
Węgrowskiej Zo�ę Paczóską. 
Najpierw wystawę obejrzeli 
węgrowianie (prezentowano ją 
na Rynku Mariackim). Później 
ekspozycja odwiedziła wszyst-
kie większe miejscowości po-
wiatu.  

Bogusław Niemirka zgro-
madził bardzo dużo fotogra-
�i i dokumentów (niektóre były 
pokazywane po raz pierwszy).  

tak rodziła Się  
niepodległość

Wydany przez IPN album 
ma ponad 200 stron. Zawiera 
głównie fotogra�e i skany do-
kumentów zarówno tych odna-

lezionych w archiwach, jak i udostęp-
nionych przez mieszkańców. Pokazu-
je Węgrów w przededniu odzyskania 
niepodległości, przypomina, co dzia-
ło się w mieście 11 listopada 1918 
roku, jak budowane były zręby in-
stytucji państwowych i samorządo-
wych w mieście i powiecie. 

- Mieszkańcy nie czekali wte-
dy na dyspozycje z Warszawy, brali 
sprawy w swoje ręce – stwierdziła 
Maria Koc. Wspomniała m.in. o sze-

fie węgrowskich struktur POW Cy-
prianie Ufnalu, który w listopadzie 
1918 r. wraz z towarzyszami przystą-
pił do rozbrajania Niemców. I doda-
ła: – To są opowieści, chwytające za 
serce, poruszające wyobraźnię.

Wielu współczesnych mieszkań-
ców znajdzie w albumie nazwiska 
swoich dziadków i pradziadków.

- Książka będzie pamiątką po 
jubileuszu 100-lecia odzyskania nie-
podległości – powiedziała Maria Koc.

najważniejSza jeSt pamięć

Dr Jarosław Szarek przypomniał 
bitwę powstania styczniowego, 
która rozegrała się pod Węgrowem. 
Powstanie Polacy przegrali, ale pa-
mięć o nim była przekazywana ko-
lejnym pokoleniom. Jeszcze przed 
odzyskaniem niepodległości miesz-
kańcy Węgrowa i okolic przetrans-
portowali na pole bitwy wielki głaz, 
na którym wyryli napis: „Bohaterom 
1863 r. Na prochach Waszych z pól 
polskich kamienia, wznoszą przez 
pamięć wdzięczne pokolenia”.

- Wasi przodkowie zamówili naj-
droższego kamieniarza w Warszawie, 
by wykuł ten napis na pomniku, któ-
ry świadczy o naszej dumnej i pięknej 
historii – powiedział Jarosław Sza-

rek. I zaznaczył, że album to piękny 
pomnik dla tych, którzy w Węgro-
wie i powiecie węgrowskim poświę-
cali się w służbie niepodległej Polski.    

będzie dodruk

O albumie opowiadał też jego 
autor - Bogusław Niemirka. Z za-
interesowaniem słuchali go miesz-
kańcy Węgrowa, którzy przyszli na 
promocję (była wśród nich młodzież 
ze szkół ponadgimnazjalnych), oraz 
goście, m.in.: dyrektor wydawnic-
twa IPN Izabela Matuszewska, 
dyrektor Archiwum Akt Nowych dr 
Tadeusz Krawczak, dyrektor sie-
dleckiego Archiwum Państwowego 
dr Grzegorz Welik, dyrektor ar-
chiwum UPH w Siedlcach dr Rafał 
Dmowski, przedstawiciele lokal-
nych władz.

N a  s p o t k a n i e  (o d by wa ł o 
się w Węgrowskim Ośrodku Kultu-
ry) przygotowano 200 egzemplarzy 
albumu. Rozeszły się jak świeże bu-
łeczki. Maria Koc obiecała dodruk. 
Dodała, że od lutego album będzie 
można kupić w węgrowskich księ-
garniach. A na razie można ponow-
nie obejrzeć wystawę - wróciła na 
Rynek Mariacki.

STANISŁAW JASTRZĘBSKI

Bogusław Niemirka podpisuje album.

fot. sej

fot. sej

Miejskie Przedszkole nr 21 z Od-
działami Integracyjnymi w Siedlcach 
wzięło udział w ogólnopolskiej akcji 
charytatywnej pt. „Aniołkowe granie”, 
której głównym celem jest przybliże-
nie idei rodzicielstwa zastępczego. 
Program uczy też, jak ważne jest 
pomaganie innym. Dary zebrane 
podczas akcji (artykuły spożywcze, 
chemiczne, odzież, artykuły papier-
nicze i zabawki) zostały przekazane 
dzieciom z domu dziecka podczas 
uroczystego spotkania, na którym 
przedszkolaki zaprezentowały kole-
gom Jasełka. W akcję zaangażowali 
się: rodzice, �rmy i prywatni darczyń-
cy. (ak)

Zdjęcie Aga Król

aniołkowe granie w siedlcachSiedlce
klasyka  
po bandzie

23 lutego o godz. 17.00 na 
Scenie Teatralnej Miasta Siedlce roz-
pocznie się pełne pozytywnej energii 
koncertowe show w takt melodii wy-
grywanych przez wirtuoza fortepia-
nu, Waldemara Malickiego.

Pianista wraz z Małgorzatą Krzy-
żanowicz (wiolonczela), Karoliną So-
łomin (sopran) i Marcinem Pomykałą 
(tenor) zaprezentują największe hity: 
Pucciniego, Bramsa, Verdi’ego czy Bi-
zeta. 

Koncert będzie przeplatany ske-
czami, dowcipem politycznym i świa-
topoglądowym. (Ana)

eprasa.pl b119358ca7
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l

Biuro Ogłoszeń „TS”, 
ul. Armii Krajowej 11, tel. 25 633 05 05
DomTel, ul. Chrobrego 9/3,
tel. 25 740 20 20
Biuro Ogłoszeń „Gazety Wyborczej” 
Margus - Marzena Gustołek
tel. 512 212 441,
e-mail: m.gustolek@gazeta.pl
dojazd do klienta

l

ul. Terespolska 64, 
tel. 504 221 153. 
pn-pt. 8.00-16.00

l

£DK, ul. Pi³sudskiego 4, 
tel. 83 357 34 23, 357 33 25

 Centrum Finansowe, ul. Rynek 29, 
wejście od podwórka, tel. 83 357 35 70
Epaka.pl Łosice, ul. 1 Maja 2,
tel. 504 221 153
pn.-pt. 8.00 - 16.00

l

Dom Handlowy przy skwerku, 
stoisko „Triumph”, ul. Zdanowskiego 4

   

pl. T. Koœciuszki 13
l

„TECH-MAR”, ul. Konstytucji 3 aja 2
(naprzeciwko Urzê du Miasta),
tel. 25 758 72 41

   

Kiosk „Mrozer”, 
     Mrozy, ul. Armii Krajowej 6
l

 AGD-RTV Sonex, ul. Długa 76,
tel. 25 781 21 89
e-mail: sokolow@sonex.com.pl

l

Wêgrowski Oœrodek Kultury, 
ul. Mickiewicza 4a, tel. 25 792 00 59
SONEX AGD RTV, ul. Rynek Mariacki 1,
tel. 25 792 25 84

   

PHU Migael, ul. 1 Maja 7
l

ul. Warszawska 15, 
tel. 83 344 75 57 

l

ul. Targowa 8, Agencja PKO, 
     tel. 83 371 69 67
l

pl. ks. Anny Mazowieckiej 6,
tel. 29 642 80 34
e-mail: reklama@w-ostrowi.pl

PALIWSPRZEDAZ

DO KLIENTA!
Z DOSTAW

TEL. 25 644 17 02    KOM. 601 094 562

Z CERTYFIKATEM
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865

1465
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NAJTANIEJ W REGIONIE

034-035
Z MONTAŻEM

ZESTAW
Z MONTAŻEM

Pomiar + wycena GRATIS

599 zł

800 zł

OKNA PCV

Firma „DOM”, tel. 604 152 075
SIEDLCE, ul. Sokołowska 157, tel. 25 632 00 12

ŁOSICE, ul. Piłsudskiego 18, tel. 83 359 06 04

STEROW

���������������

Przedsiêbiorstwo Us³ugowo Handlowe

-

-

  

-

-

-

-

-

 TARCICA BUDOWLANA

 MATERIA£Y DOCIEPLENIOWE

I IZOLACYJNE

 BLOCZKI BETONOWE

 STROPY TERRIVA

 CEG£Y SILIKATOWE I PALONE

 BLOCZKI SOLBET

 BLACHY DACHOWE

R 

Gdzie nadać 

ogłoszenie do „TS”?

...i wszystko jasne

E K L A M A 30 stycznia - 5 lutego 2019 r. NR 5

l Siedlce
Biuro Ogłoszeń „TS”, 
ul. Armii Krajowej 11, tel. 25 633 05 05 

DomTel, ul. Chrobrego 9/3,
tel. 25 740 20 20
Biuro Ogłoszeń „Gazety Wyborczej”
Margus - Marzena Gustołek
tel. 512 212 441,
e-mail: m.gustolek@gazeta.pl
dojazd do klienta

l Zbuczyn
ul. Terespolska 64, 
tel. 504 221 153, pn.-pt. 8.00-16.00

l Garwolin
 Serwis telefonów komórkowych
 ul. Kościuszki 2,
 (na terenie dworca PKS)
l Łosice 

£DK, ul. Pi³sudskiego 4, 
tel. 83 357 34 23, 357 33 25

 Centrum Finansowe, ul. Rynek 29, 
wejście od podwórka, tel. 83 357 35 70
Epaka.pl Łosice, ul. 1 Maja 2,
tel. 504 221 153, pn.-pt. 8.00-16.00

l Łuków 
Dom Handlowy przy skwerku, 
stoisko „Triumph”, ul. Zdanowskiego 4

l Stoczek Łukowski 
pl. T. Koœciuszki 13

l Mińsk Mazowiecki 
„TECH-MAR”, ul. Konstytucji 3 Maja 2 
(naprzeciwko Urzê du Miasta), 
tel. 25 758 72 41

l Mrozy 
Kiosk „Mrozer”, 
Mrozy, ul. Armii Krajowej 6

l Sokołów Podlaski 
 AGD-RTV Sonex, ul. Długa 76,
tel. 25 781 21 89
e-mail: sokolow@sonex.com.pl

l Węgrów 
Wêgrowski Oœrodek Kultury, 
ul. Mickiewicza 4a, tel. 25 792 00 59 

SONEX AGD RTV, ul. Rynek Mariacki 1, 
tel. 25 792 25 84

l Łochów
   PHU Migael, ul. 1 Maja 7

l Biała Podlaska 

ul. Warszawska 15, tel. 83 344 75 57
l Międzyrzec Podlaski

ul. Targowa 8, Agencja PKO, 
tel. 83 343 72 13

l Ostrów Mazowiecka
pl. ks. Anny Mazowieckiej 6,
tel. 29 642 80 34
e-mail: reklama@w-ostrowi.pl

Siedlce, ul. Warszawska 55,

tel. 25 631 06 17, 608 650 892

Węgrów, ul. Kościuszki 1,

tel. 792 29 96

Żelków Kolonia, ul. Porzeczkowa 1,

tel./fax 25 643 61 87

Sokołów Podl., ul. Wolności 54,

tel. 608 650 892

 

i DRZWI
OKNA 

żaluzje, rolety,  
verticale,

parapety, bramy

R

OKNA

/168-1/

SIEDLCE 

ul. Soko³owska 159A 

tel. 25 644 29 12
e-mail: biuro@petrozar.pl

hurt-detal

OLEJ OPAŁOWY

„Trans-Pal”, Okniñski Andrzej, ul. Siedlecka 58, 08-110 Kol. ¯elków

tel. 25 643 67 02, tel. kom. 608 334 305
KORZYSTNE CENY, MOŻLIWOŚĆ NE GO CJA CJI

I NA PĘ DO WY
SPRZEDAŻ Z DOSTAWĄ 

DO KLIEN TA

Automatyka
do bram

tel. 605 633 906

MONTAŻ
SERWISBramy

garażowe
PRUSZYN, Dolina Liwca 94,

Ocieplanie
poddaszy
pianą PUR

części do maszyn rolniczych

eprasa.pl b119358ca7
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ZAKŁAD USŁUG BUDOWLANYCH

08-110 Siedlce, Żabokliki
ul. Korczewska 38

biuro@czarnocki.pl

25 644 07 16 wew. 12

v MATERIAŁY BUDOWLANE
 piasek kwarcowy, grysy 
 styropian granulowany
v WYWÓZ GRUZU
v ŚCINKA DRZEW 
v NAPRAWA ORYNNOWANIA

KOPARKO-ŁADOWARKA
PODNOŚNIK 20 m i 25 m
RĘBAK DO GAŁĘZI

WYNAJEM:

tel. 25 632 74 94

https://www.facebook.com/alfasiedlce/

MATERIAŁY BUDOWLANE - WĘGIEL

08-110 SIEDLCE, ul. Poniatowskiego 81, tel. 25 644 08 63

kostka brukowa, 
ogrodzenia - nowe wzory

www.weglobud-siedlce.pl

Transport

z rozładunkiem

- żwir
- piach
- ziemia 
 ogrodowa

U NAS TYLKO 

W ciągłej sprzedaży: 
kostka, orzech, EkoGroszek, 
workowany i luz

AUTORYZOWANY SPRZEDAWCA

POLSKI WĘGIEL

REKLAMA

ul. Jagiełły 27, 

tel. 25 632 13 88

CHEMIA

SIEDLCE

Darmowy kredyt
gotówkowy do 2000 zł

RRSO 0%

Kredyt do 2000 zł
do 12 miesięcyOkres kredytowania

3 0x %

Nieważne, na co potrzebujesz
gotówki. Teraz zrealizujesz własne cele
bez ponoszenia dodatkowych kosztów,

za darmo!bo kredyt gotówkowy dostajesz

Oprocentowanie 0%

Prowizja 0%

Pozostałe koszty 0%

Chcesz wiedzieć więcej? Zapraszamy!

Adamczuk Serwis Finansowy działa jako pośrednik kredytowy następujących banków: Alior Bank S.A., Getin Noble Bank S.A., Nest Bank S.A., Bank
Pocztowy S.A., Plus Bank S.A.,TF Bank AB, Ferratum Bank Ltd, BZ WBK S.A. Jesteśmy także pośrednikiem firm pożyczkowych: Aasa Polska S.A.,
Axcess Financial Poland Sp. z o.o., SMS Invest Spółka z o. o., SMS Kredyt Sp.j., Net Credit Sp. z o.o., Regita Sp. z o.o., Vivus Finance Sp. z o.o., Zaplo Sp. z
o.o., TAKTO Sp. z o.o. s.j., Optima Sp. z o.o., Fundusz Mikro Sp. z o.o. oraz APRO Financial Poland Sp. z o.o. W zakresie umów ze współpracującymi
bankami i firmami pożyczkowymi Adamczuk Serwis Finansowy jest umocowany do: przedstawiania oferty kredytowej/pożyczkowej;
przetwarzania danych, informacji i dokumentów dotyczących osób ubiegających się o kredyt/pożyczkę oraz przekazywania im informacji i
dokumentów kredytowych; (w niektórych przypadkach) podpisywania umów kredytu/pożyczki i/lub wypłaty kwoty kredytu/pożyczki na
podstawie otrzymanych pełnomocnictw; wyjaśniania przyczyn braku spłaty kredytu/pożyczki. Niniejsza oferta nie stanowi oferty w rozumieniu
kodeksu cywilnego.

Siedlce

ul. Starowiejska 12

tel. 506 031 197, 509 506 306

Siedlce

ul. Piłsudskiego 10

tel. 504 252 000, 512 362 012

Wójt Gminy Liw 
informuje, że na tablicy ogłoszeń w Urzędzie Gminy Liw zs. w Węgrowie – ul. Mic-
kiewicza 2 oraz na stronie internetowej www.bip.liw.pl i liw.pl został zamiesz-
czony wykaz gminnej nieruchomości gruntowej zabudowanej budynkiem szkoły 
(gimnazjum), położonej w Węgrowie na działkach o numerach ewidencyjnych 
4200/4 i 4200/5, przeznaczonej do sprzedaży. 
Wykaz wywieszono 23.01.2019 r. na okres 21 dni. 

/-/ Bogusław Szymański
Wójt Gminy Liw93-1p

otrzymasz wiadomość2Wyślij SMS-a

na numer 919 831
Najpierw wpisz TS, 

a potem kod rubryki, 

w której chcesz 

zamieścić ogłoszenie

np. MS, a następnie 

jego treść,

Całość powinna 

wyglądać tak:

TS.MS.Sprzedam 

samochod.  

Tel. 123 456 789.

Po wysłaniu SMS-a 

otrzymasz

wiadomość

o treści: 

Dziekujemy 

za przyslanie tresci 

ogloszenia

Tygodnik Siedlecki.

Dziekujemy,  

za przesłanie

tresci ogloszenia.  

Tygodnik

Siedlecki

Ze względu na możliwości operatorów, SMS nie może zawierać 

więcej niż 160 znaków oraz nie powinien zawierać polskich znaków.

Koszt SMS-a 19 zł + VAT = 23.37 zł 

 TS.MS.Sprzedam  

samochod.  

Tel. 123 456 789

Kody rubryk ogłoszeń drobnych „TS”:
 Motoryzacyjne ogólne - MO, Motoryzacyjne kupię - MK,

 Motoryzacyjne sprzedam - MS, Motoryzacyjne usługi - MU,

 Sprzedaż - SP, Maszyny rolnicze kupię - RK, Lokale nieruchomości, ogólne - LO,  

 Maszyny rolnicze sprzedam - RS, Lokale nieruchomości kupię - LK,

 Lokale nieruchomości, wynajem - LW,  Lokale nieruchomości sprzedam - LS,

 Różne - RO, Zwierzęta - ZW, Nauka - NA, Towarzyskie - TO,

Matrymonialne - MA,  Medyczne - ME, Usługi - US, Praca - PR.

+

!!!

SMSOGŁOSZENIE DROBNE

SMS-em

Ogłoszenia 

do bieżącego 

numeru

można nadać

do niedzieli

do godz. 24.00

eprasa.pl b119358ca7
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REKLAMA

„Europejski Fundusz Rolny na rzecz Rozwoju Obszarów 
Wiejskich: Europa inwestująca w obszary wiejskie”
Operacja pn. „Uruchomienie działalności usługowej  

„Pogotowie kosmetyczne, mobilno-stacjonarny  
gabinet kosmetyczny”

mająca na celu zwiększenie skali dostępu do usług kosmetycz-
nych oraz utworzenie nowych miejsc pracy poprzez uruchomie-
nie działalności usługowej „Pogotowie kosmetyczne, mobilno-
-stacjonarny gabinet kosmetyczny” jest współ�nansowana ze 
środków Unii Europejskiej w ramach Działania 19 LEADER pod-
działanie 19.2 „Wsparcie na wdrażanie operacji w ramach strate-
gii rozwoju lokalnego kierowanego przez społeczność” Programu 
Rozwoju Obszarów Wiejskich na lata 2014-2020.
Wartość realizowanej operacji: 110 562,00 zł, w tym ze środków 
EFRROW: 100 000,00 zł
Operacja realizowana w ramach strategii rozwoju lokalnego kie-
rowanego przez społeczność wdrażanej przez LGD: Stowarzysze-
nie „Lokalna Grupa Działania – Tygiel Doliny Bugu”

0230-1g

B U R M I S T R Z  M I A S T A  
I  G M I N Y  M O R D Y 

o g ł a s z a
D R U G I   P R Z E T A R G 

pisemny nieograniczony  
na sprzedaż nieruchomości  

budowlanej niezabudowanej,  
położonej w Mordach  

przy ul. Żwirki i Wigury,  
KW Nr SI1S/00005697/7,  

stanowiącej własność Gminy Mordy.

1. Działka nr 2739/2 o pow. 0,1379 ha 
2. Cena wywoławcza 102 618,90 zł (sto dwa 

tysiące sześćset osiemnaście złotych 90/100)  
w tym 23% podatku VAT.

3. Wadium wynosi 10 300,00 zł.
4. Przeznaczenie w planie MNU-2 – tereny zabu-

dowy mieszkaniowej jednorodzinnej z usługa-
mi nieuciążliwymi w wydzielonych częściach 
budynku lub obiektach wolnostojących.

5. Nieruchomość jest bez zobowiązań i obciążeń.

Nieruchomość gruntowa budowlana niezabu-
dowana, położona w mieście Mordy przy ul. Żwirki 
i Wigury w śródmiejskiej części miasta w sąsiedz-
twie zabudowy mieszkaniowej jednorodzinnej  
i zabudowy wielorodzinnej. W bliskiej odległości 
znajdują się: obiekty handlowo-usługowe, restau-
racja „Biały Kamień”, miejski skwer przy Placu 
Zwycięstwa. Teren płaski, porośnięty trawą. Kształt 
korzystny o regularnych bokach wielokąt o szer. od 
frontu około 40 m. Nieruchomość jest nieuzbro-
jona w urządzenia infrastruktury technicznej; od 
strony drogi lokalnej posiada możliwość bezpo-
średniego podłączenia do sieci wodociągowej  
i kanalizacyjnej oraz do sieci elektroenergetycz-
nej. Z obu stron działka posiada dostęp do drogi. 

Pierwszy przetarg zorganizowany 27 wrze-
śnia 2018 r. z ceną wywoławczą 102 618,90 zł. 
zakończył się wynikiem negatywnym, ponie-
waż nikt się nie zgłosił. 

Warunkiem wzięcia udziału w przetargu 
jest wpłacenie wadium pieniędzmi w okre-
ślonej wyżej wysokości na konto Urzędu 
Miasta i Gminy Mordy w BS Łosice o/Mordy 
75 8038 0007 0042 2756 2000 0050 i złoże-
nie pisemnej oferty w zamkniętej kopercie 
najpóźniej 11 marca 2019 r. (data złożenia 
oferty i wpływu na konto) .

Dowód wniesienia wadium uczestnik prze-
targu jest zobowiązany przedłożyć komisji 
przetargowej przed otwarciem przetargu.

Część jawna przetargu odbędzie się  
14 marca 2019 r. o godz. 10.00. w sali kon-
ferencyjnej Urzędu Miasta i Gminy Mordy,  
ul. Kilińskiego 9.

Wpłacenie wadium oznacza przyjęcie warun-
ków przetargu.

Ceną sprzedaży jest cena uzyskana w prze-
targu. Kupujący ponosi koszty sporządzenia 
aktu notarialnego.

Wpłacone wadium przez zwycięzcę przetar-
gu zostanie zaliczone na poczet ceny nabytej 
nieruchomości, a pozostałym osobom wadium 
zwraca się niezwłocznie po zamknięciu bądź 
odwołaniu przetargu, jednak nie później niż 
przed upływem 3 dni.

Osobie, która wygra przetarg, a w wyzna-
czonym terminie nie przystąpi do zawarcia 
umowy notarialnej, wadium przepada na rzecz 
sprzedającego.

Regulamin przetargu został ogłoszony na 
tablicy ogłoszeń Urzędu.
Szczegółowe informacje na stronie interneto-
wej www.umigmordy.bip.org.pl.

Bliższych informacji udziela pracownik Urzę-
du pok. 7 codziennie w godz. pracy Urzędu 
8.00-16.00 lub tel. 25 641 54 02 w.42.

95-1p

 

 

 
 

 

 
 

Gmina Skórzec realizuje projekt dofinansowany z Funduszy 

Europejskich „Uporządkowanie gospodarki wodno-ściekowej 
na terenie aglomeracji Skórzec” 
 

 

Celem projektu jest zwiększenie liczby ludności korzystającej z ulepszonego 
systemu oczyszczania ścieków komunalnych w aglomeracji Skórzec 

 

Zakres projektu zakłada: 

- budowę sieci kanalizacji sanitarnej i przyłączy w 7 miejscowościach: Trzciniec, 
Drupia, Wólka Kobyla, Grala-Dąbrowizna, Kłódzie, Żebrak i Dąbrówka-Ług, 

- budowę oczyszczalni ścieków w m. Grala-Dąbrowizna, 

- przebudowę Stacji Uzdatniania Wody w Teodorowie, 

- budowę sieci wodociągowej i przyłączy w m. Dąbrówka-Ług 

 

 

Dofinansowanie projektu z UE: 5.809.248,79 PLN 

 

 

WP.GG.6845.6.2019                             Żelechów dnia 30.01.2019 r.

OGŁOSZENIE
Burmistrza Żelechowa

Stosownie do art. 35 ust.1 ustawy z 21 sierpnia 1997 r. o gospo-
darce nieruchomościami (DzU z 2018 r. poz. 2204 z późn zm.) 
informuję, że w siedzibie Urzędu Miejskiego w Żelechowie przy 
ul. Rynek 1, 08-430 Żelechów na tablicy ogłoszeń oraz stronie 
internetowej Urzędu (www.zelechow.pl) został wywieszony 
wykaz nieruchomości, przeznaczonych do oddania w na-
jem. Wykaz wywieszony na okres 21 dni tj. 30 stycznia 2019 r.  
do 21 lutego 2019 r.
Przedmiotem najmu są 2 lokale użytkowe, mieszczące się  
w budynku ratusza w Żelechowie przy ul. Rynek 1.
Szczegółowe informacje zamieszczono w wykazie.
Dodatkowe informacje w powyższej sprawie można uzyskać  
w Urzędzie Miejskim w Żelechowie pok. nr 10, tel. 25 7541244.

Burmistrz Żelechowa
     Łukasz Bogusz

OGŁOSZENIE WÓJTA GMINY WIŚNIEW
Działając na podstawie art.35 ust. 1 ustawy z 21 sierpnia 1997 roku 
o gospodarce nieruchomościami (DzU z 2018 r, poz. 2204 z późn. 
zm.) Wójt Gminy Wiśniew informuje, że od 30.01.2019 r. na tabli-
cy ogłoszeń w siedzibie Urzędu Gminy Wiśniew ul. Siedlecka 13 
został wywieszony na okres 21 dni wykaz nieruchomości mienia 
gminnego, przeznaczonego do sprzedaży - lokale mieszkalne  
nr 3,4,5 w miejscowości Wiśniew, ul. Sanitariuszek 1.

Wykaz nieruchomości znajduje się na stronach:  
www.wisniew.e-bip.pl oraz www.wisniew.pl.

109-1p
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Ziemia ogrodowa

Kruszywa łamane 
do ogrodu

25 633 02 72

Sprzedaż żwiru i piasku płukane-
go, ziemi torfowej. Roboty ziemne,
roboty rozbiórkowe, wywóz, tel. 25
633 02 72, 602 464 326, 600 665 050.

Beton towarowy, wyroby beto-
nowe, stabilizacja pod kostkę, 
pompa do betonu. Najniższe ceny, 
25 644 03 61, 600 665 050.

Żwir, piach z dostawą, ziemia
torfowa, faktura VAT, 25 63 302 72, 
602 464 326.

Żwir, piasek płukany, posadzka, 
tynk, murowanie, ziemia ogrodowa, 
25 633 02 72, 600 665 050.             (09410-49)

Siedlce, ul. Berdyczowska 15 (wjazd od ul. Brzeskiej), tel: 667 988 678, 726 988 646 

Sprzedaż piasku:
płukanego do murowania,

do tynku, do posadzek

typu miksokret

żwiru drogowego,
ziemi ogrodowej

605 419 891, 660 770 703.
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BETON, ŻWIR, WYROBY BETONOWEBETON, ŻWIR, WYROBY BETONOWE
POMPOGRUSZKA, POMPA DO BETONUPOMPOGRUSZKA, POMPA DO BETONU  

BETONIARNIA SED-BUD BETONIARNIA SED-BUD S.A.S.A.  CHROMIŃSKICHROMIŃSKI
605 419 891, 660 770 703605 419 891, 660 770 703

BLOCZKI BETONOWE, STROPY TERIVA BLOCZKI BETONOWE, STROPY TERIVA 
PRODUCENT 508 374 750, 507 114 802PRODUCENT 508 374 750, 507 114 802

USŁUGI DŹWIGOWE, HDSUSŁUGI DŹWIGOWE, HDS
508 374 750, 605 419 891508 374 750, 605 419 891

SPRZEDAŻ: ŻWIRU, PSPRZEDAŻ: ŻWIRU, PIASKIASKU PŁUKANEGO,U PŁUKANEGO,
ZIEMI OGRODOWEJ, TORFU,ZIEMI OGRODOWEJ, TORFU,

ROBOTY ZIEMNE, ROZBIÓRKOWEROBOTY ZIEMNE, ROZBIÓRKOWE
605 419 891, 660 770 703605 419 891, 660 770 703

www.bet-bud.net.pl
tel. 25 781 21 29
tel. 600 890 159

kom. 604 213 711

.,

Kupię każde zboże z odbiorem, 
505 550 755. /2089-12/

Kupię zboże, 501 716 304. /2090-12/

Wezmę w dzierżawę pole, łąki, powiat 
Węgrów, 662 319 214. /2981-6/

Burty rolnicze, 726 611 661. /20181228081707-/

Kupię słomę, siano, 501 601 942.
 /20190103172832-/

Sprzedam siano w belach, kostkach,
518 323 185. /1/LOCH/2019-4/

Sprzedam słomę, siano, bele,
798 268 606. /2-25/

Korekcja racic, 510 359 107. /1-12/

Sprzedam siano, słomę, bele,
608 884 705. /65-6/

Kupię zboże paszowe, 608 884 178. /82-6/

Słoma, siano, 506 337 072. /88-3/

Siano dowóz, 664 853 629. /89-6/

Kupię: pszenżyto, jęczmień, pszenicę, 
501 475 488. /3008-5/

Kupię olchę dąb sosnę lub las,
600 627 699. /2/LOCH/2019-7/

Skup mięsa rzeźnego na export, odbiór z 
gospodarstwa, 513 364 520. /02-6/

Sprzedam suchą kukurydzę, Gmina Bie-
lany, superjakość, 519 611 855. /732-3/

Sprzedam kukurydzę na pryzmie, dojar-
kę przewodową, schładzalnik mleka sa-
momyjący, siano, tel. 505 063 412. /100-2/

Sprzedam słomę suchą, Pniewiski,
503 338 370. /109-3/

Sprzedam sianokiszonkę, 511 021 344.
 /119-2/

Sprzedam siano, tel. 698 562 949. /147-2/

40 bel siana, słoma kostka, 507 860 946.
 /8/LOCH/2019-2/

Sprzedam czosnek paszowy dla trzo-
dy, bydła, koni, drobiu. Możliwy dowóz,
575 932 633. /2105-3/

Skup łubinu, grochu, pszenicy,
607 781 627. /94./V-6/

WYROBY HUTNICZE
pręty żebrowane,
gładkie, kwadratowe
pro�le zamknięte, płaskowniki
kątowniki, ceowniki, dwuteowniki
blachy czarne, ocynkowane
pokrycia dachowe

STOK LACKI, ul. Siedlecka 167, tel./fax 25 631 83 04
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SPRZEDAŻ 
żwiru, piasku płukanego 

do agregatu, 
ziemi ogrodowej, kruszywa

USŁUGI KOPARKĄ
WYKOPY, ROZBIÓRKI

506 156 119

Systemy ogrodzeniowe - kom-
pleksowo, 697 888 892.  /FRF432-52/

LEWCZUK

Siedlce, ul. Brzeska 102J, www.bet-trans.siedlce.pl
tel. 644 03 61, kom. 600 665 050, 602 464 326

BETONIARNIA
BLOCZKI

BETONOWE

MINIKOPARKAMMMINIKOINIKO

BET-

PPOMPOGRUSZKAOMPOGRUSZKA

Siatka ogrodzeniowa i wszystko 
do ogrodzeń - panele, ogrodze-
nia betonowe, słupki, bramy, au-
tomatyka, montaż, 697 888 892, 
695 888 890. /FRF432-102/

Deski, tarcica, kantówki, więźba dacho-
wa, szalówka, podbitka, podłogówka, 
sztachety, Sarnaki, 503 111 848. /53-51/

Wyrób siatki ogrodzeniowej + słupki, 
Bielany, 509 973 029. /546-25/

Drzwi metalowe do: obór, stodół, garaży, 
516 428 788. /pp-30-30/

Sprzedam topole na pniu, 606 960 207.
 /29-6/

Sprzedam szalówkę, sztachety, więźba 
dachowa, 600 627 699. /3/LOCH/2018-8/

Sprzedam pianino Calisia,
tel. 509 779 640. /128-2/

najwyższa
jakość

TOWAROWY POSADZKOWY WODOSZCZELNY MROZOODPORNY MOSTOWY

Siedlce, ul. Starzyńskiego 11
wjazd od ul. Brzeskiej 147 (przy Topazie)

Zakład Betoniarski

�U Kosieradzkich�

malbet@wp.pl

tel. 600 354 237

tel. 501 761 747

BETON Z TRANSPORTEM       POMPOGRUSZKA

ul. Juliana Tuwima 1ul. Juliana Tuwima 1

Drewno opałowe, 664 853 629. /89-6/

Sprzedam Dom murowany 140 m2, cią-
gnik Ursus 360, dwukółka do ciągnika, 
spawarka transformatorowa, sprężarka, 
rowery, pługi dwuskibowe, 603 191 247. /741-1/

Sprzedam siatkę ocynkowaną używaną 
w dobrym stanie, 6 kręgów, wysokość 
1,20, 1,30, 666 895 580. /3032-1/ 

Sprzedam słomę, siano, 510 741 752. /91-3/

Sprzedam pole orne, samosiejka brzozą, 
3 ha, 504 914 764. /127-2/

Schładzalnik do mleka Alfa Lawal 520 li-
trów, 782 763 178. /18-2/

Sianokiszonka owies, 508 941 250. /3023-2/

Wywrotka 1- i 2-osiowa, 504 714 745.
 /7/LOCH/2019-2/

Kukurydza CCM w bigbagach,
660 032 771. /19-4/

Kupię siano, słomę, owies,
tel. 530 702 336. /0176-6/

Sprzedam siano, słomę, sianokiszonkę, 
tel. 883 573 597. /0176-6/

Naprawy przyczep, rozrzutników, 

zabudowy na przyczepy, burty, 

prostowanie ram, usługi spawalni-

cze dla rolnictwa, 502 096 451. /150-1/

Sprzedam siano w belach 130,
601 904 062. /153-1/

Sprzedam siano, sianokiszonkę w be-
lach, tel. 510 832 045. /157-1/

Sprzedam siano kostka, rozrzut-
nik jednoosiowy, pług dwuskibowy,
tel. 600 578 606. /159-1/

Sprzedam siano i słomę, Pniewiski, gmi-
na Przesmyki, 510 685 913. /164-2/

EMPRO MARCIN RYTEL
08-124 Mokobody08-124 Mokobody

Zaliwie-Piegawki 38Zaliwie-Piegawki 38
tel. 600 105 495tel. 600 105 495

WĘGIELWĘGIEL
NAWOZYNAWOZY
SALETRZAK 1140 ZŁ

NPK 7-20-30 1660 ZŁ

WAPNO
SÓL POTASOWA

PŁYTA WARSTWOWA
CHŁODNIE, OBORY

PIECZARKARNIE
REGAŁY

605 557 534         /pp-6/

eprasa.pl b119358ca7

http://www.bet-bud.net.pl/
http://www.konstal-garaze.pl/
http://www.bet-trans.siedlce.pl/
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     HURTOWNIA     HURTOWNIA

OPON
rolniczych

przemysłowych

ciężarowych

PHU AGROMAL
Broszków, ul. Południowa 26, 08-130 Kotuń

opony@agromal.net.pl, tel. 609 800 774, 665 537 841

Profesjonalne doradztwo, konkurencyjne ceny

opon

ProfProf

Ŗ. 
 

Nawozy 
azotowe i wieloskładnikowe 

Wapno

polskie i importowane 

 
SKUP ZBÓŻ ; ; ; Pszenica | Pszenżyto | Żyto 

 

Folie i siatki;;; Śruty;;; Biostymulatory i nawozy dolistne 

Wczesne zamówienie to większy wybór i niższe ceny! 

Ŗ 
*Ŗ Ŗ Ŗ ŖŖ Ŗ Ŗ Ŗ * 

Sianokiszonka, siano, słoma,
503 824 524. /165-1/

Sprzedam siano i sianokiszonkę,
25 641 16 33. /171-3/

Siano, słoma, 664 658 718. /177-1/

Kaszka pszenna - paszowa, 796 344 848 
po 18.00. /181-3/

Zboże, siano, 600 097 431. /184-2/

Otręby pszenne 750 zł/tona,
606 325 813. /743-1/

Sprzedam beloty z sianokiszonką i siano, 
okolice Węgrowa, 507 181 042. /3026-1/

Sprzedam słomę z dostawą na miejsce, 
514 687 832. /3028-4/

Śrutownik bijakowy i siano sprzedam, 
512 548 502. /3036-2/

Przyjmę grunty orne w dzierżawę, okoli-
ce Kopców, Korczówka, Mszanny, Bolest, 
Szańkowa, Łosic, 535 388 111. /20190127235040-/

Słoma, siano, sianokiszonka, pszenżyto, 
509 821 371. /188-1/

Sprzedam pogodne siano w kostkach. 
518 865 289. /9-1/

Siano 10 sztuk, 733 317 098. /2108-1/ 

T-25, C-330, Fergusona, talerzówkę, gle-
bogryzarkę, sortownik, rozsiewacz RCW, 
603 855 072. /241-24-24/

Kupię T-25, 695 459 767. /305-20/

Prasa kostkująca, rolująca, agregat, przy-
czepę, Trolla, sortownik, 503 643 162.
 /348-6/

Ciągnik C-330, 360, T25 oraz 4x4, przy-
czepę, kombajny, Trolle, 574 651 542.
 /349-6/

Kupię każdy sprzęt rolniczy sprawny
i uszkodzony, 81 857 44 81. /350-6/

Talerzówkę, glebogryzarkę, sortownik, 
kombajny, prasy kostkujące, rolujące, 
575 895 448. /351-6/

Pilnie T25, C-330, 667 769 708. /6-6/

Zakupię siewnik Poznaniak, 882 337 407.
 /pp-8-8/

KUPIĘ KOMBAJN ZBOŻO-
WY DEUTZ-FAHR M1102 I 
M1202, TEL. 661 579 635. /20190119111213-/ 

Drzwi metalowe do: obór, stodół, garaży, 
516 428 788. /pp-30-30/

Transport maszyn, wywrotka, big-bagi, 
zbiorniki, 604 969 943. /05633-50/

Belująca Sipma zamki, C-360 86 rok,
608 720 615. /2993-4/

Belownica Sipma 2010 rok, rozrzut-
nik obornika, C330, Zetor 7011 z turem,
660 913 597. /2994-4/

Dojarki przewodowe DeLaval nowe
i używane, części zamienne, Starzyń-
skiego 8, 507 898 808. /20190112175519-/

Claas Dominator 96, 604 104 335. /2097-2/

Rozrzutnik jednoosiowy, przyczepa wy-
wrotka, siewnik Poznaniak, 604 104 335.
 /2099-2/

Księżopolski Przedsiębiorstwo Wielobranżowe
Wiesław Księżopolski

ul. Siedlecka 6, 08-112 Wiśniew
tel. 25 741 01 73

NAPRAWY
ciągników
rolniczych

Silniki, skrzynie biegów, napędy
części nowe i używane
regeneracja wałka ataku przedniego napędu

tel. 604 622 041, 608 653 767

MASSEY FERGUSON, CASEMASSEY FERGUSON, CASE

Dojazd

do klienta!

SKUP UBÓJ EKSPORT
ZWIERZĄT

Odbiór bydła z gospodarstwa

tel. 23 671 72 08

507 132 860507 132 860
606 451 837606 451 837

Zygmuntowo k. Ciechanowa

płatność
3 dni lub
gotówka

eksport
mięsa

wołowego

21.01.-25.01.2019 r. No to wa nia  z  jar mar ków
Opr. Anna Pejas

PRODUKT JEDN. WĘGRÓW KAŁUSZYN SOKOŁÓW P.  SIEDLCE ŁOSICE GARWOLIN ŻELECHÓW
pszenica zł/dt 90 90 85-90 85-90 85 85-90 80

żyto zł/dt 65 55 75-80 - 75 60-65 -

pszenżyto zł/dt 75 80 75-80 70-75 - 70-80 70

jęczmień zł/dt 80-90 90 80-85 80 90 75-80 80

owies zł/dt 70 65 65-70 65-70 67 60-65 65

miesz. zboż. zł/dt 70-75 - 65-70 70 - 65-70 70-75

kukurydza zł/dt 80-90 100 80-85 90 - 80-90 -

ziemniaki zł/kg 1,00-1,50 1,00 1,50 1,00-1,50 1,25 1,10-1,20 1,20-1,30

 jaja szt. 0,40-0,90 0,70-0,80 0,60-0,90 0,30-0,90 0,35-0,90 0,25-1,00 0,50-0,80

Sprzedam Landini 6500, przyczepą zbie-
rającą, zgrabiarki dwukaruzelowe, jed-
nokaruzelowe, przetrząsacz 4-6-karuze-
lowy, kosiarkę dyskową, wycinaki, rów-
niarki do pryzm, rozsiewacze, siewniki, 
tel. 604 206 820. /pp-6-6/

Ciągnik rolniczy Renault 110,54 TX,
513 571 819. /141-2/

Silnik Bizon kapitalny, 606 569 181. /142-3/

Ciągnik U902, rok produkcji 1983,
tel. 787 416 460. /epaka-2/

Sprzedam siewnik zbożowy Stegstet, 
szerokość robocza 3 metry, 784 213 463.
 /3013-2/

Bizon Super 1985, 504 176 652. /17-3/

Ciągnik Zetor 5211, rok 1989,
785 189 561. /3018-2/

Siewnik nawozowy Amazone ZAE804, 
opryskiwacz 600l, 15 m, 507 960 632.  /734-2/

Owijarka bel samozaładowcza, Zetor 
7045, 698 963 273. /2104-2/

Wózek widłowy, 2013, 601 196 335. /27-2/

Ciągnik 3P, 601 196 335. /28-2/

Sprzedam prasę belującą Sipma,
tel. 696 466 530. /20190121185856-/

Prasa Metal Fach Z562 RN, pług Unia 4, 
tel. 724 127 233. /149-2/

Szambiarkę, siewnik zbożowy, kukury-
dzy, przegrabiarkę, ograbiarkę, pługi ob-
rotowe 4, 509 138 007. /156-3/

Zetor 5711, pługi 4 grudziądzkie, owijar-
ka Sipma, 694 015 869. /158-1/

Ursus C33M, 1989, 502 604 730. /29-1/

Pługi 3-skibowe grudziądzkie,
605 519 503. /33-2/

Sprzedam beczkowóz w ocynku 6,5 tys. 
litrów, cena do uzgodnienia oraz przy-
czepę do bel długą, niską, stan bardzo 
dobry, okolice Kotunia, cena do uzgod-
nienia, 666 895 580. /3033-1/

Kombajn zbożowy Laverda M92, 1980 r., 
heder 3 m, 514 164 977. /20190126121541-/

Rozrzutnik obornika, talerzówka, glebo-
gryzarka, kosiarka rotacyjna i inne ma-
szyny, 602 803 729. /MROZY/127-2/

Ursus C-330, Ursus C-360, 501 124 049.
 /24-2/

Sprzedam kombajn ziemniaczany Anna, 
512 515 166. /25-1/

Sprzedam ciągnik C-360, przyczepę wy-
wrotkę, 503 112 069. /8-1/

Prasa belująca New Holland BR 6090, 
55.000,-, 515 815 010. /190-1/

Kosiarka dyskowa Pöttinger 16.000,-
515 815 010. /190-1/ 

Skup bydła pourazowego, od-
biór padłych zwierząt, faktura, 
wyrejestrowanie, 604 506 343, 
604 511 485. /20160612125342-/

Skup bydła rzeźnego i koni. Odbiór 
sztuk pourazowych. Bezpośrednio
do ubojni, 606 856 304. /pp-52-52/

Kupię knury, maciory, 512 858 594. /2883-18/

Sprzedam cielaki, byczki, jałówki, jałówki 
wysokocielne, 600 805 285. /1171-6/

Sprzedam: krowy, cielęta, mieszańce, 
696 417 469. /712-6/

Małe Gospodarstwa (60 tys.), Młody Rolnik (nowa kwota 150 tys.)
Rozpoczęcie Działalności przez rolników (nowa kwota 250 tys.). 

Modernizacja Gospodarstw (zakup maszyn, inwestycje budowlane). 

Dotacje PROW 2014-2020

Wypełnianie dokumentów, dojazd do rolników. tel. 795 931 529

W
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!

Przyczepa jednoosiowa, trzystronny wy-
wrot, 508 290 445. /2101-6/

Sprzedam rozrzutnik 8 t, 601 274 440. /730-2/

SPRZEDAM LANDINI 6500,PRZYCZE-
PĘ ZBIERAJĄCĄ, ZGRABIARKI DWUKA-
RUZELOWE JEDNOKARUZELOWE, PRZE-
TRZĄSACZ 4-6 KARUZELOWY, KOSIAR-
KĘ DYSKOWĄ, WYCINAKI, RÓWNAR-
KI DO PRYZM, ROZSIEWACZE, SIEWNIKI,
TEL. 604 206 820. /Ostrów-5/

Opryskiwacz 400/12 m, przyczepa 11,5 
tony, 508 941 250. /3022-2/

Prasa kostkująca New Holland, sprawna, 
512 609 781. /2106-2/

Sprzedam ciągnik Zetor 7211 z 1988 r., 
stan dobry, 692 225 435. /105-2/

Krone 125, owijarka, 510 394 973. /170-1/

Sprzedam Zetora 6911, 508 238 539. /175-1/

Prasa Krone 155/120, 697 525 600. /176-2/

Fendt 105, 691 623 319. /bach-2/

Kombajn zbożowy, 606 231 771. /35-1/

Sprzedam ciągnik MTZ po remoncie, na 
chodzie, 505 970 560. /1175-1/

Brony, pługi, sortownik, lada, wialnia, 
660 227 990. /3035-2/

Sprzedam rozrzutnik do obornika,
783 395 616. /744-1/

Ciągnik Deutz Fahr, 604 635 105. /3025-1/

Ursus 3P z turem, 508 941 250. /3027-2/

Ursus C360 3P, 88 rok, tel. 512 967 845.
 /3029-2/

eprasa.pl b119358ca7
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KONKURENT

tel. 602 100 890 Sprzedaż energooszczędnych domów

Węgrów ul. Karpowicza
www.konkurent.siedlce.pl

CENA 2.450 m2

512-724-557

Siedlce, ul. Gospodarcza, CICHE OSIEDLE

NOWYCH

B I U R O  S P R Z E D A Ż Y:

Wynajmę od 20 do 50 m2, lokal biu-
rowo-usługowy, I piętro, centrum,
696 054 193. /0154-2/

Wynajmę lokale w centrum Sokołowa 
70-200 m2 i 400 m2, 507 114 804. /0156-6/

Wynajmę lokale na biura i gabinety 13-
70 m2, centrum Siedlec, 507 114 804.
 /0156-6/

Wynajmę stragany handlowe cen-
trum Sokołowa, 607 362 639. /0156-6/

Do wynajęcia lokale biurowe,
509 831 058. /0162-6/

Do wynajęcia pokój, 797 262 156. /137-2/

Wynajmę dom z garażem w Siedlcach, 
608 390 070. /144-2/

Społem PSS w Węgrowie wynaj-
mie lokal o pow. 250 m2 w cen-
trum miasta przy ul. Piłsud-
skiego 1, usytuowany na parte-
rze budynku, przeznaczenie na 
działalność: usługową, handlo-
wą, biurową, czynsz 4000 + VAT 
tel. 25 792 33 83. /3017-2/

WYNAJMĘ NIERUCHOMOŚĆ
HALA MAGAZYNOWO-
USŁUGOWA 400 M2, DZIAŁ-
KA POW. 2400 M2, ŻABO-
KLIKI, TEL. 668 436 482. 
 /20190121210657-/

2-pokojowe po remoncie, umeblowane, 
w centrum, 604 155 595. /151-2/

Wynajmę kawalerkę, 668 837 119. /135-M-2/

Stoisko mięsne do wynajęcia, Car-
los Mrozy, 604 562 782. /14-6p-6/

Wynajmę budynek pod działalność go-
spodarczą 130 m2 z maszynami do szycia 
bądź sam budynek w Siedlcach, tel. kon-
taktowy, 602 887 947. /0238-6/

Spółdzielnia Rzemieślnicza Wielobranżo-
wa Węgrów, ul. Rzemieślnicza 1 wynaj-
mie lokal 80 m2, I piętro, biuro, gabinet, 
508 489 609. /3030-2/

Wynajmę 36 m2 - jednopokojowe, ul. 
Partyzantów, tel. 603 080 205. /20190127194259-/

Wynajmę piętro w domu jednorodzin-
nym, 507 968 004. /187-1/ 

Sprzedaż nowych domów w Węgro-
wie, 602 276 559. /2943-12/

Sprzedam działki, Siedlce, 576 358 553.
 /3467-6/

Dom, Siedlce, 693 427 529. /3486-6/

Mieszkanie 74 m2, Siedlce, Podlaska,
696 587 188. /3509-6/

Sprzedam działkę budowlaną, Cytryno-
wa, 692 435 601. /3517-4/

Działka budowlana 1497 m2 w Nowym 
Opolu, cena 110 zł/m2, tel. 883 999 737.
 /3525-6/

Mieszkanie centrum, 503 131 101. /143-3/

Dom piętrowy, działka 684 m2,
509 017 604. /58-6/

Sprzedam działkę 1668 m2, Siedlce,
ul. Janowska (mieszkaniowo-usługowy), 
tel. 693 050 459. /20190111121645-/

Dom weselny z hotelem, okolice Sule-
jówka, 660 795 386. /2102-10/

Sprzedam działkę budowlaną 584 m2, 
ul. Liliowa, os. Zielna, tel. 505 119 150.
 /20190114105418-/

67,5 m2 + garaż, Nowy Świat,
tel. 509 288 955. /20190114125510-/

Sprzedam las 60 arów, olcha, Czepielin, 
793 029 606. /97-2/

Las 1,50 h, Wola Wodyńska, 728 309 734.
 /108-6/

Sprzedam mieszkanie 2-pokojowe 49,6 
m2, II piętro, centrum, do remontu,
tel. 504 509 779. /101-2/

Mieszkanie 84 m2, 4 pokoje, osiedle War-
szawska, tel. 660 712 928. /103-2/

3 działki sprzedam po 1500 m2, Kol. Żel-
ków, 505 306 943. /104-3/

Sprzedam mieszkanie centrum,
515 868 080. /117-2/

Atrakcyjna działka budowlana, Krynka 
Łukowska, 513 611 249. /122-2/

Działka 29 a z możliwością podziału, Biał-
ki, tel. 509 296 201. /126-3/

Sprzedam 60 m2, Siedlce, ul. Chrobrego, 
605 111 007. /132-6/

Działka budowlana w Starym Opolu, po-
wierzchnia 1030 m2, tel. 691 373 912.
 /140-6/

Posesja do sprzedania z budynkami Wy-
łazy 29 k. Niwisk 0,25 ha, 515 965 064.
 /145-2/

Działka 600 m2, centrum Węgrowa, dom 
100 m2, 1/2 do remontu, 512 540 407.
 /3014-2/

Działka 1680 m2, Piaski Zamiejskie, me-
dia w końcu działki, linia 110 KV, cena 
110 zł/m2, 608 414 884. /20190122164328-/

Sprzedam byczki, cieliczki mięsne, mie-
szane, 2-tygodniowe, 789 464 285. /6-6/

Sprzedam trzyletnią klacz, szpaczkę, 
waga ok. 750 kg, bardzo ładna oraz 30 
bel sianokiszonki, tel. 504 126 246. /4-3p-4/

Skup bydła i cieląt, 602 402 632. /7-6/

Ferma drobiu Łazy 150 k. Łukowa
21-400 oferuje od 5.03.2019 młode nio-
ski 19-tyg. przeznaczone do półinten-
sywnej produkcji jaj, tel. 603 853 442,
609 131 426, 25 625 08 57. /0043-3/

Jałówki wysoko cielne 4 szt.,
510 526 625. /52-4/

Sprzedam cielaki, byczki, jałówki mięsne 
dwutygodniowe, 513 364 520. /03-6/

Sprzedam jałówkę na ocieleniu, począ-
tek lutego, 510 141 167. /120-2/

Ubojnia kupi bydło pourazowe, le-
żące, wyrejestrowanie, faktura, 24 
h, 693 606 744, 697 280 623. /pp-6-6/

Sprzedam klacz 9 lat 800 kg, zaprzęgana, 
790 378 095. /3019-2/

Jałówki mięsne, cielne, 508 323 878. /21-2/

Sprzedam jałówki 200-300 kg,
781 311 200. /30-1/

Krowa z cielakiem 7 lat, gmina Przesmy-
ki, 696 559 317. /36-2/

Sprzedam klacz 15 lat źrebną chodzi
w zaprzęgu, tel. 885 556 789. /3031-1/

Kupię maciory i knury tuczniki, własna 
waga, daje wyrejestrowanie i fakturę,
Tomek 513 922 966. /20190127232943-/

Gołębie, 733 317 098. /2107-1/ 

Kupię pole pod żwirownię, 606 913 578.
 /05314-9/

Kupię dom w Siedlcach lub okolicy,
tel. 695 140 790. /113-4/

Kupię mieszkanie w Siedlcach 2 pok. 
pow. 38-42 m2, max III piętro, najlepiej 
do remontu, tel. 607 895 527. /pp-2-2/ 

Wynajmę lokale w Węgrowie na piętrze 
budynku 33 m2 i 28 m2 na gabinety, biu-
ra, usługi. Tanio! Tel. 604 187 188. /96-25/

Sprzedam lub wynajmę halą produkcyj-
ną, 576 358 553. /3467-6/

Wynajmę lokal użytkowy 30 m2, Asza, 
1500, 604 217 705. /05385-1/

Mieszkanie, 696 600 608. /35-4/

Wynajmę lokal 215 m2, parter, z parkin-
giem, Siedlce, Brzeska 91, 578 978 128.
 /48-6/

Gabinety na usługi lekarskie i inne w Sie-
dlcach, 695 160 808. /0046-6/

Do wynajęcia lokal handlowy o pow. 
120 m2, Pułaskiego, Siedlce, 506 704 614.
 /8-3p-3/

Do wynajęcia lokal biurowy 185 m2, Sie-
dlce, 11 Listopada, 506 704 614. /8-3p-3/

Pokój, 518 948 621. /93-1/

Wynajmę mieszkanie na Starowiejskiej, 
666 047 354. /3006-4/

Wynajmę mieszkanie centrum,
515 868 080. /117-2/

Wynajmę 220 m2, II piętro, centrum 
Mińska Maz., 696 054 193. /0154-2/

Siedleckie Towarzystwo

Budownictwa Społecznego

Sp. z o.o. w Siedlcach,

ul. Starowiejska 60

informuje, że wynajmie 

lokal użytkowy

w budynku mieszkalnym 

przy ul. Niepodległości 10

w Siedlcach

o powierzchni 92,80 m2.
W ww. lokalu użytkowym mogą być prowadzone:

gabinet lekarski, biuro lub sklep.

Osoby zainteresowane wynajęciem lokalu prosi-

my o kontakt pod nr. tel. 25 644 95 62 lub oso-

biście w siedzibie STBS, w godz. 7.45 – 15.45.82-2p

Wynajmę
lub sprzedam

lokal 150 m2

dostosowany pod przychodnię 

stomatologiczną

lub inne gabinety lekarskie

tel.  504 102 544 99-2p

NOWE DOMY

w Siedlcach
przy ul. Obrońców Helu, 

tel. 512 128 104

„Osiedle Spokojna” budynek 1, lok. nr 11„Osiedle Spokojna” budynek 1, lok. nr 11

MIESZKANIA NA SPRZEDAŻ

eprasa.pl b119358ca7
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Sprzedam działkę 940 m2 - Brzo-
zów - obrzeże Sokołowa Podl.,
518 097 586. /152-3/

Sprzedam posesję Wołyńce 12, gm. Sie-
dlce, 513 645 970. /155-2/

M-59 m2 lub 66 m2 w Siedlcach,
tel. 535 245 455. /12-1p-1/

Dom 166 m2, działka 4000 m2, Suchoże-
bry za 225 000 zł, tel. 535 245 455. /12-1p-1/

Działka budowlana 0,5 ha Pruszyn za 65 
000 zł, tel. 508 074 019. /12-1p-1/

M-46 m2 i lokal 47 m2, centrum Mordów, 
za 179 000 zł, tel. 535 245 455. /12-1p-1/

Dom 162 m2, działka 1800 m2, Nowe 
Opole, tel. 508 074 019. /12-1p-1/

Lokal usługowy 114 m2, 350 tys., Wy-
szyńskiego, 504 102 544. /13-2p-2/

Mieszkanie 63 m2, stan deweloperski, 
240.000, 509 714 879. /13-2p-2/

Mieszkanie 38 m2, 2-pok., stan dewelo-
perski, 162.000, 509 714 879. /13-2p-2/

Sprzedam działkę 181/4 przy bocz-
nej drodze mało uczęszczanej Borki Pa-
duchy o pow. 0,1144 ha. Przy działce li-
nia elektryczna, na działce woda. Po-
siada księgę wieczystą i akt notarialny,
tel. 794 996 618, 796 289 914. /183-4/

Działka budowlana 861 m2, Żabokliki,
ul. Tęczowa, 506 678 288. /185-1/

Sprzedam działkę usł.-bud., Broszków, 
przy E30, 17 m/ 350 m, tel. 517 205 694.
 /20190126115112-/

M3 z wyposażeniem, nowe budow-
nictwo, blisko PKP, garaż, 660 198 635.
 /20190127100606-/

Sprzedam mieszkanie Wodniaków,
46 m2, gotowe do zamieszkania,
tel. 504 647 838. /20190127101540-/

Mordy przy głównej drodze: dom 152 
m2, budynek usługowy 149 m2 i garaż 
15 m2, dodatkowe 3 garaże 75 m2. Dział-
ka 2868. Dobre miejsce do prowadzenia 
działalności, cena 675000 do negocjacji, 
tel. 502 517 415. /20190127142521-/ 

Polski, 600 032 374. /3351-12/

Niemiecki, 606 107 356. /1-6/

Matematyka, �zyka, chemia,
514 641 510. /24-6/

Angielski, 661 932 505. /59-14/

Nauka języków obcych, angielski, fran-
cuski. Przygotowanie do egzaminów, 
508 781 398. /20190122110906-/

Angielski, 570 912 374. /168-2/

Poznam sympatyczną panią,
666 382 450. /129-2/

Poznam panią 18-30, tel. 513 653 876.
 /167-4/ 

Szczupła mistrzyni zaprasza na bombo-
we doznania, 886 566 009. /3438-10/

Duży biuścik, 513 958 605. /18-6/

Iwonka zaprasza, 607 960 735. /18-6/

Zapraszam na dyskretne spotkanie,
607 960 132. /18-6/

Seksowne zapraszają, 511 537 043. /32-4/

Duety i nie tylko, 881 622 619. /32-4/

Piękna i seksowna zaprasza na dyskret-
ne spotkanie, odprężenie, relaks i gorą-
cy seks. Wypieść mnie kochanie, Garwo-
lin, 517 746 696. /panx43183604-1/

Depilowana z paseczkiem, fajny biu-
ścik, długie włoski, prywatnie Siedlce,
504 639 228. /79-1/

Miłe spotkanie prywatnie, Siedlce,
535 494 312. /79-1/

Słodki kociak, prywatnie, Siedlce,
576 371 656. /79-1/

Sexi bomba 23, Łuków, 518 334 591. /184-1/ 

Zapisy oraz infoZapisy oraz informrmacje dot. szkoleń:acje dot. szkoleń:

25 758 34 6625 758 34 66

lub 603 890 156lub 603 890 156
www.ocsm.plwww.ocsm.pl

ul. Budowlana 4,ul. Budowlana 4,

Mińsk  MazowieckiMińsk  Mazowiecki

SzkoleniaSzkolenia

operatorówoperatorów

maszynmaszyn

budowlanych budowlanych 

drogowychdrogowych

oraz UDToraz UDT

KURSY
na maszyny 
budowlane

Koparko-ładowarki

Rozściełacze

Nośniki teleskopowe 

Rusztowania

Koparki Ładowarki

Spycharki HDS

Równiarki Walce

Wózki Pilarki

Przecinarki Otaczarki

Węzły Pogłębiarki

OŚRODEK SZKOLENIA
ZAWODOWEGO

w Mińsku Mazowieckim

Pożyczka na dowód.
Bez zaświadczeń, minimum formalności.
Zadzwoń 22 123 55 43. /168-5p-5/

Pożyczki oddłużeniowe!
Tel. 731 903 573. /00036-6/

Zimowe pożyczki od 300 zł do 
25.000 zł. Zadzwoń 533 322 979.
 /00036-6/

Kupię sosnę, świerk, olchę, brzozę tar-
taczną na pniu, 604 614 369. /20190105075737-/

Jasnowidzka i bioterapeutka
Swada, tel. 537 014 322,
www.swadasiedlce.pl. /0045-6/

Pożyczka, 532 071 111. /20190115201923-/

Kredyt do 25 tys. na świadczenia
z MOPS i GOPS Bez baz! 660 172 005, 
666 055 305, 889 715 530. /20190124112539-/

Sprzedam La Tosca koncertowy,
518 785 664. /31-1/

Sprzedam akordeony Hohner, Cantulia, 
518 785 664. /32-2/

Szybka pożyczka do 2000 zł,
bez zbędnych formalności!
Dzwoń 792 307 229. /20190125150610-/ 

Detox przerywanie ciągów, zaszywa-
nie, 733 193 426. /pp-24/

Ginekolog, 790 246 404. /21-65/

Esperal, tel. 602 466 716. /04975-26/

Gabinet Leczenia Bólu lek. 
specj. Zbigniew Pawlak - 
kompleksowa diagnosty-
ka, farmakoterapia, blo-
kady, akupunktura, su-
che igłowanie, wlewy do-
żylne, wizyty dom. Sie-
dlce, Aleksandrowska 4,
tel. 536 248 988. /20190106232408-/ 

DJ Martin oprawa muzyczna we-
sela, studniówki, osiemnastki, itp.
tel. 695 259 922. /3331-26/

DJ, wodzirej wesela, 501 264 948. /5-6/ 

Malowanie, szpachlowanie, karton gipsy, 
tel. 720 756 522. /3392-12/

Docieplenia, prace ogólnobudowlane, 
579 840 219. /3421-10/

Układanie kostki brukowej,
509 938 055. /20181210134751-/

Docieplenia budynków, malowanie,
600 705 498. /3436-10/

Remonty, struktury, malowanie dekora-
cyjno-artystyczne, kominki, 600 778 139.
 /3468-51/

Remonty kompleksowe z efektem 3D, 
facebook: dekoracyjno-artystyczne wy-
kończenia wnętrz, rabat 30%, 600 778 139.
 /3474-13/

Szpachlowanie, malowanie, glazura, 
itp. solidnie, 693 427 529. /3486-6/

Glazura, 575 033 450. /3487-6/

Glazura, terakota, remonty, 793 188 908.
 /3497-6/

Balustrady, poręcze, ogrodzenia ze stali 
kwasoodpornej, 504 091 508. /3498-48/

Hydraulik, gres, glazura, remonty,
576 996 323. /3501-6/

Budowa domów, więźby, dachówka,
661 494 327. /3501-6/

Wypożyczalnia przyczep, lawet, zagęsz-
czarek, transport, big-bagi, zbiorniki,
604 969 943. /05633-50/

Hydraulika, 608 187 880. /3514-50/

Wyburzenia, rozbiórki, 516 285 206. /3523-6/

Malowanie, gipsowanie, tapetowanie, 
604 093 614. /3-6/

Cyklinowanie podłóg, układanie paneli, 
604 093 614. /3-6/

Remonty i wykończenia wnętrz,
511 236 955. /28-6/

Remonty od A do Z elewacje,
608 629 427. /2999-6/

Usługi brukarskie, kompleksowo
i profesjonalnie z materiałem i bez,
608 636 246. /0044-6/

Solidnie glazura, terakota,
504 227 897. /62-6/

Krycie dachów, stawianie krokwi,
511 129 663. /95-6/

Układanie płytek, 694 624 490. /3007-6/

Docieplenia, podbitki, 609 812 184. /114-15/

Pobuduję dom w surowym stanie,
606 831 111. /135-2/

Tynki maszynowe gipsowe i cemen-
towo-wapienne, tel. 573 382 699.
 /20190119202114-/

POSADZKI MIXOKRETEM
DAREX, 502 055 223. /20190122144042-/

Gipsowanie, malowanie, 797 824 372. /154-6/

Gipsowanie, malowanie, panele,
513 684 610. /154-6/

Adaptacja poddaszy, wykończenia 
wnętrz, remonty kompleksowe, 
budowa domów, dachy, elewacje, 
785 542 362. /161-2/

Krycie dachów z materiałem,
601 384 070. /0229-6/

Usługi remontowo-budowlane,
Siedlce i okolice, 514 251 923. /20190125070147-/

Remonty, wykończenia, 500 350 886.  /166-2/

Układanie glazury, terakoty,
606 610 155. /169-2/

Piętnastoletnie doświadczenie, malowa-
nie, wykończenia, 607 855 788. /173-2/

Malowanie, szpachlowanie, gładzie, 
szybko, tanio, solidnie, VAT, 601 534 093.
 /174-1/

Ocieplanie budynków, 691 623 319.
 /bachus-1/

Tynki agregatem cementowo-wapienne, 
gładkie, 790 416 671. /pp-30-30/

EKSPRESOWEEKSPRESOWE
POŻYCZKI GOTÓWKOWEPOŻYCZKI GOTÓWKOWE

Siedlce, ul. Kilińskiego 16, I piętro, Siedlce, ul. Kilińskiego 16, I piętro, tel. 25 632 31 67, kom. 533 330 333tel. 25 632 31 67, kom. 533 330 333

Kwoty do 800 zł  bez sprawdzania w BIK

wypłata gotówki w 10 minut

KREDYTY

Siedlce, ul. Armii Krajowej 11, parter. tel. 25 632 46 94, 500 065 784

 gotówkowe  konsolidacyjne  samochodowe

 pożyczki pozabankowe

 chwilówki 0%  dla firm
na oświadczenie

o dochodach

Katarzyna Rola-Czerwińska - specjalista psychiatra
Siedlce „PANMED” ul. Błonie 8, tel. 25 632 32 22
 pon. od 1730, czwartek od 1700.
 PZP „Salus”, ul. Kilińskiego 28, tel. 25 632 27 00
 sob. od 830. Umowa z funduszem

Wizyty domowe, tel. 606 815 849

tel. 502 89 54 55
Siedlce, ul. Chłodna 4

niedzielny lancz
1300-1600

Wesela, wieczorki taneczne
przyjęcia okolicznościowe, bankiety,
imprezy dla �rm, chrzciny, komunie

„U ANNY” Siedlce, ul. Garwolińska 83
tel. 25 643 44 90, kom. 609 620 315

www.weselasiedlce.pl

BAL
OSTATKOWY

2 MARCA, godz. 20.00
Siedlce, ul. Budowlana 3,

tel. 797 501 152, 
25 640 85 08, 507 643 184

 RESTAURACJA POKOJE DELUXE SALA KONFERENCYJNA

recepcja@hotelgarden.com.pl

tel. 25 828 42 50, 601 090 679

Siedlce, ul. Kilińskiego 38
RESTAURACJA

ZABAWA
OSTATKOWA

2 marca

sala bankietowa „Olimpia”
Janowska 92, Siedlce

tel. 790 432 729 oraz 603 910 537

Studnie profesjonalnie!!! 502 759 504.
 /07296-154/

Montaż ustawianie anten TV-SAT, TV-
DVB-T Siedlce - Węgrów, 577 859 105. /3001-52/

Balustrady, ogrodzenia, bramy,
504 337 333. /698-7/

Drzwi metalowe do: obór, stodół, garaży, 
516 428 788. /pp-30-30/

Tapicerskie, 503 870 138. /3492-6/

Potnę drzewo, 516 285 206. /3523-6/

AGD naprawa pralek,

lodówek, kuchenek, zmy-

warek, 514 393 333. /0030-4/

Naprawa ciągników u klienta,
733 272 922. /20190106095854-/

AGD Serwis naprawa pralki, 

zmywarki, kuchenki, 25 644 

44 80, 507 957 375. /76-6/

Wycinka i pielęgnacja drzew, oczysz-
czanie działek zakrzaczonych, zręb-
kowanie gałęzi, frezowanie karp, 
504 320 650. /0168-6/

Balustrady, ogrodzenia, 575 055 421.  /0174-6/ 

Studnie profesjonalnie!!! 600 772 149.
 /07296-154/

Posadzki mixokretem, 781 952 081.  /92-M/

Docieplenia, malowanie, remonty,
664 265 473. /3381-10/

eprasa.pl b119358ca7

http://www.ocsm.pl/
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betonowe agregatem

kompleksowe usługi budowlane
remonty modernizacje

POSADZKI

506 156 119
e-mail: biuro@europlex.siedlce.pl

tel. 025 63 259 52

kom. 0606 351 157

RZYMSKIE

ROLETY

ANTYWŁAMANIOWE

NOW
OŚĆ

ANTYWŁAMANIOWE
MATERIAŁOWE

DZIEŃ/NOC
MOSKITIERY

Siedlce, 3 Maja 15
t. 25 63 259 52, 606 351 157

rok zał. 1983

SZKOLENIA
operatorów maszyn

budowlanych i drogowych 

w Siedlcach

www.cso-sigma.pl
tel. 797 130 797, tel. 797 130 787

WSZYSTKIE SPECJALNOŚCI!!!
koparko-ładowarki koparki

ładowarki walce

spycharki

weekendowe i wieczorowe

Szpachlowanie, malowanie, panele,
510 596 339. /179-6/

Docieplanie budynków, malowanie,
510 596 339. /179-12/

Usługi wiertnicą diamentową, cegła, 
żelbeton, itp., otwory od 50 do 250 
mm, tel. 797 130 767. /186-1/

Glazura, szpachlowanie, malowanie, re-
monty, 537 537 523. /189-2/

Usługi ogólnobudowlane, pełen 
zakres, 502 834 342. /20-6/ 

Zatrudnię panie do zbioru pieczarek z 
okolic Sokołowa Podlaskiego, zapewnia-
my dojazd, 516 122 637. /547-24/

Pieczarkarnia w Wólce Kobylej przyjmie 
kobiety do zbioru pieczarek - praca jed-
nozmianowa, zapewniamy dojazd do 
pracy, tel. 608 605 340. /GW/9/2018-8/

Zatrudnię kierowców z Łosic lub oko-
lic, kat. C+E, transport materiałów 
sypkich na potrzeby własne, stałe tra-
sy, 509 733 203. /169-6p-6/

Firma transportowa Marwer zatrud-
ni kierowców kat. C+E w ruchu krajo-
wym, 509 200 292, 501 358 565. /170-6p-6/

Ślusarzy spawaczy inox, 
Węgrów, 602 861 298. /2973-12/

Zatrudnimy panie do zbioru pieczarek 
w Żelkowie, tel. 888 744 185.  /20181227074222-/

Przyjmę do pracy przy ociepleniach, 
glazurnika, malarza, itp. 518 476 215.
 /00037-10/

Zatrudnię kucharza/kucharkę,
606 771 196. /1-4/

Pieczarkarnia w Przywózkach za-
trudni kierowcę-magazyniera z pra-
wem jazdy kat. C, pana do prac �zycz-
nych oraz panie do zbioru pieczarek,
600 254 571. /20181231103951-/

Zatrudnię dekarzy, do dociepleń, ogól-
nobudowlańców, 782 429 170. /0094-6/

Zatrudnię dorywczo kierow-
cę kat. C+E, Łosice. Codziennie w 
domu, stałe kursy, umowa o pracę,
tel. 509 733 203. /9-6p-6/

Tartak w Stoczku zatrudni pracowników, 
wysokie wynagrodzenie, 603 542 085.
 /3005-6/

           zatrudni

PRZEDSTAWICIELA
HANDLOWEGO

DYSTRYBUTOR
ARTYKUŁÓW
BIUROWYCH

Tel. kontaktowy 600 338 061
CV proszę wysłać na email:

izka.biuro@gmail.com

Wymagamy:
bardzo wysokiej kultury osobistej

łatwości w nawiązywaniu kontaktów

zaangażowania i nastawienia na cel

Gwarantujemy:
umowę o pracę na pełny etat

atrakcyjne wynagrodzenie

narzędzia (samochód, tablet, telefon)

Obecnie Mostostal Siedlce poszukuje osób zainteresowanych pracą 

na stanowisku:

Kierownik działu
Miejsce pracy: Siedlce, Dział Akwizycji Konstrukcji Stalowych

CV zawierające klauzulę: Wyrażam zgodę na przetwarzanie moich danych 
osobowych zawartych w dokumentach aplikacyjnych przez Mostostal Siedlce 
Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością sp.k., ul. Terespolska 12, 08-110 Siedl-
ce, w celu przeprowadzenia obecnego postępowania rekrutacyjnego wraz z listem 
motywacyjnym prosimy przesyłać na adres e-mail: kadry-produkcja@polimex.pl
z dopiskiem: „Kierownik działu” lub wypełnić kwestionariusz dla kandydata do 
pracy zamieszczony na stronie internetowej https://www.mostostal.siedlce.pl/, 
w zakładce „Oferty pracy” i przesłać wraz z listem motywacyjnym.

ZAKRES ZADAŃ:
• odpowiedzialność za ustalanie, realizację celów sprzedażowych 

i planów działań handlowych,

• negocjowanie warunków handlowych współpracy i zawieranie umów, 

w tym kontrola realizacji kontraktów,

• zarządzanie podległym zespołem,

• monitorowanie rynku i konkurencji, analiza sytuacji i podejmowanie 

działań w tym obszarze,

• budowanie wizerunku i marki �rmy.

WYMAGANIA:
• doskonałe umiejętności zarządzania ludźmi oraz planowania 

i organizacji pracy własnej i zespołu, mile widziane wcześniejsze 

doświadczenie zawodowe w pracy na stanowisku kierownik sprzedaży, 

• udokumentowane sukcesy w obszarze sprzedaży, 

orientacja na klienta i na realizację celów sprzedażowych, 

• umiejętność prowadzenia rozmów i negocjacji handlowych,

• biegła znajomość produktów i branży budowlanej,

• umiejętności analizowania sytuacji oraz planowania w krótko- 

i długoterminowej perspektywie,

• biegła znajomość języka angielskiego, umożliwiająca swobodną 

komunikację w mowie i piśmie - warunek konieczny (negocjowanie wa-

runków handlowych, kontraktów, umów), znajomość dodatkowego języ-

ka będzie atutem,

• doświadczenie w pozyskiwaniu i budowaniu długotrwałej relacji 

z klientami;

• gotowość do odbywania podróży służbowych,

• prawo jazdy kat. B.

OFERUJEMY: 
• pracę pełną wyzwań - praca w międzynarodowym środowisku,

• stabilne warunki zatrudnienia, atrakcyjne wynagrodzenie 

połączone z systemem premiowym,

• szerokie możliwości rozwoju zawodowego,

• niezbędne narzędzia do pracy.

Ferma drobiu zatrudni ko-
biety i mężczyzn. Pełny 
etat, umowa o pracę, atrak-
cyjne wynagrodzenie. Pra-
ca dla osób z okolic gmi-
ny Skórzec, 510 003 032. /20181231130022-/

Nowoczesna pieczarkarnia w Prze-
smykach zatrudni panie do zbioru, 
660 724 555. /00001-6/

Księgowa z licencją i dużym do-
świadczeniem przyjmie prowadze-
nie księgowości: branża transpor-
towa, przychodnie, 507 004 945.
 /1-6p-6/

Pracuj jako opiekunka seniorów w Niem-
czech. Bezpłatny kurs języka niemieckie-
go od podstaw w Siedlcach w styczniu. 
Po kursie - gwarantowane oferty pracy. 
Zapraszamy do oddziału w Siedlcach, 
ul. Czerwonego Krzyża 21, Zadzwoń:
502 913 156, Promedica24. /3-4p-4/

Kierowca kat. C transport międzynaro-
dowy, 785 180 910. /2988-4/

Spedytor, opieka, transport między-
narodowy, krajowy, praca Węgrów,
785 180 910. /2997-4/

Zatrudnię kierowcę CE, transport mię-
dzynarodowy, 509 151 876. /2998-4/

Pilnie zatrudnimy na umowę o 
pracę przy produkcji pasz dla ryb, 
wysokie zarobki, tel. 25 631 61 64.
 /5-12p-12/

Zatrudnię krawcowe do szycia �ran,
691 574 353, 693 855 988. /39-4/

Zatrudnię krawcową do szycia 
�ran i zasłon, 691 574 353. /0039-7/

Zatrudnię ślusarzy,
531 458 100. /0042-3/

Zatrudnię spawaczy, 
531 458 100. /0042-3/

Zatrudnię do piaskowa-
nia, 531 458 100. /0042-3/

Zatrudnię dekarza, 602 310 587. /54-11/

Zatrudnię do pracy biurowej branży bu-
dowlanej, 782 429 170. /0094-6/

Wytwórnia Premiksów LNB - działa na polskim rynku ponad 25 lat 
i jest wiodącym producentem premiksów i dodatków paszowych.

Od 2006 roku jest częścią � rmy Cargill, która od 150 lat oferuje klientom na całym 
świecie usługi i produkty spożywcze, rolne, � nansowe i przemysłowe.

Poszukujemy kandydatów na stanowisko:

Przedstawiciel Handlowy
teren pracy: woj. mazowieckie 

teren pracy: woj. lubelskie
Do obowiązków zatrudnionej osoby należeć będzie m.in.:

•   Pozyskiwanie nowych klientów
•   Obsługa istniejącej sieci sprzedaży
•   Prowadzenie szkoleń i prezentacji
•   Stałe kontakty z klientami i doradztwo z zakresu żywienia zwierząt
•   Promowanie produktów, uczestnictwo w wystawach regionalnych
•   Ścisła współpraca z odpowiednimi działami � rmy

Wymagania:
•   Wykształcenie wyższe rolnicze, 
    najchętniej po kierunku zootechnika lub pokrewnym
•   Znajomość zagadnień z zakresu żywienia zwierząt
•   Znajomość rynku lokalnego
•   Umiejętność współpracy w zespole oraz komunikatywność
•   Dyspozycyjność, gotowość do częstych podróży służbowych
•   Znajomość pakietu MS O
  ce
•   Umiejętność bilansowania receptur paszowych dla zwierząt gospodarskich
•   Prawo jazdy kategorii B
•   Mile widziane doświadczenie na podobnym stanowisku

Oferujemy:
•   Atrakcyjne warunki wynagrodzenia (system prowizyjny)
•   Pracę w przyjaznej atmosferze
•   Niezbędne narzędzia (samochód służbowy, laptop, telefon komórkowy)
•   Szkolenia podnoszące kwali� kacje

Osoby zainteresowane prosimy o przesyłanie aplikacji na adres: 
adam_kordowski@cargill.com oraz Warsaw_HR@cargill.com

W aplikacji prosimy zawrzeć klauzulę: Wyrażam zgodę na przetwarzanie moich da-

nych osobowych zawartych w mojej ofercie pracy dla potrzeb niezbędnych do reali-

zacji procesu rekrutacji (zgodnie z Ustawą z dnia 29.08.1997 roku o Ochronie Danych 

Osobowych; tekst jednolity: Dz.U. z 2002 r. nr 101, poz. 926 ze zm.).

zatrudni

 spawacza
 ślusarza
 montera te

l. 
50

5 2
19

 67
7

Szkolenia operatorów: 
 wózków widłowych  HDS 
 podestów ruchomych
 ładowarek teleskopowych 

oraz wiele innych 

www.szkolenia-operator.pl
tel. 504 690 892

Zakład Mięsny Pruszyn-Pieńki
zatrudni KIEROWCĘ

z okolic Siedlec kat. B do

HANDLU
OBWOŹNEGO
Praca od wtorku do soboty

tel. 502 378 621.
/04486-3g/

Firma transportowa MARWER
zatrudni KIEROWCÓW

z doświadczeniem
lub do przyuczenia z kat. C + E

w ruchu międzynarodowym:

*System 3/1

*Polska-Zachód-Polska (szybkie trasy)

*Polska-Rosja-Polska

509 200 292, 501 358 565 1
3

3
6

-6
p
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Zatrudnię pana do pracy w 
magazynie w pieczarkarni,
tel. 506 072 415. /20190112161124-/

Zatrudnię małżeństwo, dam mieszkanie. 
Pani do kuchni, pan pracownik �zyczny 
oraz pani do sprzątania z zakwaterowa-
niem. Praca w Okuniewie, 660 795 386.
 /2103-10/

Firma transportowa MARWER 
z siedzibą w Siedlcach 

zatrudni 

lakiernika 
pojazdów ciężarowych 

z doświadczeniem 

lub do przyuczenia, 

tel. 501 358 565 60-6p

Gran-Mar sp. z o.o.
ul. Sokołowska 37, Siedlce

poszukuje
glazurników, terakociarzy 

i pomocników murarzy.
Praca za 7500 zł do ręki 

w Niemczech.

kontakt: tel.508 074 019.

Kierowcę PL-RUS, 513 033 390. /23-2/

Zatrudnię pracowników do murowania
i dociepleń, tel. 510 121 564. /125-3/

Zatrudnię kierowcę C+E, stałe tra-
sy PL-DE lub w systemie 3 tyg. na 1, 
obrzeża Siedlec, tel. 502 574 386. /20190114123638-/

Zatrudnię brukarzy, Sokołów Podla-
ski, tel. 506 141 299. /20190115091914-/

Praca przy dociepleniach, 510 971 470.
 /0167-6/

Firma LUMEX zatrudni pracow-
nika biurowego, tel. 504 057 372.
 /20190118144444-/

Firma Konstal zatrudni ślusarzy, 
tel. 609 613 714. /0172-2/

Przyjmę do pracy w Stacji Paliw Or-
len, Stoczek Łukowski, 609 601 743,
602 672 901. /05-2/

KIEROWCÓW kat. C+E 
do pracy w Międzyrzecu Podl.  

W związku z intensywnym rozwojem naszej �rmy

zatrudnimy 

zapewniamy:
• codzienne powroty do bazy
• umowę o pracę na pełny etat
• terminowość wypłat
• atrakcyjne wynagrodzenie w pełni oskładkowane
• szkolenia

kontakt: tel. +48 519 317 050,
e-mail: kontakt@avilogpolska.com 

OFERTA  PRACY

Specjalista ds. BHP, P.POŻ. i ochrony środowiska
Od kandydatów oczekujemy:
  Uprawnienia Inspektora ds. bhp i Inspektora Ochrony P.poż.

  Mile widziane doświadczenie na samodzielnym stanowisku z branży przemysłowej

  Znajomości obowiązujących przepisów w zakresie BHP oraz ochrony środowiska

  Samodzielności, inicjatywy w działaniu oraz umiejętności rozwiązywania problemów

  Prawa jazdy kat. B

Oferujemy w zamian:

  ciekawą pracę        możliwość podnoszenia kwali�kacji i szkolenia       atrakcyjne wynagrodzenie

Zainteresowanych prosimy o zgłaszanie się do Działu Kadr w siedzibie Spółki StalFa - ul. Oleksiaka Wichury 2
w Sokołowie Podlaskim w godzinach 7.00-15.00 bądź kontakt telefoniczny:  

 Tel. 25 787 – 38 – 00 (01, 02) wew. 125; 
 fax: 25 787 – 38 – 03
 e-mail: stalfa@stalfa.pl

Międzynarodowy Producent Lekkich Konstrukcji Stalowych 
„StalFa” Sp. z o.o. w Sokołowie Podlaskim

poszukuje kandydata na stanowisko:
SIEDLECKI BROWAR RESTAURACYJNY BROFAKTURA 

 przy ul. Armii Krajowej 5 w Siedlcach
OFERUJE PRACĘ NA STANOWISKACH: 

Kucharz – kuchnia zimna
Kucharz – cukiernik

Kelner/ka
Oczekujemy od Ciebie:

doświadczenia w pracy na podobnym stanowisku min. 1 rok

   (szczególnie w przypadku kucharzy)

umiejętności skutecznej współpracy w zespole oraz pozytywnego

   nastawienia do Gości Restauracji

zaangażowania w realizację zadań na danym stanowisku pracy

   i dobrej organizacji czasu pracy

aktualnych badań do celów sanitarno-epidemiologicznych

Oferujemy Ci:
zatrudnienie na podstawie umowy o pracę i wynagrodzenie zawsze na czas

bardzo dobre warunki pracy – posiłki dla Pracowników,

   dodatki premiowo-sprzedażowe, talony na święta

możliwość skorzystania z prywatnej opieki medycznej dla Pracowników

   i ich rodzin oraz z ubezpieczenia na życie

pracę w młodym, kreatywnym zespole z realną możliwością rozwoju zawodowego

Osoby zainteresowane prosimy o przesyłanie CV na adres e-mail:

rekrutacja@topaz24.pl –  z dopiskiem w temacie e-maila

wybranego stanowiska pracy lub kontakt telefoniczny

z Biurem Brofaktury – tel. 25 640 73 12
Prosimy o zamieszczenie w CV klauzuli:
„Wyrażam zgodę na przetwarzanie przez Przedsiębiorstwo Handlowo Usługowe Topaz Zbigniew Paczóski, z siedzibą w Sokoło-

wie Podlaski, adres: ul. Kolejowa 8 B, 08-300 Sokołów Podlaski, moich danych osobowych zawartych w mojej ofercie pracy w celu 

i zakresie niezbędnym dla potrzeb rekrutacji”.

Przedsiębiorstwo Handlowo Usługowe Topaz Zbigniew Paczóski, z siedzibą w Sokołowie Podlaskim, adres: ul. Kolejowa 8 B, 08-300 

Sokołów Podlaski, jako administrator Państwa danych osobowych, informuje, iż:

• podanie danych osobowych jest obligatoryjne w oparciu o przepisy prawa a w pozostałym zakresie jest dobrowolne, a brak po-

dania danych osobowych uniemożliwia udział w procesie rekrutacji;

• Pani/Pana dane osobowe przetwarzane będą w celu przeprowadzenia procesu rekrutacji oraz w razie wyrażenia zgody, dla po-

trzeb przyszłych rekrutacji na podobne stanowiska pracy

• posiada Pani/Pan prawo dostępu do treści swoich danych i ich sprostowania, usunięcia, ograniczenia przetwarzania, prawo 

do przenoszenia danych, prawo do cofnięcia zgody w dowolnym momencie bez wpływu na zgodność z prawem przetwarzania;

• dane mogą być udostępniane przez Administratora podmiotom upoważnionym  do uzyskania informacji na podstawie bez-

względnie obowiązujących przepisów prawa oraz podmiotom będącym podwykonawcami Administratora, działającymi w jego 

imieniu, w celach niezbędnych dla potrzeb rekrutacji; 

• kontakt w sprawie ochrony danych z inspektorem ochrony danych osobowych możliwy jest pod adresem e-mail daneosobo-

we@topaz24.pl;

• dane osobowe będą przechowywane przez okres niezbędny do zakończenia postępowania rekrutacyjnego oraz przez rok po za-

kończeniu rekrutacji lub aż do odwołania w przypadku wyrażenia zgody na wykorzystanie danych osobowych do celów kolejnych 

rekrutacji, ale nie dłużej niż 3 lata;

• Pani/Pana dane nie będą przetwarzane w sposób zautomatyzowany, w tym w formie pro�lowania oraz nie będą przesyłane 

do państwa trzeciego;

• ma Pan/Pani prawo wniesienia skargi do organu nadzorczego

Inżynier - Kierownik Budowy – roboty sanitarne 
Miejsce pracy: Warszawa, Siedlce

Opis stanowiska:
 • Nadzór nad prawidłowym przebiegiem prac zgodnie z kontraktem

 • Koordynowanie robót wykonywanych przez podwykonawców

 • Kontrola jakości wykonanych prac oraz ich odbiór

 • Prowadzenie dokumentacji

 • Organizacja i nadzorowanie prac podległych pracowników

Wymagania:
 • Wykształcenie wyższe inżynieria środowiska

 • Uprawnienia budowlane – dobrze widziane

 • Umiejętność pracy w zespole

 • Prawo jazdy kat. B 

Oferujemy:
 • Stabilność zatrudnienia w oparciu o umowę o pracę

 • Atrakcyjne wynagrodzenie

Monter instalacji sanitarnych i grzewczych
Miejsce pracy: Warszawa, Siedlce

Wymagania
 • Doświadczenie w branży

 • Umiejętność pracy w zespole

 • Prawo jazdy kat. B 

Osoby zainteresowane prosimy o przesyłanie CV na adres: pecserwis@pecserwis.pl

Prosimy o zawarcie w CV klauzuli: Wyrażam zgodę na przetwarzanie danych osobowych zawartych w mojej ofercie pracy dla potrzeb niezbędnych

do realizacji procesu rekrutacji prowadzonego przez PEC Serwis Sp. z o.o. z siedzibą w Siedlcach zgodnie z ustawą z dnia 10 maja 2018 r. o ochronie

danych osobowych(t.j. Dz.U. z 2018 r., poz. 1000).

Jednocześnie wyrażam zgodę na przetwarzanie przez ogłoszeniodawcę moich danych osobowych na potrzeby przyszłych rekrutacji.

Informujemy, że Administratorem danych jest PEC Serwis Sp.  z o.o. z siedzibą w Siedlcach przy ul. Starzyńskiego 7. Dane zbierane są dla potrzeb 

rekrutacji. Ma Pani/Pan prawo dostępu do treści swoich danych oraz ich poprawiania. Podanie danych w zakresie określonym przepisami ustawy 

z dnia 26 czerwca 1974 r. Kodeks pracy oraz aktów wykonawczych jest obowiązkowe. Podanie dodatkowych danych osobowych jest dobrowolne.

PEC Serwis Sp. z o.o.
Spółka specjalizująca się w wykonywaniu

sieci i węzłów ciepłowniczych

poszukuje osób na stanowiska:

 

Firma inżynieryjno-budowlana
poszukuje osób na stanowisko:

Specjalista

ds. księgowości
Wymagania:

wykształcenie wyższe kierunkowe

minimum roczne doświadczenie w pracy

    na podobnym stanowisku

dobra znajomość kwestii podatkowych

    (VAT, CIT) 

znajomość Ustawy o Rachunkowości oraz KSR

Mile widziane:
znajomość zagadnień podatkowo-

księgowych związanych z działalnością

zagraniczną (w szczególności rozrachunki

walutowe, export, import usług, WDT, WNT) 

znajomość systemu Optima 

znajomość j. angielskiego 

Oferujemy:
umowę o pracę

bardzo dobre warunki zatrudnienia

system bene�tów pozapłacowych

Zainteresowanych prosimy

o przesyłanie CV przez formularz:

http://www.mkl.pl/rekrutacja
lub osobiście w siedzibie �rmy:

ul. Starzyńskiego 5, 08-110 Siedlce

Kierowcę PL-D, 509 529 311. /22-2/

Zatrudnię mechanika samochodów cię-
żarowych, Siedlce, 25 633 02 72. /11-2p-2/

Niepubliczne przedszkole „Mały Europej-
czyk” w Siedlcach zatrudni nauczyciela 
wychowania przedszkolnego. Wymaga-
nia: znajomość języka angielskiego lub 
niemieckiego, 606 985 505. /20190123092118-/

Kierowca C+E na trasy PL-D-PL lub PL-D-
RUS-PL, wyjazdy tygodniowe lub dwutygo-
dniowe, kontakt: 503 709 930. /20190122103111-/

Zatrudnię kierowcę kat. C na wywrotkę 
lub gruszkę, Siedlce, 25 633 02 72. /11-2p-2/

Zatrudnię kierowcę C+E, trasy PL-RUS, 
tel. +48 503 092 099. /20190121102206-/

Niepubliczny żłobek „Kraina Uśmie-
chu” w Zbuczynie zatrudni opiekun-
ki z doświadczeniem bądź wykształ-
ceniem pedagogicznym, informacje 
pod nr. tel. 507 466 919, 669 387 223.
 /20190121120608-/

ZATRUDNIĘ PANIE DO 
N O W O - P O W S TA J ĄC E G O 
OBIEKTU W ZAKRZU K. ŁO-
SIC DO ZBIORU PIECZA-
REK: ZAPEWNIAMY DO-
JAZD, OFERUJEMY DOGOD-
NĄ FORMĘ ZATRUDNIENIA, 
MOŻLIWOŚĆ PRZYUCZE-
NIA, NIEDZIELE WOLNE OD 
PRACY, 608 627 666. /20190115132803-/

Salon Łazienek BLU w Siedlcach za-
trudni pracownika na stanowisko 
magazynier. CV prosimy wysyłać na 
siedlce@blu.com.pl. /0098-2/

Zatrudnię kierowcę kategoria C+E, 
weekend w domu, tel. 532 082 122. /0161-2/

Zatrudnię przy dociepleniach,
782 146 200. /0167-6/

eprasa.pl b119358ca7
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PRESTIGE institute poszukuje osób na 
stanowisko: kosmetyczka, fryzjer. CV 
prosimy przesyłać na adres biuro@
prestigeinstitute.pl. Tel. 728 476 065.
 /20190121215645-/

Zatrudnię spedytora z doświadczeniem 
(EU) i komunikatywnym angielskim,
kontakt: legaload@gmail.com. /20190123213712-/

Zatrudnię pracownika �zycznego w za-
kładzie ślusarskim, 575 055 421. /0174-3/

Zatrudnię kierowcę, + 48 600 824 053.
 /0175-2/

Zatrudnię kierowcę w transpor-

cie międzynarodowym na trasie PL

-D-RUS, kategoria prawa jazdy C+E, 

praca okolice Zbuczyna, dobre wa-

runki pracy, tel. 602 680 880. /0178-2/

Zatrudnię mechanika do pracy 

przy samochodach ciężarowych, 

praca okolice Zbuczyna, dobre wa-

runki pracy, tel. 602 680 880. /0178-2/

Zatrudnię kierowców z doświad-

czeniem C+E transport krajowy, 

602 516 709, 664 482 616. /0181-6/

Doliwo 30, 08-140 Mordy
poszukuje pracowników na stanowiska:

samodzielny opiekun projektu
Wymagania:  umiejętność kompleksowego poprowadzenia projektu mebli nietypowych  

 dobry kontakt z Klientem

 biegła obsługa jednego z programów do projektowania

Oferujemy:  prowizyjny system wynagradzania, uzależniony od wyników

 bardzo ciekawe zlecenia / również za granicą 

 elastyczne warunki pracy w młodym zespole i miłej atmosferze

CV: biuro@ssf.pl, kontakt: 733 001 013

montażysta meblowy
Wymagania:  doświadczenie

 umiejętność organizacji pracy 

 wysoka higiena i kultura pracy

CV: biuro@ssf.pl, kontakt: 608 350 111

KIEROWCÓW kat. C oraz C+E 
do pracy w Siedlcach  

W związku z intensywnym rozwojem naszej �rmy

zatrudnimy 

zapewniamy:
• codzienne powroty do bazy
• umowę o pracę na pełny etat
• terminowość wypłat
• atrakcyjne wynagrodzenie w pełni oskładkowane
• szkolenia

kontakt: tel. +48 519 310 707,
e-mail: kontakt@avilogpolska.com 
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e-mail: autopodlasie@toyota-siedlce.com.pl

www.toyota-siedlce.com.pl
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SANDMARSANDMAR
części

Nowa lokalizacja:
ul. Morelowa 2, Siedlce

(okolica ul. Południowej)

tel. 728 397 520, 25 644 48 94

www.sandmar.pl, e mail: biuro@sandmar.pl

Nowa
uul. M

ttel. 

ww

Wypożyczalnia lawet, przyczep, zagęsz-
czarek, autoholowanie, bigbagi, zbiorni-
ki, 604 969 943. /05633-50/ 

Kupię każde auto, 668 675 905.

 /20181216112553-/

Kupię stare zabytkowe motocykle i sa-
mochody, 513 230 999. /352-6/

Kupię każde auto do 5 tysięcy,
577 079 999. /12-12/ 

Sprzedam Audi A4 97 r., 508 238 539.
 /175-1/

Audi A4 1,8, 668 414 198. /0236-1/ 

BMW 528, E39, 1999, 697 525 600. /176-2/

BMW 320D, 2005, 791 806 750. /3034-4/ 

Honda Jazz 1,4, 2006 r., 668 414 198. /0236-1/ 

Hyundai ix35, 2012 r., 509 184 407. /162-1/

Tucson 2006, 2,0 gaz, 668 414 198. /0236-1/ 

Zatrudnimy zbrojarzy, cieśli sza-

lunkowych, murarzy, pomocni-

ków, tel. 502 327 388. /0184-10/

Zatrudnię mechanika do napraw 

pojazdów ciężarowych,

tel. 606 466 500. /150-2/

Do prac remontowych, 728 440 458. /163-1/

Do prac remontowo-budowlanych,
509 063 225. /163-1/

Zatrunię kierowcę kat. C, praca okolice 
Siedlec, 606 283 382. /20190124112314-/

Zatrudnię spawaczy, 
531 458 100. /172-3/

FIRMA SPAWEX ZATRUDNI NA STANOWISKA:
SPAWACZ
OBSŁUGA WYPALARKI PLAZMOWEJ  CNC
OBSŁUGA PRZECINAREK TAŚMOWYCH
MONTAŻ MASZYN - PRACOWNIK FIZYCZNY

TEL.  606 89 31 69

Spółka Telefony Podlaskie S.A.
poszukuje

TELEMONTERÓW
DO ROZBUDOWY SIECI  FTTH 

Oferty 

sekretariat@telefonypodlaskiesa.pl
846-7p

Zatrudnię do warzywniaka: kasjer sprze-
dawca, 605 445 486. /182-1/

Zatrudnię kierowców w transporcie mię-
dzynarodowym, 509 830 360. /34-4/

Zlecę wykonanie stanu surowego bu-
dynku wielorodzinnego, tel. 505 505 596.
 /15-2p-2/

Zatrudnię do prac wykończeniowo-bu-
dowlanych, tel. 602 573 031. /0237-2/

Zatrudnię brygadzistkę do pieczar-
karni koło Łosic, kontakt: 535 388 111.
 /20190127201727-/

Wynajmę dom gospodarczy za pomoc w 
rolnictwie, 881 790 230. /21-3/

Zatrudnię pracownika do chlewni,
503 034 634. /22-2/

Zatrudnię do robienia paszy 8 godzin, 
praca w chlewni, 503 034 634. /23-2/ 

� rma z wieloletnim doświadcze-

niem w produkcji konstrukcji 

stalowych poszukuje pracownika 

na stanowisko:

technolog produkcji 
- kosztorysant

Miejsce pracy – Nowe Iganie koło Siedlec
ZADANIA:
• Bieżące sporządzanie dokumentacji 

technologicznej
• Praca nad jakością wyrobów na wszyst-

kich etapach ich produkcji
• Mody� kacja, kontrola i usprawnianie 

procesów produkcyjnych
WYMAGANIA:
• Doświadczenie na podobnym 

stanowisku w � rmie produkcyjnej
• Znajomość systemów CAD
• Duża samodzielność i kreatywność
• Umiejętności organizacyjne
• Dokładność i systematyczność
• Znajomość obsługi pakietu MS O�  ce
• Mile widziane doświadczenie 

w pokrewnych branżach
OFERUJEMY:
• Przyjazne środowisko pracy,

otwarte na nowe pomysły
• Stabilne zatrudnienie na podstawie 

umowy o pracę
• Wynagrodzenie, doceniające posiadaną 

wiedzę i umiejętności
• Możliwość rozwoju zawodowego

tel. 505 219 677

Sprzedam krowę niemkę cielną 2 miesią-
ce, 501 736 029. /745-1/

Pług II, stan bardzo dobry, 508 728 140.
 /37-1/

Przyczepka sadownicza, skrzynki, palety, 
698 521 965. /192-1/

Sprzedam zbiornik na mleka Alfa-Laval 
450 litrów,  793 169 802. /746-1/ 

eprasa.pl b119358ca7
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ŚWIDRY 82, tel. 609 600 055, 605 077 888
SIEDLCE, UL. BUDOWLANA 11, tel. 609 59 99 59
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KASACJA POJAZDÓW

Zaświadczenie o kasacji i odbiór auta gratis

500 813 500

tel. 602 434 521

autoautoKASACJAKASACJA
SKUP SAMOCHODÓW USZKODZONYCHSKUP SAMOCHODÓW USZKODZONYCH

SPRZEDAŻ CZĘŚCI Z DEMONTAŻUSPRZEDAŻ CZĘŚCI Z DEMONTAŻU
WWW.ADAMEXCZESCI.COMWWW.ADAMEXCZESCI.COM

info@adamexczesci.com, tel. 608 350 002, 662 224 419

Zdany 1B, 08-106 ZbuczynZdany 1B, 08-106 Zbuczyn  czynne: pn. - pt. 8.00-18.00, sob. 8.00-14.00

25 631 25 25

CZĘŚCI SAMOCHODOWE

Siedlce, ul. Starzyńskiego 14

WYSOKOCIŚNIENIOWE

PRZEWODY
HYDRAULICZNE

przewody hydrauliczne do wszelkichprzewody hydrauliczne do wszelkich
   maszyn i pojazdów   maszyn i pojazdów

węże do myjek ciśnieniowychwęże do myjek ciśnieniowych
przewody klimatyzacyjneprzewody klimatyzacyjne
różne typy zakuć (proste, gięte)różne typy zakuć (proste, gięte)
gwinty (metryczne, calowe)gwinty (metryczne, calowe)
szybkozłączaszybkozłącza
elementy złączne hydrauliki siłowejelementy złączne hydrauliki siłowej
oleje hydrauliczneoleje hydrauliczne

www.hydromax-siedlce.pl
08-110 SIEDLCE, ul. Starowiejska 223F, 

tel./fax 25 633 13 60, kom. 501 841 430.

SKUP AUT
tel.  507 379 546,  698 758 571

powypadkowych
uszkodzonych

Hyundai i30
od 59 300 złod 76 900zł

Hyundai Tucson

Prezentowane w reklamie ceny „od” są rekomendowanymi cenami detalicznymi i mogą być zmienione przez Dealera. Maksymalna suma korzyści 13 000 zł dotyczy modelu Santa Fe wyprodukowanego w 2018 roku i składają się na nią upust 10 000 zł 
oraz premia za odkup używanego samochodu przez Autoryzowanego Dealera Hyundai w wysokości 3000 zł. Promocja obowiązuje od 01.01.2019 do odwołania lub wyczerpania zapasów i nie jest ofertą w rozumieniu kodeksu cywilnego oraz nie łączy się 
z ofertą dla firm oraz grup zawodowych. Promocja nie wyłącza innych promocji Autoryzowanego Dealera. Samochody prezentowane w reklamie mogą różnić się wizualnie od samochodów objętych promocją. Średni poziom spalania paliwa i emisji CO2 
dla prezentowanych samochodów, we wszystkich fazach wynosi: i20 MY19 1.0 T-GDI 7DCT – zużycie paliwa 5,6-6,2 l/100km i emisja CO2 127-141 g/km; i30 Hatchback i Wagon MY19 1.4 T-GDI 7DCT – zużycie paliwa 6,0-6,4 l/100km i emisja CO2 137-145 g/km; 
Tucson MY19 1.6 CRDI 2WD 7DCT – zużycie paliwa 5,8-6,3 l/100km i emisja CO2 151-166 g/km. Wartości średniego zużycia paliwa i emisji spalin zostały określone znormalizowaną metodą badania WLTP.

13 000 zł Suma korzyści do 

2,99%+ ubezpieczenie 

Nazwa Dealera

Adres Dealera

tel./e-mail Dealera

LOGO
Dealera

Wyprzedaż 

Hyundai 2018

PHU DARIMEX

ul. Terespolska 14, 08-110 Siedlce

Tel.: 25 632 70 13

AUTOGIEŁDA

TŁUMACZENIA
PRZYSIĘGŁE

dokumentów do rejestracji 
pojazdów - wszystkie języki

NAJTANIEJ W REGIONIE

696 528 267, 025 633 16 45

Siedlce, ul. Czerwonego Krzyża 2, 900-1600,

Sokołów Podlaski, ul. Magistracka 1

tel. 602 774 874, 025 787 23 88

Audi A3: 03-9,7

Audi A4: 03-12,2; 05-18,9

Audi A6: 99-9,8; 00-10,8

BMW 318: 02-10,1; 03-12,7

Citroën C4: 05-10,9; 07-15,4

Daewoo Matiz: 01-2,7; 02-3,4

Fiat CC: 00-2,8; 01-3,0; 02-3,6

Fiat Punto: 00-4,2; 01-5,0; 02-6,1; 03-7,5

Ford Fiesta: 02-6,9; 04-8,2; 05-12,5;

06-13,6; 11-20,5

Mercedes 250 D 1986, 501 165 470. /3446-6/ 

Meriva 2005 1,7, 668 414 198. /0236-1/

Za�ra 2,2 B, 695 566 537. /18818./A-1/ 

Sprzedam Caro Plus 1999 r. w co-
dziennym użytku, dwa komplety kół,
tel. 693 385 435. /733-2/

Caro, 1996 r., 1.6 benz., stan b. dobry,
tel. 507 926 902. /20190121212707-/ 

Partner, 600 836 713. /116-2/ 

Fabia 2006 1,4, 668 414 198. /0236-1/ 

Auris 2009 2,0, 668 414 198. /0236-1/

Avensis 2006 r., diesel 2.2, tel. 694 813 116.
 /735-3/

Auris 2007 1,6 B, srebrna, salon,
604 279 568. /178-2/

Avensis 2009 r. diesel, 502 092 227. /191-1/

Volvo XC90 2,9 b-gaz, 606 325 813. /742-1/ 

Volkswagen II, diesel, 90 r., stan dobry, 
515 126 390. /739-1/

Golf Plus 1,9d, 2007, salon pl, czarny, 
przebieg 156 tys., 796 022 990. /740-1/

Golf Plus 2009, 1.9 TDI, 668 414 198. /0236-1/ 

SPRZEDAM ALFA ROMEO 156, ZADBA-
NA 1,8 BENZYNA, 2000 R., BEZ KORO-
ZJI, CENA 2700 ZŁ, TEL. 605 251 269,
SADOWNE. /Ostrów-1/ 

AKUMULATORY

tel. 501 699 213; 533 363 903
Radzików Kornica 17; 08-140 Mordy

TANIO

Ford Focus: 04-11,0; 05-12,0; 06-14,5; 07-15,9

Ford Mondeo: 03-9,5; 04-10,5; 05-12,0; 

09-29,9; 14-51,9

Honda Civic: 04-12,1; 05-13,5; 07-24,9

Kia Ceed: 08-18,0

Nissan Micra: 10-16,1; 11-18,5

Opel Corsa: 04-9,1; 05-10,1; 06-11,1; 09-18,5

Opel Astra: 04-10,1; 08-15,9; 10-18,9; 13-23,5

Opel Vectra: 03-9,3; 04-10,7; 05-12,3

Opel Za�ra: 04-13,4; 06-17,2

Peugeot 206: 06-9,9

Peugeot 207: 06-13,9; 09-13,8

Peugeot 307: 04-6,7; 05-11,0; 06-12,9

Renault Clio: 01-5,1; 03-7,1; 05-9,2

Renault Megane: 03-7,0; 05-9,3; 06-10,3; 

08-13,0

Renault Laguna: 02-8,0; 03-9,1; 05-11,8

Renault Scenic: 04-8,1; 05-9,0; 06-11,6

Seat Ibiza: 02-8,2; 03-9,5; 04-10,9

Seat Cordoba: 03-8,8; 04-12,1

Seat Leon: 10-18,9

Seat Altea: 06-13,4

Skoda Octavia: 03- 11,0; 07-16,0; 08-20,9

Suzuki SX4: 07-19,9; 12-25,9

Toyota Yaris: 03-10,5; 04-11,7; 06-14,2; 07-18,1

Toyota Corolla: 03-11,6; 04-13,0; 05-14,0

Toyota Avensis: 04-15,9; 06-17,4; 07-17,7; 

08-24,2

Volvo V40: 02-8,0; 03-9,0

Volvo V50: 05-11,8

VW Polo: 01-7,0; 03-9,8; 04-12,0; 05-14,2

VW Golf: 99-7,1; 00-8,0; 01-9,1; 03-12,5; 

06-14,5; 11-22,4

VW Passat: 02-7,6; 03-8,1; 04-12,3;

06-16,4; 07-19,0 BCM

eprasa.pl b119358ca7
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CHRZCINY
KOMUNIE

„U Anny”

Siedlce, ul. Garwolińska 83
tel. 25 643 44 90, 609 620 315

l imprezy okolicznościowe  
l eventy l chrzciny  

l komunie  l vip Catering

Zapraszamy codziennie: od 12.00 do 23.00
08-110 Siedlce, ul. Nauczycielska 12/Prusa, 607 350 812, 25 632 30 03

www.hotel.siedlce.pl

Autorami zdjęć noworodków są:  
w szpitalu garwolińskim - Jolanta Robakowska, tel. 512 219 188;

w szpitalu łukowskim - Marta Karwowska ze „Wspólnoty Łukowskiej”, tel. 721 316 525;
w szpitalach siedleckich - Adam Krasuski, tel. 506 905 791; 

w szpitalu mińskim - Przemysław Piątkowski z tygodnika „Co słychać?”, tel. 607 221 522;
w szpitalach sokołowskim i węgrowskim - Aneta Abramowicz-Oleszczuk, tel. 606 907 111.

Najwiêksza Hurtownia artyku³ów dzieciêcych
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szpital garwoliński

Borys Borkowski,
15.01.2019, godz. 21.00,

waga 3.100, wzrost 50, Garwolin

córka Kuszpit,
16.01.2019, godz. 15.32,

waga 4.100, wzrost 56, Miętne

Lena Lis,
16.01.2019, godz. 0.05,

waga 4.050, wzrost 55, Łaskarzew

Maja Piotrowicz,
ur. 20.01.2019, godz. 22.43,

waga 3.300, wzrost 57, Mińsk Mazowiecki

Bartłomiej Madziar,
ur. 20.01.2019, godz. 15.58,
waga 3.550, wzrost 54, Borki

szpital łukowski szpital miński

Zosia Całka,
ur. 15.01.2019, godz. 23.19,

waga 3.295, wzrost 50, Mińsk Mazowiecki

szpital siedlecki miejski

 Wiktor Brauła,
ur. 14.01.2019, godz. 12.29,

waga 3.865, wzrost 54, Wielgolas

Wiktor Goławski,
ur. 9.01.2019, godz. 23.45,

waga 3.690, wzrost 57. Zakrzew 

Zuzia Izdebska,
ur. 25.01.2019, godz. 10.00,

waga 3.750, wzrost 58. Karwów

Róża Łucja Wszelaka,
ur. 16.01.2019, godz. 4.04,

waga 2.900, wzrost 53, Mińsk Mazowiecki

Weronika Macioch,
ur. 16.01.2019, godz. 10.24,

waga 4.130, wzrost 56, Górki

Igor Gliniecki,
ur. 16.01.2019, godz. 11.50,

waga 3.090, wzrost 54, Grudziądz

Maciuś Sawicki,
17.01.2019, godz. 23.30,

waga 3.600, wzrost 54, Trojanów

Marysia Bokus,
21.01.2019, godz. 22.00,

waga 3.300, wzrost 53, Garwolin

Emilia Soćko,
ur. 25.01.2019, godz. 14.50,

waga 3.465, wzrost 56. Zgórznica

Aurelia Jaglińska,
ur. 16.01.2019, godz. 21.15,

waga 3.140, wzrost 51, Mińsk Mazowiecki

Tymoteusz,
ur. 14.01.2019, godz. 15.15,

waga 3.770, wzrost 55, Mińsk Mazowiecki 

Dawid Prudlik,
ur. 20.01.2019, godz. 3.37,

waga 3.130, wzrost 53, Stojadła

Leon Witan,
ur. 17.01.2019, godz. 13.33,

waga 2.700, wzrost 51, Mińsk Mazowiecki

Zo�a Żołądek,
ur. 18.01.2019, godz. 10.52,

waga 3.510, wzrost 54, Choiny

Szymon Lipiński,
ur. 18.01.2019, godz. 10.52,

waga 4.490, wzrost 58, Podciernie

Antoś Raniszewski,
ur. 18.01.2019, godz. 12.28,

waga 3.420, wzrost 54, Brzóze

Tymoteusz Salach,
ur. 18.01.2019, godz. 21.58,

waga 3.400, wzrost 54, Mińsk Mazowiecki

Agata Jackowicz,
ur. 19.01.2019, godz. 14.22,

waga 3.680, wzrost 58, Barcząca

Nikola Woźniak,
21.01.2019, godz. 14.05,

waga 4.100, wzrost 55, Gocław

Marysia Zygadło,
21.01.2019, godz. 6.40,

waga 3.550, wzrost 56, Stefanów

Franio Bąk,
19.01.2019, godz. 11.00,

waga 2.800, wzrost 50, Miastków Kościelny

Oliwia Żybura,
ur. 14.01.2019, godz. 22.48,

waga 3.810, wzrost 55, Brzóze

Jakub Urbaniak,
ur. 15.01.2019, godz. 5.22,

waga 4.140, wzrost 57, Radachówka

Elenka Ratkowska,
ur. 15.01.2019, godz. 13.26,

waga 4.065, wzrost 56, Targówka

Klara Krasuska,
ur. 17.01.2019, godz. 8.58,

waga 2.160, wzrost 51, Łęcznowola

Szymon Kamiński,
ur. 15.01.2019, godz. 23.25,

waga 2.880, wzrost 52, Siedlce

Zosia Dera,
ur. 16.01.2019, godz. 13.20,

waga 3.640, wzrost 58, Siedlce

Pola Dąbrowska,
ur. 14.01.2019, godz. 6.45,

waga 4.000, wzrost 55, Siedlce

Laura Czmoch,
ur. 16.01.2019, godz. 18.05,

waga 3.530, wzrost 52, Siedlce

syn Grochowski,
ur. 17.01.2019, godz. 15.38,

waga 3.700, wzrost 55, Siedlce

Amelia Śnitko,
ur. 17.01.2019, godz. 11.00,

waga 3.680, wzrost 57, Siedlce

córka Nykiel,
ur. 17.01.2019, godz. 12.10,

waga 4.200, wzrost 55, Ogródek

Gabriel Król,
ur. 17.01.2019, godz. 10.12,

waga 3.950, wzrost 58, Kotuń

Julia Perchuć,
ur. 17.01.2019, godz. 13.017,
waga 3.220, wzrost 55, Kotuń

Bartek Sobkowicz,
ur. 18.01.2019, godz. 22.30,

waga 2.880, wzrost 55, Sosnowe

Alicja Stankiewicz,
ur. 18.01.2019, godz. 11.30,

waga 3.290, wzrost 56, Trzciniec

Mikołaj Dmowski,
ur. 18.01.2019, godz. 19.15,

waga 3.760, wzrost 57, Mokobody

Zuzia Replin,
ur. 18.01.2019, godz. 18.07,

waga 2.710, wzrost 51, Siedlce

córka Jastrzębska,
ur. 19.01.2019, godz. 13.50,

waga 3.160, wzrost 53, Dziewule

Natalia Rybak,
ur. 21.01.2019, godz. 1.30,

waga 2.780, wzrost 50, Siedlce

Szymon Chraniuk,
ur. 20.01.2019, godz. 3.40,

waga 4.410, wzrost 61, Dzięcioły

Apolonia Rosa,
ur. 23.01.2019, godz. 12.20,

waga 3.820, wzrost 58. Łuków

Damian Szczurowski,
ur. 18.01.2019, godz. 12.32,

waga 2.400, wzrost 47. Łuków

Igor Sitarz,
ur. 21.01.2019, godz. 10.25,

waga 3.520, wzrost 54, Ozorów

Maciek Kulik,
ur. 21.01.2019, godz. 9.00,

waga 3.980, wzrost 58, Żuków

Wojtuś Dadacz,
ur. 19.01.2019, godz. 9.10,

waga 4.000, wzrost 58, Gręzów

Róża Agnieszka Roman,
ur. 22.01.2019, godz. 8.00,

waga 3.330, wzrost 55, Siedlce

Nikoś Izdebski,
ur. 24.01.2019, godz.14.25,

waga 2.740, wzrost 50, Mikłusy

Wiktorek Żukowski,
ur. 24.01.2019, godz. 13.00,

waga 2.910, wzrost 52, Wisniew

Ignacy Stańczuk,
ur. 25.01.2019, godz. 9.00,

waga 3.900, wzrost 57, Siedlce
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szpital węgrowski

szpital sokołowski

szpital siedlecki wojewódzki

syn Kot,
ur. 20.01.2019, godz. 9.45,

waga 3.600, wzrost 57, Siedlce

Maja Wyrozębska,
ur. 18.01.2019, godz. 11.43,

waga 3.380, wzrost 56, Siedlce

Izabela Kruszewska,
ur. 20.01.2019, godz. 21.50,

waga 3.200, wzrost 54, Rakowiec 

Sara Rita Żurawska,
ur. 25.01.2019, godz. 21.02,

waga 3.050, wzrost 53, Siedlce

Oskar Giemzo,
ur. 25.01.2019, godz. 12.35,

waga 3.690, wzrost 58, Siedlce

Krzyś Ogrodniczuk,
ur. 23.01.2019, godz. 18.55,

waga 3.190, wzrost 56, Siedlce

Julia Łubińska,
ur. 23.01.2019, godz. 11.40,

waga 3.460, wzrost 55, Siedlce

Wojtuś Kosma,
ur. 24.01.2019, godz. 11.45,

waga 4.000, wzrost 59, Węgrów

Alicja Bartczak,
ur. 26.01.2019, godz. 1.45,

waga 3.010, wzrost 54, Łupiny

Staś Cymerman,
ur. 22.01.2019, godz. 11.50,

waga 3.010, wzrost 54, Siedlce

Szymuś Krzyszczak,
ur. 22.01.2019, godz. 9.40,

waga 3.450, wzrost 53, Siedlce

Hania Zawadzka,
ur. 19.01.2019, godz. 00.35,

waga 3.470, wzrost 56, Siedlce

Liliana Pisarek,
ur. 22.01.2019, godz. 8.30,

waga 3.080, wzrost 53, Siedlce

Andżelika Bieletska,
ur. 21.01.2019, godz. 17.40,

waga 3.340, wzrost 56, Jasionka

Alicja Rozbicka,
ur. 23.01.2019, godz. 8.25,

waga 3.780, wzrost 58, Siedlce

Wiktor Juszczak,
ur. 22.01.2019, godz. 12.15,

waga 3.140, wzrost 53, Siedlce

Maja Borkowska,
ur. 25.01.2019, godz. 9.45,

waga 3.760, wzrost 57, Siedlce

Błażej Kazimierzak,
ur. 24.01.2019, godz. 9.25,

waga 3.620, wzrost 55, Grabianów

Oliwia Karasińska,
ur. 24.01.2019, godz. 17.10,

waga 4.580, wzrost 61, Siedlce

Gabriela Cap,
ur. 30.12.2018, godz. 7.35,

waga 4.000, wzrost 58, Warszawa

Sebastian Szymański,
ur. 20.01.2019, godz. 14.13,

waga 3.770, wzrost 56, Filipy

Adaś Woliński,
ur. 24.01.2019, godz. 13.00,

waga 4.140, wzrost 58, Sosna Trojanki

Martynka Sawicka,
ur. 23.01.2019, godz. 18.15,

waga 3.138, wzrost 52, Kosów Lacki

Maciej Krupa,
ur. 18.01.2019, godz. 12.33,

waga 2.560, wzrost 50, Siedlce

Lilianka Bohowicz,
ur. 26.01.2019, godz. 16.25,

waga 4.050, wzrost 57, Siedlce

Aluś Żelazowski,
ur. 26.01.2019, godz. 13.55,

waga 2.075, wzrost 49, Mińsk Mazowiecki

Jakub Buczyński,
ur. 6.01.2019, godz. 11.00,

waga 3.350, wzrost 55, Nieciecz Dwór

Jan Germel,
ur. 22.01.2019, godz. 6.15,

waga 4.100, wzrost 61, Zelce

synek Roguski,
ur. 21.01.2019, godz. 12.16,

waga 3.670, wzrost 54, Leśniki

Kaja Kuba,
ur. 21.01.2019, godz. 11.16,

waga 3.380, wzrost 57, Nowy Jadów

Marysia Załuska,
ur. 22.01.2019, godz. 11.40,

waga 4.280, wzrost 60, Sokołów Podlaski

Jaś Pyra,
ur. 22.01.2019, godz. 10.25,

waga 5.300, wzrost 61, Węgrów

Helena Supeł,
ur. 19.01.2019, godz. 17.50,

waga 3.850, wzrost 56, Międzyleś

Pawełek Kowalski,
ur. 14.01.2019, godz. 11.05,

waga 3.300, wzrost 55, Nojszew

Szymon Świerczewski,
ur. 23.01.2019, godz. 19.50,

waga 3.500, wzrost 56, Łochów

Amelia Karczewska,
ur. 24.01.2019, godz. 9.25,

waga 3.300, wzrost 55, Komory

Piotr Stanisław Makowiecki,
ur. 26.01.2019, godz. 7.00,

waga 3.950, wzrost 58, Łochów

Gabrysia Laskowska,
ur. 27.01.2019, godz. 10.18,

waga 3.540, wzrost 54, Trawy

Zosia Turniak,
ur. 25.01.2019, godz. 11.54,

waga 3.630, wzrost 56, Łochów

Iza Sakowska,
ur. 25.01.2019, godz. 22.50,

waga 3.330, wzrost 55, Węgrów

Polsko-ukraińskie kolonie w Pałacu i Folwarku Łochów

artystycznie i sportowo
20 dzieci z Ukrainy i 20 ze Szkoły 

Podstawowej nr 3 w Łochowie wzię-
ło udział w zimowych koloniach, 
które zorganizowała Fundacja Leny 
Grochowskiej we współpracy z Fun-
dacją Młodej Polonii z Krzemieńca na 
Ukrainie.

Kolonie odbyły się od 8 do 17 
stycznia w należącym do grupy 
Arche Pałacu i Folwarku Łochów. 
Do udziału w zimowym wypoczyn-
ku została zaproszona uzdolniona 
plastycznie, muzycznie i sportowo 
młodzież z Ukrainy i wyróżniający 
się w nauce uczniowie klas VIII i VIII 
łochowskiej SP nr 3.

Dzieci brały udział m.in. w warszta-
tach: ceramicznych, tanecznych i pla-
stycznych, w dwóch całodniowych 
wyjazdach do Warszawy (zwiedziły 
m.in. Muzeum Powstania Warszaw-
skiego oraz Centrum Nauki Koper-
nik) i do Siedlec (były m.in. w parku 
trampolin i aquaparku). Dużym wy-
zwaniem, ale i zabawą było namalo-
wanie akrylami na płótnie portretu 
koleżanki lub kolegi. Nie zabrakło 
zajęć sportowych, zorganizowała je 

łochowska SP nr 3. Przez cały czas go-
ście z Ukrainy w praktyce doskonalili 
posługiwanie się językiem polskim, 
którego uczą się w swoim kraju. 

Uczestników kolonii  odwie -
dzi l i  pol ic janci  z  Komisariatu 
Policji w Łochowie sierż. sztab. 
Marzena Wójcik oraz asp. sztab. 

Wojciech Grzybowski. Wygłosili 
prelekcję na temat uzależnień od 
środków odurzających. Po prelekcji 
dzieci w mieszanych polsko-ukra-
ińskich grupach przygotowywały 
plakaty, dotyczące uzależnień. Go-
ście z Ukrainy otrzymali upominki 
od burmistrza Łochowa Roberta 

Gołaszewskiego i wicedyrektor 
SP nr 3 Krystyny Dołowy.

F u n d a c j ę  L e n y  G r o c h o w -
skiej  w organizacj i  pr zedsię -
wzięcia wsparły m.in.: samorząd 
miasta i gminy Łochów, Agencja 
Agencja Rozwoju Miasta Siedlce, 
Muzeum Powstania Warszawskie-

go, Centrum Nauki Kopernik, Urząd 
Miasta i  Gminy w Wyszkowie, 
Przedsiębiorstwo Budowlane Kon-
stanty Strus, oraz spółka Farutex. 
Patronat honorowy nad koloniami 
objęli prezydent Siedlec Andrzej Sit-
nik oraz burmistrz Łochowa Robert 
Gołaszewski. (sej)

Fot. arch. Fundacji Leny GrochowskiejWspólne zdjęcie uczestników kolonii

Patronat „TS”
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Pod patronatem marszałka województwa mazowieckiego i Przedsiębiorstwa „Gazda”

Eliminacje w Radoryżu Smolanym

Zwycięzcy i organizatorzy zawodów w Radoryżu Smolanym. W pierwszym rzędzie  

od lewej:  Kacper Piskorz, Patryk Garbacik, Kajetan Piskorz, Mikołaj Czerniec,  

Oliwia Piszcz, Kornelia Grzyb i Amelia Piszcz. W drugim rzędzie: Jan Sochacki, Leszek Janiak,  

Jan Gołębiewski, Wojciech Czerniec (dyrektor szkoły) i Krzysztof Warda.

Wójt Krzysztof Warda wręcza pamiątkowy puchar 

Kajetanowi Piskorzowi.

Najlepsi w najstarszej kategorii. Na zdjęciu od lewej: 

Mikołaj Jalowski, Mikołaj Czerniec i Cezary Nowek.

W gościnnej szkole w Rado-
ryżu Smolanym rozegrano pierw-
sze w naszym regionie eliminacyjne 
zawody 64. Mazowieckiego Turnieju 
Tenisa Stołowego im. redaktora Ja-
nusza Strzałkowskiego. Na starcie 
stanęli pingpongiści z powiatu łu-
kowskiego, a czołowe miejsca w po-
szczególnych kategoriach zajęli:

D z i e wc z ę t a  z  r o c z n i k a 
2018 i młodsze: 1. Oliwia Piszcz,  
2. Emilia Walo (obie SP Krzywda), 3. 
Patrycja Sobczak (SP Radoryż Smo-
lany), 4. Lena Czerniec (SP Krzywda).

Dziewczęta z roczników 2006-
2007: 1. Kornelia Grzyb (SP Huta 
Dąbrowa), 2. Małgorzata Walo (SP 
Krzywda), 3. Emilia Kazanecka (SP 
Radoryż Smolany), 4. Aleksandra 
Mazur (SP Krzywda).

Dziewczęta z roczników 2003-
2005: 1. Amelia Piszcz, 2. Sylwia 
Końka, 3. Julia Korgul (wszystkie SP 
Huta Dąbrowa), 4. Natalia Filipek (SP 
Radoryż Smolany).

C h ł o p c y  z  r o c z n i k a 
2008 i młodsi: 1. Kacper Piskorz 
(SP Krzywda), 2. Bartosz Wojtaś (SP 
Radoryż Smolany), 3. Karol Jalowski, 
4. Oskar Bogusz (obaj SP Huta Dąbro-
wa). 

Chłopcy z roczników 2006-
2007: 1. Patryk Garbacik, 2. Filip 
Czerniec, 3. Kacper Lis (wszyscy SP 
Krzywda), 4. Bartosz Konieczny (SP 
Fiukówka).

Chłopcy z roczników 2003-
2005: 1. Mikołaj Czerniec, 2. Mikołaj 
Jalowski (obaj SP Krzywda), 3. Cezary 
Nowek (SP Huta Dąbrowa), 4. Patryk 
Beczek (SP Krzywda).

Zdobywcy dwóch pierwszych 
miejsc uzyskali prawo startu w �nale 

regionalnym. Zwycięzcy otrzymali 
puchary i dyplomy, które wręczyli 
im: Krzysztof Warda (wójt gminy 
Krzywda), Jan Gołębiewski (prezes 
znanego z wysokiej jakości paliw 
Przedsiębiorstwa „Gazda” w Siedl-
cach), Jan Sochacki (były zawod-

nik i trener Pogoni Siedlce) i Leszek 
Janiak (właściciel Przedsiębiorstwa 
„Rolnik” w Siedlcach). Wójt Krzysztof 
Warda wręczył też specjalny puchar 
Kajetanowi Piskorzowi, najmłodsze-
mu uczestnikowi zawodów. (MB)

Zdjęcia MB

Zapraszamy 
do zabawy
rozmowa z Jakubem 
sachanowiczem – 
organizatorem „orlen 
przedszkoliady”

 Q Niebawem, bo już 19 lutego, 
w Siedlcach odbędzie się kolejna 
przedszkoliada. Kto wymyślił taką 
formę działalności?

 – Na siedlecki grunt przeniósł tę 
inicjatywę były siatkarz KPS, Michał 
Kądzioła. Ponieważ musiał przepro-
wadzić się do Łodzi, ja kontynuuję 
ten projekt.

 Q Macie dobrego patrona, czyli 
przedsiębiorstwo „Orlen”.

 – W tym roku jest to nasz patron ty-
tularny.

 Q W jaki sposób przebiega nabór 
dzieci do udziału w „Orlen Przed-
szkoliadzie”?

 – Zapraszamy wszystkie placówki 
przedszkolne, które są już w naszym 
systemie. 

 Q Co zatem trzeba zrobić, żeby  
w Waszym systemie się znaleźć??

 – Wystarczy pozytywnie odpowie-

dzieć na naszą ofertę współpracy.  
W większości są to przedszkola nie-
publiczne, ale w tym roku dołączyły 
do nas także trzy placówki publiczne. 
Zaczynamy od pokazowych zajęć ru-
chowych. Zgoda na takie pokazowe za-
jęcia do niczego nie zobowiązuje. Jeśli 
one się spodobają dzieciom i rodzicom, 
to kontynuujemy współpracę. Zajęcia 
prowadzę ja i Karolina Ługowska.

 Q 19 lutego będzie niejako pod-
sumowanie i ukoronowanie cyklu 
tych zajęć. W ubiegłym roku gości-
ło na niej wielu znanych sportow-
ców. Kto w tym roku zawita do 
hali przy ul. Prusa 6 w Siedlcach?

 – Przyjedzie Michał Kądzioła – były 
mistrz świata w piłce plażowej, będą 
piłkarze Pogoni, siatkarze, koszykarki 
i koszykarze, szczypiorniści. Zaprosili-
śmy też narciarzy Rawy Siedlce.

 Q P r z e w i d u j e c i e  n a g r o d y 
dla dzieci?

 – Oczywiście. Ich atrakcyjność zależy 
od hojności sponsorów. Oprócz „Orle-
nu” wspierają nas także przedsiębiorcy 
siedleccy. 

 Q Rozumiem, że jest to przedsię-
wzięcie cykliczne, które na stałe 
zawitało na Ziemię Siedlecką.

 – Siedlce są jednym ze 150 miast 
i miejscowości w Polsce, w których 
odbędą się  w tym roku „Orlen Przed-
szkoliady”. Będziemy je organizować, 
cytując klasyka, do końca świata  
i o jeden dzień dłużej.

 Q Dziękuję za rozmowę.
Rozmawiał Mirosław Buczek

fot. Aga Król

tKKF zaprasza
Zarząd Miejski TKKF w Siedlcach 

organizuje turniej piłkarski siedlec-
kich zakładów pracy. Zgłoszenia do 
15 lutego są przyjmowane bieżą-
cego roku. Szczegółowe informacje 
można uzyskać dzwoniąc pod nr tel. 
602 273 221. (MB)

Wygrała Aneta Janisiewicz

Grand prix Mińska Mazowieckiego

fot. arch. org.Uczestnicy turnieju 

Rozegrano czwarty w tej edycji 
turniej tenisa stołowego o Grand 
Prix Mińska Mazowieckiego. Wy-

grała go Aneta Janisiewicz, drugie 
miejsce zajął wielokrotny zwycięzca 
tych zawodów Artur Kasprzak z War-

szawy, a na trzeciej pozycji uplaso-
wał się weteran pingpongowych 
zmagań, dyrektor Departmentu 

Edukacji Publicznej i Sportu Urzędu 
Marszałkowskiego Województwa 
Mazowieckiego – Mirosław Kru-
siewicz. Wyższość pana Mirosła-
wa musieli uznać, między innymi, 
znani siedleccy tenisiści stołowi: 
Leszek Gil i Stanisław Trzpioła.

Klasyfikacja generalne po czte-
rech turniejach przedstawia się 
następująco: 1. Artur Kasprzak, 2. 
Aneta Janisiewicz, 3. Leszek Gil, 
4. Mirosław Krusiewicz, 5. Janusz 
Konstanty, 6. Stanisław Trzpioła,  
7. Zbigniew Odalski, 8. Tomasz Oku-
rowski.

Następne zawody z tego cyklu 
zostaną rozegrne 16 lutego i 23 
marca. (MB)

eprasa.pl b119358ca7
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Tomasz Antonowicz i Marek Plak najszybsi

Prowadzą rugbyści

Sportowcy 2018

1. ................................................................................ 5 pkt

2. ................................................................................ 4 pkt

3. ................................................................................ 3 pkt

4. ................................................................................ 2 pkt

5. ................................................................................ 1 pkt

Trenerzy 2018 

1. ................................................................................ 3 pkt

2. ................................................................................ 2 pkt

3. ................................................................................ 1 pkt

Imię ..........................................................................................

Nazwisko ...................................................................................

Adres .........................................................................................

nr tel. ........................................................................................

Plebiscyt  „Tygodnika Siedleckiego”

Delegatura  
Urzędu Marszałkowskiego

Urząd Miejski
w Siedlcach

Powiat
łukowski

Trwa głosowanie w Plebiscycie 
„Tygodnika Siedleckiego” na Najlep-
szych i Najpopularniejszych Spor-
towców oraz Trenerów 2018 Roku. 
Jako pierwsi plebiscytowe kupony 
nadesłali Tomasz Antonowicz (Ła-
skarzew) i Marek Plak (Soćki). Oto 
ich propozycje:

T o m a s z  A n t o n o w i c z  
– sportowcy: 1. Tomasz Jaszczuk,  
2. Mateusz Januszewski, 3. Kata-
rzyna Lisewska, 4. Olga Niedziałek,  
5. Oksana Mołłova; trenerzy: 1. Wi-
told Chwastyniak, 2. Janusz Goław-
ski, 3. Andrzej Garbaczewski.

Marek Plak – sportowcy:  
1. Przemysław Rajewski, 2. Da-
riusz Szarmach, 3. Oksana Mołłova,  
4. Roger Garbaczewski, 5. Adrian 
Paluchowski; trenerzy: 1. Jerzy Ma-
twiejczuk, 2. Robert Dołęga, 3. An-
drzej Garbaczewski.

Po przeliczeniu głosów, które 
już otrzymaliśmy, na czoło wyraź-
nie wyszli rugbiści. Do zakończe-

nia głosowania jeszcze jest trochę 
czasu i wszystko może ulec jeszcze 
zmianie. Do zaszczytnych tytułów 
kandydują:

SPORTOWCY: Maciej Garbaczew-
ski, Roger Garbaczewski (obaj kick

-boxing), Karolina Hyla (podnoszenie 
ciężarów), Tomasz Jaszczuk (lekka 
atletyka), Mateusz Januszewski  (siat-
kówka), Mateusz Kaszuba (podnosze-
nie ciężarów), Magdalena Kisielińska, 
Klaudia Kudelska (obie zapasy), Rafał 
Król  (koszykówka), Katarzyna Lisew-
ska, Łukasz Ławecki  (oboje podno-
szenie ciężarów), Oksana Mołłova (ko-
szykówka), Klaudia Mysław-Celińska 
(podnoszenie ciężarów)

Łukasz Niedziałek, Olga Niedziałek 
(oboje lekka atletyka) Adrian Paluchow-
ski (piłka nożna), Przemysław Rajewski 
(rugby), Agata Rok (podnoszenie cię-
żarów), Maciej Staręga (narciarstwo), 
Bartosz Szarmach (tenis stołowy), Do-
minika Szynkowska (zapasy), Elżbieta 
Uziak (podnoszenie ciężarów), Bartosz 
Wróbel (koszykówka).

TRENERZY: Witold Chwastyniak  
(siatkówka), Marcin Dołęga, Robert 
Dołęga, Dawid Fertykowski (wszy-
scy  podnoszenie ciężarów), Andrzej 
Garbaczewski (kick-boxing), Janusz 

Redaktor naczelny „TS”, Dariusz Kuziak  

dekoruje Rafała Króla (z prawej) - jednego  

z laureatów ubiegłorocznej Gali Mistrzów Sportu

Podczas spotkania podsumowującego ubiegłoroczny  

plebiscyt trener Ryszard Soćko (z prawej)  

otrzymał puchar z rąk Zygmunta Wysockiego.

Goławski (lekka atletyka), Jerzy Ma-
twiejczuk  (rugby), Teodor Mołłov 
(koszykówka), Sebastian Pawlak (za-
pasy), Ryszard Soćko  (podnoszenie 
ciężarów), Grzegorz Staręga (narciar-
stwo)

Oryginalne kupony będziemy 
przyjmować do 15 lutego 2019 
roku pod adresem „Tygodnik Sie-
dlecki”, 08110 Siedlce, ul. Armii 
Krajowej 11. Wyniki zostaną ogło-

szone podczas Gali Mistrzów Sportu, 
która odbędzie się 2 marca 2019 r.  
w Zajeździe „Chodowiak”. Część wej-
ściówek przeznaczyliśmy do wolnej 
sprzedaży. Można je nabywać wła-
śnie w „Chodowiaku”. Tradycyjnie 
też na Czytelników, którzy nadeślą 
plebiscytowe kupony, czekają nie-
spodzianki.

MIROSŁAW BUCZEK
Zdjęcia Aga Król

Mickiewicz zbyt trudny

Efektowna obrona Mateusza Januszewskiego

Siatkarze KPS Siedlce doznali 
drugiej z rzędu porażki w roz-
grywkach I ligi. Po przegraniu na 
wyjeździe z Olimpią Sulęcin ulegli 
oni u siebie Mickiewiczowi Klucz-
bork 0 : 3 (24 : 26, 15 : 25, 20 : 25).  
Spotkanie lepiej rozpoczęli go-
ście, wychodząc po asie Mate-
usza Frąca na prowadzenie 4 : 1. 
Siedlczanie odrobili straty i przy 
wyniku 22 : 22 rozgorzała zacię-
ta walka o każdy punkt. Ostatnią 
skuteczną akcję w tym secie sku-
tecznie zakończył Konrad Mucha. 
Goście poszli za ciosem i bez 
większych problemów wygrali 
drugą odsłonę. W trzecim secie 
podopieczni Witolda Chwastynia-
ka mieli problemy z przyjęciem 
piłki, co pozwoliło Mickiewiczo-
wi odskoczyć na kilka punktów. 

Po serii mocnych zagrywek Jakuba 
Abramowicza gospodarze zmniej-
szyli przewagę przyjezdnych do 
jednego punktu. Po asie Konrada 
Muchy było jednak 9 : 14 i tylko 
niepoprawni optymiści wierzyli, 
że siedlczanie zmienią losy rywa-
lizacji. Mecz zakończył dobry atak 
Frąca i nieudane zagranie Marcina 
Iglewskiego. Najlepszym zawodni-
kiem spotkania został Kacper Popik.

KPS: Antosik, Dobosz, Gibek, 
Kowalczyk, Sterna, Gałązka, Ja-
nuszewski (l) oraz Łaba, Iglewski, 
Wiczkowski, Abramowicz.

Mickiewicz: Polański, Popik, 
Kowalonek, Mucha, Frąc, Pasiński, 
Sachnik (l) oraz Stysiał, Parcej, Mać-
kowiak, Jedliński.

W pozostałych meczach: XXI 
kolejki: Olimpia Sulęcin – Gwardia 

Wrocław 2 : 3, Norwid Częstochowa 
– MCKiS Jaworzno 3 : 1, Ślepsk Su-
wałki – Buskowianka Kielce 3 : 0, Stal 
Nysa – BBTS Bielsko-Biała 3 : 1, AZS 
AGH Kraków – AZS Częstochowa 3 : 1,  
Krispol Września – Lechia Tomaszów 
Maz. 1 : 3.

W XXII kolejce KPS zgra na 
wyjeździe, 30 stycznia, z MCKiS 
Jaworzno, a w XXIII podejmie, 2 lu-
tego o godz. 19.00, Buskowiankę. 
(MB)

Zdjęcia Aga Król
Atakuje Krzysztof Gibek

eprasa.pl b119358ca7
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Nagrodę ufundował Media Markt oferujący kompleksowy wybór 
urządzeń i akcesoriów do wyposażenia domów oraz biura, m.in. 
sprzęt multimedialny i teleinformatyczny, telewizory, urządzenia 
audiowizualne, sprzęt biurowy, produkty AGD.

Nadesłane przez Czytelnika rozwiązanie oznacza, że w przypadku wygranej 
wyraża on zgodę na opublikowanie swojego imienia i nazwiska oraz miejsca 
zamieszkania. Rozwiązanie prosimy dostarczyć do redakcji „Tygodnika Siedlec-
kiego” w ciągu 10 dni od ukazania się gazety osobiście lub pocztą z wyciętym 
numerem krzyżówki.

ROZWIĄZANIE Z NR 51 

Hasło brzmiało: W ten dzień zaśnieżony, gdy świąteczne biją dzwony, niech 

zagości radość i wesele, a Nowy Rok da szczęścia wiele.   

Nagrody otrzymują: MARtA PAWluk z Siedlec – lampę biurkową, 
MAłGORZAtA i RAfAł ĆWIĄkAłOWIE ze Starego Opola – opiekacz, 
BOGDAN klEsZcZ z Siedlec – radioodtwarzacz. Gratulujemy! 

Nagrody ufundował uNIsERW, Radio-telewizja-AGD, siedlce, 
ul. Młynarska 15. 

Po odbiór nagrody prosimy zgłosić się do redakcji „Tygodnika Siedleckiego”, 
ul. Armii Krajowej 11, Siedlce.

POZIOMO: 2- naciskasz go i... pada 
strzał, 6- niektóre partie zmieszczą 
się na tym meblu, 8- jeśli Księżyca 
nie widać, 9- w piosence apelujemy, 
żeby omijały góry, lasy, doły, 10-  po-
znała Krainę Czarów, 14- jeśli na gło-
wie – zaczyna się od „h”, jeśli Lubel-
ski – od „Ch”, 15- domek w ogródku 
(działkowym), 16- gdy rana zakażona 
laseczkami, 20-  na przykład w kotka 
i myszkę, 23- serca, kaszlu, padaczki, 
25- mapy, głosu, Celsjusza, 26 – mi-
zerna resztka jabłka, 27- kierowco, 
jeśli łysa – zmień ją,  28- strzyżesz go 
kosiarką.                                                

PIONOWO: 1 – jeśli na złodzieju – 
gore, 3- nie lewo, 4- jego woń lubi 
koń,  5-  w nich zasiadają posłowie, 
7- 50 proc., 9- lodowa albo rzymska, 
11- kwitnący symbol niewinności, 
12- starych nie ma, ona wolna :-), 
13- japońska waluta, 17- student 
(dawniej), 18- procenty w butelce 
zdaniem chemika, 19- anglosaska 
miara, 20- pooperacyjna blizna, 21- 
zbierasz ją, jeśli siejesz wiatr, 22- �a-
kon,  24- nie daj się w niego wpuścić, 
25- w dal (albo w bok).                                 

Widzew lepszy w Siedlcach
Koszykarki Widzewa Łódź zrewan-

żowały się PGE MKK za jesienną prze-
graną we własnej hali, wygrywając 
w  Siedlcach 92 : 86 (20 : 21, 22 : 30, 
21 : 17, 29 : 18). O porażce siedlcza-
nek zadecydowała końcówka spo-
tkania. Jeszcze na 3 minuty przed 
ostatnią syreną gospodynie prowa-
dziły 82 : 78. Po rzucie Julii Drop 
za 3 punkty na tablicy pojawił się 
wynik 84 : 87. Łodzianki nie zmar-
nowały tej okazji, powiększając 
swoją przewagę o kolejne 3 punkty.  
Widzew jest w tej rundzie znacznie 
mocniejszym zespołem niż na jesie-
ni. Szanse na pokonanie tej drużyny 
były jednak bardzo duże. Koszykar-
ki z Siedlec prowadziły bowiem po 
dwóch kwartach 51 : 42, a po trzech 
68 : 63. W najważniejszym momen-
cie rywalizacji inicjatywę przejęły 
jednak przyjezdne, z nawiązką odra-
biając wcześniejsze straty.

Punkty dla PGE Mkk zdoby-
ły: Rebecca Harris 29, Kristi Bellock 
22, Oksana Mołłova 15, Samantha 
Lapszynski 7, Laura Ikstena 6, Marta 
Urbaniak 4, Samra Omerbaśić 3.

W pozostałych meczach XV ko-
lejki Basket ligi kobiet: Ślęza Wro-
cław – Politechnika Gdańska 66 : 64, 
Energa Toruń – CCC Polkowice 63 : 76, 
Arka Gdynia – Ostrovia Ostrów Wlkp. 
70 : 54, Pszczółka Polski Cukier AZS 
UMCS Lublin – Enea Gorzów Wlkp. 
88 : 81, Enea AZS Poznań – Artego 
Bydgoszcz – przeł. na 6 marca.

1 CCC Polkowice 14 26 1107:853
2 Arka Gdynia 14 26 1123:939
3 Energa Toruń 14 24 1089:955
4 Ślęza Wrocław 14 24 1066:945
5 Artego Bydgoszcz 13 23 964:863
6 Enea Gorzów 13 21 1075:924
7 Wisła Kraków 13 21 999:879
8 AZS UMCS Lublin 14 20 990:973
9 PGE MKK Siedlce 14 19 1050:1145
10 Widzew Łódź 14 18 965:1114
11 Politechnika Gd. 14 16 902:1097
12 Ostrovia Ostrów 14 15 782:1187
13 Enea AZS Poznań 13 14 881:1118

W następnej kolejce, 3 lutego 
o godz. 15.00, PGE MKK podejmie 
Ostrovię. (MB) zdjęcia Aga król

Przy piłce Rebecca Harris, 

z lewej Ijeoma Ajemba
Na kosz łodzianek rzuca 

Samantha Lapszynski Akcja Oksany Mołłovej

Klęska we Wrocławiu Roztrwonili 
przewagę

Po trzech kwartach meczu I ligi 
koszykówki mężczyzn SKK Siedl-
ce prowadził ze Zniczem Pruszków 
52 : 42. W czwartej kwarcie nie 
udało się jednak utrzymać tej 
przewagi. Goście doprowadzili do 
remisu 72 : 72, a w dogrywce nie-
podzielnie panowali na boisku.

skk – ZB PRusZkÓW 80 : 87 
(17 : 10, 17 : 14, 21 : 21, 15 : 25 d. 8 : 15)

Punkty dla skk zdobyli: Bartosz 
Wróbel 18, Marcin Pławucki 17, Ma-
ciej Strzelecki 15, Rafał Król 11, Rafał 
Sobiło 9, Michał Sadło 6, Roman Janik 
2, Nikodem Sirjiatowicz 2.

W pozostałych meczach XIX ko-
lejki: Pogoń Prudnik 78 : 72, Kotwica 
Kołobrzeg – Czarni Słupsk 64 : 84, 
Biofarm Poznań – Astoria Bydgoszcz 
91 : 84, Górnik Wałbrzych – WKK 
Wrocław 82 : 51, AZS AGH Kraków – 
Sokół Łańcut 78 : 82, Księżak Łowicz 
– Polfarmex Kutno 91 : 79, GKS Tychy 
– Śląsk Wrocław 97 : 84. (MB)

W pozostałych meczach: ZB 
Pruszków – Księżak Łowicz 64 : 58, 
Sokół Łańcut – Górnik Wałbrzych 
68 : 74, WKK Wrocław – Biofarm 
Poznań 93 : 85, Astoria Bydgoszcz – 
Kotwica Kołobrzeg 95 : 66, Polonia 
Leszno – GKS Tychy 101 : 97, Czarni 
Słupsk – Pogoń Prudnik 67 : 59.
1 Śląsk Wr. 20 36 1835:1593
2 Sokół Łańcut 20 36 1687:1580
3 Astoria 20 34 1696:1544
4 Polonia 20 33 1606:1531
5 WKK 20 32 1592:1586
6 GKS Tychy 20 31 1696:1612
7 Czarni Słupsk 20 31 1627:1553
8 Górnik 20 30 1469:1497
9 Biofarm Poznań 20 29 1480:1577
10 Pogoń Prudnik 20 29 1654:1677
11 ZB Pruszków 20 29 1397:1459
12 Księżak Łowicz 20 28 1558:1708
13 Kotwica 20 27 1588:1602
14 Polfarmex 19 26 1474:1560
15 AZS AGH Kraków 19 25 1524:1569
16 SKK Siedlce 20 24 1621:1856

W następnej kolejce, 2 lutego o godz. 
15.00, SKK podejmie GKS Tychy. (MB)

W XX kolejce I ligi koszykarze 
SKK Siedlce zagrali na wyjeździe 
ze Śląskiem Wrocław. Mecz roz-
począł celnym rzutem Rafał Sobiło, 
ale gospodarze szybko opanowali 
sytuację i wygrali pierwszą kwartę 
29 : 22. Początek drugiej kwarty był 
wyrównany, ale później z minuty 
na minutę rosła przewaga Śląska. 
Na przerwę Śląsk schodził przy 
prowadzeniu 60 : 39. W tym mo-
mencie tylko cud mógł odmienić 
losy rywalizacji. Cud się jednak nie 
zdarzył. Gospodarze urządzili sobie 
„rzeź niewiniątek”, wygr ywając 
trzecią kwartę 36 : 14. W czwartej 
do głosu doszli siedlczanie, ale był 
to już tylko łabędzi śpiew. Śląsk po-
konał SKK 121 : 79 (29 : 22, 31 : 17, 
36 : 14, 25 : 26).

Punkty dla pokonanych zdo-
byli: Bartosz Wróbel 25, Michał Sa-
dło 13, Artur Pabianek 10, Roman 
Janik 9, Rafał Sobiło 9, Rafał Król 8, 
Dawid Kołodziński 5. Zwycięstwo Nike,

porażka Ósemki
1 NOSiR 19 54 56:10
2 AZS AWF Warszawa 19 44 49:20
3 Darg�l Rawa Maz. 20 32 42:40
4 Nike Węgrów 19 32 41:35
5 BAS Białystok 19 28 38:38
6 Ósemka Siedlce 19 26 35:39
7 Sparta Warszawa 19 24 34:40
8 Legionovia 19 24 31:40
9 Krótka Mysiadło 19 24 29:42
10 Łaskovia Łask 19 18 31:47
11 Chemik Olsztyn 19 9 16:51

Kończy się faza zasadnicza rozgry-
wek II ligi siatkówki kobiet. W XXI ko-
lejce Nike Węgrów pokonała u siebie 
Legionovię Legionowo 3 : 1 (28 : 26, 
25 : 15, 22 : 25, 27 : 25), a Ósemka 
Siedlce uległa na wyjeździe Darg�lowi 
Rawa Maz. 1 : 3 (21 : 25, 25 : 22, 17 : 25, 
18 : 25). W innych meczach: Chemik 
Olsztyn – AZS AWF Warszawa 0 : 3, 
Sparta Warszawa – NOSiR Nowy Dwór 
Maz. 0 : 3, Krótka Mysiadło – BAS Bia-
łystok 0 : 3. Pauzowała Łaskovia Łask.

W XXII kolejce, 2 lutego, zagrają: Ósemka – Krótka, BAS – Nike, Legionovia – 
Sparta, NOSiR – Chemik, AZS AWF – Łaskovia. Pauzuje Darg�l. (MB)

2 marca w Stoczku Łukowskim

Zagrzmią armaty
wodów nastąpi  o  godz.  9 .30. 
Kwadrans później rozpoczną się 
biegi  osób niepełnosprawnych 
oraz dzieci i  młodzieży. Kobiety 
i mężczyźni wystartują do biegu 
głównego na dystansie 10 km o 
godz. 12.00. Zgłoszenia przyjmo-
wane są poprzez formularz zgło-
szeniowy na: www.biegwstoczku.
pl oraz w w w.time2go.pl.  Pełny 
regulamin zawodów dostępny na 
naszej stronie www. (MB)

W Stoczku Łukowskim odbę-
dzie  s ię,  2 marc a bieżącego 
r o ku ,  X I X  O g ó l n o p o l s k i  B i e g 
Uliczny „Grzmią pod Stoczkiem 
Armaty”. Uroczyste otwarcie za-

Ferie 
z zapasami

Trenerzy WLKS Nowe Iganie za-
praszają dziewczęta i chłopców z 
roczników 2006-2010 na bezpłatne 
zajęcia ogólnorozwojowe. Będą one 
prowadzone w formie gier i zabaw 
z mocowania, zapasów dla dzieci 
oraz podstaw akrobatyki i gim-
nastyki. Rozpoczną się one w hali 
przy ul. Kazimierzowskiej 23 (dru-
gie piętro) 4 lutego o godz. 12.00 
(tel. 25 633 95 08). (MB)

eprasa.pl b119358ca7

http://www.time2go.pl/

